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Polska
Agencja
Morska
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POLISH SHIPPING A G E N C Y ltd.

A d re s  te le g ra f ic z n y :  

P. A . M .

G D YN IA
u l. Ś w ię to ja ń s k a  

te l .  2 9 5 7

GDAŃSK
E lis a b e th w a ll 4

te l .  2 4 9 4 1

Maklersłwo okrętowe. 
Transporty m orskie  
towarów masowych. 

Asekuracja trans­
portów morskich.

Agencja linij okrętowych 
z Gdyni i Gdańska do:

Tallina — Helsingforsu — 
Rygi — Rotterdamu — 
Portów Reńskich — Lon­
dynu — Hull — Halifax — 

Nowego Jorku

R E G U L A R N A  
KOMUNIKACJA 
O K R Ę T O W A

Ekspedjujemy n as tęp ,  statki z G d ań sk a  i Gdyni do  portów:

W S C H Ó D .  N O R W EGJI:  

O s l o
o ra z  inne  

w schodnio  - norw eskie porty

p a r. „S A N T A  C R U Z " rów nież do 
S kien , ład u je  w  G dyni 2811  w  

G dańsku  1 12 
p a r. „A K E R H U S “  ładu je  w  G dy­

n i 8 12, w  G dańsku  7'12 
p a r. „S A N T A  CRU Z“ ład u je  w 
G dyni 1312, w  G dańsku 11 12 
p a r. „A K E R H U S “ ładu je  w  G dy­

ni 20/12, w  G dańsku  19/12

Z A C H O D N .  NO RW EGJI:

Stavanger — Bergen — 
Trondheim

oraz inne  
zach odn io  - norw eskie porty

p a r . „U R S A “ ła d u je  w  G dyni 
4 12. w  G dańsku 1/12 

p a r . „ JA E D E R E N “ , ład u je  w  G dy­
n i 18 12, w G dańsku 15 12 

T o w ary  n a  konosam ent p rze jśc io ­
w y do w szystk ich  pó łnocno-nor- 
w esk łch  po rtów , P etsam o (Finlan- 

dja), Irlan d ja  i w ysp F aro .

Z A C H O D N IE J SZW EC JI:
p a r . „IW A N “ do M alm o, H alm stad  
i G o thenburg , ładu je  w  G dyni 

29 '11, w  G dańsku  30/11. 
p a r . „IW AN" ład u je  w  G dyni 

15/12 w  G dańsku  13/12

POŁUDNIOWEJ SZWECJI: 

Karlskmna — Kalmar
p a r. „BO RG HO LM “ ładu je  w  G dy­

ni 14/12 i 22/12

Kłajpeda
p a r . „BORGHOLM " ładu je w  G dy­
ni 14/12 (via K arlsk rona—K alm ar)

PÓŁN. I PŁD. HISZPA NJI, 
PORTUGALJI, GIBRALTA­
RU, FRANC. I HISZP. 

M AROKKA:
Pasafes — Bilbao—San- 
tander — Musel (Gfjou) 
— La Coruna — Vigo — 
Oporto — Lizbona Hu- 
elva — Sevilla — Cadiz
— Gibraltar Tanger — 
Larache — Port Lyautey
— Rabat — Fedhala — 
Casablanca — Musagan
— Saffi — Mogador -  
Agadlr -  Melilla — Villa 
Alhuremas — Ceuta — 

Tetuan i inne
p a r  .„M ELILLA " ładu je  w  G dyni 
12-13'12 w  G dańsku 10-12 12 
p a r . „LISBO A “ ładu je  w  G dyni 

10-12/1, w  G dańsku  10-12/1

Z A C H O D N IE G O  MORZA 
Ś R Ó D Z I E M N E G O :
Ma1»oa — Ca^taoona — 
Alicante — Tarraoona 
— Barcelona — Marsvt- 
ja — Genua — Llwnrno
— Meanol — Catanla — 

Messvna — Palermo
p a r. „MANSUKTA, ład u je  w  Tráv­
ni 18-2V17. w  Tdaťisku 1R.2M 2 
p a r. „LTVORNU" ładu je  w  G dyni 

25'1, w  G dańsku  25/1

PO ŁU DNIO W . AMERYKI:
Pio de lanelro — Lau- 
tos — Bu®nos Aires — 

ew. I Montevldeo
p a r . „BO RE VIII" ładu je  w  G dań­

sku 4 12 
p a r . „O RIEN T" ład n ie  w  G dańsku 

nk . 18 12 
p a r . „H ERA K LES" ładu je  w  G dań­

sku  ok . 2/1

PO ŁU DNIO W EJ AFRYKI 
I A U S T R A L J I:

Caoe Town -  Freman- 
tle — AdelaHa — Mel­

bourne — Sydney 
i BrlcHane

m /s „TOU LO U SE", ładu je  w  G dań­
sku  ok . 8/1

L E W A N T U :
Alal»r — Fglot — Pa­
lestyna— Svr|a -  Grecja 

— Turcja
M 'S  „G O TLA N D", do A ls ieru , 
A lexsand rji, J a ffy , H aify, P ireu - 
su, ładu je  w  G dyni 4 '12 w  G dań­

sku 5 '12
M 'S  „ERLA ND ": do A lekand rji, 
Ja ffy , H aify, B ejru tu , P ireusu , 
Is tanbu lu , ład u je  w  G dvni 11 12, 

w  G dańsku  13 12 
M /S  „VIKINGLAND": do A le- 
xand rji, Ja ffv , H aify  B ejru tu , 
P ireusu , Is tanbu lu , ładu je  w  G dy­

n i 17 12, w  G dańsku  20 12 
M 'S  „BLÄLAN D ": do A lexand rji, 
Ja ffv . H aify, B ejru tu , P ireusu , 
Is tanbu lu , ładu je  w  G dyni 3/1, 

w  G dańsku 4'1 
M S „HEM LAND": do A lexan ­
drji, Ja ffy , H aify, B ejru tu , P ire - , 
u su , Is tanbu lu , ładu je  w  G dyni 

8/1. w  G dańsku 9/1 
M ;S „NORDLAND": do A lexan­
d rji, Ja ffy , H aify  B ejru tu , P ire ­
usu , Is tanbu lu , ładu je  w  G dyni 

21/1. w  G dańsku  21/1.

P ozatem  przyjm uje się  do p rze ­
w ozu to w ary  n a  konosam ent 

p rze jśc iow y do
Kanady, U. S. A., Mek­
syku, Zachodniej Afry­
ki, Golfu Perskiego, 
Indji, Wschodniej Azji

O  zgłoszenia  ładunków uprasza jq  i informacji udzie la |q  
agenci.  Z a s t r z e g a  sie zmiany.

B E R G E N S K E
B A L T I C  T R A N S P O R T S  Ltd. A. G. 
G D Y N I A ,  P o r t o w a ,  T e l e f o n  1230 
GDAŃSK, Hundegasse 89 , Tel. 225-41
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NA 2& LISTOPADA
ZIEŃ 28 listopada jest i 

będzie zawsze datą  wie­
kopom ną dla m ary n a r ­
ki, jak i dla całokształtu 

spraw m orskich  w Polsce.
P rzed  trzystu przeszło laty (wów" 

czas, gdy wyjątkowo mieliśmy flotę

w o je n n ą ), f lo ta  ta o d n io s ła  z w y c ię ­
stw o  w  b o ju  p o d  O liw ą; czasy  to  d a ­
w n e, a d ata , tak  zn a m ien n a  d la  o d ­
tw o rzo n e j f lo ty  w  P o lsc e  o d ro d zo n e j, 
d o w o d zą ca , że s tw o rzo n a  w ów czas  
f lo ta , zn a czn ie  słab sza  od  f lo ty  p r z e ­
c iw n ik a  —  u m ia ła  zw y c ięża ć!

Ale nie dlatego tylko data  28 li­
s topada pozostanie wiekopomną. —  
W dniu tym w roku  1918, a więc za­
ledwie dni kilkanaście po odzyska­
niu niepodległości, Naczelnik P a ń ­
stwa Józef Piłsudski wydal dekret,  
nakazujący stworzyć w Polsce m ary ­
narkę!

D ekre t  ten  jest rzeczą niezwykłą, 
gdy się uprzy tom ni, że wówczas, p ię t­
naście lat temu, nie mieliśmy jeszcze 
dostępu do morza, nie mieliśmy n a ­
wet granic ustalonych —  za to w ro­
gów czyhających na naszą niepodleg­

łość, ze wszystkich stron świata było 
dosyć. Gdy wspomnimy sobie ówcze­
sne, n ieuregulowane jeszcze stosunki 
wewnętrzne, jasnem jest, że w tych 
w arunkach  wydanie dekre tu , n a k a ­
zującego tworzyć m arynarkę , było 
podwaliną do przygotowań do nie­

znanego jeszcze wów­
czas, bo dopiero za 
pó łto ra  roku  mającego 
nastąpić objęcia wy­
brzeża morskiego, —  
było skierowaniem 
państwowej myśli w 
społeczeństwie na k o ­
nieczność zbudowania 
Polski z oparciem o 
morze, —  było czemś 
wielkiem, czemś wie­
szczem...

Dlatego też data  28 
listopada, jeżeli nie 
jest jeszcze przez ogól 
społeczeństwa należy­
cie doceniana, to bę­
dzie nią w przyszłości, 
a dekre t  z tego dnia 
1918 roku, będzie je ­
szcze jednem  ogniwem 
w wieńcu podzięki i 
wdzięczności p o to m ­
nych dla jego Twórcy.

D ekre t  ten, wydany 
w zaraniu  N iepodleg­
łości, byl również p o ­

wodem do optymizmu dla garstki lu ­
dzi, około jego wprowadzenia w czyn 
pracujących, —- był otuchą w chwi­
lach ciężkich prób, k tó re  realizację 
spraw morskich w Polsce spotykały.

Główne nadzieje na wolny dostęp 
do morza ogniskowały się w życze­
niach otrzym ania  Gdańska, tego n a ­
turalnego naszego portu ,  leżącego u 
ujścia największej polskiej rzeki i u- 
życia jego wojennych urządzeń, jego 
bogatego arsenału i stoczni z wykwa­
lifikowanym w budowie okrętów  i ło­
dzi podwodnych personelem  —- jako 
polskiego po rtu  wojennego, tego nie­
zbędnego gniazda, mającego umożli­
wić powstanie i rozwój nieodzownej 
dla państwa opartego o brzeg m o r­
ski, siły zbrojnej na morzu.

Gdy jednak  ta możliwość nie na­
stąpiła —  wówczas dekre t  z dnia 28

K. K O R Y T O W S K l  K O M D .  P O R .
S z e f  S z t a b u  k ; e r o w m e t w a  . M a r y n a r k i  V o  1'

listopada, będący rozkazem Wodza, 
nie dopuścił do zawahania, do us ta ­
nia w wysiłkach nad jego w ykona­
niem i wtedy —  zrodziła się myśl 
o Gdyni.

1 myśl ta została zrealizowana. 
Tam, gdzie nietylko 15, ale naw et 8 
lat temu pasły się kozy na m o k rad ­
łach gdyńskich torfowisk, wyrosła 
Gdynia —̂  p o rt  i miasto —  godna 
chluba obecnego pokolenia.

Wizja Żeromskiego z ostatniej 
części „W ia tru  od m orza“ stała się 
rzeczywistością.

Poza portem  handlowym, poza 
m iastem kilkudziesięciotysięcznem, 
istnieje tam  nasz port  wojenny, gdzie 
się znajduje  nasza siła zbrojna m o r­
ska, mająca strzec coraz to zwiększa­
jącego się splotu interesów Polski na 
m orzu —  coraz to głębszej zależno­
ści Polski od tego morza.

Zapoczątkowane dekre tem  z 28 
listopada 1918 roku  istnienie m ary ­
nark i  jest już fak tem  dokonanym , —  
flota nasza żyje i czuwa i rozwijać się 
nadal musi i będzie, jako ten  czyn­
n ik ;  k tó rem u  w dziesięć lat po wyda­
niu  dek re tu  z 1918 roku  rozkazał 
jego twórca Marszałek Polski, że ma 
się stać —  „ jedn em  z n a jm ocn ie j­
s zych  ogn iw  Jiaszej m ocars tw ow o-  
ści!“

Rozkaz ten  musi być wykonany.

K .  K o r  y to w .s k  t k o  m d .  p o r .



Gdynia w roku 1313

IN Ż .  E U G E N J U S Z  K W I A T K O W S K I

G d y n i a  w  r o k u  1 9 5 5

AŻDY żywotny naród, 
pragnie  ugruntowania  
swej świadomości w ce­
lu swoich wysiłków, 
każde społeczeństwo 

program  dla swych dążeń, perspek­
tywy dla swych prac  i ofiar. P r o ­
gram —  oznacza potrzebę  ogranicze­
nia swoich możliwości dziś, po to, by 
zwiększyć swe szanse w przyszłości. 
Tylko jednostki i społeczeństwa za­
mierające nie mają dalszych celów, 
•ne mają program u i zdolności do 
czynienia nakładów  inwestycyjnych, 
gdyż wyłącznym ich celem jest chwi­
la bieżąca.

Jednym  z takich  celów, jedną z ta ­
kich podstawowych idei, k tó rem i ży­
je społeczeństwo nowej, odbudowa- 
neb  zjednoczonej i n iepodległej P o l­
ski jest sprawa morza, sprawa nasze­
go bezpośredniego, napraw dę  wolne­
go i nieskrępowanego dostępu do 
morza, jest sprawa, k tóre j na imię 
«G d y n i  a“ . To słowo, to pojęcie 
»G d y n i a “ ulegało wielu ważnym 
ewolucjom w ciągu ostatniego dzie­
sięciolecia. A  więc początkowo była 
to mala i miła wioska rybacka, ka- 
szybsko-polska, odcięta od świata 
morzem i p iaskiem; a zaraz potem 
poczęła się nowa historja  dla tej m a ­
lej Gdyni, tak  jak  gdyby ona stala się 
napraw dę symbolem całej, odrodzo­
nej ze zniszczenia, z zapomnienia, z 
upadku  nowej Polski. Rozpoczął się 
ruch na polskiem wybrzeżu Bałtyku. 
To miało być tu jakieś nowe letnisko, 
to szykował się tu  p o r t  rybacki. Ale 
życie gospodarcze 30-miljonowego 
państwa, tak  bogatego w surowce i 
p racę ludzką, a odciętego na swych 
granicach lądowych od świata, od 
wielkich ruchów gospodarczych, do­
magało się czegoś innego.

Był wprawdzie Gdańsk; przez 
Traktat Wersalski został on związa­

ny z gospodarstwem Polski; przez 
szereg stuleci współpracował on

ściśle z Polską, z jakże widoczną k o ­
rzyścią dla siebie; tu  każdy niemal 
stary kamień, stara  budowla mówiła 
o świetnej hanzeatyckiej przeszłości 
tego piękpego m iasta; o jego orga­
nicznym związku z Polską. Ale 
Gdańsk z r. 1920 zostal postawiony 
na rozdrożu. Z jednej s trony interes 
gospodarczy Gdańska wymagał po ­
pieran ia  interesów Polski, z drugiej 
—  tendencje  polityczne i narodowe 
pchały Gdańsk do mnożenia k o n ­
fliktów z Polską. Mimo tych wszyst­
kich trudności —  zdolność przeła­
dunkowa po r tu  gdańskiego, wyno­
sząca w chwili ustalenia wzajemnych 
zobowiązań gdańsko-polskich ok. 3 
milj. ton  rocznie okazała się zamała.

W  czasie wojny polsko-bolszewic­
kiej powstały w Gdańsku trudności 
przy  zaopatrywaniu  Polski w broń i 
amunicję; w r. 1924 powstały w 
Gdańsku trudności przy eksporcie 
drzewa; w r. 1925 w grudniu  składy 
portow e nie mogły pomieścić zboża, 
k tó re  stało dłuższy czas w wagonach; 
w tym  samym roku  gdy wagony k o ­
lei polskich szły od morza puste, 
50% rud  żelaznych ze Szwecji p rze­
woziły na Śląsk koleje niemieckie 
przez niemieckie porty ; w r. 1926 
szwankował silnie przeładunek  wę­
gla; w r. 1927 eksportow any cukier 
uciekał do Szczecina, gdyż nie mógł 
się pomieścić w G dańsku; w r. 1928 
łatwo psujące się tow ary spożywcze 
polskie (jak np. bekony, jaja, masło) 
nie mogły się pomieścić w chłodniach 
gdańskich itd.

Okazywało się coraz dobitniej i ja ­
śniej, że gospodarstwo polskie jest 
za biedne, by mogło tolerować m o­
nopolowy ch a rak te r  jedynego portu, 
tu  monopol, albo kar te l  usuwający 
konkurenc ję  gospodarczą portów, 
stałby się grobem ekspansji hand lo ­
wej tak  wielkiego i tak  silnie p rze­
budowującego się państwa. Ono m u ­
si mieć k o n ta k t  handlowy ze świa­

tem. Tymczasem granice lądowe za­
równo pod wpływem wojny celnej 
niemieckiej, jak  i pod  wpływem rea ­
lizujących się szybko haseł au tark ji  
w państwach ościennych poczęły co­
raz bardziej zamierać, jako in s tru ­
m ent m iędzynarodowej wymiany to ­
warowej.

Odwrotnie nasze własne wybrze- 
rze morskie poczęło szybko dem on­
strować swoje walory ekonomiczne. 
T u  nie było ani hamulców ani „kw a­
sów“ politycznych, tu  wszystko bez 
zastrzeżeń harmonizowało się z po­
lityką gospodarczą państwa i rządu. 
Jeszcze więc „m olo“ nie było goto­
we i „zarefu low ane“ do ostatka, a 
już tysiące wagonów z polskim to ­
warem  biegło do Gdyni.

P r a c o w a ć ,  ż y ć  i b i ć  r e ­
k o r d  z a  r e k o r d e m  t o  b y ł o  
h a s ł o  G d y n i .  To też s topnio­
wo Gdynia stawała się symbolicz- 
nem pojęciem wielkiego po r tu  h a n ­
dlowego, zespołu kilkudziesięciu 
dźwigów pracujących bez przerwy, 
olbrzymich magazynów i chłodni, 
symbolem szybko rosnącego miasta, 
powstających banków, fabryk, 
przedsiębiorstw  handlowych i m a­
klerskich, ale ponadto  i przedewszy­
stkiem symbolem tej Polski, k tó ra  
wyrusza na bój o lepszą przyszłość, 
k tó ra  ani pod grozą wojny celnej, 
ani pod naporem  trudności w G dań­
sku i Genewie, ani pod uciskiem 
kryzysu nie zamierza i nie chce wy­
wieszać, sz tandaru  kapitulacji!

I Gdynia bije się zwycięsko dalej, 
a l a t a m i  j e j  n a j w i ę k s z e g o  
s u k c e s u  p r z e ł a d u n k o w e ­
g o  s ą  w ł a ś n i e  l a t a  o s t a t -  
n i e. Dziesiątki portów  bałtyckich 
pozostały za Gdynią w tyle i dziś w 
pracy  techniczno-portowej Gdynia 
stoi trzy razy wyżej, niż Gdańsk w r. 
1913 po stuletniem  pruskiem  pano­
waniu.

Społeczeństwo zrozumiało, że

W POLITYCE GOSPODARCZEJ POLSKI
M O R Z E



twórcza p raca  na wybrzeżu jest no- 
wem, drugiem  i wielkiem prawem  
Polski do własnego etnograficznie 
brzegu morskiego; że praca ta stwa­

ROCZYSTE poświęcenie 
P o r tu  Gdyńskiego, m a­
jące się odbyć w dniu 
8 grudnia, będzie nie- 
tylko ak tem  solennym 

powierzenia  Nieustającej Opiece B o­
ga wielkiego dzieła naszego budow ­
nictwa państwowego: będzie ono
miało jeszcze inne znaczenie, donios­
łość k tórego chciałbym tu ta j  w paru  
słowach omówić. #

Uroczystość ta będzie generalną 
inspekcją  wspaniałego dorobku, 
zbliżającego tak  bardzo, tak  bez­
pośrednio świat cały do Polski.

W jednym  dniu stanie przed  oczy­
ma Dostojnego W łodarza Rzeczypo­
spolitej i Dzielnych Jego Pom ocn i­
ków całkowity wynik kilkuletniego 
zgodnego a znojnego i gorączkowe­
go tru d u  Narodu.

Rozległe baseny portowe, do k tó ­
rych wpłynąć mogą największe k o ­
losy transoceaniczne. Długa łamana 
linja kam iennych nabrzeży, noszą­
cych nazwy niemalże wszystkich 
k ra jów  zamorskich. Las dźwigów 
potężnych, rzucających częstokroć 
jednym  zamachem stalowego ram ie ­
nia dziesiątki tonn  z brzegu na okrę t 
i z okrę tu  na brzeg. Sznur składów 
obszernych, często o k ilku  piętrach, 
o wielu tysiącach m etrów  k w ad ra to ­
wych powierzchni. Gęsta pajęczyna 
torów, wplatająca się w sieć kolei, 
łączącej P o r t  z każdym  zakątkiem  
kra ju .  T łum  gmachów, mieszczą­
cych urzędy  i władze morskie, 
przedsiębiorstwa żeglugi, handlu  za­
morskiego i przemysłu morskiego.

Obok na wzgórzach rozrosło się 
miasto o 40.000 ludności, miasto ze 
wszelkiemi urządzeniam i nowoczes- 
nem i: ulepszonemi jezdniami, e lek­
trycznością, wodociągiem, k ana liza­
cją, kom unikacją  autobusową, bu l­
warami, parkam i, budowlami z pod 
igły na wszelki użytek mieszkańców.

A po drugiej stronie czuwa nad 
całością P o r t  W ojenny.

R ezulta t  przeglądu musi wypaść 
więcej, aniżeli dobrze, skoro się 
zważy, że 10 la t  tem u nie było tu 
nic, prócz d iun piaszczystych, b ło tn i­
stych torfowisk i k ilku  ubogich bez­
ładnie  rozrzuconych chałup rybac­
kich. resztki ich jeszcze się kryją 
pomiędzy wielopiętrowami kam ien i­

rza nowe fundam enty  dla gospodar­
czej odbudowy i p rzebudow y Rze­
czypospolitej.

Więc też w pracy tej musimy nie-

cami, jakby poto, by być skalą p o ­
równawczą przyszłości i te raźn ie j­
szości.

Wzruszenie i duma ogarnia, gdy 
się ogląda w jednej chwili, w jednym 
rzucie oka owoc tytanicznej pracy 
tysięcy rąk  i setek mózgów i to — 
rąk  i mózgów naszych, polskich.

M g r .  P r .  P r .  S o k ó ł

Tak. Pierwszy etap pracy  skoń­
czony. Mamy twór gotowy, gotowe 
narzędzie wolnego przerzu tu  n ad ­
m iaru  dóbr  od nas za morze i z za 
morza do nas —  idealny ins trum ent 
wymiany.

I teraz, zwolniwszy tem po budo­
wania, należy się zastanowić nad 
wydoskonaleniem konstrukcji ,  za­
cząć dążyć do pełnego jej wyzyska­
nia.

W jak im  k ie runku  winno pójść 
doskonalenie i wyzyskanie?

W  porywie tworzenia, w fe rw o­
rze wysiłku n ie jedna  powstała rysa 
na dziele naogół wielkiem i dosko­
naleni, a największa z nich  —  to 
niedociągnięcie budowy miasta do 
budowy po r tu  i wynikła stąd w k o n ­
sekwencji t ru d n a  sytuacja finanso­
wa gminy. Należy dystans skrócić, 
podnieść miasto do poziomu portu , 
dając możność wykończenia p rog ra ­
m u inwestycyjnego w takiej skali, 
jaka m iastu  pozwoli odgrywać w 
pełni rolę najbliższego zaplecza por-

złomnie trwać przy program ie, k tóry 
zdołał zjednoczyć cały naród, i k tó ­
ry zwie się dziś k ró tko :

G D Y N I A .

M G R . PR . FR. S O K Ó Ł
K o m i s a r z  R z ^ d u  m .  G d  y m

tu, jakiem  jest przecie z natury . A 
więc ułatwić m u powołanie do życia 
szeregu urządzeń aprowizaeyjnych, 
zdrowotnych, ku ltu ra lnych  i dalej 
ulżyć m u w dźwiganiu nadm iaru  zo­
bowiązań.

Następnie  trzeba intesywniej k o n ­
tynuować powiązanie ściślejsze i 
portu , i miasta z zapleczem, a prze- 
dewszystkiem z ziemią pom orską: 
wszak jej nadm iar  p roduk tów  ro ln i­
czych i Gdyni się przyda i za morze 
da się wywieźć. A więc dalsza bu d o ­
wa nowych arteryj kom unikacy j­
nych i dalsza rekonstrukc ja  taryf, 
zbliżająca do Gdyni odległe centra 
wytwórczości naszej i przyjaznych 
nam  sąsiadów.

Wreszcie problem uprzemysłowie­
nia Gdyni. A więc zachęta i doping 
kap ita łu  prywatnego do u ruchom ie­
nia w Gdyni szeregu warsztatów z 
różnych branż, a w pierwszym rzę­
dzie tych, k tó re  zapewnią wywóz go­
towego p ro d u k tu  zagranicę, głównie 
produk tów  rolnych.

W kró tk im  ar tykule  jestem zm u­
szony pom inąć wiele, innych dzie­
dzin, k tó re  ulepszeń lub uzupełnień 
wymagają: n iek tó re  z n ich są bardzo 
skom plikowane i zawiłe, często 
splecione ze sobą, i żm udnych wy­
magają badań  i opracow ań facho­
wych. Pozwolę sobie wymienić ty l­
ko rodzaje zagadnień: a więc sp ra ­
wy polityki nawigacyjnej, han d lo ­
wej, finansowej, podatkowej, celnej, 
terenowej, budowlanej i organizacji 
pracy  w porcie ).

Rozwiązanie wielu kwestyj będzie 
musiało znaleźć swój wyraz bądź 
w tw orzeniu  nowych ustaw, uzupeł­
niając w ten  sposób już dość bogaty 
dorobek legislacyjny, odnoszący się 
do samej Gdyni.

I tak  święto cudowne pierwszych 
dni tworzenia minęło —  czas na 
mrówczą pracę dnia powszedniego. 
T am en  cum Deo!

1) O m aw ia te  z a g a d n ie n ia  w raz  z n ie- 
k tó re m i p rz e z e m n ie  p o ru sz o n e m i, p ew ne 
n a w e t d o ść  szero k o  i szczegółow o, b a rd z o  
d o b ra  now a p ra c a  o G dyn i D ra  T ad eu sza  
S p itz e ra  p . t . „ G d y n ia  i je j  zn acz en ie  dla 
g o sp o d a rs tw a  P o lsk i“ , w y ró żn io n a  na  TT 
k o n k u rs ie  In s ty tu tu  B a łty ck ieg o .

* GRUDNIA 1933 R.



IN Ż .  C Z E S Ł A W  K L A R N E R
P r e z e s  W - . s i e i  e j  I z k y  P r z e r n  - H a n J l .

GDYNIA PIERWSZYM ETAPEM
ZIEN  poświęcenia po r tu  

gdyńskiego przypadł w 
okresie przełom u w u- 
stosunkowaniu  się całe­
go społeczeństwa a 

przedewszystkiem jego czynników 
gospodarczych do zagadnienia portu  
polskiego.

Opinja publiczna przyzwyczajając 
się do myślenia o jakiem  dziele zbio- 
fowem ma z reguły na oku najbliż­
szy, uchwytny etap  tego dzieła, to 
też społeczeństwu polskiemu prze­
dewszystkiem drogą się stała idea 
własnego portu .

P o r t  ten  już stoi, możemy być 
dum ni z dokonanego wyboru m iej­
sca na budowę portu ,  z jego u rzą ­
dzeń technicznych i p rze ładunko­
wych, wreszcie z jego żywotności 
objawiającej się we wzroście prze­
wozów, w czasie w k tó rym  inne p o r ­
ty, p rzed tem  kw itnące z n iepoko­
jem sumują zmniejszające się cyfry 
obrotów. R achuba nasza okazała się 
zupełnie ścisłą, realną.

Nietylko czysto zewnętrzny obraz 
doskonałych konstrukc ji  portowych, 
za trudnionych  urządzeń p rze ładun­
kowych i pełnych magazynów oświe­
tlonych wymowną cyfrą sześciu mil- 
jonów ton  przeładow anych towarów, 
lecz także bardziej wnikliwa analiza 
cha rak te ru  obrotów  gdyńskich poz­
wala twierdzić o zakończeniu p ierw ­
szej części pracy.

0  znaczeniu p o r tu  świadszy ilość 
i rodzaj połączeń z innem i portami.

W Gdyni w ostatnim  czasie, w 
ostatnich dniach niemal dokonano 
wiele. P o r t .  wśród połączeń którego 
wyliczyć można: połączenia północ- 
110 i południowo - amerykańskie, 
połączenia wschodnio - azjatyckie, 
nawet połączenia australijskie, po łą ­
czenia śródziem nom orskie  i wszyst­
kie n iemal połączenia północnoeuro- 
pejskie nie jest już oczywiście p o r ­
tem  o ograniczonych interesach, 
lecz p o r tem  światowym.

Także różnorodność i obfitość no­
m enkla tu ry  tow arów  obro tu  gdyń­
skiego, zwłaszcza w przywozie świad­
czy dobitn ie  o istotnem znaczeniu 
Gdyni w hand lu  Polski ze światem.

Gdynia dzisiejsza nie jest już 
Gdynią z przed  niewielu jeszcze lat 

nie jest po r tem  eksportu  węgla, 
im portu  k i lku  grup towarów maso­
wych. Jednakże  wszystkie te pocie­
szające stwierdzenia nie są głosem 
poczucia spełnionego obowiązku, 
przeciwnie winny być zachętą do 
podjęcia nowych trudów.

Dowodem sprawności gospodarki 
narodowej jest jednak  nie osiągnię­
cie pewnego celu, pewnej korzyści

gospodarczej —  lecz ciągłość i t rw a­
łość wysiłku, k tó ra  nakazuje , na tych­
miast po osiągnięciu jednego e tapu 
kusić się o zdobycie następnego, 
wynikającego z natura lnego  rozwoju 
wypadków.

Tym następnym  e tapem  jest usa­
modzielnienie się Polski w handlu  
światowym, przedewszystkiem przez, 
nazwijmy rzecz szczerze i po imie­
niu —  stworzenie nieistniejącego 
handlu  morskiego.

Wyliczone wyżej w arunki tech­
niczne i kom unikacyjne  Gdyni stwa­
rzają z niej doskonały apara t  tego 
handlu, k tó ry  jednak  ożywiony być

I n ż .  C z e s ł a w  K l a m e r

musi inicjatywą i wolą jednostki go­
spodarczej - kupca, przemysłowca 
i bankiera.

Nie możemy tu ta j  oczekiwać n i ­
czyjego nacisku ani naw et niczyjej 
wydatniejszej pomocy. Rząd uczynił 
/uż wszystko, pobudował port,  upla- 
nowal w ten  sposób cla i inne środ­
ki polityczno - handlowe, aby dać 
m axim um  korzystnych warunków 
handlowi m orskiem u —  reszta p ra ­
cy należy do sfer gospodarczych.

Na czem polega właściwie tworze­
nie handlu  morskiego?

Odpowiedź jest k ró tk a  —  na do­
tarciu do pierwszego i głównego źró ­
dła p rodukcji  tow aru  przywożone­
go z za morza, na bezpośredniem 
dotarciu  do odległego rynku  zbytu, 
na ofiarowaniu  swego pośrednictwa 
sąsiadom.

Niedawno jeszcze woziliśmy do 
Gdyni bawełnę ze składu w Rremie, 
wełnę z Liverpoolu, skóry z H am ­
burga, dzisiaj bezpośrednie  ładunki

tych towarów płyną z Argentyny i 
Australji.

Trzeba jednak  zapytać się czyja 
ręka  teraz kieruje  temi ładunkam i?  
Czy kupiec polski, k tó ry  zdołał zm u­
sić ham bursk i czy liverpoolski dom 
handlowy do bezpośredniego zała­
dowania do Gdyni, nie jest zdolny 
i bez tego domu handlowego do­
trzeć do wytwórcy, czy kupiec po l­
ski wiedząc, że tow ar eksportowany 
przez niego do H am burga odejdzie 
następnym  statk iem  do Szanghaju, 
nie może zatroszczyć się, aby towar 
ten  sprzedać wprost do Chin.

Ogromne są wprawdzie trudności, 
k tó re  stoją tem u na przeszkodzie. 
Nikły, nie sięgający naw et w latach 
najlepszej ko n ju n k tú ry  jednego p ro ­
centu, udział Polski w hand lu  świa­
towym, jest okolicznością, k tó ra  
niesłychanie u trudn ia  zadanie.

Większe są jeszcze trudności wy­
n ikające z wewnętrznych polskich 
w arunków, przedewszystkiem zaś z 
ubóstwa i sztywności rynku pienięż­
nego i kapitałowego. Tem bardziej 
jednak  p ilnem  staje się przełamanie 
pewnej polskiej właściwości psy­
chicznej, objawiającej się w p rzy ­
wiązaniu do u ta r tych  dróg hand lo ­
wych i małej przedsiębiorczości.

Gra jest w arta  świeczki; nie p o ­
pełnim y błędu szacując koszta obce­
go pośrednictwa w przywozie i wy­
wozie z Polski na 10%  sumy obro­
tu, czyli na  blisko 200 miljonów zło­
tych rocznie, a niema potrzeby m ó­
wić, jak i wpływ na saldo bilansu 
handlowego, tę źrenicę życia gospo­
darczego Polski, wywarłoby zatrzy­
manie takiej sumy, a nawet jej czę­
ści, w rachunkach  naszego bilansu 
płatniczego.

Nie należy przy tem  zapominać, 
że w oparciu  na wyrobionych d ro ­
gach handlowych dla własnego eks­
po r tu  i im portu  —  ofiarować można 
pośrednictwo swe sąsiadom, k tórzy 
ze względów geograficznych lub gos­
podarczych nie mogą, lub jeszcze 
nie mogą zdobyć się na własny h a n ­
del morski.

W prawdzie n ik t  już dzisiaj nie 
może b rać  na serjo poglądu, że P o l­
ska położona jest na  rozstajnych 
drogach hand lu  między wschodem 
a Zachodem ; jednakże w ograniczo­
nym prom ieniu  pośrednictwo h a n ­
dlowe polskie wcale nie należy do 
fantazji.

Okres tworzenia handlu  m orsk ie­
go, k tó ry  nazwaliśmy drugim etapem 
polskiej polityki gospodarczej, na 
tyle doniosłym, że wobec niego port  
Gdyński schodzi z roli celu do roli



środka, w pewnym stopniu  już się 
rozpoczął.

Jednakże  okres ten  jest typowo 
p ionierski ze wszystkiemi zaletami, 
ale i nie bez wad jem u właściwych, 
i czas już pomyśleć o szerokiej p ro ­
pagandzie, mającej na celu p rzek o ­
nanie najszerszych kół gospodar­
czych o doniosłości nowego zadania.

Dodać jeszcze należy, że handel 
morski nie jest  jeszcze ostatn im  e ta ­
pem  pracy  gruntu jącej Polskę na 
morzu. Stare przysłowie „handel 
idzie za b an d e rą“ straciło dzisiaj w 
znacznej mierze, wobec cmentarzysk 
uwiązanych okrętów, wiele ze swej 
aktualności; f lota własna nie jest 
nieodzownym w arunkiem  penetracji 
handlowej. Jednakże  należy mieć

nadzieję, że okres ten minie. Pow i­
nien zostać wykorzystany dla znale­
zienia własnych dróg handlowych.

J a k  p o r t  gdyński stał się pun k tem  
wyjścia dla rozwoju hand lu  m orsk ie ­
go, tak  zkolei, osiągnięcie pewnego 
poziom u tego rozwoju stanie się h a ­
słem do dalszej rozbudowy floty 
handlowej i to jest etap  trzeci, k tó ry  
pozwoli na zaoszczędzenie ceny p ła ­
conej zagranicy za usługi k o m u n ik a ­
cyjne.

Obecnie zaś starać się należy, aby 
w Gdyni obok firm  ekspedycyjnych 
coraz liczniej powstawały firm y han  
dlowe o faktycznie światowym za­
kro ju  i poważne zakłady służące t. 
zw. przemysłowi handlowem u.

Ponieważ w pracy  nad tem  nie

m ożna dość wysoko ocenić ro li  czyn­
nika  psychicznego —  uwaga wszyst­
k ich organizacyj gospodarczych, nie- 
tylko w Gdyni, lecz i w każdem  naj- 
odleglejszem ośrodku  gospodarczym 
Polsk i winna być skupiona na b u ­
dzeniu zain teresow ania  handlem  
morskim.

Na zakończenie można wyrazić 
wiarę, że tak  jak  w ciągu p a ru  lat, 
niemal niedostrzegalnie, dzięki ubez- 
pośrednien iu  połączeń, Gdynia z fil- 
jalnego p o r tu  europejskiego zamie­
niła się w p o r t  światowy, tak  w cią­
gu następnych  lat k i lkunas tu  Gdynia 
z p o r tu  kom unikacyjnego zamieni 
się w p o r t  handlow y w najpełniej- 
szem znaczeniu tego pojęcia.

D R . R O M A N  G Ó R E C K I
P r e z e s  B a n k u  G o s p .  K r a j o w e g o

ZNACZENIE PORTU GDYŃSKIEGO DLA POLSKI
DĄŻENIACH poszcze­
gólnych państw  do pe ł­
nego rozwoju swych sił 
i wywalczenia jaknaj- 
większego znaczenia 

wśród innych narodów  morze było 
zawsze czynnikiem niezm iernie  d o ­
niosłym. Będąc najłatwiejszą i n a j­
tańszą drogą, ułatwia nawiązanie 
bezpośrednich stosunków ze wszyst­
kiem i kra jam i, naw et z najodleglej­
szemu częściami świata. Posiadanie  
własnego wybrzeża morskiego i moż­
ność jego wykorzystania posiada zna­
czenie ta k  polityczne jak  i gospodar­
cze. Gospodarcze znaczenie polega 
na u łatw ieniu  ekonomicznego rozwo­
ju  danego państwa, w swobodnem re ­
alizowaniu jego polityki gospodar­
czej oraz dużych korzyściach, p łyną­
cych z własnego hand lu  i pośredn ic­
twa dla obcych. Obok tych materjal- 
nych korzyści posiada również duże 
wartości m ora lne  przez to, że w zm a­
ga poczucie pełnej niezależności da­
nego kra ju .

D awna Rzeczpospolita  Polska  p o ­
siada od XV wieku wolny dostęp do 
morza i własny p o r t  w Gdańsku, k tó ­
ry w oparc iu  o handel polski do­
szedł do wielkiego rozkwitu  i po tę ­
gi. Od chwili rozbiorów Polską 
wcielona do trzech obcych organiz­
mów państwowych nie mogła rozwi­
jać swej samodzielnej polityki gos­
podarczej, a w szczególności po lity ­
ki handlowej, k tó ra  uzależniona 
była od woli państw  zaborczych.

Odrodzona Polska  otrzymała 
wprawdzie dostęp do m orza, jednak  
swobodne i niczem nieskrępowane 
korzystanie  z p o r tu  gdańskiego zo­
stało w prak tyce  silnie ograniczo­
ne, choć zarówno względy historycz­
ne jak  i gospodarcze przemawiały 
za przyłączeniem tego p o r tu  do P o l­
ski. Silny rozwój gospodarczy m ło­

dego Państw a  Polskiego wymagał 
równie silnej ekspansji gospodar­
czej na zewnątrz. Równocześnie 
jednak  stosunki z dwoma najwięk- 
szemi sąsiedniemi państw am i tak  
się układały , że życie gospodarcze 
Polski zmuszone było do szukania 
rynków  zbytu dla swych produktów , 
czy to rolniczych czy przemysło-

D r .  R o  m a n  G ó r e c k i

wyeh, w odległych krajach. Rozwój 
wymiany towarowej Polski z zagra­
nicą k ierow ać się musiał w tych wa­
runkach  coraz więcej na drogę m o r­
ską, z coraz większym udziałem p o r ­
tów polskiego obszaru celnego. T ak  
więc udział tych portów  (a począt­
kowo samego Gdańska) w handlu  
zagranicznym Polski pod względem 
wagi wynosił w 1922 r. 7 ,2% , w 
1925 r. 16 ,3% , w 1929 r. już 41 ,5% , 
w 1932 r. 67,7%  a za pierwsze 10 
miesięcy b. r. 70% . Wzrosła rów ­

nież wartość przewozów towarowych 
przez dwa porty , wynosząc w s to­
sunku  do wartości hand lu  tow aro­
wego z zagranicą w 1929 r. 27 ,5% , 
w 1932 ro k u  42 ,1% , a za 10 m ie ­
sięcy b. r. 51 ,6% .

Silny wzrost przewozów morskich 
wystąpił zwłaszcza po 1926 r. t. j. 
po rozpoczęciu planowej budowy 
p o r tu  w Gdyni. W m iarę  bowiem 
rozwoju obrotów  towarowych drogą 
m orską  powstawały nowe zadania 
przed  hand lem  zagranicznym, k tó ­
rych realizację umożliwiało dopiero 
posiadanie własnego p o r tu  w Gdyni. 
G dańsk bowiem, jako jedyny po rt  
na te ren ie  polskiego obszaru celne­
go, musiał w m iarę  wzrostu obrotów 
Polski z zagranicą okazać się niewy- 

ai czający dla niej, pod  względem 
swej sprawności technicznej, a m o ­
nopolistyczne stanowisko Gdańska 
w polskim hand lu  morskim, mogło­
by również stać się niebezpieczne 
tak  ze względów gospodarczych jak  
również dlatego, że w wielu posu­
nięciach władz Wolnego Miasta 
ujawniały się wpływy czynników 
pozagospodarczych, wysoce szkodli­
wych dla Polski. Obok tych wszyst­
kich względów, a zwłaszcza technicz­
nej niewystarczalności Gdańska, na 
budowę własnego po r tu  na Bałtyku 
wpłynęły również i inne przyczyny. 
H andel  polski— jak  wspomniałem—  
musiał po wojnie zmienić swe k ie ­
runki, do czego obok posiadania 
własnych portów  konieczne są włas­
ny odpowiedni apa ra t  handlowy 
i własna flota. Powstał więc p ro b le ­
m at budowy p o r tu  w Gdyni. P lan o ­
wa budowa tego portu ,  rozpoczęta 
dopiero w 1926 r., już w przeciągu 
k ilku  lat doprowadziła  do tego, że 
z małej osady rybackiej powstał no ­
woczesny p o r t  i ruchliwe miasto 
handlowe. Budowa Gdyni dokonana



Stworzenie portu w Gdyni, jest j e d ­
nym z etapów w wyścigu pracy, z a p o ­
w i e d z i a n y m  przez Wodza Narodu.
W dniu 8 gru dnia r. b. , w dniu p o ś w i ę ­
cenia portu winniśmy sobie u p r z y t o ­
mnić, że związanie Polski z mor z e m  —  
to gwarancja Jej dalszego m o c a r s t w o ­
wego, p o l i t ycznego i gospodarczego 
r o z w o j u .

dużym wysiłkiem nie była jednak  
tworem  doraźnego p rogram u gospo­
darczego, ale wynikiem po trzeb  eko ­
nomicznych kra ju .

Gdynia stała się ośrodkiem  h a n ­
dlu morskiego Polski. Równolegle 
bowiem z rozwojem p o r tu  gdyńskie­
go następował rozwój polskiej floty 
handlowej i tworzenie się k a d r  po l­
skiego kupiec tw a morskiego oraz 
całego ap a ra tu  pomocniczego, eli­
minując obce drogo opłacane pośre­
dnictwo. Pom im o b rak u  tradycyj 
p racy  na morzu, przez posiadanie 
własnego p o r tu  i możności swobod­
nego z niego korzystania  rozwija się 
zamiłowanie do morza i hand lu  m o r­
skiego. Przyczyniły  się do tego 
u trudnien ia ,  jakich  doznawało po l­
skie życie gospodarcze ze strony 
po r tu  gdańskiego mimo wysokich 
opłat za jego pośrednictwo. B udo­
wa polskiej floty handlowej, wyma­
gająca dużych wysiłków kap ita ło ­
wych, rozpoczęta  zostala z inic ja ty­
wy rządowej i poczyniła do dzisiaj 
również duże postępy. Istn iejąca w 
Gdyni Państw ow a Szkoła Morska 
corocznie dostarcza polskiej flocie 
nowych k a d r  m arynarzy.

W  dziedzinie inicjatywy nowych 
gałęzi hand lu  zagranicznego Polski 
Gdynia umożliwiła liczne, dla życia 
gospodarczego niezmiernie korzyst­
n e  posunięcia. Dzięki bowiem wy­
sokiej sprawności technicznej i o r ­
ganizacyjnej po r tu  gdyńskiego oraz 
jego rzutkości akwizycyjnej rozwi­
nięty  został eksport  wielu a r ty k u ­
łów poprzednio  niewywożonych lub 
wywożonych w niewielkich ilościach 
za drogiem pośrednictw em  obcych 
portów . Również w dziedzinie orga­
nizacji przywozu Gdynia umożliwia 
ukształtow anie  hand lu  w takiej m ie­
rze, jaka  odpowiada in teresom  roz­
woju gospodarczego kra ju .  Całość 
obro tów  towarowych z zagranicą zo­
stała uspraw niona  przez możność 
swobodnego rozwijania tych dziedzin 
hand lu  zagranicznego, k tó re  dla

gospodarstwa polskiego są korzyst­
ne, jak  również przez zawiązanie 
bezpośrednich stosunków hand lo ­
wych, czy to z odbiorcam i polskich 
p roduktów , czy też z dostawcami 
niezbędnych artykułów  i surowców. 
Rozwój wielu nowych dziedzin h a n ­
dlu zagranicznego wymagał nowych 
urządzeń na przechowywanie i skła­
dowanie, k tó re  też w Gdyni zostały 
pobudowane. Dzięki Gdyni uzyska­
no wpływ na  politykę cen wielu a r ­
tykułów w obro tach  zagranicznych 
przez możność korzystan ia  z chłod­
ni, składów i obro tu  uszlachetniają­
cego.

Gdynia dzięki swemu doskonale­
niu rozplanow aniu  i zastosowaniu 
najnowszych urządzeń  technicznych 
należy do najtańszych portów  ba ł­
tyckich. Taniość Gdyni widoczna 
była zwłaszcza w porów nan iu  z kosz­
tami w porcie gdańskim, k tó ry  dla 
wyrównania szans konkurencyjnych  
zmuszony był obniżyć swoje opłaty 
średnio o 20 —  4 0 % . Rozwijając 
się stale, p o r t  gdyński osiągnął w ro ­
k u  ubiegłym pod względem tonażu 
przybyłych s ta tków  trzecie miejsce 
wśród portów  bałtyckich za K open­
hagą i Sztokholmem, prześcigając 
inne porty , posiadające wielowieko­
we tradycje  jak  Gdańsk, Malmó i 
Szczecin.

W hand lu  zagranicznym Polski 
przewozy przez Gdynię stanowią z 
ro k u  na rok  coraz wyższy odsetek, 
całe systemy innych u trudn ień  w 
obrocie m iędzynarodowym  jak  re ­
glamentacje, kontyngenty , zakazy 
przywozu i inne zarządzenia un ie ­
możliwiają wręcz norm alne  obroty  
towarowe między państwami, p raca 
p ionierska  na polu  hand lu  zagra­
nicznego jest niezm iernie  doniosła. 
Droga m orska spełnia w tej dziedzi- 
k tó ry  w 1928 roku  wynosił zaledwie 
6 ,6% , w 1930 r. jeszcze 14,5% , w 
1932 r. 32% a za 10 miesięcy b. r. 
37 ,4% . P o d  względem wartości w 
ostatnim  okresie 10 miesięcy b. r.

przeszło przez Gdynię około 30% 
wszystkich towarów.

Dzięki swej sprawności i taniości 
Gdynia poza obsługiwaniem handlu  
polskiego może się stać zarówo p o r ­
tem  przywozowym jak  i wywozo­
wym dla innych państw  jak  Czecho­
słowacja i R um unja  i przyczynić się 
do zwiększenia tranzy tu  przez P o l­
skę. Już  dziś przez Gdynię p rzecho­
dzi dużo przesyłek do Czechosłowa­
cji (bawełna, rudy).

Będąc dużym ośrodkiem  han d lo ­
wym, Gdynia staje się również 
ośrodkiem  przemysłowym nietylko 
dla artykułów  związanych ściśle z 
morzem, jak  przemysł rybny, ale 
także dla zakładów p rze tw arza ją ­
cych przywożone surowce (np. łusz- 
czarnia ryżu, ole jarnie), k tó rych  
p ro d u k ty  mogą służyć nietylko na 
potrzeby rynku  wewnętrznego lecz 
także do dalszego reeksportu .

Znaczenie p o r tu  gdyńskiego stale 
się zwiększa również dzięki rozbu­
dowie jego połączeń kom unikacy j­
nych z krajem . Szczególnie o twarta  
niedawno linja kolejowa, łącząca 
Gdynię ze Śląskiem, najważniejszym 
ośrodkiem  przemysłowo - górn i­
czym w Polsce, podniosła nasze 
zdolności dowozowe do po r tu  i p rzy­
czynia się do obniżenia kosztów 
transportu .  U ruchom ienie  tej linji 
będzie miało szczególnie duże zna­
czenie przy eksporcie węgla, będą­
cego obecnie najważniejszym ar ty ­
kułem  wywozu przez p o r t  gdyński.

Znaczenie Gdyni w życiu gospo- 
darczem Polski wzrasta stale z ro ­
k u  na rok. Szczególnie w obecnym 
czasie, gdy wysokie m ury  celne oraz 
nie p ierwszorzędne zadanie, co 
m łodem u portow i polskiemu zapew­
nia trwale w arunk i rozwoju. P o r t  w 
Gdyni jest rezu lta tem  olbrzymiego 
wysiłku i tylko dalsza stała troska  i 
ciągła p raca  nad  jego rozwojem nie­
tylko R ządu ale całego społeczeń­
stwa zapewnić m u może rolę i zna­
czenie, do jakiego został powołany.
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POLITYKA EKSPORTOWA I POLITYKA MORSKA
K.RES kryzysu gospo­
darczego jest okresem, 
powodującym  bardzo 
głębokie zmiany w 
s truk tu rze  naszego eks­

portu . Istn ieją  wszelkie dane, aby 
przypuszczać, iż zmiany te okażą 
się w dużym zakresie trwałemi, 
t. j. pozostawią ślady również w 
przyszłości niezależnie od wahań 
ogólnej ko n ju n k tú ry  gospodarczej. 
Stwierdzić należy, że w tej dziedzi­
nie kryzys przyniesie nam  pewne k o ­
rzyści. P o d  wpływem mianowicie 
trudności w zbycie towarów po l­
skich na rynkach  najbliższych, n a ­
stąpiło poważne przesunięcie się k ie ­
runków  naszego eksportu  na rynki 
bardziej odległe. T ak  więc np. k ra je  
zachodnio-europejskie, k tó re  w r. 
1928 obejmowały 18,8% naszego 
eksportu , w roku ubiegłym obejm o­
wały już 37 ,2% , podobnie  k ra je  za­
morskie zwiększają swój udział w 
wywozie polskim z 3,1% na 7,6% .

P odkreślić  wypada, że to przes ta ­
wianie się eksportu  polskiego na 
bardziej odległe, a więc trudniejsze 
rynki, posiada ścisły odpowiednik  
w zmianach w s truk tu rze  towarowej 
wywozu. Rynki bowiem odległe z 
najrozmaitszych racyj, wśród k tó ­
rych sprawy transportow e zajmują 
poważne miejsce, są odbiorcami głó­
wnie towarów gotowych. Jest  zaś 
powszechnie wiadomem, że właśnie 
wyroby gotowe są temi, w k tórych 
cenie zawarty jest największy udział 
kosztów pracy, k tó rych  przeto  wy­
wóz jest dła całokształtu  interesów 
gospodarczych k ra ju  na jkorzystn ie j­
szy.

W spom niane zmiany w struk tu rze  
naszego eksportu  łączą się najzupe ł­
niej ściśle z drogam i eksportu . Zwią­
zki te mają ch a rak te r  funkcjonalny, 
to znaczy, iż zdobycze naszej po li­
tyki morskiej w dużym stopniu  u- 
możliwiły nam  przestawienie k ie ru n ­
ków eksportu , z drugiej zaś strony 
tendencje  k ie runkow e eksportu  s ta ­
wały się podłożem do wykonywania 
p rog ram u  morskiego. Udział portów 
polskich w wywozie naszym wyno­
sił w r. 1930 —  55 %, w roku  ubie­
głym 71,6 % , w roku  bieżącym liczba 
ta podnosi się znacznie; mamy tu na 
myśli dane ilościowe, k tó rym  nie od­
powiadają ściśle liczby, dotyczące 
wartości eksportu . W wartościowych 
rozm iarach eksportu  wywóz przez 
po rty  wynosił w roku  1930 —  32 %, 
w roku  ubiegłym 47% . Te cztery 
liczby dowodzą, że obserwując z k a ­
żdego p u n k tu  widzenia, stwierdzić 
możemy stale rosnący udział t ran s­

p o r tu  morskiego w naszej ekspansji 
gospodarczej. Jednocześnie  jednak  
okazuje się, że przy pomocy naszych 
portów , wywozimy głównie towary 
niskowartościowe, podczas gdy eks­
p o r t  wyżej uszlachetniony kieruje  
się bądź drogami łądowemi, bądź 
przez po r ty  obce. T ak  więc przec ię t­
na w artość statystyczna tony ekspor­
towej wynosiła w roku  ubiegłym dla 
całego eksportu  przez po rty  tylko
52,6 zł.

Zjawisko to pozostaje w pewnej 
sprzeczności z uwagami, zamieszczo- 
niemi na wstępie niniejszego a r t 3rku-

D y r  M  a r j a i t  T u r s k i

łu. Stwierdziliśmy, iż relatywnie 
wzrasta wywóz do kra jów  odległych, 
odbierających wyroby wysoko-war- 
lościowe, z na tu ry  rzeczy korzysta­
jących z tran sp o r tu  morskiego. W 
tym  punkcie  dotykam y zagadnienia, 
k tó re  jest jednem  z najważniejszych 
w dziedzinie naszego hand lu  zag ra ­
nicznego, zwłaszcza hand lu  m orsk ie­
go. Mamy na myśli pośrednictwo 
portów  obcych, przedewszystkiem 
niemieckich, k tó re  przejm ują  znacz­
ną część towarów wywożonych z 
Polski, w skutek zarówno dogodnych 
połączeń kom unikacyjnych, jakiemi 
dysponują, jak  również wskutek u- 
sług pośredniczych, oddawanych 
nam  przez tamtejsze kupiectwo.

W  roku  1929 wartość teoretyczna 
tony tow aru  w obrocie przez Gdańsk 
i Gdynię wynosiła 143 zł., podczas 
gdy ta sama wartość teoretyczna w 
obrocie przez po rty  obce wynosiła 
aż 883 zł.

Jes t  oczywistem, że walka z ob- 
cem pośrednictw em  toczona w spo­
sób bezpośredni, a więc w jak ie jko l­
wiek form ie  u trudn ia jąca  działanie 
tego pośrednictwa, byłaby dla nas 
szkodliwa. Ze wszechmiar natom iast 
racjonalną jest akcja, zmierzająca do 
zastąpienia pośredników  zagranicz­
nych przez nasz własny a p a ra t  h a n ­
dlowy, a zwłaszcza własny apara t 
transportowy. Proces ten  następuje. 
Udział tow arów  wysoko p rze tw orzo­
nych w obro tach  portów  polskich, 
a zwłaszcza Gdyni, ustawicznie w zra­
sta. Dzieje się to zarówno dzięki 
wzmacnianiu się apa ra tu  handlow e­
go Gdyni i przyzwyczajeniu się eks­
p o r te rów  do dokonywania  we wła­
snym zakresie funkcyj spedycyj­
nych, związanych z eksportem  jak 
również dzięki uspraw nieniu  się p o ­
łączeń żeglugowych Gdyni. W chwili 
obecnej Gdynia, stawszy się portem  
pierwszej strefy, posiada najzupeł­
niej dogodne połączenia łam ane z 
wszystkiemi nieomal k ra jam i świa­
ta, tak, iż całkowity koszt t ran sp o r ­
tu  zaoceanicznego z miejscowościa­
mi położonemi w ew nątrz  k ra ju  z re ­
guły, okazuje się niższym przez Gdy­
nię, aniżeli przez H am burg  czy Rre- 
mę.

Stworzone zostały w ten sposób 
podstawowe w arunki do dalszego 
rozwoju morskiej, ekspansji hand lo ­
wej w k ie ru n k u  już jakościowym, 
a nie wyłącznie ilościowym. Życzyć- 
by sobie należało, aby te możliwości 
m ater ja lne  zostały wykorzystane w 
jaknajszerszym stopniu  przez k u p ­
ców polskich. Obserwujemy w tej 
dziedzinie n ad e r  intensywną dzia­
łalność wszelkich zainteresowanych 
czynników urzędowych, samorządu 
gospodarczego etc., k tó re  spotykały 
się z pełnem  zrozum ieniem  ważno­
ści sprawy ze s trony poszczególnycłi 
zakładów przemysłowych i hand lo ­
wych.

Można przeto  z zaufaniem  wy­
razić pogląd, że możliwości s two­
rzone przez ostatnie posunięcia w 
zakresie naszej polityki żeglugowej 
zostaną przez handel wykorzystane 
w pełni, w ślad za czem pojawi się 
konieczność dalszego usprawnienia  
połączeń okrętowych Gdyni.

Zważywszy zaś, że Gdynia jest już 
obecnie największym portem  bałtyc­
kim, liczyć się można z ew entualno­
ścią uznania jej za t. zw. p o r t  bazo­
wy, co w prak tyce  byłoby jednozna­
czne ze zrównaniem  pod względem 
frachtowym  po r tu  gdyńskiego z 
przodującem i p o rtam i handlowemi 
świata.



NASZE MIASTO
UDOWA niezaprzeczenie 

polskiego, oraz całkowi­
cie znajdującego się 
pod kierownictwem 
władz państwowych, 

p o r tu  gdyńskiego, wskazuje naszemu 
narodowi nowe, niewyzyskane jesz­
cze drogi rozwoju.

Wielki ten  wysiłek twórczy dzi­
siejszego pokolenia  jest jakby aktem  
trwałego przymierza, zawartego 
przez dwie znające się oddawna, ale 
dość obce sobie potencje: Polskę i 
Morze, k tórych  siły we wspólnych 
czynach dotychczas niewykorzystane, 
mogą stać się przecież życiodajnem 
źródłem  niezłomnej potęgi k ra ju  O r­
la Białego.

Dzięki Gdyni otwarły się szeroko 
wrota  na. świat, ukazując niekończące 
się szlaki morskie, a jednocześnie, z 
każdą nową cegłą, w murowaną w 
tw arde  fundam enty  portowego gro­
du, kruszy się i łamie samolubna p o ­
lityka miasta, położonego przy ujściu 
polskiej Wisły. Ono to, korzystając 
z praw a wyłączności, zyski swoje w 
ciągu długich lat historji ponad  in te ­
res Państw a wynosiło.

Wielkie zadania, jakie dziś stają 
przed  młodą Rzeczpospolitą, mające 
oparcie w przym ierzu  z wiecznym 
żywiołem, doprowadzić  muszą do wy­
tężonej i wytrwałej współpracy całej 
Polsk i z jej pobrzeżem, a więc prze- 
dewszystkiem z Gdynią i Gdańskiem, 
na zasadzie zgodnego dążenia do 
wspólnego dobra i lojalnego ustosun-

BUDOWA PORTU W  GDYNI
na przezemnie suma okazała się nie­
dostateczną i dla w ykonania  robót 
dodatkowych wyznaczone zostały 
nowe fundusze, wynoszące 32 milj. 
złotych.

Jak  więc widzimy, realizowanie 
pierwszego p ro jek tu  objęło pracę o 
łącznej wartości 80 milj. zł. Po  wy­
konan iu  pierwszej serji prac  konso r­
cjum polsko-francuskie otrzymało 
zlecenie na budowę p o r tu  rybackie­
go, o wartości 10 milj. zł. i po z rea­
lizowaniu tej budowy przystąpiło  do 
wykonywania drugiego rozszerzone­
go planu, obejmującego p o rt  gdyń­
ski w dzisiejszych rozmiarach.

Prace  w ykonane w tym okresie 
przedstawiają wartość 48 milj. zl. 
i są już prawie całkowicie zrealizo­
wane, gdyż pozostało robót zaledwie 
za 4 milj. zł. do całkowitego urzeczy­
wistnienia drugiego planu.

Mówiąc o pracach, związanych ze 
wzniesieniem po rtu  w Polsce, tej 
najwierniejszej sojuszniczce mojego 
kraju , ogarnia mnie duma, nietylko

K o n su l fr a n c u s k i  w  G d yn i, p re ze s  F ra n ­
c u sko -P o lsk ieg o  k o n so rc ju m  b u d o w y  p o r tu  
w G d yn i, R o g er L e  Go f f  u d z ie li ł  n a szem u  
w sp ó łp ra c o w n ik o w i n a s tę p u ją c eg o  w y w ia ­
du :

RO K U  1924 Rząd Rze­
czpospolitej Polskiej 
zlecił budowę portu  
Gdyni Konsorcjum  
Francusko  - Polskiemu. 

P ie rw otny  p ro jek t  budowy miał za­
kres więcej niż wąski i celem jego 
było zrealizowanie budowy p o r tu  o 
stosunkowo niskich możnościach 
przeładunkowych.

Dla pełnego zobrazowania wysił­
ków i prac, do k tó rych  rep rezen to ­
wane przezem nie Konsorc jum  zosta­
ło powołane, pozwolę sobie użyć cyfr 
mających to w sobie, że najwłaści- 
wiej i najlepiej in fo rm ują  zarówno 
fachowców, jak  i szeroki ogół.

A więc p ierw otny  p ro jek t  obej­
mował prace, k tó rych  wartość 
przedstawiała  w sobie sumę 48 milj. 
zl. Już jed n ak  przy realizowaniu 
pierwszego „małego p lanu“ wskaza-

kowania się miast do Państwa.
Rośnie z ro k u  na rok, oraz rozwi­

ja się świetnie w chlubnej i żmudnej 
p racy  dla narodu , najmłodsze nasze 
miasto, a u stóp jego szemrzą wiecz­
ną opowieść fale morskie.

I staje się k luczem szczerozłotym, 
otwierającym nieskończone możliwo­
ści rozstrzygnięcia zawiłych, a przez 
wieki nierozwiązanych zagadnień, 
zawartych w dwuch wielkich naresz­
cie dla każdego P o laka  wyrazach: 

Polska i Morze.
Gustaw Orlicz-Dreszer.

Krotoszyn, 28 listopada 1933 r.

jako fachowca i specjalisty, lecz ja ­
ko francuza, że przy pomocy tak 
szczupłych środków wzniesiona zo­
stała budowa, będąca jedną z na j­
większych inwestycji w obecnych 
czasach w Europie.

Budowa ta  wzniesiona została we­
dług oryginalnych, niestosowanych 
nigdzie jeszcze dotychczas wzorów 
i jako taka  stanowi ostatni wyraz 
techniki w tym względzie.

Jako  fachowiec muszę stwierdzić, 
iż tak  doskonałych urządzeń p o r to ­
wych, jakiem i dysponuje Gdynia, nie 
ma na świecie. W znacznej mierze 
przyczyniło się do tego niezwykle 
korzystne położenie na tu ra lne  po rtu  
Gdyni, k tó re  pozwoliło zastosować 
tutaj n ieznaną jeszcze m etodę zapu­
szczania w głąb morza kessonów. 
Gdzieindziej, przy mniej korzystnem  
położeniu na tura lnem , praca  ta po ­
ciągnęłaby za sobą dla jej sfinalizo­
wania wydatki idące w wiele setek 
miljonów złotych, w Polsce n a to ­
miast nie tylko że została ona wyko­
nana niesłychanie tanio, lecz p o n ad ­
to osiągnięto przy niej reko rd  pod 
względem czasu zużytego dla jej 
zrealizowania.

Gdy przed  dziesięciu laty przy je ­
chałem do miejsca, k tó re  się dziś 
nazywa P o r t  Gdynia, a k tó re  było 
wówczas piaszczystem wybrzeżem, w 
celu wzniesienia niewielkiego portu , 
k tó ry  według pierwotnego p lanu  o- 
bejmował p racę  łącznej wartości 48 
milj. zl., to wówczas wyobrażałem

TConsu l R o g e r  R e  G o ł f

sobie przyszłą Gdynię, jako paruty- 
sięczne miasteczko, przy trzecio­
rzędnym  porcie. Nigdy jednak  nie 
przypuszczałem, że przybierze ona 
tak  im ponujące rozmiary, jak  obec­
nie.

Polska i polacy dum ni być mogą 
z dokonanego dzieła, gdyż pod każ­
dym względem przedstawia ono do-



skonałość i wzór, ze wszech stron 
godzien naśladowania.

P om inąć  również nie można fa k ­
tu, iż p o r t  Gdynia wzniesiony został 
wyłącznie rękam i polskiego robo tn i­
ka, przy współudziale techników 
i inżynierów polskich.

Zaledwie k ilku  fachowców wraz 
ze m ną stanowiło załogę cudzoziem­
ską.

Również m aterja ły  użyte na jego 
budowę były pochodzenia wyłącznie 
polskiego.

Na zakończenie dodać muszę, iż 
p race  hydrauliczne zostały przy b u ­
dowie p o r tu  prawie całkowicie wy­
konane, niemniej jednak , dla zwięk­
szenia intensywności p rze ładunko­
wej p o r tu  ma być wykonana jeszcze 
trzecia serja p rac  o wartości 20 milj.

zl. W tej sprawie toczą się już p e r ­
trak tac je  pom iędzy rządem Rzpl. 
Polskiej a K onsorc jum  Francusko- 
Polskiem  i, jak  przypuszczam, zosta­
ną sfinalizowane pomyślnie i P o r t  
Gdynia stanie się w calem tego sło­
wa znaczeniu p o rtem  pierwszej k la ­
sy, pod każdym  względem najw spa­
nialszym po rtem  na Bałtyku.

H E N R Y K  D R O Z D O W S K I
D y r .  I s k y  H a n d l .  P o l s k o - W ę g i e r s k i e j  w  V a r s s a w i e

TRANZYT WĘGIERSKI PRZEZ GDYNIĘ
E N TRA LN E położenie 

geograficzne Polski na 
szlaku obro tu  tow aro­
wego pomiędzy p a ń ­
stwami północy i po łu ­

dnia nie jest dotychczas dostatecznie 
wykorzystane, jeśli chodzi o wym ia­
nę towarową pomiędzy szeregiem 
państw  nadbałtyckich i Węgrami.

S tatystyka uczy nas, iż mimo wiel­
kiej odległości od Węgier, Szwecja 
im portow ała  w roku  ubiegłym z W ę ­
gier p raw ie tąsamą ilość towarów, co 
Polska, a razem z Norwegja, Finlan- 
dją, Estonję  i Łotwą —  półto ra  raza 
tyle. N atom iast eksport  z tych wszy­
stkich kra jów  do W ęgier stanowił 
zaledwie czwartą część eksportu  
polskiego.

D y r .  H e n r y k  D r o z d o w s k i

W  chwili, gdy w ogromnej walce 
o rynki zbytu, wszystkie państwa 
s tarają  się bezpośrednio dotrzeć do 
swych natu ra lnych  odbiorców, waż- 
nem  spostrzeżeniem będzie, że wy­
m iana towarowa pomiędzy k ra jam i 
nadbałtyckiem i a W ęgrami ma dużo 
na tu ra lnych  walorów i winogrona 
węgierskie, wczesne owoce, jarzyny, 
wina tokajskie  i t. p. a r tykuły  tym 
większy będą miały zbyt na rynkach 
północy, im większe udogodnienia

dla ich przew ozu da państwo t r a n ­
zytowe, jak iem  jest Polska. T ranzyt 
ten  musi być przedewszystkiem tani, 
a następnie  szybki.

Dotychczasowe drogi przewozu 
towarów węgierskich do kra jów  
północnych przeważnie omijały n a ­
sze koleje i porty , a szły kolejami 
niemiecldemi przez Szczecin lub n a ­
wet H am burg . Często też statki 
szwedzkie, wyładowując ładunki, 
przeznaczone dla W ęgier w portach  
ho lenderskich , s tam tąd  zabierały ła­
dunk i węgierskich w inogron lub śli­
wek, k tó rym  ta  okólna droga k o le ­
jowa kalku low ała  się ze względu na 
tan i konosam ent powrotny.

J a k  wiadomo, stawki na przewóz 
tranzytowy kolejam i polskiemi do 
p o rtów  polskich są dla wszystkich 
naszych sąsiadów południowych, a 
więc dla Czechosłowacji, R um unji i 
W ęgier bardzo  korzystnie  skalkulo­
wane. B ezpośrednia  ta ry fa  ko le jo­
wa, op a r ta  na t. zw. „Porozum ien iu  
kole jow em “ Polski z W ęgrami, m ia ­
ła na  celu zwiększenie t ranzy ta  z 
W ęgier i do W ęgier przez Polskę. 
Niezwłocznie po ustaleniu  dogod­
nych stawek dla państw  po łudn io ­
wych dla tranzyta  kolejam i polskie­
mi przez Gdańsk i Gdynię, dowie­
dzieliśmy się, że nasz sąsiad zachod­
ni wziął Polsce za złe te zabiegi 
i drogą -szeregu rozporządzeń  rozpo­
czął starania , aby różowe horoskopy 
tranzy ta  przez Polskę  przedstawić w 
jaknajczarniejszych barw ach zarów ­
no naszym sąsiadom południowym, 
jak  i zain teresowanym  państwom 
nadbałtyckim . Moglibyśmy coś na 
tem  miejscu powiedzieć o szeregu 
poufnych  okólników.

W okólnikach tych wskazuje się na 
to, że po r ty  polskie nie powinny być 
dogodniejsze dla tych państw  i n  i e 
b ę d ą  dogodniejsze, bo chociaż ofi­
cjalne rozporządzenia  i ta ry fy  może 
i nie przewidują  tak  dogodnych wa­
runków , jakie  ofiarow ują koleje  i 
po r ty  polskie, to jednakże  n iem iec­
kie f irm y  transportow e dołożą sta­
rań  ,aby uzyskać dla indywidualnych 
transportów  s p e c j a l n e  stawki 
tranzytowe i mogą zapewnić klijen- 
tów zarówno nadbałtyckich, jak i

węgierskich, że Polska  tak  dogod­
nych w arunków  nie da.

W  la tach  przedw ojennych  zarów­
no firm y spedycyjne, jak  i ekspo r­
terzy poszłyby na lep tak ich  obiet­
nic. Jed n ak  w roku  tysiąc dziewięć­
set trzydziestym trzecim, gdy wszy­
scy, k tó rzy  m ają  cokolwiek wspólne­
go z hand lem  zagranicznym, wiedzą, 
że poza fo rm am i u ta r tem i istnieje 
cały szereg możliwości nowych, —  
że poza klauzulą największego u- 
przywilejowania, równającą wszyst­
k ich w praw ach —  istnieją umowy 
p referencyjne ,  k tó re  tem u zrów na­
n iu  przeczą, —• że poza norm alną  
kalkulacją  ceny istnieje specjalna 
kalkulacja  hand lu  kompensacyjnego, 
gdzie, dzięki wytworzonym stosun­
kom  sama cena jest f i k c j ą ,  —  na 
lep tych obietnic nie pójdzie każdy.

W ażnym współczynnikiem w za­
granicznej wymianie towarowej s t a ­
je się znowu, jak  przed  wiekami, za­
u fanie  do pośrednika. Kryzys zaufa­
nia z roku  1930-go mija tym  szyb­
ciej, im mniej oficjalne warunki 
wymiany towarowej stają się chao­
tyczne. Otóż eksporterzy  coraz b a r ­
dziej przekonywują się, że w ytłum a­
czenie się niesolidnego p rzedstaw i­
ciela, niesolidnego spedytora  szere­
giem skom plikowanych w arunków  
lokalnych k ra ju  odbiorczego lub 
tranzytującego jest w dzisiejszych 
w arunkach  zawsze możliwem. Chaos, 
panujący po n ieudanej K onferencji  
Londyńskiej w hand lu  zagranicznym 
jest taki, że t rudno  wymagać, aby 
ekspo rte r  byl zorjentow any we wszy­
stkich przepisach, ograniczeniach 
przywozu, p rem jach  eksportowych, 
restrykcjach  dewizowych, w arunkach  
i prowizjach kom pensacyjnych i t.p. 
we własnym kra ju ,  a cóż dopiero 
mówić o k ra jach  obcych. P raw dą 
jest, że kupiec ucieka do opieki 
czynników państwowych nad jego 
jego eksportem  i zaczyna coraz b a r ­
dziej polegać na samym sobie i na 
ludziach lub instytucjach, do k tó rych  
ma zaufanie, co do k tó rych  indywi­
dualnie przekonał  się, że może z n ie­
mi pracować.

Jest  w chwili obecnej wielką p r a ­
wdą, że zaufanie  do Polski wzrosło



niepom iernie . Nietylko nasza stala 
waluta, wspaniały odruch  społeczeń­
stwa przy Pożyczce Narodowej, — 
nietylko m ądre  ustosunkowanie  się 
całego społeczeństwa do antyżydow­
skich hec hitlerowskich są tym 
czynnikiem, k tó ry  coraz bardziej 
ściąga do nas nici handlu  i sympatji 
światowych. Dzieje się u nas wielka 
p rzem iana wewnętrzna, w k tóre j 
odruchowo bierze udział cale społe­
czeństwo. W  rezultacie widzimy na 
polu gospodarczem, że pomimo t r u ­
dnych w arunków  gospodarczych 
lgnie do Polski coraz bardziej jeden 
i drugi sąsiad i coraz to nowe p ro ­
pozycje, umowy powstają w płasz­
czyźnie obrotów towarowych lub fi­
nansowych z zagranicą.

T ak  się też ma i sytuacja w handlu  
tranzytowym , o k tórym  tu mowa. 
T ranzyt towarów przeznaczonych 
dla W ęgier przez po r ty  polskie i ko ­
leje wzrasta w ostatn im  czasie dość 
znacznie.

Ze Skandynawji idą tranzytem  
przez Gdynię wielkie ilości złomu 
żelaznego i rud. G ranit  szwedzki, 
kalosze, fu tra ,  łożyska kulkow e i ca- 
ly  szereg innych artykułów, włącznie 
do apara tów  elektrycznych są a r ty ­
kułami, k tó rem i państwa północy 
płacą za węgierskie wczesne owoce 
i jarzyny, winogrona, konserwy, sok 
pomidorowy, wino, żarówki e lek try ­
czne, węgierskie imitacje fu te r  szla­
chetnych z fu te r  baranich , wreszcie 
za m akuchy  i oleje roślinne, groch 
i fasolę. Skala tych artykułów  ok re ­
ślona jest cha rak te rem  produkcji.

Poza rynkam i nadbałtyckiem u 
przy  omawianiu kwestii tranzyta  
przez Polskę przez Gdynię lub 
Gdańsk do W ęgier lub z Węgier, —  
trzeba wziąć pod uwagę jeszcze inne 
rynki, k tó re  mogą przez nasze porty  
dostarczać dla Węgier lub im p o r to ­
wać s tam tąd  towary.

Przedewszystkiem w rachubę 
wchodzą po rty  Belgji i H olandji  przy 
imporcie z k ra jów  zaoceanicznych 
artykułów  kolonjalnych. A rtykuły  
kolonjalne brane  są przez Węgry z 
A m sterdam u lub R o t te rd am u  przez 
Niemcy. P rzy  niewielkich wysiłkach 
możnaby skierować tranzy t  tych a r ­
tykułów przez Gdynię. To samo do­
tyczy bawełny, jako niezbędnego su­
rowca dla niedawno powstałego 
przemysłu bawełnianego Węgier. 
P rodukc ja  m an u fak tu ry  baw ełnia­
nej na Węgrzech dziś w wielu ga tun­
kach kry je  nietylko całe zapotrzebo­
wanie rynku  wewnętrznego, ale jest 
sksportow ana na rynki bliskiego 
wschodu i Bałkanów. Umiejętne 
więc postawienie kwestji finansowa­
nia im po r tu  bawełny przez Polskę, 
ułatwiłoby jej t ranzy t  przez Gdynię 
dla Węgier. Zagadnienie to nie jest 
zbyt skom plikowanem , jeżeli się 
zważy, że przy zapotrzebow aniu  na 
bawełnę Łodzi z łatwością dałyby

się uwzględnić kw oty  dla W ęgier, 
tem bardziej,  że podobne  kombinacje 
są brane  pod  k ą tem  Czechosłowacji. 
Jes t  to więc p raw dopodobnie  kwe- 
stja niedalekiej przyszłości.

E kspo rt  W ęgier do Anglji jest o- 
becnie dziesięciokrotnie większy niż 
do Polski. Wzrósł on w ostatnich la­
tach w stosunku do eksportu  z lat 
przed  najwyższą k o n ju n k tu rą  p r a ­
wie dw ukrotnie . Gdyby Polsce u da­
ło się chociaż część tego eksportu  
uchwycić dla tranzyta  przez porty 
polskie, byłoby to poważną dla nas 
zdobyczą. A k o n ju n k tú ra  potem u 
jest obecnie, gdyż dzięki t ru d n o ­
ściom na tu ry  w eterynaryjnej,  s ta­
wianej dla tranzy ta  węgierskiej p ro ­
dukcji hodowlanej przez koleje n ie­
mieckie, wygodniej byłoby towarom 
węgierskim omijać Niemcy przez 
Polskę. Pobieżne obliczenia pozwa­
lają przypuszczać, że moglibyśmy d!a

AKO dyrek to r  Polsko- 
Szwedzkiej Izby H a n ­
dlowej w Warszawie 
wdzięczny jestem R e­
dakcji W .P .G . za udzie­

loną mi możność umieszczenia na 
łamach Je j poczytnego pisma kilku 
słów o roli odgrywanej przez Gdynię 
w rozwoju s tosunków handlowych 
pomiędzy Polską i Szwecją.

O tem, z jak  wielkiem zaintereso­
waniem Szwedzi śledzą rozbudowę 
Gdyni, świadczy przedewszystkiem 
wielki udział szwedzkiej f loty h a n ­
dlowej w ruchu  sta tków  na terenie 
po r tu  gdyńskiego. W ciągu r. 1932 
odwiedziło Gdynię 1,147 statków 
pod szwedzką banderą ,  k tó re  cyfrą 
28,3% uczestniczyły w ogólnym o- 
brocie handlow ym  portu .

Pom iędzy  szwedzkiemi portam i 
w chodniom orskiem i a Gdynią istnie­
je obecnie regularna  kom unikacja  
pasażerska i towarowa, a podróż z 
np. z Gdyni do K arlsk rona  trwa ty l­
ko 16 godzin.

W związku z tem, chciałbym za­
znaczyć, iż pożądane byłoby założe­
nie bezpośredniej linji napow ietrz­
nej pomiędzy wybrzeżem polskiem 
i Szwecją. L inja  taka  w oparciu  o 
dobrze rozwiniętą i energicznie p ro ­
wadzoną polską sieć nawigacji p o ­
wietrznej odegrałaby ważką rolę 
nietylko w zwiększeniu szybkości 
połączeń Skandynawji z Polską, ale 
i w dalszych e tapach  podróży z pół­
nocy do E uropy  środkowej czy p o ­
łudniowej.

Choć porozum ienie  i współpraca 
Polski ze Szwecją są jaknajlepsze, 
pozostały sobie oba narody, jak  do­
tychczas, naogół obce. Zbliżenie 
wzajemne, ta k  ku l tu ra ln e  jak i han-

tego tranzyta  uzyskać towary hodo­
wlane za około pięć miljonów zło­
tych rocznie.

Że nadzieje nasze na zwiększenie 
znaczne t ranzy ta  węgierskiego przez 
Gdynię nie są płonne, mogliśmy to 
stwierdzić podczas wizyty grupy e- 
konomistów węgierskich pod  p rze­
wodnictwem węgierskiego Ministra 
Kallay‘a we wrześniu r. b. w Gdyni. 
Węgrzy in teresują  się poważnie wy­
korzystaniem  po r tu  polskiego dla 
swego tranzyta . Nie można, n a tu ra l ­
nie, przeceniać jego rozmiarów w 
tej chwili, jednakże należy docenic 
znaczenie samego zagadnienia dla 
interesów gospodarczych naszego 
hand lu  morskiego i zysków kolei 
państwowych.

Jest  to tylko jedno z zagadnień, 
domagających się rozwiązania w 
całości naszych żywotnych ten d en ­
cji państwa nadmorskiego.

dlowe, następuje  rów nom iernie  ze 
zwiększeniem się ilości wzajemnych 
odwiedzin na tu ry  turystycznej czy 
handlowej, k tó rych  ilość wzrasta 
w prost p roporc jona ln ie  do stopnia 
ułatwienia kom unikacji  bezpośred­
niej między obydwoma krajam i.

P .  H d d i n g  M o l a m l e r ,  D ^ r .  P o l s k o - S z w e d s k i t -j  
I z b y  H  a n d l o w e j  w  "W  a r s  2 a  w ie

W ym iana handlow a pomiędzy 
Polską i Szwecją jest anorm aln ie  n i ­
kla, jeśli b rać  pod  uwagę bliskie są­
siedztwo, bezpośredniość ko m u n ik a ­
cji i taniość transportu .  Wierzyć je ­
dnak  trzeba, że z roku  na rok  wza­
jem na wym iana wzrośnie na sile, a 
ponieważ lwia część obro tu  in tensy­
wnie skoncentru je  się w gdyńskim 
porcie, więc i Gdynia dzięki temu 
zyska na znaczeniu i rozwinie się — 
wspaniale.

G D Y N I A  P O M O S T E M  DO S Z W E C J I



Inż. S T .  Ł Ę G O W S K I
D y r .  U r z ę d u  M  o r s k i e g o

ZNACZENIE I R O Z W Ó J PORTU GDYŃSKIEGO
chroni zatokę i wjazd do p o r tu  
przed falami otwartego morza. Od 
s trony lądu p o r t  jest zasłonięty 
przed  wiatram i przez okoliczne 
wzgórza, k tó re  wielkiem lukiem  o- 
taczają go z trzech stron. Nie bez 
znaczenia jest fak t,  że zatoka  w p o ­
bliżu p o r tu  jest niezam arzalna. 2) 
Najkorzystniejsze położenie Gdyni 
w stosunku do zaplecza, 3) T ereny  
przeznaczone pod budowę stanowiły 
p ły tk ie  torfowiska na podkładzie  
piasczystym, co ułatwiło niezmiernie 
ich wywłaszczenie i p race budow la­
ne.

Do chwili rozpoczęcia budowy 
portu ,  Gdynia była małą osadą ry ­
backą, liczącą zaledwie 1000 miesz­
kańców. Po  9-ciu la tach pracy  pow ­
stał potężny  po rt  największy na B ał­
tyku, należący do najbardziej nowo­
czesnych na świecie.

Z najduje  się w porcie największa 
w Europ ie  chłodnia portow a, chło­
dnia rybna, —  olejarnia, mogąca 
przerobić  100.000 to n  rocznie su­
rowca, —  łuszczarnia ryżu o zdolno­
ści p rzeróbk i 150.000 ton  surowca 
rocznie, specjalne składy dla owo­
ców południowych i dojrzewalnie 
bananów. W  roku  1933 nastąpiło  o t­
warcie wolnego obszaru celnego o 
powierzchni wodnej około 40 ha.

W ybitniejsze znaczenie zdobył 
p o r t  gdyński od 1928, k iedy p rze ła­
dowano 1.958.000 t. Dla p rzedsta ­
wienia rozwoju p o r tu  posłużyć m o­
że następujące  zestawienie obrotów 
towarowych w Gdyni na poszczegól­
ne lata.

R ok O brót
1924 ...................  10.167
1925 ..................  55.571
1926   404.561
1927   898.094
1928   1.957.769
1929   2.822.502
1930   3.625.748
1931   5.334.621
1932   5.194.288

1.1-31.X.1933 ... 5.030.912

Obrót za 10 miesięcy roku  1933 
przewyższa o 861.488 ton obrót za 
ten  sam okres ro k u  1932. W roku  
1933 osiągnięty został dwukrotn ie  
reko rd  miesięcznego obro tu  to w aro ­
wego: pierwszy na lipiec 608.804 t. 
drugi na październ ik  626.306 ton. 
Należy oczekiwać, że obró t Gdyni 
za 1933 rok  przekroczy 6 miljonów 
ton.

Na szczególną uwagę zasługuje to, 
że obro ty  towarowe w Gdyni zmie­
niają powoli swoją s truk tu rę .  Przez 
długi czas była Gdynia p o r tem  p rze ­
ładunkowym dla towarów maso­Ź G l a d u n e k  a ^ - m e t r o w y c l i  s z y n  k o l e j o w y c h  n a  S I S  „ D a l s l f r  e n “

RA K TA T wersalski, za­
pewniający Polsce wol­
ny dostęp do morza 
stworzył dla naszego 
życia gospodarczego 

szereg nowych możliwości, dostęp­
nych jedynie dla państw, rozpo rzą­
dzających własnym apara tem , obsłu­
gującym handel  morski. T aki apara t  
tworzy przedewszystkiem własny 
port,  po tem  własną flotę handlową, 
a wreszcie zespół różnych przedsię­
biorstw  handlowych, transportow ych 
i przemysłowych, związanych bezpo­
średnio z pracą p o r tu  i f lo tą  h a n ­
dlową.

W  ciągu pierwszych lat zaistn ie­
nia tych nowych możliwości wypad­
ło stwierdzić, że p o r t  w Gdańsku, 
k tó ry  początkowo byl uważany, jako 
baza polskich poczynań morskich, 
nie spełnia swego zadania  zarówno 
ze względów na tu ry  technicznej jak 
i politycznej. Mimo bowiem bardzo 
dużego wpływu Poliski na sprawy 
gdańskie okazało się, że organizm 
do pewnego stopnia obcy, jak im  jest 
w. m. Gdańsk, nie daje polskim 
przedsiębiorstwom  możliwości swo­
bodnego rozwoju i nie może być ró ­
wnież dostateczną bazą dla mającej 
powstać polskiej f loty  handlowej. 
Doświadczenie 1920 r. wykazało ró ­
wnież bardzo dosadnie, że w G dań­
sku w chwilach najgroźniejszych m o­
gą powstać dla Polski trudności, 
choćby tej na tury , jak  odmowa p rze ­
ładunku  amunicji przez niemieckich 
robotników  portowych.

To też już w pierwszych latach 
odzyskania niepodległości stała się 
w Pol sce ak tualna  myśl budowy wła­

snego p o r tu  na własnem te ry to rjum , 
z wyłącznie własną administracją.

Do budowy takiego po r tu  przystą­
piono w roku  1924. Wszelkie prace 
przygotowawcze, jak  wybranie w ła­
ściwego miejsca, zbadanie warun-

D y r .  n i ż .  S t .  Ł ę g o w s k i

ków terenowych, sporządzenie p lanu 
budowy p o r tu  itp. zostały do tego 
czasu ukończone.

Jako  miejsce założenia p o r tu  o- 
b rano  Gdynię, przyczem na wybór 
ten wpłynęły w pierwszym rzędzie 
trzy czynniki 1) korzystne położenie 
topograficzne. P o r t  jest zasłonięty 
od s trony  pełnego morza daleko wy­
suniętym półwyspem Hel, k tó ry



wych, zwłaszcza węgla. Obecnie daje 
się zauważyć coraz większa różno­
rodność towarów.

Stały wzrost obrotów w Gdyni za­
wdzięczać należy m. in. celowej po­
lityce włatlz kolejowych i celnych. 
Dla ruchu  kolejowego w ew nętrzne­
go z portam i polskimi służy specjal­
na ta ryfa  towarowa, również dla ru- 
ehu towarowego zagranicznego is t­
nieją specjalne ta ry fy  dla kom un i­
kacji z portam i, polskimi mające na 
celu pozyskanie kierowania  tranzy­
tu przez Gdynię, a to: Polsko-Cze­
chosłowacka T aryfa  Towarowa, P o l­
sko-Rumuńska, Polsko-Czechosło- 
wacka-Dunajowa, a także związkowe 
taryfy  towarowe z Rosją i Bułgarją 
oraz kom binow ane kolejowo-okrę- 
towe z portam i Lew antu  i z portam i 
S tanów Zjednoczonych. Władze k o ­
lejowe nie szczędzą wysiłków, aby 
przyciągnąć transpo rty  towarów za­
granicznych, zwłaszcza rosyjskich, 
rum uńskich, węgierskich, czechosło­
wackich i austrjackich. Działalność 
ta posiada p ierwszorzędne znaczenie 
dla rozszerzenia zasięgu po r tu  gdyń­
skiego, czyli jego zaplecza.

W ładzom celnym zawdzięczać n a ­

leży udzielanie specjalnych ulg pod 
postacią cel p re fe rency jnych  przy 
kierow aniu  t ransportów  przez porty  
polskie, zachęcających handel i p rze ­
mysł do korzystania  z szlaków m o r­
skich.

Na szczególne podkreślenie  zasłu­
guje zaakwirowanie transportów  ba­
wełny oraz owoców południowych 
przez Gdynię; osta tn im  e tapem  w 
tej dziedzinie będzie utworzenie 
giełdy bawełnianej oraz aukcyj owo­
cowych. Doniosłość tego fak tu  uwy­
pukli się wtedy, jeżeli weźmie się 
pod uwagę, że do niedawna wszyst­
kie transpo r ty  bawełny dla przem y­
słu polskiego szły przez Bremę, a 
owoce po łudniow e przez Hamburg. 
K onsum ent Polski opłacał zatem 
wysoki haracz pośrednikom  w p o r ­
tach niemieckich, oraz kolejom n ie ­
mieckim, sięgający rocznie k i lku ­
nastu  miljonów złotych. Skierowanie 
transportów  tych towarów na Gdynię 
wymagało przygotowania  odpowied­
nich składów, odpowiedniej organi­
zacji p rzeładunkow ej oraz zaangażo­
wania specjalistów.

W ypada też nadm ienić , że Mię­
dzynarodowy Związek Im porte rów  i

E ksporterów  uznał Gdynię, jako 
miejsce a rb itrażu  dla wszelkiego ro­
dzaju skór surowych.

W zrost  obrotów towarowych w 
porcie idzie w parze z rozwojem re ­
gularnych linij okrętowych, k tórych 
posiada Gdynia obecnie 35, łączą­
cych ją z około 160 portam i całego 
świata. Oprócz połączeń z licznymi 
portam i europejskimi, północnoafry- 
kańskim i i Bliskiego Wschodu ist­
nieją dwie regularne linje do S ta­
nów Zjednoczonych, dwie do P o łu ­
dniowej Ameryki, jedna do zachod­
niej południowej i wschodniej A fry ­
ki, jedna na Daleki Wschód i jedna 
do Australji .  Mimo to dąży się stale 
do powiększenia ilości linij ok rę to ­
wych, ażeby Gdynia posiadała zwła­
szcza z wybitniejszymi portam i m o­
żliwie częste połączenia. Czynniki 
zainteresowane z Urzędem  Morskim 
na czele, starają  się także o stwarza­
nie coraz to lepszych w arunków  
składowania towarów w porcie, ich 
p rze ładunku  i ekspedycji, aby odpo­
wiedzieć wszelkim wymogom im por­
terów i eksporterów  polskich i za­
granicznych.

M .  B U R C H A N O V

D y r .  O d c G .  T r a n s p .  P rz c i ł . s t ,  
H a n d l .  Z i S - R R  w  P o l s c e

MOŻLIW OŚCI WYKORZYSTANIA GDYNI 
PRZEZ TRANSPORT SOWIECKI

W IĄ ZEK  Socjalistycz­
nych R epublik  Radziec­
kich, w osobach swych 
przedstawicieli, dopiero 
w roku  bieżącym zazna­

jomił się dokładnie  z po rtem  w Gdy­
ni. H andlowa delegacja sowiecka, 
z zastępcą komisarza dla handlu  
zagranicznego Rojewem na czele, 
k tó ra  w m aju  r. b. zwiedziła Gdy­
nię, podkreśli ła  wielkie postępy 
w dziedzinie rozbudowy oraz h a n ­
dlowego znaczenia p o r tu  i wyraziła 
swe zdanie co do możliwości wyko­
rzystania p o r tu  tego dla próbnego 
przewozu ładunków  z ZSRR. Zarów­
no delegacja, jak i szereg innych 
przedstawicieli sowieckich, k tórzy 
mieli możność zwiedzenia Gdyni, 
stwierdzili, iż w ciągu krótkiego o- 
k resu  czasu —  7— 8 lat Gdynia stała 
się wielkim portem  nowoczesnym, 
zarówno pod względem rozwoju te ­
chnicznego, jak  i w dziedzinie możli­
wości eksploatacyjnych.

W wyniku tych odwiedzin, już w 
ciągu roku  bieżącego, dokonano k il­
ku próbnych przewozów ładunków 
sowieckich, czego jednak  nie można 
uważać za wystarczające. Z a in te re ­
sowanie nasze rozwojem transpor tu  
przez Gdynię nie zmniejszy się rów­
nież i w przyszłości i w m iarę  moż­

ności będziemy dążyli do ilościowe­
go powiększenia tego transportu .

Obecnie zajm ujem y się dokładnem  
przekalkulow aniem  kosztów tra n s ­
po r tu  przez Gdynię w stosunku do 
poszczególnych rodzajów naszych to ­
warów, w tym celu, abyśmy, jeśli się 
to okaże korzystnem , mogli k ie ro ­
wać te towary przez Gdynię.

Osobiście, jak  d y rek to r  Oddziału 
T ransportow ego Przedstawicielstwa 
Handlowego ZSRR w Polsce, do 
kom petencji  k tórego  należy techni­
czne opracowanie w arunków  tran s­
po r tu  i kosztów takowego dla posz­
czególnych rodzajów towarów, pod­
czas niedawnej tam  bytności in te re ­
sowałem się szczególnie tein zagad­
nieniem prak tycznem , t. j. oblicze­
niem  kosztów t ran sp o r tu  przez Gdy­
nię.

Ustalenie przez Przedstawiciel­
stwo H andlowe ZSRR w Polsce iloś­
ci towarów sowieckich, k tó re  mogły­
by być k ierow ane przez Gdynię, za­
leży, oczywiście, od opłacalności ta ­
kiego przewozu w porów naniu  z d ro ­
gą lądową, jaką dotychczas k ierow a­
ne sa towary z ZSRR do Polski, z 
Polski do ZSRR, oraz tranzytem  
przez Polskę.

Polskie Koleje Państwowe nie za­
wsze stosują do ładunków, k ie row a­

nych z ZSRR do Polski oraz wywo­
żonych przez p o r t  gdyński, jak  ró w ­
nież do towarów, idących tranzytem  
przez Gdynię, w całej rozciągłości 
taryfę  portową, k tó ra  zasadniczo p o ­
winna być o 50— 60 %  tańsza od lą­
dowej taryfy  bezpośredniej lub we­
wnętrznej.

W ynika stąd, iż wykorzystanie 
po r tu  gdyńskiego przez Związek 
Radziecki zależeć będzie wyłącznie 
od zastosowania do wszystkich ła­
dunków sowieckich taryfy  portowej, 
k tó ra  musiałaby być tańszą od ist­
niejących ta ry f  bezpośredniej i we­
w nętrznej nie mniej niż o 50— 60 %  , 
ku  czemu nie widzę poważniejszych 
przeszkód, tem hardziej,  iż przy ta ­
kim  transporc ie  używane są zazwy­
czaj p różne wagony po wyładunku 
w porcie gdyńskim; tein samem 
PK P . mają już całkowicie zagw aran­
towany efek t eksploatacyjny.

Mamy również zamierzenia w sto­
sunku do po r tu  w Gdyni w dziedzi­
nie drobnych przesyłek i ich maga­
zynowania i w dodatn ich  dla nas wy­
padkach  nie omieszkamy w ykorzy­
stać w tym celu wspaniale urządzo­
ne magazyny portu ,  jak  również 
składy, budow a k tó rych  jest w chwili 
obecnej na ukończeniu.



D R Z E W O W G D Y N I
ŚRÓD licznych opisów 

por tu  gdyńskiego, wśród 
radosnych wiadomości 
o nowych setkach m e­
trów nabrzeży, odda­

nych do użytku  i nowych m iljonach 
ton dokonanego prze ładunku , p rze ' 
milczany bywa naogół fakt,  ważny 
niezmiernie dla dalszego rozwoju 
Gdyni, a mianowicie wielka jeszcze 
jednostronność  dotychczasowego jej 
rozwoju.

Już powierzchowny rzu t oka na 
przystań, daje nam  żywe wrażenie 
tej jednostroności —  w ę g i e l ,  to ­
ry, dźwigi, setki wagonów w ruchu  
wokoło węglowego basenu —  wszę­
dzie węgiel. P ó ł to ra  miljona, dwa, 
trzy, cztery miljony tonn  stanowią­
cych 94, 93, 89, 87, 88 p rocen t to ­
nażu za ładunków  w latach 1928 —  
1933 potw ierdza  to wrażenie.

Jednostronność  węglowa po rtu  
gdyńskiego łatwo się tłomaczy wpły­
wem k o n ju n k tú ry  dominującej w 
chwili, gdy p o r t  powstawał.

Gdynia w przeciwieństwie do wię­
kszości portów  świata, powstała za 
jednym  zamachem, i jeśli gdziein­
dziej oblicze p o r tu  kształtowało się 
stopniowo, przystosowując się jak- 
najściślej do potrzeb  gospodarczych 
swego zaplecza w okresach na jróż ­
niejszych zmian kon ju n k tú r ,  tak  że 
z ruchu  p o r tu  można wnosić z dużą 
dokładnością o stałym stosunku 
w s z y s t k i c h  gałęzi wymiany we­
w nątrz  kra ju ,  Gdynia do niedawna 
dawała obraz cząstkowy, zaspokoje­
nia pewnych tylko zadań w prze j­
ściowym okresie czasu.

Ograniczenie pracy po r tu  do p o ­
szczególnych tylko potrzeb kra ju ,  
jest równoznaczne ze ścisłem zwią­
zaniem  losów p o r tu  z pomyślnym 
stanem  tych gałęzi przemysłu i n ie ­
bezpieczną specjalizacją, mogącą w 
chwilach kryzysu wywołać zastój, a

co za tem  idzie, nierentowność 
wszystkich z funkcjonow aniem  p o r ­
tu  związanych urządzeń i instytucji.

W  przeciwieństwie do powyższe­
go, oparcie  po r tu  na całokształcie 
życia gospodarczego k ra ju ,  zapewnia 
mu ciągłość pracy  i wzmacnia jego 
odporność.

W zrozumieniu powyższych zasad 
zarówno ze s tronu  Rządu, jak  i sfer 
gospodarczych zaznacza się stała 
dążność w k ie runku  zróżniczkowa­
nia obrotów w porcie gdyńskim i do 
zapewnienia jej tem  samem przez 
p lanową akcję owej wszechstronno­
ści podstaw istnienia, jakie w rezu l­
tacie wielowiekowego przystosowy­
wania wytworzyły sobie wielkie p o r ­
ty świata.

W ten  sposób zagospodarowały się 
w Gdyni: cukier, ryż, nafta , mięso 
eksportow e i wiele innych p ro d u k ­
tów, przyczem dla wprowadzenia  ich 
na listę obrotów p o r tu  musiano do­
konać  licznych, najczęściej bardzo 
kosztownych inwestycyj.

Dzieje drzewa wyglądają inaczej, 
gdyż zjawiło się ono w Gdyni wbrew 
naw et stosunkowo silnym poglądom, 
uważającym nabrzeża gdyńskie za 
zbyt kosztowne dla jego p rze ładun­
ku, k tóry , jak  wiadomo, wymaga 
wiele miejsca.

Przełom owym  w tej dziedzinie 
stał się dopiero  rok  1932, gdy ostra 
konkurenc ja  i kryzys zmusiły nas do 
rewizji wielu dotychczasowych te- 
orji.

Do roku  1932 poza niklem i ła d u n ­
kam i papierów ki i kopalniaków , za- 
ładowywanemi przygodnie, drewno 
w porcie gdyńskim nie było notow a­
ne, mimo, że wartość jego wywozu 
m orzem  i lądem dochodziła  wów­
czas do 24% wartości całego nasze­
go wywozu, a dziś jeszcze mimo k ry ­
zysu trzym a się niewiele poniżej 
17% , logicznym więc wydawałby się

odpow iedni udział drew na w obro­
tach Gdyni.

Do wymienionej jednak  daty ca­
łość eksportu  morskiego drewna 
centralizowana była w Gdańsku, k tó ­
ry zazdrośnie strzegł swego m onopo­
lu w tej dziedzinie,, zachowując dla 
siebie wszystkie korzyści, z tego s ta­
nu  rzeczy, wynikające.

Gdański m onopol w hand lu  za­
granicznym drewnem  polskiem, był 
posunięty  tak  daleko, że w prak tyce  
zmieniał się on w wysoce uciążliwą 
kontro lę ,  często nie mającą nic 
wspólnego z in teresam i naszego 
drzewnictwa; w tych więc w arunkach  
przeniesienie się części eksportu  
drzewnego do Gdyni miało znaczenie 
nietylko dla życia samego portu , ale 
i dla całości naszego hand lu  drzew­
nego.

Rola p ionierska  przypadła  spółce 
PAGED, prowadzącej eksport  m o r­
ski drewna z lasów państwowych.

Pierwsze k rok i nie były bezwąt- 
pienia łatwe, niższe koszty ekspedy­
cji, m anipulacji i op ła t  portow ych—  
równoważyły poważne braki, a m ię ­
dzy innemi, zwłaszcza b rak  odpo­
wiednio rozbudowanej i przystoso­
wanej do ładowania drew na sieci k o ­
lejowej, oraz b rak  wykwalifikowa­
nych sił robotniczych.

P rzy  rozwiązywaniu tych t ru d n o ­
ści, ułatwiał bezwątpienia zadanie 
ideał rozwoju, nadający swoiste 
p iętno wszystkim gdyńskim pracom.

Tablica poniższa obrazuje stan 
załadunków drzewnych od czerwca 
1932 roku:

1932:
czerwiec
lipiec .......... .
s ierpień ...........
wrzesień 
październik
listopad ...........
grudzień

... 1.113

... 7.833 

... 12.912 

... 21.518 

... 31.824 

... 15.637 

... 15.641

Ź T a ł a d u n e k  d r z e w a  e k s p o r t o w e g o  w p o r c i e  G d y ń s k i m ,  u s k u t e c z n i a n y  ź f a ł a d u n e k  d r z e w a  e k s p o r t o w e g o  w p o r c i e  G d y ń s k i m  u s k u t e c z n i a n y  
p r z e z  „ P a g e d  ‘ L e z p o s ' r e d n i o  z  w a g o n ó w  n a  s t a t e k  p r z e z  „ P a g e d “  Z e s w y c h  p o r t o w y c h  s k ł a d ó w



P r z e ł a d u n e k

1933:
styczeń .........  20.258
luty ...........................  6.501
m arzec ......... ......... 20.199
k w i e c i e ń ......... .........  25.924
maj ...........................  40.999
czerwiec ... .........  28.486
lipiec ......... . ... 41.285
sierpień  .......... . . . 40.120
w r z e s i e ń .......... . ... 35.715

T ran sp o r ty  były k ierow ane p rze­
ważnie do Anglji, F rancji ,  Belgji, 
H ołandji  oraz do Egiptu, Syrji, A f­
ryki Północnej i Ameryki Po łudn io ­
wej.

W  cyfrach załadunków p o r tu  u- 
dział drew na wzrósł w tym  czasie 
z 0,5% do 5,13% .

By zobrazować w całej pe łn i zna­
czenie tego wzrostu dla życia gospo­
darczego i społecznego Gdyni, wy­
starczy porów nać ilość dniówek ro ­
botniczych największego pod  wzglę­
dem masy p ro duk tu ,  jak im  jest  po ­
przednio  już cytowany węgiel, z ilo­
ścią dniówek wykorzystanych przy 
drewnie.

W ęgiel
T onu  %  Dniówek
87,07 22,68

Drewno 
T onn  % Dniówek

5,13 30,78
Konieczność przenoszenia ręcznie 

każdej pojedyńczej belk i w przeci­
wieństwie do praw ie całkowicie 
zmechanizowanego prze ładunku  wę­
gla tłomaczy łatwo wzajemną dys­
p roporc ję  cyfr. T a k  więc obecnie 
drewno eksportowe w Gdyni stanowi 
ważny czynnik w życiu po r tu  i p rzy ­
chodzi chwila, w k tó re j  trzeba p o ­
wziąć decyzję o dalszym jego losie.

Czy ma ono dalej na stałe w Gdy­
ni pozostać? —  bezwarunkowo tak, 
gdyż za trudn ia  ono jedną trzecią ro ­
botników  w porcie i odgrywa ważną 
rolę regulującą w stosunku do gdań­
skiego hand lu  drzewnego, czego wy­
mownym przyk ładem  jest ostatnio 
zastosowana przez Gdańsk prem ja  
przeładunkow a dla tarcicy w wyso- 
sokości 1,25 g za standart .

Czy w Gdyni istnieją w arunki dla 
dalszego rozwoju eksportu  drewna? 
Również tak , ale trzeba przy spo­
sobności stwierdzić, że o ile dla in ­
nych gałęzi p rodukcji  znaleziono i 
wygodne płace przeładunkowe, i 
środki na kosztowne inwestycje, d re ­
wno przesuwane jest z ką ta  w kąt,  
z nabrzeża na nabrzeże i że nie

W j a z d  d o  p o r tu

posiadało dotychczas ani części n a ­
wet tej pieczołowitości, jaką  cieszą 
się inne m aterja ły  eksportowe.

Jeśli więc drewno eksportowe ma 
się w Gdyni ustalić definitywnie, 
trzeba m u przyznać rolę i miejsce, 
na jakie  zasługuje.

Drewno eksportow e nie jest k o p ­
ciuszkiem, ale jednym  z najw ażniej­
szych p roduk tów  obro tu  zagranicz­
nego kra ju ,  przynoszących znaczny, 
a co najważniejsze, b e z p o ś r e d -  
n i dochód.

E k sp o r t  d rew na żywi dziś już jed ­
ną trzecią robo tn ików  portow ych w 
Gdyni i w czasie stosunkowo k ró tk im  
wyszkolił sobie poważny zastęp spe­
cjalistów.

Wreszcie rola drew na w Gdyni 
jako regula tora  całego naszego ryn ­
ku  drzewnego jest tak  ważna i is to t­
na, że zaniedbanie  prac  nad jego sta­
łem ustaleniem w porcie  byłoby ró ­
wnoznaczne z pow rotem  n ienorm al­
nych i szkodliwych w arunków  z 
p rzed  roku  1932.

Hasło d r z e w o  w G d y n i  musi 
wejść do naszego p lanu  rozbudowy 
gospodarczej jako zasada n iew zru­
szona i umieszczona na jednem  z 
miejsc naczelnych.

J. K.

D R . T. B O R K O W S K I
Em-  K o n s u l  R .  P .W Ę G I E L  W G D Y N I

IE JE D N O K R O T N IE  po ­
dnoszono, że eksport 
węgla jest zbytem defi­
cytowym, t. zn. że uzy­
skiwane u targi nie po­

krywają w całości kosztów własnych, 
a w każdym  razie nie przynoszą 
żadnego zysku. Dotyczy to przede- 
wszystkiem wywozu drogą morską, 
k tó ry  zresztą w obecnej chwili s ta­
nowi najważniejszą pozycję w wywo­
zie zagranicę, albowiem dzięki re ­
s trykcjom  walutowym i przywozo­
wym tranzakcje  w drodze lądowej 
skurczyły się niemal do minimum.

Aczkolwiek na odnośnych rynkach 
u targ i przynoszą pewien zysk, to 
jednak  te pozycje są bez porów na­
nia niższe i waga ich w ogólnych 
wynikach eksportu  stosunkowo nie­
znaczna.

Powstaje  więc pytanie , dlaczego 
przemysł w kłada tak  wielkiej energji 
i wysiłków w eksport  deficytowy. 
Odpowiedź na to jest bardzo prosta: 
bo leży on w in tersie  ogólnym, jest 
jedną —  z podstaw  dzisiejszej gos­
podark i  narodowej. Rolę jego uświa­
dom im y sobie w całej pełni, zbadaw­
szy znaczenie eksportu  węglowego

w bilansie handlowym  oraz w obro­
tach naszych portów.

P rzy  dzisiejszej anorm alnej sytu­
acji m iędzynarodowej, t. j. p rzy  n ie­
słychanie u trudn ione j  wymianie to ­
warów, usług i kapitałów, problem  
u trzym ania  równowagi bilansu p ła t ­
niczego sprowadza się do zagadnie­
nia bilansu handlowego. U trzymanie 
jego aktywności jest jednem  z n a ­
czelnych wskazań naszej polityki 
gospodarczej. W bilansie hand lo ­
wym zasadniczą rolę odgrywa pozy­
cja węgla, b rykie tów  i koksu. Mniej 
więcej 40% p rodukcji  naszych k o ­



PRZEMYSŁ BEKONOWY A PORT GDYŃSKI

Ł a d o w a n i e  b e k o n ó w  s  w a g o n ó w  c l i ł o d n i  n a  S / S  „ W a r s z a w a *1 K o n t r o l a  s t a n d a r y z a c y j n a  b e k o n ó w  w  c l i ł o d n i  p o r t o w e j

palń wysyłane jest zagranicę i nie od 
rzeczy będzie zdać sobie sprawę, że 
udział węgla w wartości ogólnego 
eksportu  wyniósł już w r. 1929 nie­
mal 14% , w roku  zaś 1932 osiągnął 
najwyższą cyfrę przeszło 20% . Fak t 
ten zyskuje na znaczeniu jeżeli się 
zważy, że dzięki kontyngentow aniu  
rynków wywiezione ilości, czyli to ­
naż, ulega zmniejszeniu, jak  również 
jego absolutna wartość, z powodu 
obniżenia cen na węgiel i dewaluacji 
obcych walut. Jednakże  spadek  eks­
p o r tu  w innych gałęziach naszej wy­
twórczości był silniejszy i raptow- 
niejszy. Stąd wniosek, że wywóz wę­
gla stanowi zasadniczą pozycję ak ­
tywną bilansu.

Drugą ważną przyczyną u trzym a­
nia eksportu  deficytowego jest fakt, 
że dzięki niem u wpływa do kra ju  
bardzo poważna ilość walut. Z ty ­
tułu eksportu  węgla wpłynęło w r. 
1929 —  384 milj. zł. w obcych w a­
lutach, i dalej corocznie ponad  300 
milj. Z kwoty tej przypada mniej 
więcej 65% na wywóz po cenach de­
ficytowych. Również analiza bilansu 
handlowego doprowadza nas do 
wniosku, że jego saldo obraca się 
w granicach wywozu węgla. Stąd 
wszelkie zmiany w natężeniu  ekspo r­
tu  węgla odbijają się niewątpliwie 
na kształtowaniu  tego salda.

Tych kilka uwag ma podkreślić  
znaczenie, jakie eksport  węglowy 
posiada dla naszego bilansu p ła tn i­
czego i temsamem dla naszej waluty. 
Nie należy jednak  zapominać, że ro ­
la jego sięga dużo głębiej. Wszak 
wydobycie węgla na cele eksportowe

się eksport morski, a to dzięki zró ­
żniczkowaniu rynków eksportowych 
k tó re  jest obecnie o wiele większe 
niż za czasów, k iedy na Śląsku p a ­
nowali Niemcy. Dopiero w zarządzie 
polskim  śląski węgiel, a wślad za 
n im  i dąbrowiecki zdobywają sobie 
staiiowisko w kra jach  skandynaw ­
skich i bałtyckich, w k ra jach  zacho­
dnio-europejskich a także śródziem ­
nomorskich. Dalej konsta tu jem y po ­
ważne tranzakcje  z A meryką P o łu ­
dniową. Równocześnie tracą na zna­
czeniu po rty  niemieckie, t. j. Szcze­
cin, Brema, Królewiec i H am burg  
i jedynie Gdańsk dzięki włączeniu 
do organizmu gospodarczego Polski, 
zyskuje niesłychanie na s tosunkach 
z przemysłem węglowym. Świadczy
0 tem  najlepiej fakt,  że gdy w r. 1913 
przez p o rt  ten  nie przeszła ani jed ­
na tona węgla, to w r. 1931 p rze ła ­
dowano tam  przeszło 4,6 milj. ton
1 w r. 1932 przeszło 3,7 milj. ton. 
Ekspansja  naszych portów  Gdyni i 
Gdańska jest przeto organicznie 
związana z życiem przemysłu śląs­
kiego, a w szczególności, jak  dotych­
czas, z węglem, albowiem stanowi 
on przeszło obro tu  90% po r tu  gdyń­
skiego i mniej więcej 80 % ogólnego 
prze ładunku  po r tu  gdańskiego.

Możemy stwierdzić z dumą, że mi­
mo wielkich w ewnętrznych t ru d n o ­
ści tego przemysłu oraz bardzo zna­
cznego, skurczenia rentownego zbytu 
na rynku  krajowym, nasze kopalnie 
nadal stawiają czoło stratom, jakie w 
sumie przynosi im eksport i z powo­
dzeniem walczą o u trzym anie  tej po­
zycji naszego życia gospodarczego.

AŁĘZIĄ naszego wywo­
zu, k tó ra  w poważnym 
stopniu  przyczyniła się 
do ożywienia ruchu  w 
porcie gdyńskim, tw o­

rząc jedną z podwalin jego rozbu­
dowy, jest polski przemysł beko ­
nowy. O wadze jego roli świadczą

cyfry, ilustrujące kwoty eksportowe 
bekonów i szynek , wywiezionych 
m orzem  na rynek  angielski. Tak  
więc w roku  1930 eksport beko­
nów z obszaru celnego Polski wy­
niósł 24.573.242 kg. W roku  nas tęp ­
nym wywóz ten ujawnia przeszło 
100% wzrost, osiągając kwotę

55.304.662 kg. W roku  1932 wywóz 
bekonów  nie wykazał ilościowo 
zmian, utrzym ując się na poziomie 
55.465.132 kg.

E ksport  szynek peklowanych n a ­
cechowany był również wydatną ten­
dencją do wzrostu. Wynosząc w r. 
1930 —  3.504.900 kg, zwiększa się

daje pracę  kilku  tysięcom górników 
bezpośrednio , za trudn ia  różne gałę­
zie p rod u k c j i  przez swe zapotrzebo­
wanie na m aterja ły  i tem sam em  p o ­
ważną liczbę pracowników w innych 
gałęziach produkcji.  P onad to  szereg 
placówek handlowych i żeglarskich 
istnienie swe niemal w całości opie­
ra na tym wywozie, przyczem spe­
cjalną uwagę poświęcić warto  roli

D r .  P .  B o r k o w s k i

węgla w obro tach  kolejowych i p o r ­
towych.

Cały n iemal eksport węgla przed 
wojną szedł drogą lądową. Od czasu 
przyłączenia Górnego Śląska do P o l­
ski na pierwszy plan  zaczął wybijać



w r. 1931 (lo 8.726 273 kg. W roku 
ubiegłym zaś wyniósł on 7.131.454 
kg.

W roku  bieżącym, na skutek  zna­
nych ograniczeń im portow ych ze 
s trony Anglji, cyfry eksportu  beko ­
nów i szynek ulegną, niestety, po ­
ważnemu zmniejszeniu.

Zanotować natom iast należy po ja ­
wienie się w porcie nowych a r ty k u ­
łów. Mowa tu o znacznych ilościach 
szynek w puszkach oraz konserw  
mięsnych, wysyłanych nictylko do 
Anglji, ale i na inne rynki zam or­
skie.

Ponad to  n iek tó re  z firm , zrzeszo­
nych w Polskim  Związku B ekono­
wym, podjęły  w ostatnich miesią­
cach eksport  do Anglji drobin  bi­
tego, jako to kurczą t  i indyków, o- 
raz gołębi i p tac tw a dzikiego. W y­
wóz drobiu bitego przejawia ten d en ­
cje rozwojowe.

Lata największego nasilenia eks­
portu  bekonów  i innych zbiegają się 
z okresem, kiedy w wyniku in ten ­
sywnych starań  Polskiego Związku 
Bekonowego, jako organizacji zawo­
dowej, cały ten niemal wywóz skon­
centrow any został w porcie gdyń­
skim. Obecnie prawie 100% wywozu 
bekonów i szynek z całego obszaru 
celnego Polski k ierow ane jest przez 
Gdynię.

Silą rzeczy, przy  tak  wielkich roz­
miarach eksportu , przemysł bekono­
wy zainteresowany jest w stopniu  
najwyższym w sprawności p rac  p rze ­
ładunkowych, zwłaszcza, że organi­
zacja handlow a sprzedaży bekonów 
w Anglji wymaga nader  regularnych 
dostaw. Początkowo punktualność  
odejścia statków z Gdyni i przybycia 
do portów  w Londynie  i Hull n as trę ­
czała wiele zarzutów. Dopiero wzię­

cie przez Polski Związek Bekonowy 
czynnego udziału  w usprawnieniu 
t ransportów  sprowadziło pożądaną 
odmianę pod  tym względem.

Przedewszystkiem  regulowano 
sprawę term inowej wysyłki bekonów 
i szynek koleją z poszczególnych 
przetw órni, poczem podniesiono 
sprawność p rze ładunku  przez firmy 
spedycyjne na te ren ie  portu ,  u ła t­
wiając tem sam em  terminowe odej­
ście statków.

W spomnieć również trzeba, że 
s taraniem  Pol. Związku Bekonowe­
go dla ułatw ienia  manipulacyj prze­
tokowych w porcie i skrócenia p rze­
biegu wagonów o przeszło 4 kim. 
wybudowano połączenie między to ­
ram i dla złomu a to ram i dla M ono­
polu Tytoniowego. Połączenie to, jak 
wykazała p rak tyka , oddaje ogromne 
usługi ogólnemu ruchowi w porcie, 
p rzysparzając znaczne, idące rocznie 
w setki tysięcy złotych, oszczędności 
w przebiegach wagonów.

P rze ładunek  bekonów na okręty 
odbywa się z pierwszego i trzeciego 
toru  Polskiego Nabrzeża w pobliżu 
Chłodni. Czynnościami temi zajmują 
się 4 firm y spedycyjne, k tórych  p r a ­
ca została uregulow ana przy udziale 
P. Z. B. przyczem nad  całością prac 
przeładunkow ych czuwa stały p rzed­
stawiciel Związku w porcie gdyń­
skim.

Przewozem  bekonów  do Anglji 
zajmują się Polsko-Brytyjskie Tow. 
Okrętowe i „Zjednoczona K o rp o ra ­
cja B ałtycka“ . Na linji Gdynia-Lon- 
dyn kursu ją  s ta tk i „P re m je r“ lub 
„W arszaw a“ , należące do Pol.-Bry­
tyjskiego Tow. oraz „B alton ia“ 
„K orpo rac ji  Bałtyckie j“ . T ran sp o r­
ty do Hull odchodzą na okrętach

Pol.-Brytyjskiego Tow. —  „Lwów“ 
i „Lublin“ , bardzo nowoczesnych i 
doskonale technicznie urządzonych. 
Wszystkie te statki, wyposażone w 
niezbędne instalacje chłodnicze, są 
całkowicie przystosowane do prze­
wozów artykułów szybko psujących 
się.

Ł adunek  bekonów na okrę ty  roz­
poczyna się w każdą środę zrana i 
ukończony bywa następnego dnia 
popołudniu , poczem okręty  przed 
godziną 10 wieczorem wychodzą z 
portu ,  s tarając  się osiągnąć Londyn 
i Hull na czas, tak, aby wyładunek 
w portach  angielskich mógł być roz­
poczęty regularnie  o g. 8-ej rano k a ­
żdego poniedziałku.

Dzięki intensywnym  wysiłkom u- 
dalo się uzyskać znaczną poprawę 
w te rm inow em  odejściu statków z 
Gdyni i przybyciu ich do Anglji. 0 -  
późnienia należą już obecnie do 
rzadkości; wyjątek stanowią wypad­
ki, k iedy okręty  zatrzymywane są 
w drodze z powodu mgły lub burzy.

Usprawniwszy prace p rze ładunko­
we na swoim odcinku, Polski Zwią­
zek Bekonowy, opierając się na 
zilobytem doświadczeniu i poczy­
nionych obserwacjach, wystąpił z in i­
cjatywą stworzenia w porcie G dyń­
skim specjalnego apa ra tu  fachowe­
go, k tórego zadaniem  byłoby uzga­
dnianie i regulowanie całokształtu 
technicznych prac  p rze ładunko­
wych, w wielu fragm entach  nie sto­
jących jeszcze na wysokości zadania. 
Powołanie do życia takiego organu 
wydaje się być rzeczą niezbędną, aby 
sprawność naszego młodego po rtu  
dorównała  sprawności portów  s ta­
rych, wspartych o rozległą tradycję 
i bogatą p rak tykę.

D R . B O L E S Ł A W  K A S P R O W I C Z
D y r .  R a d y  I n t e r e s a n t ó w  P o r t u  w Gdyni.

STREFA W OLNOCŁOW A W  PORCIE GDYŃSKIM
OLNA strefa  w porcie 

gdyńskim jest ostatnim 
e tapem  jego budowy, 
jego logicznem d o k o ń ­
czeniem. Decyzję o je ­

go rozmiarach i charak terze  p o ­
przedziły długie studja nad tech- 
nicznem i organizacyjno - ekono- 
micznem rozwiązaniem, pracowały 
komisje ekonomiczne i techniczne, 
delegaci władz morskich i celnych 
prowadzili studja w po rtach  zagra­
nicznych, aby zebrać doświadczenie 
i zapoznać się z inowacjami w już 
istniejących wolnych strefach czy 
portach. Z pośród objektów organi­
zacyjnych zarysowały się ostatecznie 
cztery, z k tó rych  trzy jako realne 
były przedm iotem  rozważań czynni­
ków kom peten tnych , mianowicie:

1. P ro je k t  wydzielenia portu  
i miasta Gdyni z obszaru celnego 
Bzeczypospolitej Polskiej. Ten  p ro ­
jek t aczkolwiek kuszący, zapow iada­
jący rozwój miasta i p o r tu  w am ery­
kańskiem  tempie, wypróbowany —  
ale w innych zgoła w arunkach  eko­
nomicznych —  posiada jednak  ce­
chy eksperym entu . P lan  ten nie wy­
szedł dlatego poza sferę luźnej k o n ­
cepcji i nie był p rzedm iotem  rea l­
nych studjów i rozważań.

2. P ro jek t  stworzenia z całego 
p o r tu  gdyńskiego wolnego portu , a 
więc ustalenie granicy celnej na gra ­
nicy te ry to r jum  miasta i portu .

3. Podzielenie p o r tu  na p o r t  p rze­
ładunku  drobnicowego i masowego 
i w yodrębnienie  p o r tu  drobnicowe­
go jako wolnej strefy.

4. Stworzenie w obrębie po rtu  
drobnicowego osobnej strefy wolnej, 
łączącej się bezpośrednio z nabrze­
żami drobnicowemi po r tu  celnego.

0  ile chodzi o trzy ostatnie realne 
pro jek ty , wymienione pod p. 2, 3 
i 4, to analiza ich dala następujące 
wyniki:

P ro je k t  pierwszy, obejmujący ca­
łą przestrzeń  portu ,  obejmował z n a ­
tury  rzeczy baseny i mola węglowe, 
odgrywające w Gdyni rolę dom in u ­
jącą.

E ksport  węgla, n iekrępow any 
przepisam i celnemi i m anipulacją 
celną, nie odczuwa jednak  potrzeby 
ładowania statków poza obrębem 
granic celnych.

To samo odnosi się do im portu  
artykułów  masowych, bądź wolnych



S t r e f a  w o l n o c ł o w a  w  p o r c i e

od cła, bądź podlegających niskiej 
stawce celnej i łatwej m anipulacji 
celnej. I  w tym  w ypadku nie is tn ie­
je konieczność pracy  w obrębie wol­
nej strefy.

P rzy  rozpatryw aniu  tego zagad­
nienia trzeba bowiem mieć na u w a­
dze, że p raca  w wolnej strefie stwa­
rza też zasadniczo pew ne u tru d n ie ­
nia w form ie  kon tro li  ruchu  przy 
wyjściu na te ren  wolnej strefy, og­
raniczenie ruchu  i jego kon tro li  w 
obrębie samej strefy  i t. d., k tó re  
muszą być zrównoważone dużemi 
korzyściami innego rodzaju, wyui- 
kającem i z położenia w wolnej s tre ­
fie.

Drugi p ro jek t  ustala wolną strefę 
w obydwu basenach wewnętrznych, 
mianowicie w basenie Marszałka 
Piłsudskiego i basenie ministra 
Kwiatkowskiego. P rzy  realizacji tej 
koncepcji t rzeba  było mieć na uw a­
dze in teresy  już tam  istniejących 
placówek przeładunkow ych, oraz 
tamże osiadłego przemysłu po rtow e­
go. Magazyny portow e U rzędu  M or­
skiego raczej mogłyby działać rów­
nież skutecznie w wolnej strefie, jak 
w porcie  celnym. N atom iast interesy 
firm y Am erican Scantic Line, posia­
dającej swe hangary  portow e na n a ­
brzeżu polskiem (basen Marszałka 
Piłsudskiego) oraz hangary  firmy 
P an ta re i  S. A., k tó re  obok Chłodni 
Portow ej jest jedynem  w porcie 
przedsiębiorstwem  o charak terze  p u ­
blicznego, składowego domu, w ydają­
cego dokum enty  w arran tow e, zupeł­
nie wyraźnie grawitują k u  wolnej 
strefie.

Również magazyny eksportowe 
. .C ukroportu“ , należące do B anku  
Cukrownictwa S. A. w Poznaniu , a 
adm inistrow ane przez f irm y ekspe­
dycyjne W arszaw skie  Tow. T ran s­
portow e T. z o. o., oraz „W arta“ T. 
z o. o., znalazłyby może wygodniej­
sze w arunki p racy  w wolnym porcie,

żaru gatunkowego, krzyżujących się 
tu ta j  interesów, doprowadziło czyn­
niki kom pe ten tne  do konkluzji,  że 
należy odstąpić od realizacji tego 
pro jek tu .

Pozostała  więc koncepcja  stworze­
nia t. zw. „m ałe j“ wolnej strefy, o- 
bejmującej basen M inistra K w ia t­
kowskiego i przyległe obszerne te re ­
ny, dające możliwość wszelkim sze­
rok im  p lanom  przyszłej rozbudowy 
tejże strefy. Basen M inistra K w ia t­
kowskiego obejmuje nabrzeże am e­
rykańskie, na k tó rem  stoi będący w 
użytku nowoczesny hangar  portowy 
(nr. 6) o powierzchni składowej 
12 000 m 2, obsługiwany przez 8 me­
chanicznych dźwigów półportalo- 
wych. W realizacji są trzy dalsze 
magazyny o przestrzen i ca 31000 m 2. 
Is tn iejący hangar  n r .  6 stanowi obec­
nie cen trum  magazynowe i m an ip u ­
lacyjne bawełny im portowej i t r a n ­
zytowej, przez k tó ry  Gdynia p rze ła ­
dowała w r. 1932 już 26.839 ton wo­
bec 6063 w 1931 r. i 564 w 1930 r. 
Z trzech mających powstać hangarów 
jeden  będzie przeznaczony na d łu ­
goterminowy skład dla bawełny, dwa 
dalsze zaś —  jako nadbrzeżne m a­
gazyny przeładunkowe.

Dwa dalsze nabrzeża, a m iano­
wicie nabrzeże czechosłowackie i n a ­
brzeże rum uńskie  są w budowie i b ę ­
dą stopniowo w czasie 1933 r. odda­
wane do użytku.

Realizacja tej koncepcji daje sze­
rokie możliwości, gdyż:

1. stwarza osobny zam knięty  te ­
ren  wolnej strefy,

2. nie daje te renu  obciążanego już 
inwestycjami przeznaczonemi dla 
wolnej s trefy i pozwala dlatego r a ­
cjonalnie rozbudować strefę, zależ­
nie od potrzeb i na  usadowienie tam 
tych grup prze ładunku  portowego, 
k tó re  istotnie są zainteresowane w 
tem, aby być w wolnej strefie.

Tereny  te łączą się z tak  zwanym 
K anałem  Przemysłowym, k tó ry  daje

mając załatwioną m anipulację  i k o n ­
tro lę  akcyzowo-celną.

Zupełnie  odmienny interes p rzed ­
stawia Chłodnia i Składy Portow e  na 
Nabrzeżu Polskiem, k tó re  pełniąc 
n ietylko rolę chłodni eksportowej, 
ale i rolę centralnej chłodni całego 
P om orza , nie znalazłyby takich  p o d ­
staw egzystencji, jakie jej daje do- 
m.icyl w obszarze celnym.

D r .  B o l e s ł a w  K  a s p r o w i c z

Również zakłady przemysłowe w 
porcie, jak  „Łuszczarnia Ryżu“ 
Tow. Kom. „U nion“ S. A. (gdyńska 
olejarnia) i Józef F e t te r  S. A. (prze­
tw órnia  i sortownia owoców suszo­
nych), opierające swoją pracę na 
przerobie  zamorskiego surowca na 
p ro d u k t  gotowy, resp. półfabrykat, 
s tanęłyby przed trudnościam i na tu ry  
form alno-praw nej, gdyż znalazłyby 
się „zagran icą“ , skąd im portow y 
przewóz p ro d u k tu  gotowego pod le­
gałby odprawie celnej na zupełnie 
odmiennych zasadach, aniżeli do­
tychczas. Szczegółowe zbadanie cię­



szerokie możliwości dla rozbudowa­
nego przemysłu portowego, op ie ra ­
jącego się na obrocie uszlachetniają­
cym z zagranicą.

Podstaw y p raw ne  dla otwarcia 
wolnej s trefy  dają następujące akty  
praw ne:

Ustawa z dnia 10 m arca  1932 r. 
o wolnych obszarach celnych (Dz. 
U. nr. 32 poz. 330).

Rozporządzenie  Rady Ministrów z 
dnia 11 m arca  1933 r. o ustanowie­
niu w Gdyni wolnego obszaru celne­
go (Dz. U. R. P. Nr. 20 poz. 131).

Rozporządzenie  Ministrów Skarbu 
oraz Przem yślu  i H and lu  w po rozu­
m ieniu  z M inistrami Spraw W ewnę­
trznych  i Spraw Zagranicznych z dn. 
11 czerwca 1933 r. o ulgach i ograni­
czeniach na te ren ie  wolnego obszaru 
celnego w Gdyni (Dz. U. R. P. nr. 44 
poz. 341).

Wychodząc z założenia, że wolny 
obszar pod względem celnym ma być

zasadniczo t rak tow any  jak  zagrani­
cą, wspom niane przepisy zezwalają 
na przywóz zagranicznych towa­
rów do wolnego obszaru bez re je ­
stracji celnej, bez pobieran ia  opłat 
celnych i m onopolowych oraz p o d a t­
ków pośrednich, jak  również bez o- 
graniczeń przywozowych, przewozo­
wych i wywozowych. Przepisy te je ­
dnak  nie będą naruszały obowiązują­
cych ograniczeń w dziedzinie obrotu  
a r tykułam i monopolowem i i akcyzo- 
wemi, jak  również przedm iotam i u- 
zbrojenia  i wyposażenia wojskowe­
go. P onad to  będą miały zastosowa­
nie ograniczenia sanitarne, w etery­
nary jne  i f i tosan itarne  oraz ogran i­
czenia, mające na  względzie bezpie­
czeństwo publiczne i wykonanie zo­
bowiązań międzynarodowych.

Przepisy  w ten  sposób ujęte, są 
wyrazem kom prom isu , jak i musi za­
chodzić między możliwemi u łatw ie­
niami, udzielanemi przez państwo

wolnemu obszarowi celnemu oraz 
koniecznością zachowania p raw  su­
w erennych nad  tym obszarem.

Podane  przywileje celne są uzu­
pełniane ważnemi postanowieniami, 
zezwalającemi na przechowywanie, 
przepakowywanie, czyszczenie, m ie­
szanie, rozdzielanie i poddawanie  
obróbce lub przeróbce towarów. J e ­
dynie przepakow anie  i dzielenie to ­
warów, przeznaczonych do przywozu 
do polskiego obszaru celnego, m ają­
ce na celu zmniejszenie op ła t cel­
nych jest zabronione bez osobnego 
pozwolenia władz celnych. O grani­
czenia te nie mają oczywiście zasto­
sowania, o ile chodzi o reeskport  to ­
warów.

Polskie  prawodawstwo realizuje 
jaknajbardziej  liberalne i nowoczes­
ne zasady prow adzenia  s tref  w olno­
cłowych. Otwarcie strefy wolno-cło- 
wej w porcie gdyńskim winno być 
nowym e tapem  rozwoju portu .

DZIAŁALNOŚĆ BANKU GOSPODARSTWA 
K R A J O W E G O  N A  W Y B R Z E Ż U  M O R S K I E M

GROMNE potrzeby  f i­
nansowe odbudow ujące­
go się po wojnie orga­
nizmu gospodarczego 
niepodległej Polski, wy­

magały od Państw a zajęcia się do­
prow adzeniem  k redy tu  publicznego 
do wielu gałęzi gospodarstwa k r a ­
jowego w celu uzupełnienia  inic ja­
tywy pryw atne j  i zaradzenia b ra ­
kowi kapitałów. W  szczególności 
podjęło  się Państw o zadania stwo­
rzenia k redy tu  długoterminowego, 
k tóry  najbardziej  ucierpiał wskutek 
wojny i inflacji, powołując do życia 
specjalny apa ra t  kredytowy.

U tworzony w myśl tych założeń, w

Lata
Kapitały
własne

Wkłady" i 
lokaty

1924 40 69
1926 51 468
1928 195 713
1930 208 752
1931 214 746
1932 219 745
1933.30 IX 221 738

W ynika z powyższych cyfr, że 
zwłaszcza od 1927 r. rozwój dzia­
łalności B anku  przybrał na sile. W 
roku  tym  kap ita ł  zakładowy p o d ­
wyższony został z poprzednich  35 
do 120 miljonów złotych, w nas tęp­
nym zaś roku  o dalsze 30 do 150 
miljonów złotych. W k ład y  łącznie 
z lokatam i Skarbu Państw a zwięk­
szyły się w okresie od 1927 do 19.30 
roku  o przeszło 60% , u trzymując 
się w następnych  la tach na niezmie­
nionym prawie poziomie. Łączna 
suma kredytów , k tó rych  wzrost 
trwał jeszcze do 1931 r., podniosła

r. 1924 B a n k  G o s p o d a r s t w a  
K r a j o w e g o ,  wysunął się w cią­
gu niecałych dziesięciu lat swej 
działalności na czołowe miejsce 
wśród innnych instytucyj k red y to ­
wych w Polsce. Szybki wzrost jego 
operacyj tak  czynnych jak  biernych 
trwał nieprzerw anie  do 1931 r. i 
dopiero w ostatn ich  dwuch latach, 
pod wpływem długotrwałego k ry ­
zysu gospodarczego, rozwój działal­
ności B anku  doznał częściowo za ­
hamowania. Że spadek  operacyj 
był jednak  niewielki, o tem  świad­
czy przytoczony poniżej stan n ie­
k tó rych  ważniejszych pozycyj b i­
lansu Banku (w miłj. zł.):

Kredyty Kredyty Suma bi­
gotówkowe emisyjne lansowa

96 67 221
440 206 787
747 581 1-665

1.015 735 2-102
1,084 792 2 154
1.023 838 2.133
1.030 828 2.103

się od 1927 r. p raw ie trzykrotnie. 
W silniejszym stopniu  wzrosły k re ­
dyty emisyjne, udział ich bowiem 
w ogólnej sumie kredytów  Ins ty tu ­
cji podniósł się z 32% w 1926 r. do 
ok. 4 5 %  w roku  ostatnim. Przy tem  
również znaczna część kredytów 
gotówkowych posiada charak te r  
długoterminowy, gdyż z ogólnej ich 
sumy 1.030 milj. zl. w dn. 30 wrze­
śnia b. r. p rzypadało  na pożyczki 
średnio- i d ługoterm inowe ok. 749 
milj. zł., na  k redy ty  k ró tk o te rm in o ­
we zaś 281 milj. zl. Bank Gospo­
darstwa Krajowego był bowiem

pomyślany przedewszystkiem jako 
instytucja k red y tu  d ługoterm inow e­
go i w tym też k ie ru n k u  poszedł 
rozwój jego działalności.

Obejm ując stopniowo swą dzia­
łalnością wszystkie dziedziny życia 
gospodarczego Polski, musiał Bank 
Gospodarstwa Krajowego poświęcić 
specjalną uwagę sprawie realizacji 
polityki morskiej Państwa.

Z chwilą, gdy rozbudowa po rtu  
Gdyńskego p rzybra ła  żywsze tempo, 
obroty  zaś nowotworzonego po rtu  
poczęły szybko wzrastać, pos tano­
wił B ank  Gospodarstwa Krajowego 
utworzyć w Gdyni swój oddział. 
Nowoutworzona placówka rozpo­
częła pracę w m arcu r. 1927, dzia­
łalność zaś jej rozwijała się szybko 
w związku z rozległymi zadaniami 
jakie przypadły  jej w udziale.

Oddział B anku  Gospodarstwa 
Krajowego w Gdyni musiał bowiem 
nie tylko spełniać swe zadania, k tó ­
re narzucał m u jego charak te r  in ­
stytucji państwowej, lecz i zastępo­
wać bankowość pryw atną, gdyż 
bank i pryw atne , wobec początkowo 
małej rentowności, dopiero później 
zaczęły się w Gdyni osiedlać.

Rozwój działalności Oddziału 
Banku Gospodarstwa Krajowego u- 
w arunkow any był przedewszyst­
k iem  po trzebam i rosnącego nowego 
miasta portowego i działalności go­
spodarczej na wybrzeżu polskiem. 
To też musiał on się zająć bardzo 
aktywnie z jednej s trony finanso­
waniem rozwoju urządzeń miejskich 
i pop ie ran iem  budownictwa miesz­
kaniowego w Gdyni i na wybrzeżu,



z drugiej zaś s trony ułatwiać rozwój 
handlu  morskiego, udzielać k red y ­
tów dla przemysłów powstających 
na wybrzeżu, opiekować się rybo- 
łóstwem i t. p.

Gmina miasta Gdyni, zmuszona 
od pierwszej chwili do budowy na 
szeroką skalę wszystkich p o trzeb ­
nych urządzeń miejskich, stanęła 
wobec konieczności uzyskania p o ­

trzebnych na ten cel funduszów 
z zewnątrz, własne bowiem dochody 
m iasta  nie mogły żadną m iarą  wy­
starczyć na pokrycie kosztów tych 
inwestycyj. Uwzględniając te jej p o ­
trzeby, u ruchom ił Bank  G ospodar­

stwa Krajowego na rzecz Gdyni sze­
reg k redy tów  różnego rodzaju, się­
gających w łącznej kwocie przeszło 
26 miljonów zł., z czego blisko 18 
miljonów przypada na d ługo term i­
nowe pożyczki emisyjne.

Również w bardzo szerokim za­
kresie uwzględnia Bank potrzeby 
budownictwa mieszkaniowego, za­
równo w samej Gdyni, jak  i na wy­

brzeżu. Od chwili bo­
wiem uruchom ienia  
Oddziału w Gdyni 
przeznaczył Bank na 
potrzeby  budownictwa 
mieszkaniowego na te ­
renie miasta Gdyni i 
przyległych powiatów 
przeszło 27 miljonów 
zł., przyczyniając się 
do powstania przeszło 
połowy wznoszonych 
w tym  czasie budowli. 
W spomnieć w tem  
miejscu należy, że dla 
pomieszczenia swego 
Oddziału wybudował 
B ank  w Gdyni okaza­
ły gmach własny.

Przywiązując duże 
znaczenie do należy­
tego rozwoju handlu 
zamorskiego zaspakaja 
Bank w m iarę  m ożno­
ści jego potrzeby k re ­
dytowe. Podnieść je ­
dnak należy, że głó­
wną rolę w finanso­
waniu hand lu  zagra­
nicznego, a zwłaszcza 
zamorskiego, odgry­
wają bank i pryw atne  
o charak te rze  hand lo ­
wym zarówno w k r a ­

ju jak  i zagranicą, wobecz czego 
Bank zwraca uwagę raczej na f in an ­
sowanie tranzakcji  o charak terze  
pionierskim , lub mających szcze­
gólne znaczenie gaspodarcze. Tak  
więc udzielał Bank kredytów

remboursowyeh przy im porcie  ba­
wełny w celu poparc ia  zapoczątko­
wanego przed  niedawnym  czasem 
bezpośredniego im portu  bawełny 
do Polski, z pom inięciem  do tych­
czasowych zagranicznych pośredni­
ków.

Szczególną opieką otacza Bank 
sprawę rybołóstwa morskiego: u- 
dzielajac rybakom  specjalnych nis- 
ko-oprocentowanych kredytów, k tó ­
rych suma sięga blisko iniljona zło­
tych, finansuje Bank zaopatrywanie  
ludności rybackiej w ku try  i sprzęt 
nowoczesny, reperację  i budowę 
domków i t. p. U tworzona przy wy- 
b itnem  poparc iu  B anku  spółdzielnia 
rybacka, Polskie Zjednoczenie R y ­
baków  Morskich w Gdyni, zorgani­
zowała z jednej s trony  racjonalne 
zaopatryw anie  rybaków w p o trzeb ­
ny sprzęt, za pośrednictwem  utwo­
rzonych w kilku  miejscowościach 
składnic, z drugiej zaś dąży do z ra ­
cjonalizowania zbytu połowów, k o n ­
centrując  handel rybą w Hali R yb­
nej w Gdyni.

W spom nieć wreszcie należy o p o ­
mocy, udzielanej przez Bank rze­
miosłu na wybrzeżu morskiem, p o ­
mocy również wydatniejszej, niż na 
innych terenach. K redy ty  te, roz­
prowadzane za pośrednic tw em  k o ­
munalnych kas oszczędności sięgają 
kwoty blisko miljona złotych i ze 
względu na dogodne warunki, na ja ­
kich są udzielone, stanowią poważ­
ną pomocą dla rzemiosła.

Gdy dziś, w uroczystym dniu po­
święcenia po r tu  Gdyńskiego, spo­
glądamy z dumą na dokonane dzie­
ło, nic możemy zapominać,- że p o ­
ważny udział p rzypada w tym do­
robku Bankowi Gospodarstwa K ra ­
jowego, k tó ry  troskliwą opieką o ta ­
czał potrzeby  rozwijającego się p o r ­
tu polskiego i w m iarę  swych moż­
ności po trzebom  tym starał się zaw­
sze zadość uczynić.

A. B. C Y W I Ń S K I
c z ł .  ż f a r s .  \ Y a r s S .  S .  A .

SAMI BUDUJMY NASZE OKRĘTY u ->'—
YW IOŁOW E, najcięż­

szym kryzysem niezalia- 
mowane, nieprzezwy­
ciężone dążenie Nowej 
Polski ku morzu, święci 

dziś jeszcze jeden etap zwycięskiego 
pochodu.

Na przestrzeni, niewielu lat danem  
jest nam  podziwiać przy budowie 
prowadzonej z uporem , a z am ery­
kańskim  rozm achem  to, co tylko w 
historycznej perspektywie daje się 
norm aln ie  obserwować.

Zamiast biednej wsi —  piękne 
miasto, na piaszczystym brzegu —  
baseny, tysiące m etrów  wyposażo­
nych nowocześnie wybrzeży. Wczo­

raj nieliczne lodzie rybackie, dziś po­
kaźna flota, roznosząca po świecie 
owoce naszej pracy i sławę naszego 
imienia.

Dziś składy wolnocłowe, łuszczar- 
nie ,olejarnie, chłodnie, potężna  m a­
gistrala kolejowa . . .  A co będzie 
ju tro?

Czy będzie to dalsza rozbudowa 
po rtu ,  czy kanał śródlądowy, łączący 
go z siecią polskich dróg wodnych, 
z jego wyjątkowo rozległem zaple­
czem.

Czy będzie to wreszcie rozwój flo­
ty, by mogła podjąć słusznie należną 
jej część morskiego transpo rtu ,  czy 
potężny wzrost naszej morskiej siły

zbrojnej, by handel zamorski był 
bezpieczny, by naszego okna na 
świat nie śmiał b ru ta ln ie  zatrzasnąć 
zły sąsiad. Gdy, jak  lawina rosnąc, 
krusząc przeszkody, zwartą masą, 
całym Narodem , idziemy ku  Polsk ie­
mu morzu, żaden p ro jek t  nie jest 
zamkiem na lodzie, żadna myśl za 
śmiałą, żaden umysł nie przewidzi, 
jakie zadania postawi przed" nami 
jutro.

Potęga każdego zespołu mierzy 
się siłą jego najsłabszej części. Mały 
gwóźdź, p rzebija jąc  oponę, zatrzy­
muje potężny samochód, a brak  n a j­
drobniejszego elem entu psuje har- 
m onję  całości i zmniejsza jej w ar­

F r a g m e n t  f a s a J y  B . G .  K .  w  ”W  ar ,s r*  w ie  
Oti -A le i  J  e r o r o l i m s k i e j



tość. Gdy z tej s trony inamy podejść 
do przyszłych zadań, do obowiąz­
ków, k tó re  nak łada  posiadanie włas­
nego po r tu ,  własnej floty, słusznem 
jest sprawę budowy własnych ok rę ­
tów —  własnemi siłami na pierwsze 
wysunąć miejsce.

Cieszymy się, że nasza f lo ta  wzro­
śnie w krótce o dwie nowoczesne jed ­
nostki i że będzie mogła przewozić 
więcej, że odpadnie  część haraczu, 
pobieranego obecnie przez cudzo­
ziemskie linje okrętowe. Jakże wiel­
ką byłaby nasza radość, gdyby te 
morskie olbrzymy zbudował z po l­

skich m aterja łów  polski robotnik, 
polski inżynier, polski przemysł?

Cieszymy się, że rośnie nasza flo­
ta  —  lecz nie ma ona niestety w 
swym macierzystym porcie warszta­
tu, k tó ryby  mógł zaspokoić jej wszy­
stkie potrzeby, wykonać wszystkie 
naprawy, i opłaca za to duże sumy 
obcym wytwórniom.

D um ni jesteśmy z naszej m arynar­
ki wojennej i życzymy jej z głębi du ­
szy świetnego rozwoju, lecz z żalem 
myślimy o tem, że nie posiada ona 
niezbędnej bazy, nie ma stoczni,

gdzie b ra tn ie  ręce pod  polskiem o- 
k iem  mogłyby ją rozwijać, leczyć, 
ulepszać i stosować polską myśl 
twórczą; —  że swoje rany  wraz ze 
swemi tajem nicam i powierzać musi 
obcym lekarzom.

I wciąż powraca myśl, i naw et w 
dzisiejszym dniu  radosnym  nie opu­
szcza nas przekonanie , że, jak niema 
Polski bez morza, jak  n iem a morza 
bez po r tu  i floty, tak  n iem a floty 
bez przemysłu, k tó ryby  tę flotę b u ­
dował, rozwijał, ulepszał i naprawiał. 
Straciliśmy na tem polu  dużo czasu 

-  obyśmy stra tę  wczas powetowali.

ADMINISTRACJA PORTU GDYŃSKIEGO
ORT gdyński buduje 
p ryw atne  K onsorcjum  
Polsko-Francuskie we­
dług planów i pod ści­
słą kon tro lą  rządu. 

Faktyczny nadzór  nad  robotam i do- 
n iedaw na prowadziło  osobne K ie­
rownictwo Budowy P o r tu  w Gdyni, 
z naczelnikiem  inż. W endą na czele, 
organizacyjnie przed  rokiem  włączo­
ne do U rzędu Morskiego. Wszelkie 
p ro jek ty  dalszej rozbudowy po rtu  
ześrodkowane są w Wydziale P o r to ­
wym D epa r tam en tu  Morskiego Mi­
nisterstwa Przem yślu  i Handlu.

Właściwą adm inistrację  po r tu  p ro ­
wadzi Urząd Morski w Gdyni. Jako 
władza Il- instancji  w organizacji 
swej odpowiada Departam entow i 
Ministerstwa.

U rząd Morski, k tó ry  dawniej n a ­
zywał się Urzędem  M arynark i H a n ­
dlowej i mieścił się w Wejherowie, 
adm inis tru je  jednocześnie innemi 
p o rtam i wybrzeża, rozbudowuje o- 
raz prowadzi konserwację  brzegów.

Na czele U rzędu Morskiego stoi 
D y rek to r  (Inż. St. Łęgowski), k tó ry  
jest zwierzchnikiem kap itana tów  
portów , służbowym przełożonym 
podległych funkcjonarjuszów  i re ­
p rezen tu je  na teren ie  gdyńskim Mi­
nistra  P rzem ysłu  i Handlu.

Cala adm inistracja  p o r tu  i wy­
brzeża ześrodkowaną jest w 4-ch 
wydziałach U rzędu  oraz w K ap ita ­
nacie Po rtu .  Z nich:

1) W y d z i a ł  O g ó l n y :  (na­
czelnik St. Walewski) załatwia sp ra­
wy organizacyjne, osobowe, budże­
towe, rachunkow e i gospodarcze),

2) W y d z i a ł  a d m i n i s t r a ­
c j i  w y b r z e ż a  i m a r y n a r ­
k i  h a n d l o w e j  (nacz. Inż. Gar- 
nuszewski dzieli się na 2 oddziały:
a) T e c h n i c z n y  —  (Inż. A. Cie­
chanowski), i b) Ż e g l u g o w y :  
(kap. Krzycki). Wydział ten  zała t­
wia sprawy budowy i utrzym ania  
portów, budynków  i u rządzeń p o r ­
towych poza Gdynią, sprawy przy­
stani, la ta rn i  morskich, umocnień

brzegowych, zalesień wydm, sprawy 
pom iaru  i technicznej inspekcji s ta t­
ków, kotłów parow ych i urządzeń 
portow ych i żeglugowych, sprawy u- 
trzym ania  szlaków morskich, sygna­
lizacji żeglugowej, ratownictwa m o r­
skiego, wreszcie nadzór  nad facho- 
wemi kwalifikacjami, personelu p o ­
kładowego i marynarzowego oraz 
kon tro li  dokum entów  okrętowych.

3) W y d z i a ł  B u d o w y  P o r ­
t u :  —  (Naczelnik Inż. T. W enda). 
Opracowuje p ro jek ty  rozbudowy 
portu ,  wykonywuje nadzór nad  bu­
dową, zawiera umowy z przedsię­
biorcami budowlanymi, załatwia 
sprawy wywłaszczeń terenów, buduje  
drogi na te ren ie  p o r tu  i współdziała 
z Min. K om unikacji  w sprawach bu­
dowy torów  kolejowych w porcie.

4) W y d z i a ł  Z a r z ą d u  P o r ­
tu: —  Dzieli się na działy: a) H a n ­
dlowy (nacz. A. Borkowski) zała t­
wia sprawy eksploatacji p o r tu  i u- 
rządzeń portowych, sprawy opłat, 
pilotażu i policji portowej, sprawy 
statystyki ruchu  i ob ro tu  portowego, 
akwizycji i p ropagandy  po rtu  gdyń­
skiego.

h) O d d z i a ł  T e c h n i c z n y  
(nacz. Inż. W. Szawernowski) —  za­
łatwia sprawy budowy i utrzym ania  
naziemnych urządzeń portowych, 
sprawy warsztatów portowych i bez­
pieczeństwa przeciwpożarowego w 
porcie.

5) K a p i t a n a t  P o r t u :  —  
(Kapitan  P o r tu  G. Kański) cho­
ciaż jest agendą U rzędu  Morskiego, 
w wielu sprawach rządzi się samo­
dzielnie. Do tych spraw należą: p i ­
lotaż portowy, wykonywanie policji 
portowej i żeglugowej, zarząd p ła ­
wami i innymi znakam i nawigacyj­
nymi w obrębie p o r tu  i redy. Do 
kom petecji  k ap i tan a tu  po r tu  należą 
również wszystkie czynności, zwią­
zane z regulowaniem ruchu i posto­
ju statków w porcie, czuwanie nad 
ich bezpieczeństwem, wreszcie p ro ­
wadzenie re jes tru  statków, wchodzą­
cych i wychodzących.

Taka, ściśle państwowa adm ini­

stracja p o r tu  ma oczywiście i swoje 
u jemne strony, do k tó rych  zaliczyć 
należy przedewszystkiem b rak  szyb­
kiej decyzji w niek tórych  ważnych 
dziedzinach adm inistracji portowej, 
jako całokształtu  spraw portowych.

N iektóre  z tych spraw zależne są 
od decyzji k ilku  ministerstw, uzgad­
niane są i rozstrzygane nie w Gdyni, 
lecz w Warszawie, co oczywiście od­
bija się na szybkości ich załatwiania.

T aki stan rzeczy, możliwy w p ie r ­
wszych ła tach budowy i eksploatacji 
portu , na  dłuższy okres czasu nie 
dałby się utrzymać. Ciągły rozwój 
po r tu  wymaga od adm inistracji p o r ­
towej ścisłej kooperacji  z prywatne- 
mi przedsiębiorstwami, działającemi 
na teren ie  gdyńskim, współpracy z 
nimi i nieraz szybkiej decyzji i za­
rządzeń w poszczególnych sprawach. 
Zależność od władz centralnych 
częstokroć działa tamująco na sp ra­
wności adm inistracji portowej.

Z powyższych też względów na j­
właściwszą adm inis trac ją  po r tu  Gdy­
ni byłaby autonomiczna Rada P o r ­
towa, składająca się z przedstaw i­
cieli władz, przemysłu, handlu , t r a n ­
sportu  itp. organizacji szczególnie 
zainteresowanych w spraw nem  fu n ­
kcjonowaniu adm inistracji portowej.

W Gdyni z wielu względów zupeł­
nej autonom ji zarządu po rtu  zap ro ­
wadzić się nie da, przynajm nie j w 
latach najbliższych. Jednak , aby 
chociaż częściowo zadośćuczynić 
po trzebom  współpracy z prywatne- 
mi instytucjami, powołano przed pa­
ru laty tymczasową Radę Portową, 
jako ciało doradcze przy Urzędzie 
Morskim, k tó re  może stawiać wnios­
ki i opinjować w następujących sp ra­
wach:

1)pro jek tów  rozbudowy po rtu  o- 
raz jego urządzeń,

2) koncesji i dzierżaw d ługoterm i­
nowych na terenie  portu ,

3) ta ry f  op ła t portowych i innych,
4) regulaminów portowych i in ­

nych przepisów w porcie,
5) zasad eksploatacji portu .
W sklad Tymczas. Rady wchodzą:



1) D yrek to r  U rzędu Morskiego, 
jako przewodniczący,

2) Komisarz R ządu w Gdyni,
3) Przedstawiciel W ojewody P o ­

morskiego,
4) 2 Przedstawiciele Min. Skarbu 

(cla, akcyza i monopole),
5) 2 Przedstawiciele  Zarządu  Pol. 

Kolei Państwowych,

6)2 przedstawiciele Izby P rzem y ­
słowo-Handlowej,

7) 2 przedstawiciele Rady  in te re ­
santów portu ,

8) 3 przedstawiciele kupiectwa.
Obecny sklad i fo rm a adm in is tra ­

cji p o r tu  gdyńskiego nie jest osta­
teczną. Należy przypuszczać, że już

w krótce odłączy się sprawy paóswo- 
wo-administracyjne od czysto h a n ­
dlowej w zasadzie eksploatacji p o r ­
tu. Wówczas być może Tymczasowa 
Rada P o r tu  przekształci się w stałą 
R adę P o r tu  z szerokim i samodziel­
nym zakresem działania, jak  to jest 
w Gdańsku i wielu innych dobrze 
p rosperu jących  po rtach  obcych.

B O L E S Ł A W  K U Ź M I Ń S K I
R e f e r e n t  U r z ę d u  R y b a c k i e g o

ÍO -C IO  LECIE PORTU RYBACKIEGO W  GDYNI
. ODSTAWĄ wszelkich 

operacji rybackich jest 
bezpieczny i dogodnie 
położony port.  Nasze 
rybołóstwo morskie 

miało do niedawna, a naw et i w 
obecnej chwili ma ch a rak te r  w ybit­
nie przybrzeżny. Rybak  nie wyjeżdża 
na połowy daleko na morze, dłużej 
niż dobę nie przebywa na morzu, 
a na w ypadek silniejszych wiatrów 
czemprędzej zmuszony jest powracać 
do portu . Z tych względów korzyst­
ne położenie p o r tu  ma p ierwszorzęd­
ne znaczenie.

Zapewnienie bezpieczeństwa po ­
stoju statkom, dogodność wyłado­
wywania ryby, załadowywania m a­
terja łów pędnych i sprzętu  rybac­
kiego, ponad to  blizkość głównych 
terenów  połowu, —  są tymi czyn­
nikami, k tó re  decydują o dogod­
ności po r tu  rybackiego. Jeżeli do­
damy do tego dobrze zorganizo­
wany handel i t ransport ,  pozwala­
jący zbyć każdą ilość złowionej ry ­
by —  dalej rozwinięty tuż przemysł 
przetwórczy, a ponad to  możność ta ­
niego i szybkiego rem ontu  ku trów  
na miejscu, —  będziemy już mieli 
p o r t  całkiem nowoczesny, zupełnie 
zaspakajający techniczne potrzeby
rybaka.

Wszystkie powyższe postidaty
starano  się uwzględnić przy rozbu­
dowie basenu rybackiego, w porcie 
gdyńskim.

Przedewszystkiem więc odgrodzo­
no część basenu, i przydzielono ry ­
bakom  jako spokojne i dogodne
miejsce dla posto ju  ku trów ; n a ­
s tępnie uruchom iono niewielką s to­
cznię rybacką, gdzie za m inimalną 
opłatą  rybacy sami we własnym za ­
kresie mogą napraw iać  swoje stare 
ku try  i budować nowe; dalej u lo­
kowano w basenie rybackim  p a ń ­
stwowy skład m aterja łów  pędnych, 
skąd dogodnie i bez s tra ty  czasu za­
opa tru ją  się rybacy w oleje i smary; 
wreszcie rozbudowano handel i p rze ­
mysł rybny, zapewniający rybakom  
zbyt każdej ilości ryby, przywiezio­
nej z połowów.

Pomysł skoncentrow ania pokrew ­

nych zakładów technicznych, h a n ­
dlowych i przetwórczych na te re ­
nach, sąsiadujących z p o rtem  rybac­
kim, jak  to jest w Gdyni, był bardzo 
szczęśliwy i, bezwątpienia, przynosi 
wiele korzyści jak dla rybaków, tak 
i dla kupców  i przemysłowców. R y­
bak przywozi rybę z połowu do por-

P .  B o l e s ł a w  K u ź m i ń s k i

tu i może ją według życzenia wyła­
dować bezpośrednio do hali aukcyj­
nej, oddać na przechow anie  do chło­
dni, sprzedać kupcowi lub dosta r­
czyć do wędzarń  czy fabryk  k o n ­
serw. Wszystko to ma rozmieszczo­
ne obok, wzdłuż nabrzeża po r tu  ry­
backiego.

T ak  pomyślany p o r t  rybacki w 
Gdyni nie tylko zaspokoił bieżące 
potrzeby rybactwa przybrzeżnego, 
ale stał się również bazą dla rybołó- 
stwa dalekomorskiego. Przy odpo­
wiednio dogodnych w arunkach  pow ­
stały tu  dwa polsko-holenderskie to ­
warzystwa do połowu śledzi na m o­
rzu Północnem , k tó re  razem  eks­
ploatują  23 sta tk i z załogą w po ło ­
wie polską. Rozwinął się tu  ponadto  
przetwórczy przemysł rybny, sk ła­
dający się obecnie z 4 w ędzarń  i 3 
fab ryk  konserw.

Ale największą może zdobyczą

gdyńskiego p o r tu  rybackiego są śle­
dzie solone, k tó rych  im port  przez 
własny p o r t  tak  p ięknie  rozwija się 
od 2-ch lat. Sprowadzamy już przez 
Gdynię prawie wszystkie gatunki 
śledzi, konsum owane w Polsce. P o r t  
gdyński stał się pozatem  portem  
tranzytow ym  dla tego ar tyku łu  przy 
przewozie do R um unji  i Czechosło­
wacji. W  okresie zimowym, k ie ­
dy sprowadza się przez Gdynię świe­
że lub m rożone śledzie, cale pociągi- 
łodownie wychodzą z Gdyni, wywo­
żąc rybę do fab ryk  konserw  w kraju , 
lub tranzy tem  do Czechosłowacji.

Dzięki urządzeniom  p o r tu  rybac­
kiego Gdynia stała się dziś ważnym 
ośrodkiem  hand lu  rybnego na B ałty­
ku, z k tó rym  liczy się zagranica. W y­
razem  tego są liczne przyjazdy do 
naszego p o r tu  kupców  rybnych z 
Anglji, Szwecji, Norwegji, Danji, 
H olandji  i Islandji, przybywających 
tu  dla nawiązania bezpośredniego 
k o n tak tu  z polskimi odbiorcami.

Jeżeli cofniemy się wstecz o lat 10 
i uprzy tom nim y sobie ówczesny stan 
rybactwa i bezpieczeństwo postoju 
k u trów  i lodzi rybaków  gdyńskich, 
zrozumiemy, jak i skok w rozwoju 
swoim poczyniło rybactwo gdyńskie 
dzięki w ybudowaniu portu . Rybacy 
gdyńscy posiadali wówczas zaledwie 
6 ku trów , gdy dziś m ają  ich 35. R o ­
czne połowy ich wynosiły wówcząś 
465 ton, dziś wynoszą około 2.OO0 
ton. Rybołóstwa dalekomorskiego 
wówczas wcale nie było, dziś p rzy ­
wozimy do Gdyni około 10.000 ton 
śledzi z własnych połowów na m o­
rzu Północnem . Jeżeli dodam y do 
tego dość wysoką cyfrę im portu  ryb 
przez Gdynię, oraz handel i p rze­
mysł rybny, działający na terenie 
p o r tu  gdyńskiego, to śmiało może­
my twierdzić, iż korzyści stąd wy­
pływające dla rybaków i gdyńskiego 
życia gospodarczego oceniać można 
na dziesiątki miljonów złotych rocz­
nie.

T ak i jest dorobek  rozum nej po li­
tyki i gospodarki na odcinku rybac­
kim  w porcie gdyńskim, dorobek 
właściwie 5-cio letni, gdyż budowę 
basenu rybackiego rozpoczęto do­
piero w końcu  1928 roku.
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Port w Gdyni: Instalacje p rzeładunkow e dla węgla firmy „Progress".

Port w Gdyni: N a b rz e ż e  Slqskie. Mosiowy żóraw  chwytakowy firmy „Giesche"
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N A P R A W A  O K R Ę T Ó W  I M A S Z Y N
L I C Z N E  U R Z Ą D Z E N I A  D O  D O K O W A N I A

Dziura 
w c a ł e m
Wiadomo, że w polskim obszarze  
celnym W olne  Miasto G dańsk sta­
nowi wyłom, t. zw. dziurę.
O t  takq  p rzys łow iow q  dziurę w  ca łem . Przez 
tę o to  lukę p rzem yka się do Polski w ię ­
kszość w sze lak iego  p rzem ytu  z N iem iec , 
a w  szczególności ty toń pod wszystk iem i 
swem i postaciami.

Ś m ia ło  można za ryzykow ać  tw ie rdzen ie , że 
p raw ie  wszystk ie  przem ycane do nas pa­
p ierosy z zagran icy  pochodzq  z N iem iec .

G d y  sobie to  uprzy tom nim y, zgroza ogarn ia, 
ilu n ieśw iadom ych obyw ate li przez n iezrozu­

m ia ły  ku lt dla tow aru  zagran icznego  kupu je  p rzem ycane  pap ierosy n iem ieck iego  pochodzen ia  
i przyczyn ia  się w  ten sposób do w yda tnego  zasilania  obcych  kas!



STATYSTYKA RUCHU W PORCIE ZA M. PAŹDZIERNIK
I. U W A G I  O G Ó L N E

O gólny  o b ró t to w aro w y  p o r tu  g d y ńsk iego  w p a ź d z ie rn ik u  
osiąg n ą ł p o  r a z  w t ó r y  —■ w b ieżący m  ro k u  n ie n o to w a n ą  
d o ty ch czas c y frę  rek o rd o w ą , w y k azu je  bow iem  626.475,3 t. w o­
b ec  554.602,7 t . w e w rz e śn iu  b. r. o raz  w obec o s ta tn io  n o to ­
w an e j re k o rd o w e j c y fry  o b ro tu  608.803,7 w lip c u  b. r.

W m iesiąc u  sp raw o zd aw czy m  p o d o b n ie  ja k  w lip c u  b. r. 
p o r t  G d y n ia  o sią g n ą ł ró w n ież  re k o rd o w e  liczby  p rz e ła d u n k u  
d z ien n eg o  32.792,9 t . w d n iu  27.X  b. r. (w lip c u  30.202 t.) 
o raz  ty g o d n io w eg o  161.088,1 t . w o k res ie  —  23 .X —  29.X  b. r. 
(w lip c u  158.155,6 t .) .

R u c h  s ta tk ó w  w p a ź d z ie rn ik u  w p o ró w n a n iu  z w rześn iem  
n ie  w y k azu je  n ie m a l żad n y ch  zm ian , p rzy sz ło  bow iem  392 s ta tk i  
o p o je m n o śc i 314961 n r t  (w e w rześn iu  —  405 s ta tk ó w  o p o ­
jem n o śc i 321.429 n r t ) ,  w yszło  385 s ta tk ó w  o p o jem n o śc i 
318475 n r t  (w e w rześn iu  402 s ta tk i  o p o jem n o śc i 311.881

n r t ) .  W  zw iązk u  z p o w ażn y m  w zro stem  p rzy w o zu  w p a ź ­
d z ie rn ik u  w zrosła  n ieco  p ra c a  s ta tk ó w  na  w ejśc iu . P rzy sz ło  
bo w iem  s ta tk ó w  z ła d u n k ie m  169 w obec 163 w e w rześn iu .

N a w y jśc iu  n a to m ia s t ilo ść  s ta tk ó w  z ła d u n k ie m  sp a d ła  —  
z 323 w e w rześn iu  n a  311 w p a ź d z ie rn ik u .

D ość p o w ażn e m u  w zro sto w i u leg ł ś re d n i to n a ż  s ta tk u , za ­
w ija jąceg o  do G d y n i z 784,7 n r t  w e w rześn iu  n a  815,2 n r t  
w p a ź d z ie rn ik a . B a rd zo  n ie z n a c z n e j zw yżce u le g ła  ś re d n ia  ilość  
s ta tk ó w , p rze b y w a ją c y c h  je d n o c z e śn ie  w p o rc ie  z 42 w e w rześn iu  
n a  43 w p a ź d z ie rn ik u . K o le jn o ść  b a n d e r :  S zw ecja, P o lsk ą , N iem ­
cy, N o rw eg ja , D a n ja , S tan y  Z je d n o czo n e  A m ., G rec ja , A n g lja , 
w y k azu je  p o n o w n e  w y su n ięc ie  się P o lsk i n a  m ie jsce  d ru g ie  o raz  
w zro st u d z ia łu  b a n d e ry  g re c k ie j. R e p re z e n to w a n e  by ły  b a n d e ry  
18-tu  p a ń s tw , w śród  k tó ry c h  rz a d k o  d a ją c a  się w idzieć  w  p o r ­
cie  G d y n i b a n d e ra  tu re c k a .

O b ro ty  to w aro w e  z a m o rsk ie  w yn iosły  w m iesiącu  sp ra w o ­
zdaw czym  — ■ 611.632,3 t. (w e w rz e śn iu  554.602,7 t . ) ,  z czego 
n a  p rzyw óz p rz y p a d a  101.251,3 t .  (w e w rześn iu  73.932,7 t.) 
o raz  na  w yw óz 510.381 t . (w e w rz e śn iu  480.670 t .) .

N ieza leż n ie  od sta łe g o  te m p a  w zro stu  p rzy w o zu  w ie lu  su ­
row ców  d la  p rzem y słó w  p rz e tw ó rc z y c h , p o w ażn y  w zro st p rz y ­
w ozu w ie lu  a r ty k u łó w  d ro b n ico w y ch  w m iesiąc u  p a ź d z ie rn ik u  
(szczegó ln ie  w o k res ie  do dn . 11-go p a ź d z ie rn ik a )  tłu m aczy ć  
n a leży  p rzed ew szy stk iem  o k re se m  w zm ożonego  w y k o rzy sty w an ia  
n iższych  sta w e k  ce ln y ch  p rz e d  w ejśc iem  w życie  w dn . 11.X 
b. r. n ow ej ta ry fy  ce lnej.

Z w ięk szen ie  p rzy w o zu  spo w o d o w ał w p ie rw szy m  rz ęd z ie  
w zro st n a s tę p u ją c y c h  po zy cy j: —  ry żu  surow ego  (6927 t . w p a ź ­
d z ie rn ik u  w obec 28 t . w e w rz e śn iu ) , ow oców  św ieżych  (1686 t. 
w p a ź d z ie rn ik u  w obec 909 t . w e w rz e śn iu ) , ow oców  suszonych  
(283 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 163 t . w e w rz e śn iu ) , ty to n iu  
(350 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 195 t. w e w rz e śn iu ) , śledzi (3716 t. 
w p a ź d z ie rn ik u  w obec 2336 t .  w e w rz e śn iu ) , fo s fo ry tó w  (2723 t. 
w p a ź d z ie rn ik u  w obec 435 t . w e w rz e śn iu ) , g a rb n ik ó w  (1641 t.

w p a ź d z ie rn ik u  w obec 621 t . w e w rz e śn iu ) , ru d y  że lazn e j (5811 t. 
w p a ź d z ie rn ik u  w obec 1625 t. w e w rz e śn iu ) , p iry tó w  (7600 t. 
w p a ź d z ie rn ik u  w obec zu p e łn eg o  ich  b ra k u  na  p rzy w o zie  we 
w rz e śn iu ) , z łom u żelazn eg o  (44502 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 
34270 t. w e w rz e śn iu ) , b aw ełn y  (8855 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 
6246 t. w e w rześn iu ) o raz  w ełny  (1502 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 
803 t . w e w rześn iu ) .

S zereg  in n y ch  pozycy j p rzy w o zu  o p ró cz  w ah ań  czysto  k o n ­
ju n k tu rá ln y c h  n ie  w y k azu je  w ięk szy ch  zm ian .

U zy sk an ie  n ie n o to w a n e j d o ty ch czas  c y fry  w yw ozu z aw d z ię ­
czać n a leży  p rzed ew szy stk iem  w zro sto w i w yw ozu : w ęg la  e k s p o r­
tow ego  (438.304 t . w  p a ź d z ie rn ik u  w obec 402.588 t .  w e w rz e ­
śn iu  r. b. i d o ty ch czaso w e j c y fry  rek o rd o w e j w yw ozu w ęgla 
eksp . 433.900 t. w p a ź d z ie rn ik u  1931 r .) ,  w ęgla b u n k ro w eg o  
(17190 t. w p a ź d z ie rn ik u  w obec 13884 t . w e w rz e śn iu ) , kok su  
(8948 t. w p a ź d z ie rn ik u  w obec 6861 t, w e w rz e śn iu ) , cynku  
(1069 t. w p a ź d z ie rn ik u  w obec 835 t . w e w rz e śn iu ) , b lach y  
cynkow ej (149 t .  w  p a ź d z ie rn ik u  w obec 59 t .  w e w rz e śn iu ) , 
ce lu lozy  (663 t . w p a ź d z ie rn ik u , w o bec 2 t .  w e w rz e śn iu ) , d y k ty  
(556 t . w  p a ź d z ie rn ik u  w obec 495 t .  w e w rześn iu ) o raz  w y ro ­
bów  z d rzew a (291 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 111 t . w e w rz e śn iu ).

W śród  a r ty k u łó w  re e k sp o rto w a n y c h  w y m ien ić  n a le ż y  ryż 
(582 t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 358 t . w e w rz e śn iu ) , p o za tem  
dość p o w ażn e  m ie jsce  z a ję ła  w m ies iąc u  sp raw o zd aw czy m  kaw a, 
r e e k sp o r to w a n a  g łów nie  do N iem iec . P o z o s ta łe  p o zy c je  w yw ozu 
n ie m a l w szystk ie  o d zn acz a ją  się p ew n y m  sp a d k iem . I  ta k  w y­
w ieziono  m ąk i ryżow ej 612 t . (1413 t . w e w rz e śn iu ) , cu k ru  
1210 t . (5172 t . w e w rz e śn iu ) , b ek o n ó w  2453 t . (2918 t. w e 
w rz e śn iu ) , w ę d lin  290 t. (320 t . w e w rz e śn iu ) , ja j  1253 t . (1530 t. 
w e w rz e śn iu ) , m ak u ch ó w  509 t. (990 t . w e w rz e śn iu ) , desek  
i ła t  24842 t. (29342 t. w e w rz e śn iu ) , m eb li g ię ty ch  159 t. 
(232 t . w e w rz e śn iu ) , m a te r ja łó w  p ę d n y c h  1700 t. (1800 t. we 
w rz e śn iu ), sody 225 t . (442 t . w e w rz e śn iu ) , b ie li  cyn k o w ej 48 t. 
(165 t . w e w rz e śn iu ) , p ap y , t e k tu r y  i p a p ie ru  745 t .  (1261 t. 
w e w rz e śn iu ), o raz  b aw ełn y  25 t . (95 t . w e w rz e śn iu ) . W y ją te k  
p ew ien  w śró d  ty ch  a r ty k u łó w  sta n o w ią  b a le  i  s łu p y , k tó ry c h  
w p a ź d z ie rn ik u  w yw ieziono  2939 t. w o bec b ra k u  te j  p o zy c ji 
we w rześn iu . S p ad ek  te n , ja k  ró w n ież  b ra k  n a  w yw ozie w p a ź ­
d z ie rn ik u  ta k ic h  p ozycy j, ja k  só l p o ta so w a , n aw ozy  azo tow e 
k a rb id , b is u lfa t  so d u  o raz  szyny k o le jo w e , je s t z jaw isk iem  czy ­
s to  k o n ju n k tu ra ln e m , ja k  n p . b ra k  p o zy c ji szyn k o le jo w y ch , bąd ź  
te ż  sezonow em , ja k  n p . p o zy c je  so li p o ta so w e j o raz  naw ozów  
azo tow ych .

R uch  p rz y b rz e ż n y  łą c z n ie  z W . M. G d ań sk iem  w yk azu je  
w m iesiącu  sp raw o zd aw czy m  p ew ien  n iezn acz n y  sp a d e k  je d y ­
n ie  na  w yw ozie. P rz y w iez io n o  bow iem  413,7 t . (w e w rześn iu  
279,7 t.)  i w yw ieziono  912,2 t . (w e w rześn iu  1128,3 t .) .  W zrost 
p rzy w o zu  w yw ołało  p rzed ew szy stk iem  p rzy w iez ien ie  201,4 t . 
c u k ru  w obec zu p e łn eg o  b ra k u  te j  p o zy c ji w e w rześn iu , o raz



sz e re g u  a r ty k u łó w  k o ło n ja ln y c h , ja k  kaw y  (10,7 t . w p a ź d z ie r ­
n ik u  w o bec 3,1 t .  w e w rz e śn iu ) , h e rb a ty  (6,1 t. w p a ź d z ie rn ik u  
w obec 0,4 t . w e w rz e śn iu ) , k a k a o  (4  t . w p a ź d z ie rn ik u  w obec 
0,5 t . w e w rz e śn iu ) . P o z o s ta łe  p o zy c je  n ie  u leg ły  p o w a ż n ie j­
szym  zm ian o m . Z m n ie jszen ie  w yw ozu  w yw ołane  zo s ta ło  p r z e ­
d ew szy stk iem  n a s k u te k  sp a d k u  w yw ozu tłu szc zu  zw ierz , su ro ­
w ego (62,3 t . w p a ź d z ie rn ik u  w o bec 253,2 t . w e w rześn iu ) o raz  
sp a d k ie m  w yw ozu szereg u  a r ty k u łó w  k o ło n ja ln y c h . In n e  p o zy ­
c je  bez  p o w ażn ie jszy ch  zm ian .

O b ró t z w n ę trz e m  k ra ju  d ro g ą  w o d n ą  w y k azu je  dość 
znaczny  w zrost p rzyw ozu  i w yw ozu. P rz y w iez io n o  bow iem  
8432,9 t . w obec 1150,3 t . w e w rześn iu  i w yw ieziono  5084,2 t . 
w obec 4393,2 t. w e w rześn iu . O żyw ien ie  to , a sz czegó ln ie  p o ­
w ażny  w zro st p rzy w o zu  tłu m a c z y ć  n a leży  p rzed ew szy stk iem  
w zm ożonem i d o sta w am i c u k ru  b e r lin k a m i z w n ę trz a  k ra ju .

W ob ec  z b liża jące j się z im y są to  już  zap ew n e  o s ta tn ie  d o ­
staw y d ro g n ą  w o d n ą  z w n ę trz a  k ra ju .

P rz y w iez io n o  bow iem  c u k ru  b e r l in k a m i w p a ź d z ie rn ik u  
8.206,8 t . (w e w rześn iu  302,4 t .) .  In n e  p o zy c je  bez  p o w a ż n ie j­
szych zm ian .

W zro st w yw ozu do w n ę trz a  k ra ju  d ro g ą  w o dną w yw ołały  
p rzed ew szy stk iem  p o zy c je : ry żu  w ył. (2 .737,4 t .  w obec 1.226,8 t. 
w e w rz e śn iu ) , ś le d z i (180,1 t . w obec 156,5 t. w e w rz e śn iu ) ,
tłu szczu  i o le jów  ro ś lin n y c h  (166,1 t . w o bec 87,5 t .  w e w rz e śn iu ) , 
tłu szc zu  zw ierz , su r , (759,4  t . w obec 542,9 t. w e w rz e śn iu ) ,
fa rb  (24,2 t. w obec 3,8 t . w e w rz e śn iu ) , g a rb n ik ó w  (201 t . 
w o bec 183,2 t . w e w rz e śn iu ) . I n n e  p o zy c je  po za  zw yk łcm i w a h a ­
n iam i k o n ju n k tu ra ln e m i bez p o w ażn ie jszy ch  zm ian . O gó lna  su ­
m a o b ro tó w  w ru c h u  p rzy b rz eżn y m  łą c z n ie  z W . M. G d ań sk iem
oraz  w n ę trz e m  k ra ju  d ro g ą  w o dną w yn iosła  w m iesiąc u  s p ra ­
w ozdaw czym  14.843 t . w obec 6.951 t . w e w rz e śn iu ) .

R u c h  p asaże ró w  w obec z b liża jące j się z im y w y k azu je  n a d a ł 
znaczny  sp a d ek . P rz y je c h a ło  w p a ź d z ie rn ik u  290 osób (w e w rz e ­
śn iu  865 osób) —  wy jech a ło  555 osób (w e w rześn iu  1.610 osób).

II. RUCH STATKÓW (M O VEM ENT OF SH IP S)

Przyszło statków (ships incoming) Wyszło statków (ships outgoing)
Suma 

rubr. 3 i 6

Kolejne
miejsce
(place

occupied)
ogółem
(total)

w tem z ład. 
(loaded)

o ogól. poj. 
(nrt.)

ogółem
(total)

w tem z ład. 
(loaded)

o ogół. poj. 
(nrt.)

1 2 3 4 5 6 7 8

P o ls k a ......................................................... 40 19 42.427 39 37 41.668 84.095 2
W. M. Gdańsk .................................... 1 — 291 2 2 1.229 1.520 18
A n g lja .......................................................... 12 4 16.623 12 9 16,623 33.246 8
Czechosłowacja .................................... 5 3 1.105 5 5 1.105 2.210 16
D a n ja ......................................................... 52 29 28.191 45 35 25.165 53.356 5
Estonia ..................................................... 12 2 6.527 13 13 7.554 14.081 U
Finlandja ............................................... 17 6 12.875 12 10 10.389 23.264 9
F r a n c j a ...................................................... ■— • — ■ — 2 2 4.638 4.638 15
G r e c j a ....................................................... 7 — 17.159 7 7 16.943 34.102 7
Holandja ............................................... 6 6 3.158 6 6 2.614 5.772 14
K a n a d a ....................................................... 1 3.282 1 1 3.415 6.697 13
Ł o tw a ......................................................... 11 1 11.514 U U 11.397 22,911 10
N ie m c y ..................................................... 70 43 42.065 66 36 41.610 83.675 3
Norwegja ............................................... 37 23 26.061 41 27 30.923 56.984 4
Stany Zjedn. Am ...................................... 6 3 19.399 6 3 19.399 38.798 6
S z w e c ja ..................................................... 112 29 76.173 114 104 76.323 152,496 1
T u r c j a ....................................................... 1 — 2.041 — — — 2.041 17
W ło ch y ....................................................... 2 1 6.070 3 3 7.480 13.550 12

R azem  .........................
Miesiąc p o p r z e d n i ................... ( . . .
Ten sam miesiąc roku 1932 ...............
Od początku roku 1933 .......................
Od początku roku 1932 .......................

392
405

169
163

314.961
321.429

385
402

311
323

318.475
311.881

633 436
633.310

—■

377 123 279.958 378 320 274.196 554.154 —
3.575
2.872

1.549
896

2.775.655
2.249.209

3.556
2.859

2.784
2.367

2.763.758
2.255.166

5.539.413
4.504.375 —

Uwagi: a) średni tonaż statku, zawijającego do Gdyni w październiku: 815-2 nrt;
b) średnia ilość statków, przebywających jednocześnie w porcie: 43;
c) średni postój statku: 62-8 godzin.

III. OBRÓT TOWARÓW (GOODS T URNO VER) TON
1. O B R Ó T  Z A M O R SK I (O VERSEAS TRAFFIC)

A. P r z  y w ó z  (i m p o r t s )

Paździer­ Wrzesień Od początku 
roku 

(January-
Paździer­ Wrzesień Od pcczątku 

roku 
(January-Poz. tar. cel. nik {Sep tem- Poz. tar. cel. nik (Septem­

(October) ber) October) (October) ber) October)

Cały przywóz . . 101-2513 73 932 7 /08 2S93 17/23, 25 —  N asiona
(seeds various) ............. 86-2 18 9 116 6

I. — W ytwory pocho­
13S 054-6

A n g lja ..............................
B razy lja ............................
Danja ..............................

17-6
0-6

17-9
0-6dzenia roślinnego 14.159-9 9.000'Z 1-5 7-9 12-2

{plants products) F r a n c ja ............................ 0-4 — 1-2
w tem  m. in.: 34-1 9-3 35-1

1 —  P szen ica  (wheat) . . . 
Belgja ..............................

— — 7--- N ie m c y ............................
Norwegja ..................... 30-6

2 1 2-3
30-6

P ales tyna .......................... — — 4-7

7 —  K u k u ry d za  (maize) ■ — —. 1.100-5 W łochy.............................. 2— — 2—

A fry k a .............................. — — 232-9 23 —  P estk i d rzew  ow o­
H o la n d ja ......................... — — 554-9 cow ych (fruits stones) . ■ 50-2 31 4 268-4
Stany Zjedn. Am........... — — 312-7 A n g lja .............................. 14-2 15-4 79-6



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(October)

Wrzesień
{Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(October)

Wrzesień 
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

F r a n c ja ............................ 3-9 Jamajka............................. 96-8
Hiszpanja ..................... — — 1-5 N ie m c y ........................... 0-3 — 14-1
H o la n d ja .......................... — — 1-5 P alestyna......................... — — 435-4
Jawa .............................. —. — 2.7 Stany Zjednocz. Am. . . 131-5 39-9 2.469-1
Kolonje Holenderskie . . — — 1 — W łochy.............................. 1.005.8 709 — 11.730-9
Stany Zjedn. Am. 36 — 16 — 178-2 Z. S. R. R ....................... 380-5 — 380-5

24/26 — N asiona  o le iste 59, 61 — 63, 66 — Owoce
ró żn e  (various oil seeds) . 3.224-4 4.795 6 38.677-2 suszone (dried fruits) . . . 283-1 163 3 3.358 7
A fry k a .............................. 2.121-6 3.457 1 14.384— A n g lja .............................. — — 8-3
A n g lja .............................. — 206-1 211-9 Egipt .............................. 6-3 — 36-3
Argentyna ..................... — — 7.922-5 G re c ja .............................. 201-2 3-2 351-9
Belgja .............................. — — 35-2 Hiszpanja ..................... — — 5-8

__■ 396 — 34-1
Danja .............................. __ — 122-4 K anada.............................. 5-7 __ 5-7
Egipt .............................. •— — 100-8 N ie m c y ............................ — — 0-8
F r a n c j a ............................ 0-6 — 3-2 Stany Zjedn. Am. 39-3 160-1 2.904-2
H o la n d ja .......................... 475-1 378-7 5.268-1 11-
Indje B rytyjskie............. 171-5 598-3 Z. S. R. R ....................... 0-6 __ 0-6
Indje Holenderskie . . . 568-2 207-8 4.142-9
Indochiny ..................... — — 57-3 67, 68 — K onserw y  ow o­
Jawa .............................. 52-5 212-9 636-1 cowe (preserved fruits) . . 2 7 25 3 155 9
M andżurja ..................... ■— — 283— A n g lja .............................. 0-2 2-9 19-1
N ie m c y ............................ —■ — 102-5 Argentyna ..................... — — 11-9
P a les ty n a .......................... 15— 15— 1-1 0-3 4-3
Stany Zjedn. Am. 6-4 11-5 4.084-3 Finlandja ..................... 0-7
Sumatra .......................... ___ 203-7 0-3
Syrja .............................. --- 15— 15— Hiszpanja ..................... — 1-2 6-5
T u r c ja .............................. _ 90— 90— 55-8
W iochy.............................. --- 5— Kol. Holenderskie . . . . 0-6 __ 0-6

N ie m c y ............................ — 0-1 0-6
27/1 — 3 — M ąka  (w szel­ P alestyna .......................... — — 4-6

ka) (flour) ...................... 9 — 2 5 52— Stany Zjedn. Am. 0-3 20-2 46-6
Argentyna ..................... 1 — — 2- Szw ecja ............................ 0-5 — 0-5

8— 1-5 11 — 0-6 4-4
N ie m c y ............................ 1 — 28—
Stany Zjedn. Am. — — 11 — 69, 72 — O rzechy  i m ig ­

d a ły  (nuts and almonds) . 88-8 53 9 969 5
28/1 — 5 — K asza  (grits) — — 42-6 A fry k a .............................. — — 20-9

Belgja .............................. — — 5— A n g lja .............................. — — 12—
H o la n d ja .......................... __ ___ 12-1 2-5 2-5
N ie m c y ............................ — — 25-5 C e j lo n .............................. __ 10-1

F r a n c ja ............................ 3-8 — 14-8
30 — R yż su row y  (rice) . . 6.926 6 29 7 53.762-9 Hiszpanja ..................... — — 5- —

Hiszpanja ..................... __ 100— 18-8 32-4
H o la n d ja .......................... 13 — 7-2 36-2 Indje B rytyjskie............. — 550-4
Indje Brytyjskie ........... 6.913.6 22-5 40.819-1 Indje Holenderskie . . . — — 60-7
Indochiny ...................... — — 7.924- 8 N ie m c y ............................ — 20-4 20-4
Kol. Holenderskie . . . . — — 2-1 Portugalja ..................... — — 4-8
Jawa ............................... — — 0-5 Persja .............................. — — 4—

4.880-2 1-
S zw ecja ............................ 6 — — 6 —

31 — K ro c h m a l (starch) . 23— 29— 108-7 W łochy.............................. 57-7 33-5 224-5
Belgja .............................. 5— 29 — 68-7
F r a n c j a ............................ 0-8 — 0-8 76 — K aw a (coffee) . . . . 397 6 770-8 7.704 3
H o la n d ja .......................... 17-2 — 23— A b isy n ja .......................... — — 2-1
N ie m c y ............................ — — 16-2 Afryka B ry ty jska ........... — 6-9 28—

A n g lja .............................. 141 64-5 300-1
35 — S łó d  (m a lt) ............. — — 0-8 Argentyna ..................... 143-9 — 143-9

A n g l ja .............................. — — 0-8 Belgja .............................. 3-5 7-5 33-5
B razy lja ............................ 152-1 525-1 5.908-6

40 — 50 — W arzyw a (ve- Costa R i c a ..................... — — 11-2
getables)............................ — 11 8 33-3 Danja .............................. — — 2-6

__ 1-8 0-1
2-8 16-7 28-8

Indje Holenderskie. . . . — 4-5 4-5 Guatemala ..................... 1-9 13-9 203-4
N ie m c y ............................ — 4-5 5-6 H aw aje.............................. — — 2—

__ 4-7 64- 91-5 476-1
Indje Brytyjskie ........... 3-6

51 — C h m ie l (kop) . . . . — — 0-7 Indje Holenderskie . . . 1-1 39-2 249-9
A n g l ja .............................. — — 0-7 K olum bja......................... 7-5 15-4 55-7

M e k sy k ............................ — — 12-9
52 — G rzy b y  suszone Nicaragua ..................... 2-2 — 30-3

(dried mushrooms) . . . . ■— — 5-9 N ie m c y ............................ — 3-3 3-3
Stany Zjedn. Am. — — 5-9 S alw ador......................... — 0-8 3-8

Stany Zjedn. Am. — 2-5 56-5
53 — 58, 60 — 64 — Owoce Szw ecja ............................ 4-3 — 123-3

św ieże (fresh fruits). . . . 1.686 2 909 1 18.298 9 Venezuela ..................... 2-4 __ 20-5
Algier .............................. 6-6 — 6-6 W łochy.............................. 0-6 0-2 4-1
Anglja .............................. — 1-9 30-1
Danja .............................. — 0-1 318-1 78 — H e rb a ta  (tea) . . . . 796 151-1 937 1
Hiszpanja ...................... 12-7 — 1.445-7 A n g lja .............................. 53-4 120-4 712-6
H o la n d ja .......................... 99-2 158-2 698— Belgja .............................. 1-2 __ 7-3

__ 111-6 0-5 5-6
Indje Holenderskie . .  . 49-6 — 562— Chiny .............................. — 1-7



Paździer­ Wrzesień Od początku 
roku 

| (January- 
October)

Paździer­ Wrzesień Od początku 
roku 

(January- 
October)

Poz. tar. cel. nik
(October)

I (Septem­
ber)

Poz. tar. cel. nik
(October)

(Septem­
ber)

Egipt .............................. 0-1 104 — T ra w a  m o rsk a ,
F r a n c ja ........................... 1-6 — 1-8 trz c in a  (sea grass, reed) . 6 3 — 156-6

13-2 10-7 108-1 130-9
Indje Brytyjskie ........... 3-3 0-9 56-2 A n g lja ............. ............. 0-4. --- 2-7
J a w a .................................. — 2 — 4-3 Belgja .............................. 4-2 ---- 4-2
Kolonje Holenderskie . . 6-9 16-6 38-8 H o la n d ja .......................... 0-8 --- 2-6
Kolum bja......................... — — 0-6 Indje Brytyjskie ..........

J a w a ..................................
0-6 --- 5-4

1-4
80 — K akao (w z ia rn k ach ) M a ro k k o ......................... — --- 3—

(cocoa grains) ................... 479 3 715-8 5.556 6 N ie m c y ............................ 0-3 --- 0-3
Afryka B ry ty jska........... 286-4 18-3 2.824-3 Portugalja ..................... — — 6-1
Afryka Francuska . . . . — , 15 3 15-3
A n g lja ..............................
Belgja ..............................

1-2 21-7
15—

199-9
41-6 II. —  Zwierzęta

B razy lja ........................... — 15— 104-4 żywe i wytwory po­
E q u a d o r ......................... — — 12-3 chodzenia zwierzę­
Francja ............................
H o la n d ja ..........................

53-4
92-7

13-5
586-3

440-6
1.379-1 cego 3-869 4 2.4081 15-3331

Ja w a .................................. — 2-4 22-8 (live animals & animal pro­
Kolonie Holenderskie . . 4-5 19-6 275-1 ducts)
K o n g o .............................. — — 18-

117 — • Śledzie  (herrings) .N ie m c y ............................ 15-3 — - 15-3 3.716 1 2.336 4 14.791 4
16-7 5-2 57-7 1 347- 1 090-6 5.118-1

11-7Stany Zjedn. Am. 3-5 141-1 Belgja ..............................
Venezuela ..................... 9-1 __ 9-1 123-4

H o la n d ja ......................... 1.603-4 614— 3.938-8
81, 82 —  K o rzen ie  (spices)

A n g lja ........................................
Belgja ..............................

1207
12-8
01

125 7
0-5

619 3
20-4 

1—

I s la n d ja ............................
Norwegja .....................
S zw ec ja ............................

198-6 
235-1 
332—

292-5
339-3

1.032-8 
4.219-6 

347—

C ey lo n ..............................
Chiny ............. .................
Egipt ........................................

— —
15—  

5-3 
0-5

127 —  M asło  (butter) 
Danja ..............................

— — 0 4
04

F r a n c ja ............................
H o la n d ja ..................................
Indje Brytyjskie ..............
Indje Holenderskie . . . 
Ja w a ..............................................

C l
51-1

6-5
42-1

0-8
29-3

43-9
38-4

14-6
234-1
26-2
90—

147-9
1-8

128/1 —  4 — ■ S ery  (cheese)
Belgja ........................................
Egipt ........................................
Finlandja ............................
H o la n d ja ..................................

2-8

0-1
2-7

1 6

1-5
0-1

23-3
0-4 
0-1

14-5
1-8

M e k s y k .....................................
N ie m c y ..........................

—
2-2

2-5
13-4

Kolonj. Holenderskie . . 
W łochy ........................................ — —

6-1
0-4

Stany Zjedn. Am.
S u m a t r a ..................................
S zw ecja .....................................
W iochy ........................................
Z. S. S. R ...............................

6—

1 —  
1 —

0-3 30-6 
4 9 
2—  
9—  
0-1

129/1 —  5 —  K azeina  (ca-
seine) ........................................
Argentyna ............................
A n g lja ........................................
Belgja ........................................
C hiny ........................................

35—  

0-6

22-3

0-3 
0-1 
1 —

82-3
15—
0-6
0-1
1-6

91 —  S ło m a  (straw)........... — • — 37 4 Danja .............................. — — 0-8
A n g lja ........................................ — — 0-8 F r a n c ja ..................................... 10-9 — 13-5
H o la n d ja .................................. __ 33-5 6-5 2-1 14-8
Indje Holenderskie . . . — — 2-4 N ie m c y ............................ 17— 18-8 35-9
N ie m c y ............................ — — 0-2
W łochy.............................. — - — 0-5 131&1 — 3 — P ie rz e  (feat- 

hers).................................. __ _ 6-8
95 — 97 — Ż yw ica (resin) 637 5 1.175 3 4.009-8 Stany Zjedn. Am. ---- ---- 6-8

A n g lja ..............................
Argentyna .....................
Belgja ..............................
Finlandja .....................
F r a n c ja ............................

5—

17-9
310-9

0-7 

1 —  

149-8

6-5
11-2
13-9
17-9

1.514-3

134/1 — 3 — S zczecina
(bristle) ..................................

A n g lja ..............................
Stany Zjedn. Am.

3 5 
0-8
2-7

0 2
0-2

9-5
1-7
7-8

Hiszpanja .....................
H o la n d ja .........................
Indje Brytyjskie ...........
Kolonje Holenderskie . .
N ie m c y ............................
Portugalja .....................
Stany Zjedn. Am.

63-8

2—  
5-2

49-9

144-4
33-4

0-5
90-

97-5
487-8

476-3 
73-2 

2—  
5-7 

167-5 
254-8 
894-3

136 2 — K ości (bones) . . .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
H o la n d ja ..........................
E s to n ja ............................
Finlandja .....................

9-8

9-8

11 —

1—  
10—

36 2 
9-3 
6-1 
1—  

10—  
9-8

S zw ecja ...........................
W łochy..............................
Z. S. S. R ............................... 182.8

3-9
166-3

3-9
166-3
402—

137/2 a,b —-Je lita  (bowels)
A n g lja ..............................
Argentyna .....................

95-8 36 6
1-4

338 5
2—  
4-2

102/1, 2 — T e rp e n ty n a B e lg ja ..............................
Chiny ..............................
Danja ..............................
Finlandja .....................
H o la n d ja ..........................
In d je ..................................
N ie m c y ............................

— — 10—
1-8(terpentíne) .....................

F r a n c ja ............................
N ie m c y ...........................
Stan Zjed . Am.............

58-7
1-2

57-5
—

63 6 
2-1 

58-5 
3 —

6-3

54-2

2-4
9-5

23-3

79-2
2-4

17-2
0-3

175-7
103/1 — 3 — W iklina Stany Zjedn. Am. — — 3-6

(osier) .............................. — 1 — 10-3 S zw ec ja ............................ — — 0-4
Belgja ..................... — — 3-5 Z. S. S. R ............................... 35-3 — 41-7
Francja . . . . 1- 5-4
H o la n d ja .......................... — — 0-3 143/1 — 3 — M uszle (shelis) 6 4 — 44 7
Indje Holenderskie . . . — — 1 — A n g lja .............................. 6-4 — 43-1
N ie m c y ............................ — — 0-1 N ie m c y ............................ — — 1-6



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(October)

: Wrzesień 
I (Sentem- 

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

I I I .  —  W y tw o r y  
p o c h o d z e n i a  m i n e ­

r a l n e g o
(minerał products)

148,149,157 — 159,
162 — 165 -— K am ien ie
(stones) ..............................
Danja ..............................
F r a n c j a ............................

13.727 7

57 6
3-5

20-4
1-4
2—

2-2
281

30 8
15-4

15-4

23 — 
201
2-9

5 1
51

32 4 
0-1

5—  
27-3

22-7
0-8

15—  

1 1  

5-8

5.811 —

5.445.3
365-7

7.600—

7.600—

5—- 

5—

2.1278

85-7

8—

65-2
1-7 

10-8

22-4
1-1

15-3

6- —

0-9
0-9

9-7
0-1
9-1

0-5

323
0-3
0-6

10—

1 —  
0-4 

17-5
2-5

1.625—

1.625—

0 4

0-2 

0-2 !

64-257—

343 3 
58-5 
20-5

4-5 
18-5 
51-8

134-2
5-6 

49-7

177 2
47-4

108-4
15-4
6 -

5-9 
0-9 
5—

46 3
46-3

64-5
58-7

5-8

13 9
13-9

95 3
0-7 
9-1

15—
27-3
43-2

95 4
8-2
0-6

10-8
15—
14-8

1-8 
17-5
16-7 
10—

23.373 8 
7.772-4 

3-2 
15.232-5 

365-7

34.315 3 
10.265-3 
16-450-— 

7-600

162—  
155-9 

5—  
1-1

2.321 9 
2.321-9

18 1
7-3
0-2

10-4
0-2

197, 200 — O leje (oils) . . .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Danja ..............................
Finlandja .....................
H o lan d ja .........................
J a w a ..................................
Kolonj. Holenderskie . .
Kolum bja.........................
N ie m c y ............................
Norwegja .....................

108-2
35-8

22—

0-5

1-5 

1-7

32-2

14-5

22 3 

16-1 

6-2

9 6 
7-6 
1—  
1—

2.304 9

3 3 
0-8
1-3

1-2

96 6
3 3

6-4

63-3
19-9

3-3

0-4

1 605 1
172—  
318-9 

18-1

93 4
25-8

11-1

19-8

1-7 
0-2

34-8

225—  
140—  
61-6 
23-4

33—
2-8

3-8
5-6

20-8

1 867-8

9 6
0-2

1-2
7-7
0-5

199 8 
11-1
17-1

23-7

115-6

18-8

0-6
12-6

1.5809
168-8
326-3

1.024-5
565—  

9-3 
42—  

0-8 
72-2 

1-8
0-5 
02

78-1
5-2

10-6
5-9 

205-6
6-4
6-4 

14-5

1.7435
I.481-8 

238-3
.23-4

5—  
5—

430 1
23-2
29-4
84-3
51-7
65-8

157-8
17-9

21—
13-8

1-8 
5-4

i :

II.063-3

51 9
2-6
7-5
2-3 

31-3
0-5 
4—
3-7

1.130 —
28-5
23-1
3-1

12-1
61-3
25-7

735-9
19-9
74-6
54-6
14-3
15-5 

0-6
60-8

8.832-5
1.054-3
2.773.9

48-9

H o la n d ja .......................... F r a n c ja ............................
N ie m c y ............................
Norwegja .....................
S zw ec ja ................ . . .
Stany Zjedn. Am.

150 — G lin k i (clay) . . . .
■ A n g l ja ..............................
Belgja ..............................
F r a n c j a ............................
N ie m c y ............................

151/1,2 — K re d a  (chalk) .
A n g lja ..............................
S zw ec ja ............................

153/1, 2 — W apno (limę). ■ 
F r a n c j a ............................

154 — C e m e n t (cement) . .
A n g lja ..............................
Stany Zjedn. Am.

156/1,2 — T alk  (tale) . . .  
N ie m c y ............................

169/1, 2 — A zbest (asbestos)
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Finlandja ......................
K anada..............................
N ie m c y ............................

170/1,2 171/1,2 — M a te r ­
ja ły  sz lifie rsk ie  (grinding
materials) .....................
A n g l ja ..............................
Belgja ..............................
F r a n c j a ............................
H iszpanja .....................
H o la n d ja ..........................
Norwegja .....................
Stany Zjedn. Am.
S zw ec ja ............................
W iochy..............................

177/1 a — R u d a  że lazna
(iron ores) ......................

Stany Zjedn. Am ............
Szw ecja ............................
W łochy............. ................
Z. S. S. R .......................

198,199 — A sfa lt (asphalt)
A n g lja ..............................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.

200/1 — B enzyna  (bencine) 
Finlandja .....................

200/3 — 6 — S m a ry  (lu-
bricating o ils ) .................
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Danja ............................
H olandja .......................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am. 
Szw ecja ............................

200/8 a, b, c — W azelina
vaseline)............................
Belgja ..............................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.

IV . —  W o s k i ,  t ł u s z c z e  
o le j e  p o c h o d z e n ia  
r o ś l in n e g o  i  z w ie r z ę ­
c e g o ,  o p r ó c z  o d d z i e l ­
n ie  w y m i e n i o n y c h

(wax, fats vegetables & ani- 
mal oils)

203, 204 — W osk (wax) . .
A n g lja ..............................
Brazylja............................
H olandja ..........................
N ie m c y ............................
Norwegja .....................

B razylja............................
N ie m c y ............................
Szw ecja ............................
Z. S. S. R .......................

177/1 c — P iry ty  (pirits) . 
Hiszpanja .....................

Stany Zjedn. Am.

205 — 214 — T łuszcze 
i oleje ro ś lin n e  (vege­
tables oils and fats) ...........
A n g lja ..............................

Szwecja..............................
W łochy..............................

177/2,4 — 6 — R u d y  ró ż ­
ne  (various ores) .............
A n g lja ..............................
H olandja ..........................
S zw ecia ............................

177/3 — R u d a  cynkow a
Czinc ores) .....................
Norwegja .....................

Brazylja............................
Danja ..............................
F ran cja ............................
Hiszpanja .....................
H olandja..........................
Kolonj. Duńskie.............
Kolonj. Holenderskie . .
N ie m c y ............................
Palestyna..........................
Stany Zjedn. Am. 
Szw ecja ............................

186 — 188 — S m o ła  (gou-
drori) ..............................
A n g lja ..............................

215, 217, 218 — T łuszcze 
zw ierzęce su row e (row

Holandja .......................
N ie m c y ............................
Szw ecja ............................

Argentyna .....................
A ustralja..........................



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień 
(,Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(October)

Wrzesień
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

66-7 163-7 0-2 0-1 5—
B razy lja ............................
Danja ..............................
F r a n c ja ............................

639 1 
15—  

118-2

536-7

367-4

215-3 
2.611-7 

15—  
1 049-4

Indje Holenderskie . ..
J a m a jk a ............................
N ie m c y ............................ 1-1

0-1

0-7

06-
1-7
5-2
0-3

J a p o n ja ............................
Kol. Holenderskie . . . .  
N ie m c y ............................

531

32-2

58—  
36-3 
35-6 

5-

58—
89-4

145-3
211-9

S zw ec ja ............................

280 — 282 — W ina (vine) 76—  
3 3

28-8

4-1

352 1
8 —

Stany Zjedn. Am. 
S zw ecja ............................

216 —■ T ra n  (whale-oil) . .
A n g lja ..............................
Argentyna .....................

171-8 

599 9

6— ■

46-8

77 5
6-3

53-1
342-6

1.017 1
6-3

15-9
8-2

Ameryka Poludn.............
A n g l ja ..............................
Belgja ..............................
Danja ..............................
F r a n c j a ............................
G re c ja ..............................

0-7
0-4
0-1

40-6 14-6

2-2
0-8
3-5
3-4 

181-8
4-1 
0-1

Hiszpanja .....................
312-4

15-9 15-9
345-2

Hiszpanja ..................... 23-7
1-3

3-7
0-2

92-3
3-8

Japonja ............................
Kol. Holenderskie . . . .
N ie m c y ............................
Norwegja .....................
P e r u ..................................

218-1

6-3
52-9

40-7

14-6

249-9
67-3
12-7

258-9
6-3

Portugalja .....................
W łochy..............................

284 — D ro żd że  (yeast) . . . 
A n g lja ..............................

0-9
5—

0-6
9-7

20-7
31-4

2-8
2-8

Stany Zjedn. Am.
S zw ecja ............................
Z. S. S. R .......................

219 — S te a ry n a  (stearine)
H o la n d ja .........................
N ie m c y ..............................

4-2 —

6-4
19-9

4-2

31-8 
1 —  
1-1 

29-1

287 — M akuchy  (oil cakes)
A n g lja ..............................
Danja ..............................

291 — M ączka ry b n a
(flour of fishes).................
Norwegja .....................

215—  
215—

62-9

62-9

40—
40—

507 5
4-5 

503 —

531 3 
531-3

Stany Zjedn. Am.

V. —  Przetwory  
spożywcze, tytoń 7151 392 8

0-6

6.344-4

293, 294/1, 2, 3, 6 — T y to ń
(tabacco) . . . .  .............
A n g lja ..............................
Belgja ..............................

350 3
43-8

194 7
177-4

4 .442 5
763-4

0-1
(.foodstuffs, tobacco)

243/1, 2 — K onserw y  m ię ­
sne (preserved meat) . . .  
A n g lja ..............................

12

1-1

16
0-9

4 4
1 —  
1-1

Bułgarja ..........................
Egipt ..............................
G r e c ja ..............................
H o la n d ja ..........................
N ie m c y ............................

82-7
16-8

1-7

10-4

6-8
0-1

661-5
93-1
16-8

194-4
0-2
0-1

N ie m c y ............................ 0-1 — 0-6 
1 —

Stany Zjedn. Am. 203-2
2-1

— 996-7
2-1

Stany Zjedn. Am. — 0-7 0-7 W iochy.............................. — — 1.714-1

246 — M leko sk o ndenso ­
w ane (condensed milk) . . . 
A n g lja ..............................

5 6

4-5

3 6 43 1
3-5

15-8

294/4, 5 — P a p ie ro sy  (ci-
garettes)............................
A n g lja ..............................

1 7
0-1

0 2
0-1

6 6
0-9
0-2

1-3 3-7 __ __ 0-4
1-1 2-3 20-1 01- __ 0-4

254, 256 — R yby  (k o n ser­
w y ry b n e ) (fishes) . . . .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Danja ..............................
F in lan d ja ..........................
F r a n c ja ............................
Hiszpanja .....................
H o la n d ja ..........................
I s la n d ja ............................
Kol Holenderskie . . . .

51 4
0-5

1-4 
6-8 
3-8

19-3

40-8

1-3

1-8

251 6
0-5
1—
2-8 
5-2 

33-7 
10—  
24-6 

1-1 
0-4 
0-2

N ie m c y ............................
P a le s ty n a ..........................
Stany Zjedn. Am.

VI. —  Przetw ory  
chem iczne i farm a­

ceutyczne farby
(iChemicals, pharmaceutic 

products, paints)

295/6 — S ia rk a  (sulphur) .

0-3

1-2

5.194-5

115 3

0-1

8 603-1

122-1

1-4
0-2
3-1

79 359-1

523 1
5—

6-2 3-5 88— __ 20—
Portugalja .....................
S zw ecja ............................
W iochy..............................

12-8
0-4
0-2

32-1
2-1

80-5
2-5
11

N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am. 
W łochy..............................

10-6 
30—  
74-7

15—  
50—  
57-1

25-6 
180—  
292-5

259, 260 — C u k ie r (sugar)
A n g lja ..............................
N ie m c y ............................

272, 273, 276 — 278 — N a­
po je  a lkoholow e p ró cz  
w ina  (alcohols, wine ex-
cepted)..............................
A n g lja ..............................

142
3 6

2 9

2-9

17 3
5-6

6—
2-9
3-1

196 5
23-3

2-7

295 — 491 — P rz e tw o ry  
chem iczn e  (Chemicals) ■
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
C h i n y ..............................
Danja ..............................
Finlandja .....................
F r a n c j a ............................
Hiszpanja .....................

1923 
34-6 

6—

0-1

78-1
0-7
3-7

125-8
37-1

4-6

5-1 
11 3

25-3

886 3 
173-7 

20-5 
0-7 

29-5 
14-5 

142-8 
16-1 
78—

Danja .............................. — — 3-3
21-1

Indje Holenderskie . . . 0-5
22-9 15—

0-5
83-5

9 3 10-8 68-9 15— 26-1
59-7 __ 0-5

Hiszpanja ..................... — — 0-6 Stany Zjedn. Am. 3-4 4-5 89-7



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

W rzesień
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

S zw ecja ............................ 35-3 73-6
W iochy.............................. — 7-9 31-8
Z. S. S. R ....................... 7— — 104-8

299/18 — Soda (soda) . . . 310 6 70-7 557 3
A n g lja .............................. 17-4 13-4 75-1
Belgja .............................. —■ 11-5 22-1
H o la n d ja .......................... — 45-8 50-8
N ie m c y ............................ 55-8 — 55-8
S zw ec ja ............................ — — 0-6
Z. S. S. R ....................... 237-4 — 352-9

299/19 b — P o ta ż  (potash) __ 10 4 23 5
H o la n d ja .......................... — 10-4 23-5

302/2 — C h lo rek  m ag n ez u
(chloride of magnesium) . . — — 49 6
A n g lja .............................. — — 22—
Belgja .............................. —• — 6-4
H o la n d ja .......................... — — 13-8
N ie m c y ............................ — — 1 1
W łochy.............................. — — 6-3

303/4 — K a rb id  (carbid) . 17 01 2-8
S zw ec ja ............................ 1-7 0-1 2-8

309/1 — B o rak s (borax) . . __ __ 20-4
H o la n d ja .......................... — 20-4

312/1 — G le jta  (litharge) . 10 4 7 3 28-1
A n g l ja .............................. 10-4 7-3 281

405 — 407, 409, 412 — 418, 
420 — 423 — F a rb y
(paints) ............................ 9 9 742 406 7
A n g lja .............................. 8— 11-3 49-5
Belgja ............................ 0-6 0-6 2-3
Danja .............................. 0-3 9-5 10-9
Francja .......................... — 6 7 8-1
Hiszpanja ..................... — — 5-3
H o la n d ja .......................... — 0-3 2-9
N ie m c y ............................ 0-5 — 23—
Norwegja ..................... — — 0-1
Stany Zjedn. Am. 0-5 45-8 303-7
S zw ec ja ............................ — — 0-9

408 — S ad za  (soot) . . . . 119 2 43 7 809-8
A n g lja .............................. — — 2-6
Argentyna ..................... — — 297-4
Belgja .............................. — 7-3 7-3
H o la n d ja .......................... 20-1 35-1 55-2
N ie m c y ............................ — — 146-6
Stany Zjedn. Am. 99-1 1-3 400-7

410 —- G linka  fa rb ia rs k a
(clay) .............................. 55 9 82-6 302-9
A n g lja .............................. — — 15-4
H o la n d ja .......................... — — 32-1
N ie m c y ............................ 55-9 — 111-9
Stany Zjedn. Am. — 82-6 138-5
W łochy.............................. — — 5—

424 — 428 — G arb n ik i
(tanning extracts) ........... 1.641 4 621 2 7.969 3
A fry k a .............................. —. — 100-8
A n g lja .............................. — 6-3 8-1
Argentyna ..................... 1.324-6 166-3 5.338-9
B razy lja ............................ 63-8 10— 297-7
C hile .................................. — 1— 4-8
Danja .............................. — 0-5 0-5
F r a n c j a ............................ 29-3 1-1 53-9
Hiszpanja ..................... — 87-8 87-8
H o la n d ja .......................... 30-2 30— 240—
Ind je .................................. — P M 244—
Indje Brytyjskie ........... 20— — 20—
Indje Holenderskie . . . 17-1 — 17-1
Kuba .............................. —. — 2 1
N ie m c y ............................ 146-1 196-8 1.341-3
P e r u .................................. —. — 165—
Stany Zjedn. Am. — — 6-8
Syrja .............................. 10-3 — 10-3
T u r c ja .............................. — 20-1 20-1
W iochy.............................. — 10-1 10-1

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(October)

Wrzesień
(Septem­

ber)

j Od początku 
roku 

(January- 
Octcber)

429 — 434, 436, 437, 439,
I

440, 450 — 454 — A rty ­
ku ły  kosm etyczne (co-
sm etic) .............................. 8-8 4— 24 6
A n g lja .............................. 2-1 0-3 5-4
F ra n c ja ............................ 5-5 1-7 10-2
H o lan d ja .......................... — 0-2 1—
N ie m c y ............................ — —• 0-1
Norwegja ..................... 0-2 -— 0-6
P alestyna .......................... — — 0-1
Stany Zjedn. Am. 1 — 1-8 6-9
Szw ecja ............................ — -—• 0-3

449 — Z apałk i (matches) . __ 0-3 0 5
F ra n c ja ............................ --- — 0-1
N ie m c y ............................ --- 0-3 0-4

466, 470 — Klej i ż e la ty n a
(glue and gelatine)........... 1 — 8-2 43 7
A n g lja .............................. --- 1-3 4-3
B e lg ja .............................. 1 — 4— 20-5
Francja . . ...................... --- 2-4 10-5
H o lan d ja .......................... --- — 2—
Ind je .................................. --- — 2-8
K o n g o .............................. --- — 1 —
Stany Zjedn. Am. --- 0-5 2-6

473/3 — F o sfo ry ty  (phos­
phates) ............................ 2.723— 435— 22.551 7
Algier .............................. — — 2.057 —
F r a n c ja ............................ — —. 1 .000—
M a ro k k o .......................... — — 2.032—
N ie m c y ............................ 465- 435— 2.085—
Stany Zjedn. Am. 2.258— .— 7.713-1
Tunis .............................. — __ 5.531 —
Z. S. S. R ....................... —• — 2.133-6

477 — Ż użle  T h o m asa
(Thomas slag)................. — 6.975 — 44.996 8
Belgja . . .  ...................... — 6.975 — 42.886-8
H o la n d ja .......................... — — 2.110—

487/1,2 — C elu lo id  (cellu-
5 .. 23- 62—

A n g lja .............................. 1-6
Argentyna ...................... — —- 2-8
Finlandja ..................... — 19-9 21-5
N ie m c y ............................ 5— 3-1 30-9
S zw ecja ............................ — — 5-2

VII. —  Skóry, futra,
wyroby skórzane 1.672-1 1.772-3 12.203 3

(hides, furs, leather goods) 

492 — 513 — S kóry  (hides
and skins).......................... 1.670 7 1.767 4 12.093—
A b isy n ja .......................... — 2-3 2-3
Afryka Poludn................. _ 48-3 48-3
Afryka W schód............... 5-4 2-1 7-5
A n g lja .............................. 29-1 50-3 240-9
Argentyna ..................... 276— 378-4 2.553—
A u stra lja .......................... — — 33-8
Belgja .............................. 203-1 69-2 921 —
B o liw ja ............................ 5-4 — 5-4
B razy lja ............................ 126-4 219-2 635-3
C hile.................................. — 82-2 107-1
Chiny .............................. — 3 1 3-4
Danja .............................. 29-5 48-1 189—
E s to n ja ............................ — — 9-3
Finlandja ..................... — 2-7 2-7
F ra n c ja ............................ 114-5 20-9 371—
Hiszpanja ..................... — — 18-8
H o la n d ja .......................... 676-— 502-9 3.876-4
Indje Brytyjskie ........... — 37-5 44-2
Kana la .............................. __ __ 7-7
Kol. Holenderskie . . . . 53-6 54-2 243—
K olum bja.......................... 18-1 5-9 132-4
Kuba .............................. __ __ 54—
M a ro k k o .......................... — — 7-9
Niemcy . .  ..................... 31-6 111— 1.809—
Norwegja ..................... 0-9 0-8 51-9
P a ra g w a j.......................... — — 93-6
P e r u .................................. 49-6 __ 141-2
Stany Zjedn. Am. 39-5 43-5 306-9



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
('October)

Wrzesień 
(Sepsem- 

ber)

Od początku 
roku 

(January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(.January- 
October)

S zw ecja ............................ 12— 14-5 
65—

60-3
110-4

Kol. Holenderskie . . . . 10—  
0-8

10—
0-8

Venezuela ..................... — 5-3 5-3 Stany Zjedn. Am. 0-1 1-1 0-4

516 — 533 — F u tr a  (furs). 
A n g lja ..............................

0 9 19
0-6

26 9
2—  

11 —

606, 609 — B aw ełna
(cotton) ............................ 8.855-2 6.246 2 61.698 3

88-7
Stany Zjedn. Am.

534 — 559 — W yroby  skó­
rz a n e  (leatker goods) . . .  
A n g lja ..............................

0-9

0 5
0-5

13

3—

13-9

83 4
13-6
56-3

Ameryka Połudn.............
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
B razy lja ............................
Danja ..............................

120-3
88-2

11-3

52-6
50-5

5-2
1.566-4

461-7
23-6
11-8
91.8

10— 356-4 477-6 3.544-4
G re c ja .............................. — 0-1

0-2
F r a n c ja ............................ 0 3 

83-6 83-1
30-5

862-6
Norwegja ......................
Stany Zjedn. Am. 
S zw ecja ............................

V I I I .  —  Surowce 
włókiennicze i wy­

roby z nich
(.Row textiles materials and 

their products)

561, 562, 572, 574 — P rz ę ­
d za  jed w ab n a  (silkyarn)
A n g lja ..............................
Belgja ..............................

11-934 1

2-2
1-6

2-7

0-3

9.3951

2 2
2-1

0 1

2-7
0-1
0-4

88-684-4

31-6
14-9

5-2
0-1

Indje Brytyjskie ...........
Indje Holenderskie . . .
M e k sy k ............................
N ie m c y ............................
P a les tyna ..........................
P e r u ..................................
Stany Zjedn. Am.
W łochy..............................

606/1, 2 a, b — O d padk i 
b aw ełn ia n e  (cotton odds)
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
H o la n d ja ..........................
J a p o n ja ............................
Kol. Holenderskie . . . .
N ie m c y ............................
P e r u ..................................

311-2

15-5

154—
7.714-4

138 5 
40-3

90-1
5-7
2-4

733-3

113—

53-3
4.682.8

127 1
51-5
15-7

5-6
1-1

35-9

2.046-4 
57-9 
10-2 

519-8 
93-4 

708-4 
51-534—  

41-5

554-1
232-7

15-7
45-3

5-6
91-2
51-9

2-4
H o la n d ja ..........................
J a p o n ia ............................

0-6 3-8
7-6

Stany Zjedn. Am. — 17-3 109-3

589/1, 2 — 592 — W ełna
(■wool) ..............................
A fry k a ..............................
A n g lja ..............................
Argentyna .....................

1.501 6

1.035—  
7-9 

54—

802-8

286-9
16-1

284-4

12.679-8
749-9

5.522-5
850—

3.062-2

611, 612 — P rz ę d z a  b a ­
w e łn ian a  (cotton yarn) .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Finlandja .....................
H o la n d ja ..........................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.
Z. S. S. R .......................

623 — L en i konop ie  (flax 
and hemp) .....................

109 3
108-6

0-7

35—
35—

2945
227-9

2-2
2-7
1-6

45-7
0-4

14—

441 4
2-5

Belgja ..............................
B razy lja ............................
Chiny ..............................
Danja ..............................
Egipt ..............................
F r a n c j a ............................

319-5

60-8
19-6

112-5

5-6

91-8

1.265-6
15-6
10-9
64-1
10-3

134-5
536-1

39 4 50 2

Indje Brytyjskie ...........
I r la n d ja ............................

3-3 3-5

19-6
7-5

30-3

A n g lja ..............................
Belgja ..............................
H o la n d ja ..........................

24-7

0-4

13-4

1-6

216-9
12-6
11-2

Kol. Holenderskie . . . .
Norwegja .....................
N ie m c y ............................

1-5

2—

1-5
1-5

274—
.11-6

J a w a ..................................
Kolonie Holenderskie . .
K olum bja..........................
N ie m c y ............................

11-9
1-8

0-6

26-2 
9 —

54—
110-3
18-3
14-3

Stany Zjedn. Am. 
U ru g w a j.......................... __

— 95-3
16-8

Stany Zjedn. Am. — —- 1-3

589/2 1, b •— S ie rść  zw ie­
rz ę c a  (hair) ...................
A n g lja ..............................
H o la n d ja ..........................
Stany Zjedn. Am.

590/1 a, b — O d p ad k i w eł­
ny  wool odds) .............
A n g lja ..............................
A u s tra lja ..........................
Argentyna .....................
Indje Brytyjskie ...........
Kol. Holenderskie . . . .

593, 594 — P rz ę d z a  w eł­
n ia n a  (wool yarn) ...........

31 6
29-9

1-7

27—
27—

19 1
18-5

0-6

36 3 
36-3

25-2
0-5
5-1

19-6

142—
113-3 

4-1
0-3 

22-6
1-7

114 5
114-4

624 — Ju ta  (jute) .............
A fry k a ..............................
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Chiny ..............................
Holandja . .....................
Indje Brytyjskie ...........
Indje Holenderskie . .  .
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.

625 ■— 626 — S iza l i  in n e
w łókna (sisal and others)
A fry k a ..............................
A n g lja ..............................
Belgja ..............................

673 3

47-3
5-7

143-5 
270—  

2—  
112-5 
92-3

59 5 
1-3

03- 
1 —

1.284-4

91-2
89-1

880-2
167-6

55-8
0-5

97—

93-7

1-6

9.338 7 
90—  

422-6 
184-5 

89-1 
4.630-7 
2.248-7 
1.212-9 

367-3 
92-9

641 7
11-6

406-2
0-3

35-2
Belgja ..............................

597 — 605,613 — 622 
— T k an in y  (textiles) ■ . ■ 19 6

8-7
24-2
23-9

0-1

76 6
63-6

Indje Brytyjskie . . . .  
Indje Holenderskie . .  •
J a w a ..................................
Kuba ..............................

—

0-1

1-6

15-7 
46-8 
28-4 

1-2 
5—

0-3 _ _ 2-5
Estonja ............................
F r a n c ja ............................
H o la n d ja .......................... E

0-2 0-9
0-3
0-3

N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.
Z. S S. R .......................

7-4

49-5
—

36-9
2-

49-5



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
{October)

Wrzesień
{Septem­

ber)

Od początku 
roku 

{January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

{January- 
October)

646 — 648 S zn u ry  (ro-
pes) é........................
A n g lja ..............................

0 4
0 4

5 5

5-5

471—
156-9

10-2
10-1
98-8
10-1

61-8
1231

332 8

250 1

8-5
24-5

21-6
241

0-5
31-9 
22-7 
27-7 
67-7

20-9

32-7 
20-2

0-1

17-2
8-9

36-1
0-2

4 9 -

16 3

4-2

1 2 1

4 3
3-7
0-6

666 6
190-6

16-6
62-2

132-8
14-9

195-4
48-7

5-4

214 —

165 9 

51-1

1-2

45-3
0-4 

16-6
1-6 

21 —

5-3 
23-4

48-1
16-5

6-2 

25-4

724

55 9 

31-8 

23-5 

0-6

45 9
12-2

0-6
5-5
7-6 

20—

91 3
0-9
5-5
3-3
0-6

2.589 8
869-7 
143-9 
169-5 
577-5 

25—  
03- 

12-2 
384-3 
402—  

5-4

3.219 5

2.692-5
12—

334-3
24-6
10-3

108—
31-2
14-1
37-9

1-7 
381-5 
352-4

50-9
123-8

21—
21-2

5-3
1.108-4

53-9

527—
73-1

0-1
19-7

0-7
148-7

8-9 
275-1

0-7

3957

35 4 
35-4

128-6
5-2

31-8
0-2

23-5 
3-8

38-2
1-9

24—

757 — 778 — W yroby  
z drzew a {wood products) 
A n g lja ..............................

393  
3 1 

16-6

0-2

10-4

2 4
0-3

1-4 
0-7

1 020 1

€71 —
0-5
3-5 

20-2
639-6

2-6

4-6

334 3 

151-6

0-3
0-4 

182—

13—

1-1
1 —  

10-1

0-8

1-8
0-2

01-

0-1

1-4

47 B

21 1
01-

16 5
09-

0-1

__

15-4
0-1

1-6587

1.2463
7-9
7-2

26-4
1.174-2

30-6

3813

170-8

0-4 

210-1

27 1

24-3

2-8

3 5
0-8

1-2 

1-5

40 6

15-1
0-7

151 2
15-6
16-6 

0-2
13-5
27-4

5-7 
3-1
3 -  
7-5

52-3
6-3

80 5
0-3
0-2
4-2 

62-4
13-4

11-720-1

6.295 3
14-1 
81-9

233-8
5.714-9

0-9 
32-2

1-2 
65-5 
67-6 
84-3

5.117 6
5-7 

1.847-4
3 0 -

7-3 
201-2

3.026 —

200 7
198-6

2-1

78-6 
11-4 
38-1 

1 —  
13-1 

1 —  
5-2
8-8

27 S 
3-4 
0-1 
0-1 
03- 
3-2 
03-
0-3
1-5 
0-6

17-3
05-
0-3

287 5

76 1
11-4

Stany Zjedn. Am............ Finlandja .....................

679 W ork i (baes) . . . .
Litwa ..............................
N ie m c y ............................

Finlandja ..................... Stany Zjedn. Am.

719 — S z m a ty  (rags). . . .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
Danja ..............................
H o la n d ja .............-  . . . .
Kol. Holenderskie . . . .
N ie m c y ............................
Norwegja .....................
Stany Zjedn. A.m.
S zw ecja............................
U ru g w a j..........................

IX. — Kauczuk, jego 
surogaty, wyroby 

z tych m ateriałów
(rubber & rubber goods)

720 — 724 — K auczuk
{rubber)............................
A fry k a ..............................
A n g lja ..............................
Argentyna .....................

779  _  787 — K orek , wy- 
ro b y  z k o rk a  {cork wood)
A n g lja ..............................
Francja . . ...........
Hiszpanja .....................
Portugalja .....................
W iochy.............................

XI. — P apier i wy­
roby z niego

(paper & paper wares)

798, 803, 809 — 8 6 — P a ­
p ie r  i  odcink i p a p ie ro ­
we {paper).....................
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
E s to n ja ............................
Finlandja .....................
F r a n c ja ............................
H o la n d ja ..........................
N ie m c y ............................
Norwegja .....................

Belgja ..............................
B razy lja ............... .... . . .
Bryt. Malacca .............
C e l jo n ..............................
F r a n c ja ............................
H o la n d ja ..........................

Stany Zjedn. Am. 
S zw ecja ............................

794/1,2 795 — M asa  d rz e ­
w na (celu loza) {cellulose) 
A n g lja ..............................

Indje Brytyjskie ...........
J a w a ..................................
Kol. Holenderskie . . . .
K olum bja..........................
K o n g o ..............................
M a la je ..............................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am.

725 — 746 — W y ro b y  gu­
m ow e {rubber goods) . . .
A n g lja ..............................
Danja ..............................
Finlandja .....................
Hiszpanja .....................
H o la n d ja ..........................

H o la n d ja ..........................
N ie m c y ............................
Stany Zjedn. Am. 
Szw ecja ............................

797 — 802 — P a p a  d a c h o ­
w a i te k tu ra  {cardboard)
Finlandja .....................
W lochv..............................

807, 808 — F ib ra  {fibrę) . .
A n g lja ..............................
Belgja ..............................
F r a n c ja ............................
H o lan d ja ..........................
M e k sy k ............................

Kol. Holenderskie . . . .  
Stany Zjedn. Am.
S zw ecja ............................

X. — Drewno, ko­
rek, wyroby z nich; 
wyroby koszykarskie
{wood, corkwood, wocd pro­

ducts & basket wares

749 — 751, 753 — D eski
i  ła ty  {boards) .............
Finlandja .....................

750 — D rzew o egzotyczne
{w ood)..............................
Argentyna .....................
Belgja ..............................
B razy lja ...........
Francja ...........
H o la n d ja ..........................
N ie m c y ............................
P a les tyna .........................
Stany Zjedn. Am.

Stany Zjedn. Am............
836 — 847 — K siążk i 

i b ro sz u ry  {books)
A n g lja ..............................
Argentyna .....................
Belgja ..............................
F rancja..............................
Egipt ..............................
Finlandja .....................
Francja ..........................
H o lan d ja ..........................
P alestyna..........................
Stany Zjedn. Am. . .
Szw ecja ............................
W iochy..............................

XII. — W yroby 
kam ieniarskie cera­

m iczne, szklane
{stone, ceramic & glass wares)

862 — 887 — W yroby  ce­
ra m ic z n e  {ceramic wares) 
A n g lja ..............................



Paździer­ Wrzesień Od początkn 
roku 

(January-
Paździer­ Wrzesień Od początku 

roku 
(January-Poz. tar. cel. nik (Septem­ Poz. tar. cel. nik (Septem­

(October) ber) October) (October) ber) October)

Belgja .............................. 3 — 968 1 — 4 — C ynk (zinc) . 20 8
Danja .............................. — — 1 — A n g lja .............................. — — 5-8
Finlandja ..................... 21 — 14-3 58-1 H o la n d ja .......................... — — 15—
H o la n d ja .......................... — 0-1 0-3
Stany Zjedn. Am. —• — 2-3 969/1 — 5 — O łów  (lead) . 

M e k sy k ............................
---

1___
325 1 
325-1

896 — 927 — Szkło i w y­
ro b y  (glass wares) ........... 26-5 25 5 211 4 977 — M iedź (copper) . . . 706 6 1.388 6 5.031 7

0-2 1-9 15-5 ____ ____ 45-7
Belgja .............................. 11-8 0-2 92-3 A n g lja .............................. --- 25-2 597-9

0-1 Belgja .............................. ____ 254-3 491-8
22-4 27-5 330-4 330 4

14-5 31-4 142-4 707-4
33-9 233-6 233 7 467-3

Stany Zjedn. Am. — 1 — 1— Kol. Holenderskie . . . . 508-7 712-1
S zw ec ja ............................ — — 9-7 N ie m c y ............................

Norwegja .....................
101-7 91-5 762-1

0-1
XIII. — M etale Stany Zjedn. Am. 40-9 81-5 809-7

i  wyroby z nich 45-675 3 36.0587 277.362 - S zw ecja ............................ — 51-3 107-2

(metals & metal products) XIV. — M aszyny
925,929, 931, 978 — 981 

—M eta le  ró żn e  (various
m etals)..............................
A n g lja ..............................

10 1 42-9 1.066-8

aparaty, sprzęt 
elektr otechnic zny 432.5 1327 1.1558

3-2 3-2 141-5 (.machinery, apparatus elec-
Belgja .............................. .— 18-7 128-3 tric products)
Finlandja ..................... — — 0 3 1037 — 1098 — M aszyny ,
F r a n c ja ............................ — 0-2 0-2 a p a ra ty  o ra z  ich  części
H o la n d ja .......................... ____ ____ 285-4- 421-7 114-8 899-6
Indje Holenderskie . . — — 29-6 A n g lja .............................. 74-9 23-1 304-6
K anada.............................. 3-2 — 3-2 Belgja .............................. 2-1 — 2-1

0-1 0-1 ____ 0-9
Norwegja ..................... ____ 5— 158-7 ____ 0-3 24-4
Stany Zjedn. Am. 1 — 0-2 106-2 E s to n ja ............................ -- 0-1

2-6 15-2 212-9 ____ ____ 0-4
0-4W łochy.............................. — • 0-4 F r a n c ja ............................ 0-5 -- 13-3

927 11 — 3 — Ż elastw o
H o la n d ja ......................... — -- 0-2
Niemcy . . ..................... 3-2 -- 8-5

(złom ) (scrop iron) . . . . 44.5024 34 269 6 269.257— Norwegja ..................... — -- 4-3
A n g lja .............................. 15 923-4 10.690-9 73.010-9 ____ 0-1 0-1
Belgja .............................. 5.830— 7.576-2 43.788-4 Stany Zjedn. Am. 302-7 90-1 488-6
Danja .............................. 4.228-4 2.420-9 36.777-2 38-3 1-2 52—
Estonja ............................ 477— 401-7 2.878-8 W łochy.............................. — — 0-1
Finlandja ..................... 122-4 — 806-6
F r a n c j a ............................ •— 856-1 12.016-4 1099 — 1132 — M a te rja ły
H o la n d ja .......................... 3.S77-2 2.581-9 25.133-3 i p rzew o d y  elek tryczne
I r la n d ja ............................ — — 1.019— (electric products) ........... 10 8 22 9 256 2
Litwa .............................. — 157-2 623-9 A n g lja .............................. 4-2 14-5 129-2
Łotwa ............................ 300— 300— 5-2 1-3 18-5
N ie m c y ............................ 1.384-6 3.976-2 14.928-3 ____ 1 1 ‘2

8.464-8 3.733-4 31.172— ___ ____ 35—
Portugalja ......................... 1.245— 2,895-7 Stany Zjedn. Am. 1-4 6-7 56-7
Stany Zjedn. Am. 3.938-4 — 20.889-8 S zw ecja ............................ —- 0-4 5-6
S zw ecja............................ 156-2 330-1 3.016-7

930,932, 935,942,946 — 
952,955 — 965 — W yro­

XV. — Środki trans­
portowe 95 6 1384 564 —

by  że lazne  i stalow e (transports)
(iron and steel products) . 437 9 344 7 1.553 1 1136 — 1145, 1155 — S a­
A n g lja ..............................
Belgja ..............................

199—
132-7

47-9
43-2

504-3
359-9 m o chody , m otocykle  

o raz  ich  części (motor
Danja .............................. — — 1* cars and parts) ............. 95-6 138-4 564—
E s to n ja ............................ —- — 49-3 A n g lja .............................. 23— 4-5 85-3
Finlandja ..................... — 19-6 41-7 Belgja .............................. ____ 2-9 3-8
F r a n c ja ............................ — — 0-1 Danja .............................. 2-4 2-4 11-8
G re c ja .............................. — — 0-2 H o la n d ja .......................... — — 1-8
Hiszpanja ..................... 1— 1-8 1-8 Stany Zjedn. Am. 67-1 128-2 458-2
H o la n d ja ......................... 3-6 186-4 199-1 S zw ec ja ............................ 3-1 ____ 3 1
K anada.............................. — 5-2 6-5
N ie m c y ..........................
Norwegja .....................

0-3
0-1

13-8
77-9 XVI. — Wagi, narzę­

Portugalja ..................... — 0-1 0-2 dzia, instrum enty
Stany Zjedn. Am. 20-9 10-3 91-9 aparaty precyzyjne,
S zw ecja ............................ 81-4 30-1 205-4 naukowe, optyczne

966/1 ■— 4 — C yna (tin) ■ . 18 3 12 9 107 5 m aszyny do pisania,
A n g lja .............................. 2-1 5-4 21-4 zegary, instrum enty

9-B 607Belgja .............................. 0-5 — 2-6 m uzyczne 82
Chiny .............................. 0-1 — 0-1 (balences, tools, instrutnents
Danja .............................. —

4-8
0-4 typewriters & parts)

H o la n d ja .......................... 13-5 47-6
Indje Holenderskie . . . — — 18-4 1168/1 — 11 — A p a ra ty I
J a w a .................................. — 2-7 2-7 fo to g ra ficzn e , f i lm y 1
N ie m c y ............................ 2-1 — 13 3 i p ły ty  (photographical
Stany Zjedn. Am. — — 1 — apparatus) ..................... 7-5 3 9 39 1



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień 
(.Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(,January- 
October)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik 
(October)

Wrzesień 
(Septem­

ber)

Od początku 
roku 

(.January- 
October)

01 3-3 0-2
Finlandja ..................... — 0-2 B e lg ja .............................. 0-1 0-6 5-6
F ra n c ja ............................ 2-6 — 2-6 B razy lja ............................ — — 0-1
Stany Zjedn. Am. 4-9 3-6 32-8 Danja .............................. 0-1 0-1 6-8
S zw ec ja ............................ — 0-2 0-2 E s to n ja ............................ 2— — 3-5

Finlandja ..................... 0-9 6-1 30-9
1169 — M aszyny  do p is a ­ F ra n c ja ............................ 0-9 0-4 4-7

n ia , ra c h o w a n ia  i  czę­ G re c ja .............................. — — 1-5
ści (typewriters and parts) 0-7 5 9 21 4 Hiszpanja ..................... — 2— 3-8
A n g lja .............................. — — 1-2 H o la n d ja .......................... 0-7 0-3 9-5
Stany Zjedn. Am. 0-7 5-6 19-6 Indje Brytyjskie ........... •—• 0-9 0-9
S zw ecja ............................ — 0-3 0-6 K anada.............................. —■ i— 3-3

N ie m c y ............................ 0-1 2-9 17-4
XVII—XX —  Towary Norwegja ..................... 0-2 1-7 7-7
różne. oddzielnie Palestyna.......................... 0-4 — 0-5

niewy m ienione 12 2 351 195-
Portugalja .....................
Stany Zjedn. Am. 2-1

0-1
3-9

0-1
39-4

(various) S zw ecja ............................ 0-7 0-4 12-4
T u r c ja .............................. — 0-2 0-2

A n g lja .............................. 2-2 6-3 29-7 W iochy.............................. 13 9-5 14-8
Argentyna ..................... -- 1-2 Z. S. S. R ....................... 0-5 -- 0-8

B .  W y w ó z  (e x p o r t s )

P a ź d z ie r­ W rzesie ń O d  p o czą tk u  
ro k u  

(January-

P a ź d z ie r­ W rzes ie ń O d  począ tk u  
ro k u  

('January-
P o z . ta r . cel. n ik (Septem­ P oz. ta r. cel. n ik (Septem­

(October) ber) October) (October) ber) October)

Cały wywóz 510 3 8 1 - « 0  6 7 0 - 4 239.486-6
B elgja ..................................
F in la n d ja  ........................ 17-5 37-5

77—  
55—

I .  —  Wytwory po­ N i e m c y ............................... —■ — 100-1
chodzenia roślin­

Z.ISZt 14.479-4
S z w e c ja ................................ 41-3 2-2

4-5
228-2

nego 4.446 4
(plants products) 31 —  K ro ch m a l (starch) . 55— 25— 201 —

K a n a d a .................................. --- --- 20—
7 —  K oński ząb  (tnaize).. — --- 6 5 Sł an y  Z je d n . A m . 55 — 25— 181 —

H o l a n d j a ............................. — --- 6-5

9 —  G ro ch  (pease) ...........
32 —  M aka ryżow a (rice

— --- 9— flour).................................. 611 8 1.412 5 5.728—
N o rw eg ja  ......................... — --- 9— A n g l j a .................................. 101-6 772-2 2.540-3

17, 23, 25 —  N asiona (seeds
F in la n d ja  ........................ — — 156 —

54-4 445 6
55-9

N i e m c y ............................... — — 340-1
various) ..............................
A n g l j a .................................. ---

N o rw eg ja  ........................
P a le s ty n a .............................

510-2 640-3 2.676-6 
15 —

B elg ja  .................................. 0-6 --- 141-1
D a n ja  .................................. — --- 1-3 35 —  S łód  ( m a lt) ............. _ — 72 6
E s t o n j a ................................ 01 --- 0-1 A n g l j a .................................. —. — 0-4
F in la n d ja  ........................ _ __ 0-1 25-5

46-7F r a n c j a ................................ — — 15— S tan y  Z je d n . A m . —. __
H isz p a n ja  ........................ — --- 20-1
H o l a n d j a ............................. — --- 11-3 36/1, 2 —  Z iem niak i (po-
M a r o c c o ............................. — --- 25— tatoes) .............................. — — 455 4
N i e m c y ................................ 3-7 --- 121-7 B elgja .................................. — __ 455-4
S ta n y  Z je d n . A m er. . .  . 50— --- 50-2
S z w e c ja ................................ — --- 3-8 40 —  50 —  W arzyw a (ve-

23 —  P e s tk i D rzew  O w o­
cow ych (fruits stones) . . 
H o l a n d j a .............................

— _ 05
0-5

getables) . .  - - .................
A n g l j a ..................................
D a n ja  ..................................
N o rw eg ja  ........................

31-1
15—

1-1

2907
26-9

477-3
46-9

1-1
26-7

27/1 —  3 — M ąka (flour) . 
A n g l j a ..................................

110— — 194 1
71-4

S tany  Z je d n . A m . 
S z w e c ja ................................ 15—

248-6
15-2

372-4
30-2

N i e m c y ................................ 100— --- 100—
P a le s ty n a ............................. 10— --- 16-7 51 —  C h m ie l (hop) . . . . 46 9 4 5 156 9
S tan y  Z je d n . A m . — 6 — A n g l j a ..................................

B elg ja  .................................. 15-5
— 5-5

38-6
27/3 — M ąk a  P astew n a B r a z y l j a ............................... 21-4 3-1 34-5

(pasture flour) ............. — --- 60 — F r a n c j a ................................ — — 3-1_ _ 60— __ 54-2
16-3N i e m c y ........... ............... 9-5 _

28/1 — 5 — K asza (grits) . 1 — --- 57 1 P e rs ja  . . .  ..................... 0-5 — 0-5
A n g l j a .............................. 1— --- 1 — S tan y  Z je d n . A m . — 1-4 4-1

_ _ 20— 0-1
S ta n y  Z je d n . A m . — 36-1

52 — G rzy b y  suszone
30 — R yż w yłuszczony (dried mushrooms) . . . . 18— 7 4 35 9

(husked rice) ................... 582 1 357 8 2.301 6 A n g l j a .............................. — — 0-6
A n g l j a .................................. 523-3 3181 1.836-8 N i e m c y ............................ — — 5-5
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Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(O ctober)

W rzesień
(S ep tem ­

ber)

O d poczętku 
roku 

(Ja n u a ry -  
(O ctober)

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(O ctober)

Wrzesień
(S e p te m ­

ber)

Od początku 
roku 

(Ja n u a ry -  
October)

Stany Zjedn. Am. 
S z w e c ja ..............................

53 —  58 —  60 — 64 
—  O w oce św ie ż e  (fresh
fru its )  ................................
Danja .................................
via G d a ń sk .......................

18—  

0 8

7-4 29-6
0-2

211 3
135-8

10-4
3-4

II. —  Zwierzęta żywe 
i wytwory pochodze­

nia zwierzęcego
(live  anim als  & anim al pro ­

ducts)

117 —  Ś le d z ie  (herrings) .
Litwa ................................
G dańsk................................
N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am.

3-885 3

6 1

4 600 9 44-457-4

225-8 
12—  

0-8 
212-9! 

0-1'

N ie m c y ..............................
Norwegja .......................
Stany Zjedn. Am.

0-6
0-2

—
59-7

0-6
1-4

0-8
5-3 —

59 —  61 —  63 — 66 
—  O w oce su sz o n e  (dried
fru its )  ................................
Danja .................................
Stany Zjedn. Am. 
S z w e c ja ..............................

67 —  68 —  K on serw y  ow o ­
cow e (preserved fru its )  . .
Egipt ................................
Finlandja .......................
H o la n d ja ............................
N ie m c y ..............................
P a lestyn a ............................
Rumun j a ............................

0 8 
0-8

2 —  
1 1

0 1

7 1

0-6

2-9

1-8
0-8
0-5
0-5

47 6
3-5 
0-6 
0-1
4-3 
0-4 
2 9

121/2 a —  B ek o n y  (bacon) 
A n g lj a ................................

121/2 b — P ta c tw o  b ite
(drób ) ( p o u l t r y ) ..............
A n g lj a ................................
Belgja ................................
Danja ................................
Stany Zjedn. Am.

1 2 5 —  Jaja  (eggs) ..............
A n g lj a ................................
Belgja ................................
Hiszpanja .......................

2.453—
2.453—

152 1
151-8

0-3

1.253-1
1.126-7

31-4
45-9
31-9

2-5
14-7

2.918 2
2.918-2

1375
137-5

1 .5299
1.370-8

30-7
92-3
16-2

19-9

3 3 .4 1 7 6
33.417-6

583 6 
582-5 

0-3 
0-5 
0-3

10.081-7
9.749-9

62-1
184-5

48-1
2-5

34-6
Stany Zjedn. Am. 
S u d a n ................................

0-7
0 1

3-6 35-7
0-1

N ie m c y ..............................
S z k o c ja ..............................

69 —  72 —  O rzech y  i m i­
g d a ły  (nuls & almonds) .
H o la n d ja ............................
N ie m c y ..............................

76 —  K aw a (coffee) . . . .
Belgja ................................
Danja ................................
Finlandja .......................

115

11-5 

2.815 4 0 1

15-2
3-7

11-5

2.854-5
1-8
2-6
1-7

127 —  M a sło  (bu tte f)
A n g lj a ................................
Belgja ................................

128/1 —  4 — S ery  (cheese)
Egipt ................................
Finlandja .......................
Norwegja .......................

0 3
0-3

1 2

0-2

1-1
0-4

26 3 
11-7 
14-6

9-2
0-5
0-2
0-1
0-2
8-2

23-8 
3-5 
2 —  
6-5 

11-8

15 5
14-4

0-2
0-9

73 9
1-1 

33-2
1-5

H o la n d ja ............................
L itwa ................................
N ie m c y ..............................
P a lestyn a ............................
S z w e c ja ..............................

7 8 — H er b a ta  (tea) . . . .
A n g lj a ................................
E s t o n j a ..............................
via G d a ń sk .......................
H o la n d ja ............................
N ie m c y ..............................

80 —  K akao (cocoa) . . . .
Danja ................................
E s t o n j a ..............................
F r a n c ja ..............................
via G d a ń sk .......................

217 1
0-6

2.597-7

8-9

8-9

0 1

0 4

0-3
0 1

233-6
0-6

2.608-3
1 1
4-8

4 9
1-6
0-6
1-7
0-6
0-4

747 3
88-7
1 0 1

3—
639-4

6-1

Stany Zjedn. Am.

131/1 —  3 —  P u c h  i  p ie ­
rze  (fea thers and down) .
A n g lj a ................................
Finlandja .......................
Norwegja .......................
Stany Zjedn. Am.

134/1 — 3 —  S zczec in a
(bristle) ..............................
A n g lj a .................................
H o la n d ja ................ .. . . .
S z w e c ja ..............................

137/2 a, b — J elita  ibowels)
A n g lj a ................................
Danja ................................
Finlandja .......................

1 —

2 3
0-3

2—

10 5
10-5

6-7

0-2
1-5

0-7

11-9
0-3
2 —
6-5
3-1

0 9
0-7
0-2

1 4

0-2

81, 82 — K orzen ie  (spices)
B e lg j a .................................
Finlandja .......................
N ie m c y ................................
Stany Zjedn. Am.

—
—

17 6
0-4 
3—
1-5 

12-7

F r a n c ja ..............................
H o la n d ja ............................
N ie m c y ..............................
S z w e c ja ..............................
Stany Zjedn. Am.

5—

1-2

13-8
6-9
4-9
9-4
3-1

95, 97 — iży w ic a  (resin) . .
Danja ................................
S z w e c ja ..............................

— —
11—
10-8

0-2

III. —  W ytwory po­
chodzenia m ineral­

nego 467.108 5 4Z5.430'5 3-777 454-7

103/1 — 3 —  W ik lin a
(osier) ................................
A n g lj a ................................
Danja ................................

9 6 5

54-4

46 9

20-5
11-7

2 2 9 5
1-1

157-4
11-7

(m inera ł products)

148 — K a m ie n ie  (stones) .
E s t o n j a ..............................
Litwa ................................

2 —
2 —

46 3

6-3
40—

48 3 
2— 
6-3 

40—
Finlandja .......................
H o la n d ja ............................

33 9 
8 1  
0 1

5—
33-9
15-6

01-
151/1 —  2 — K red a  (chalk) — 45 9

45-9
61 —
61 —

S z w e cja ..............................

104/3 —  T raw a M orska
(S e a  grass) ....................... 0-2

9-7 9-7

137 2
6-1

152/2 —  4 —  G ip s (plaster
o f P a r i s ) ............................
Danja ................................
Finlandja .......................

— 17 5

17-5

313-3 
45-2 

238—
N ie m c y .............................. 0-2 — 131-1 S z w e c ja .............................. — 301-



Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(O ctober)

Wrzesień
(S e p te m ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a ry - 
October)

154 —  C em en t (cem ent) . 601 8 601 8
Finlandja ....................... 16-8 — 16-8
Stany Zjedn. Am. 585— -— 585—

169 1 — 2 — A zb est (asbe-
sto s) ........................................ 1 5 — 12 6
Danja ................................. — — 1-4
Egipt ................................. 1-5 — 1-5
Norwegja ....................... •—• — 2-4
S z w e c ja .............................. — --- 7-3

174 1 —  2 — S ó l k u ch en na
(salt) ................................. 175— 177 2 3.208—
Estonja .............................. -— — 668-8
Finlandja ....................... 175— 167-2 571 —
H o la n d ja ............................ — — 208—
Norwegja ....................... — — 0-2
S z w e c ja .............................. — 10— 1.760—

175,177/2  — 6 — S z la m
(slime) ................................. — — 28—
H o la n d ja ......................... — — 28—

177 1 a —  R u da  żelazn a
(iron o r e ) ............................ 177-8 5 — 215 5
Belgja ...................................... ■— — 29-7
Estonja .............................. — — 3 —
Finlandja ....................... — 5— 5—
Stany Zjedn. Am. 177 8 — - 177-8

180.1 —  2 — W ęg ie l ka­
m ien n y  (coal) .............. 438 304— 402 588— 3.570 368-5
A fr y k a ................................ 5.460— — 12.360—
Algier ................................ 6.850— 6.450— 91.2.03-5
Argentyna ....................... — — 6 700—
Belgja ................................. 15.364— 21 373— 127 301-5
Danja ................................. 26.220— 25 630— 323 265—
Egipt ................................. — — 13 487 5
Estonja .............................. 3.800— 420— 8 465—
Finlandja ....................... 43.069-5 59 688-5 291 406 2
F r a n c ja .............................. 6.565 — 12 690— 96 100-5
G r e c ja ................................ 18.015 — 5 030— 69 840—
H o la n d ja ............................ 23.422— 13 824-5 143 702 5
lugosławja ....................... 5.657 5 — 5.657.5
Ir la n d ja .............................. 43.579— 37.916-5 274.491-9
Is la n d ja .............................. 1 .690— 3.340— 18.997 —
K anada................................ — — 200—
Łotwa ................................ 13.025— 16.785— 65.240—
N ie m c y .............................. •— 700— 6.855—
Norwegja ....................... 45.103-5 54.046-5 575.432-2
S z w e cja .............................. 149-276 — 140'854— 1.298. 385-7
T u r c ja ................................ — — 2.310—
W iochy................................ 31.107-5 3.840— 138.267-5

180/1 —  2 — W ęgie l b u n ­
krow y (bunker coal) . . . 17.189 9 13.884 1 150.572 8

82 — K oks (coke) .............. 8.947 5 6.861 — 43.423 5
Danja ................................ — — 165—
Egipt ................................ —. — 580—
E s t o n j a ......................... — — 100—
Finlandja ....................... — 470— 770—
F r a n c ja .............................. — 751 — 1.481 —
G r e c ja ..................... .. . . . 1.800— — 6.447-5
H o la n d ja ............................ —■ — 750—
Jugoslawja ....................... 300— — 300—
Is la n d ja .............................. — — 120 —
Norwegja ....................... 50— 80— 1.540—
S z w e c ja .............................. 3.615 — 3.960— 15.172-5
W iochy................................. 3.182-5 1.600— 13.797-5
T u r c ja ................................ — — 2.200—

184 1 — 2 — B ry k iety
(briąuettes) ....................... — ■— 100—
Algier ................................ — — 100—

197 —  200 —  O leje  (oils'': . 9 — 5 2 21 1
Estonja .............................. — 5-2 5-2
H o la n d ja ............................ 6-8 — 6-8
N ie m c y .............................. 2-2 — 8-4
Stany Zjedn. Am. — — 0-5
S z w e c ja .............................. — —  ' 1 0-2

Poz. tar. cel.
Paździer­

nik
(O ctober)

Wrzesień
(S e p te m ­

ber)

Od początku 
roku 

(Ja n u a ry-  
October)

200/3 — M a ter ja ły  p ędn e
(gar o i l s ) ............................ 1.700— 1.800 3 8.480-3
Anglja . . .  .............., . . . — — 1.700—
Bahama (Kol. Ang.) . . .

IV.— Wosk i tłuszcze, 
oleje pochodzenia 
roślinnego i zwie­
rzęcego, oprócz 
osobno w ym ienio­

1.700 — 1.800-3 6.780-3

nych
(w a x , fa ts ,  vegetable & 

anim al cils)

39-2 2Z8-2

203 — 204 — W osk (w ax) __ 1 6
Finlandia ....................... — __ 0-6
N ie m c y ..............................

205 — 214 — T łu szcze  
i o leje  ro ślin n e  (vege-

1.—

toble oils and fa ts )  . .  . . . 3 3 --- 21 3
Belgja ................................. — --- 1-1
E s to n ja .............................. 0 2 --- 3-8
H o la n d ja ............................ 3-1 --- 4—
Stany Zjedn. Am. — --- 0-2
S z w e cja ..............................

215, 217, 218 — T łu szcze  
zw ierzęce  su row e (rau>

12-2

fa t s ) ....................................... 35 9 --- 205 3
Danja ................................ 24-4 --- 160—
Estonja .............................. — --- 6-1
H o la n d ja ............................ — --- 6-2
Litwa ................................ — --- 7 8
N ie m c y .............................. 11-5 --- 25-2

V. — Przetw ory spo­
żywcze —  tytoń
(focd stu ffs , tobacco)

2-243 1 6-6101 98 022 9

242 — W ędlin y  (szynk i)
( h a m s ) ................................ 289-5 320 2 3,873-9
Afryka .............................. — — 0-2
A n g lja ................................ 281-1 320-1 3.776-7
Belgja ................................ — 0-1 23-9
Danja .............................. — — 0-1
H o la n d ja ............................ — — 8—
N ie m c y .............................. — — 4-7
Stany Zjedn. ^m . 8-4 — 60-3

243 1 — 2 — K onserw y
m ięsn e  (preserved meat) 0 3 7-9 157 7
Afryka pld.......................... 0-1 — 0-1
A n g lja ................................ — 5-2 94—
Belgja ................................ — — 4-1
Chiny ................................ — — 0-6
F r a n c ja .............................. — — 1-4
Hiszpanja ....................... — 0-1 1-8
H o la n d ja ............................ ■— 2-5
N ie m c y .............................. — 11-8
Stany Zjedn. Am. 0-2 2-6 41-4

254 — 256 — R yb y  (fishes) 0-8 1 5 16 7
A n g lja ................................ — — . 2-7
Danja ................................ — 1 — 1 —
Egipt ................................ 0-6 —. 0-6
Finlandja ....................... 01- — 0-1
H o la n d ja ............................ — — 0-1
P alestyn a ............................ — 0-5 0-5
Stanv Zjedn. Am. — _  . 11-6
Tunis ................................ 0-1 — 0-1

259 —  260 —  C ukier (sugar) 1.210 4 5.171 6 80.646 8
A n g lja ................................ 100— — 26.696-7
Belgja ................................ 50-5 — 2.373-4
Danja ................................ — 1.007-6 1.007-6
E s t o n j a .............................. — 503-6 1.612-9
Finlandja ....................... 50-4 1.589-4 10.325 —
F r a n c ja .............................. — 1.915-6 8.C03-7
G r e c ja ................................ — •— 186-5
H o la n d ja ............................ 1.009-3 — 19,641-2
N iem cy .............................. 0-2 100— 755-5

37
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Poz. tar, cel.

[
Paździer- ŕ 

nik 
(O ctober)

Wrzesień
(Sep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a ry -  
O ctober)

Poz, tar, cel.
Paździer­

nik 
(O ctober)

W rzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a r y - 
Octcber)

0 8
0-2

0 1  ,

i

0-3
0-2

53-1
1-4

0 1
51-6

508-5

137-5

216—
155—

99-7

82-7
16-8

0-2

80-—
80—

3531

1 2

1-2

55-4

0-2

0-1

111 9
0-8

111-1

__

0-3

0-3

__

990—

240—
75—

600—

75—

5-4
5-4

6 556 —

3 —  
3—

1 2
0-1
1-1

1.485-2
6.764-4
1.794-7

272-2 
7 —  
0-2 
0-1 
0-3 
0-6 

220-5 
0-1 
0-7 
0-7 
0-3 

41-7

I.117 1
2-2

60-1
0-1

995-7
58-1

0-4
0-4 
0-1

5-6
1-6
0-3
1-6 
2-1

12 2 
12-2

II.662  1
180—  

2.317-2 
155 —  

4.916-6 
3,483-3 

535—  
75—

1 2 4
12-4

166 2
5-4 

82-7 
16-8

0-2 
61—  

0-1

8 0 —
80—

27.032-6

9 —  
8—  
1 —

333 7 
0-1

12-4 
1-9

13-1 
0 3
6-9
0-3
1-2

225—  
53-3 
70-7 

101 —

__

16 1

16-1

1 6
0-4

1-2 

48-4

8-4
10-3

3-8

13-9 
12—

5 0 2
10—
30-2

10—

11—

11 —

442 2 
237-7 
199—  

5-5

289 9
289-9

5—

5—

294-8
294-8

6 1

5-9 
0-2

164 6
76-5

45-1 
4—  
0-5 
8-7 

29-8

6-1

6-1

0 6

0-6 

21 6 

21-6

0-1
0-5 
3-8

275-6
17-5

1.831-6 
441-1 

1.109 —  
280-5 

1 —

289-9
289-9

67 5
1-1
0-2

16-6
24-7

2-5
16-8

5-6

5 —
5—

815-1
605-7
209-4

57 6 
0-4
0-2
6-7 

15-9
0-8

33-4
0-2

788-3
93-5
40-7
14—  

102-1 
382-4

15-4 
8-4

54-9
64-8
12-1

66 3 
20—  
30-2 

6-1 
10—

36 5 
30 —  

0-1 
0-7 
5-7

69 3
5—  

11-9 
52-4

864-4
150-9

50—
428-5
140—

95—

Z. S. S. R .........................

272 —  273, 276, 278 —  N a ­
p o je  a lk o h o lo w e  p ró cz  
w in a  (alcokols, wine ex-  
cepted) .................................

Stany Zjedn. Am.
S z w e c ja ..............................
T u r c ja ................................

299/18 —  S o d a  (soda) . . .  
Estonja ..............................

Argentyna ....................... Ł o t w a .................................

F r a n c ja ..............................
Hiszpanja .......................
H o la n d ja ............................
N i e m c y ..............................
Norwegja .......................
P a lestyn a ............................
S z w e c ja ..............................
Stany Zjedn. Am.

274 —  S p iry tu s  (spirits) . .

299 —  B isu lfa t  sod u  (su l-
fa t  o f sodium ) ..............
S z w e c ja ..............................

300/2 —  S a lm ia k  (salmiac)
Belgja ..................... .. . . .
Danja ................................
H o la n d ja ............................
N ie m c y ..............................
Norwegja .......................

Belgja .................................
Egipt .................................
H o la n d ja ............................
Indje Holenderskie . . . 
N ie m c y ..............................

Stany Zjedn. Am. 
S z w e cja ..............................

303/1 — C h lo rek  w a p n ia
(chloride o f calcium )

Stany Zjedn. Am.

280 —  282 —  W ino (ivine) 
F r a n c ja ..............................

303/4 —  W ęglik  w a p n ia
(karb id ) (carbid) ............
Belgja .................................

N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am.

283 —  O cet (w ineęar) . . . 
S z w e c ja ..............................

287 —  M ak u ch y  (oil cokes)

411/1, 415 —  F a rb y  o ło ­
w ia n e  (lead dyes) .
A n g lj a ................................
Danja ..............  ..............
E s t o n j a ............................ ..
Ł o t w a .................................

Finlandja .......................
Holandja .......................
N ie m c y ..............................

Stany Zjedn. Am. 

411/2 —  B ie l  cynkow a

S z w e c ja ..............................

289 —  M ela sa  (molasses) . 
Stany Zjedn. Am.

293, 294 /1 ,2 , 3 ,6  — T y to ń

B razylja ..............................
Danja .................................
Egipt ................................
E s t o n j a ..............................
Finlandja .......................
G r e c ja ................................

E s t o n j a .............................. Norwegja .......................

Ł o t w a .................................
M a r o c c o ............................
N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am.

291 —  M ączka ry b n a  ( f i-
hes f l o u r ) ............................
N ie m c y ..............................

V I .  —  P r z e t w o r y  
c h e m i c z n e  i  f a r m a ­

c e u t y c z n e ,  f a r b y
(Chemicals, pharm aceutic  

produc ts, pain ts)

295/6 —  S ia rk a  (sulphur) .
Finlandja .......................
L itwa ................................

295 —  491 —  P r z e tw o r y  
c h e m ic z n e  (Chemicals) . .
A n g lj a ................................
Belgja ................................

S z w e c ja ..............................

424, 425, 426, 427 — G a rb ­
n ik i (tann ing  extracts). . .
Łotwa ................................
Finlandja .......................
Stany Zjedn. Am. 
S z w e c ja ..............................

429, 434, 436,437, 439, 440, 
450 —  454 —  A rty k u ły  
k o sm ety c zn e  (cosmetic).
Belgja ................................
E s t o n j a ..............................
H o la n d ja ............................
Stany Zjedn. Am.

466, 470 —  K lej i  ż e la ty n a
(glue and g e la t in e ) ............
Afryka p łd ..........................
P a lestyn a ............................
Stany Zjedn. Am.

476 —  M ączk a  k o stn a

E s t o n j a .............................. Belgja .................................

F r a n c ja ..............................
H o la n d ja ............................
Litwa ................................

N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am. 
S z w e cja ..............................
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Poz, tar. cel.
Paździer­

nik
(O ctober)

W rzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

( Jan u a ry-  
October)

Poz, tar, cel,
Paździer­

nik 
(O ctober)

Wrzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a ry - 
October)

479 —  S ó l p o ta so w a  (p o -
tassium  salts) ................... __ 369— 4.6C5-7

2.500—

Norwegja .......................
P a lestyn a ............................ 4-3

0-6

0-8
18-3

0-8
34-2

0-6
Danja ................................ — 369— 369—

6-7
Stany Zjedn. Am. 7-9 4-3

0-8
16-5

1-3
__ 1.730— 2-9 2-9

480 — S a le tra  (salpetre) — — 1.070—
1.070-

589/1 ,2 , 592 — W ełna
1 4 8—

0-2
0-2
0-2
2-7
3-3 
0-6

481, 482, 483, 485 —  N a ­
w o zy  a zo to w e  (n itra tes) — 4.951 9 16.122 7 

5-8

A n g lja ................................
Belgja ................................
Danja ................................

— 02-

Hiszpanja .......................
H o la n d ja ............................

— 4.951-9 16.105-3
11-6

G r e c ja ................................ —
0-6

V I I .  —  S k ó r y ,  f u t r a ,  
w y r o b y  s k ó r z a n e

(hid.es fu r s , leather goods)

492 —  513 —  S k ó ry  (skins
and hides) .......................
A n g lj a ................................

15-6

1 4 3
0-2

483

46 6
0-2

712 5

6 5 4 2
18-2

3-

Marocco . . . .  - ..............
N ie m c y ..............................

593, 594 — P rz ęd za  w e ł­
n ian a  (cotton ya r n ) 
E s t o n j a ..............................

606 —  609 —  B a w e łn a
(cotton) . . . . .................. 25 2

0-6

6 5 
6-5

95 4

0-1
0-7

6 5
6-5

400-2
Danja ................................
Egipt .................................
Fra c j a ..............................
via G d a ń sk .......................
Hiszpanja .......................
H o la n d ja ............................
Litwa .................................
Ł o t w a .......................  . . .
N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am.

516 —  533 —  F u tra  (furs)  
A n g lj a .................................

0-8

5-9

7-4

0 1

2-7

40-1

0-7
2-9

1 2
0-4

1-9
2-7 

42-9
2-5
0-4 

409-5
01- 
5-9

35-5
131-6

21 3
3-6 
0-3

17-4

37—
14-4

4-1 
0-7 
4-5 
0-5

12-7
0-1

2.931-9

A n g lja ................................
Danja ................................
E s to n ja ..............................
F r a n c ja ..............................
Ł o t w a ................................
N ie m c y ..............................
S z w e c ja ..............................

606/1, 2, a, b — O dp adki 
b a w ełn y  (cotton odd s). . . 
Litwa ................................

611 —  612 —  P rz ęd za  b a ­
w ełn ia n a  (cotton ya rn ) . 
A n g lja ................................

25-2 

0 6

24-9

70-5

6 4

0-5 
2—  

288—  
0-2 
0-2 

23-4 
85-9

0-4
0-4

33 5 
0-1

Stany Zjedn. Am.

534 —  559 —  W y ro b y  
Sk ó rza n e  (leather goods) 
A n g lj a .................................

0-1

1 2
0-6

0-8

0 5
0-5

E s to n ja ..............................
Finlandja .......................
G r e c ia ................................
H o la n d ja ............................
Indje Bryt..........................
Litwa ................................

0-6

0-5
5-9

2-3
0-5
1-5 

16—
0-5
8-6

N ie m c y .............................. 4—
Egipt ................................
H o la n d ja ............................ 0-5

—
623 —  K on op ie  (hem p) . . . 

H o la n d ja ............................
0 6 66-4 75 1

2-5
Stany Zjedn. Am.

V I I I .  —  S u r o w c e  
w ł ó k i e n n i c z e  i  w y ­

r o b y  z  n i c h
(rou> textiles m ateria ls and  

their products)

0 1  

256 3 640-5

Litwa ................................
N ie m c y ..............................
P a lestyn a ............................
Stany Zjedn. Am.

623/2 — P a k u ły  (hards) . .
Belgja ................................
H o la n d ja ............................

0-6
6-9

59-5

5-6 
0-6
6-9 

59-5

230 7 
143-3 

87-4

561 ,562 , 572, 574 —  P r z ę ­
d za  jed w a b iu  (sile yarn )
Danja .................................
H o la n d ja ............................

— — 10 5
3-8
6-7

646 — 648 —  S zn u ry  (ropes)
Argentyna .......................
Danja ................................

7-7

0-4
7-3

16 5

3-6

12-9

5-5

5 5 
2-1

1 9
1-9

15 3
1-9
1-6

10-3 
1-5

58-4
1-2
1-9
3-6

23-6
28-1

124-8

124-8
11-4

1-9 
28-2

3-4
2-6 
0-6

563 — 570, 597 —  605,
613 —  622 — T k an in y
( te x t i le s ) ..............................
A fr y k a .................................
Afryka p łd ..........................
Afryka wsch. ...................
A n g lj a ................................
Argentyna .......................
Belgja ................................
Chiny .................................
Danja ................................
Egipt ................................
Estonja ..............................
Finlandja .......................
Grecja .'..............................
Hiszpanja .......................
H o la n d ja ............................
In d ie .....................................
Ir la n d ja ..............................
K anada................................
M andżurja .......................
M a r o c c o ............................

206 2

4 —
6-3 

98-8

1-4 
23 —

0-3
0-3

39-7

7 —

3-8
3-8

460 6

56-6
0-9
5-9

35-3
0-3
1-5

0-6

19-5

2.093 3
5-3 
4—
6-3 

1.027-8
0-9 

14-6 
179-1 

10-8 
8-3 
2-5 
0-8 
0-6 
0-6 

261 —  
4-7 
8-7 
0-1 

52-9 
4-2

Stany Zjedn. Am.

719 —  S z m a ty  (rags) . . . .
A n g lja ................................
Ł o t w a ................................
N ie m c y ..............................
Stany Zjedn. Am. 
S z w e c ja ..............................

IX. —  Kauczuk, jego 
surogaty, wyroby  
z tych m ater jałów
(rubber and rubber goods)

725 —  746 —  W yrob y  G u­
m o w e  (rubber goods) . . .
Anglja . . .  .......................
Argentyna .......................
Belgja ................................
Danja ................................

1 9

1-9

99

9 9
0-3

N ie m c y .............................. 2-1 315-8 443-8 F r a n c ja .............................. — —



Poz. tar, cel.
Paździer­

nik
(Octoberj

Wrzesień
(S e p te m ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a ry -  
October)

Poz, tar, cel.
Paździer­

nik
(October)

W zzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku

(Ja n u a ry - 
October)

G r e c ja ................................ 0 1 0-1 N ie m c y .............................. 133-7 16 — 149-7
Hiszpanja ....................... — — 2-5 P alestyn a ............................ 79-3 31-1 270-7

__ 6-2 52-6 __ 1 -5
Ł o t w a ................................. --- 0-7 3 5 Tunis ................................ 2-4 15-6 18 —
M a r o c c o ............................ --- — 2-8
Norwegja ....................... 1-2 1-2 2-5 776 —  M eb le  g ię te  (bent­
P alestyn a................ ; . . . 2 1 — 2-1 wood fu rn itu re )  .............. 158-5 232 1 1.166 2
S z w e c ja .............................. — 1-5 1-5 A n g lj a ................................ 8-6 0-5 46 —
Stany Zjedn. Am. — — 7-7 Afryka p ld ......................... 9 1 1-5 10-6
W iochy................................ — — 1-4 Afryka wsch. . . . : . . . — 2-6 2-6

Belgja ................................ 0-1 — 11-1
X. —  Drewno, korek, C e y lo n .......................  . . . 0-4 — 0 4
wyroby z nich, w y­ Danja ................................

16-3 19-
0-6

17-9roby koszykarskie 28.719-9 30 201 6 226.9891 F r a n c ja .............................. 2-2 0-4 4-1
(wood, corkwood, wocd pro ­ Hiszpanja ....................... 2-2 — 6-—

ducts & basket wares) H o la n d ja ............................ 15-1 38-2 213-4
Indje Holenderskie . . . 3 3 — 3-3

747 3 ,4  — B a le  i S łu p y Indje Brytyjskie ........... 1-7 14-1 27-2
te le g r a fic z n e  (teleprnph Kolonje Hiszpańskie . . . 1 — —• 1 —
p o les) ..................................... 2.938 8 — 10.368 7 Kolonje Portugalskie . . — 0-6 0 6
A n g lja ................................ 2.938-8 — 9.828-2 M alta ................................ 1 5 0-6 2 1
Egipt ................................ — — 1-8 N ie m c y .............................. 4-9 3-2 20 —
Stany Zjedn. Am. .—. — 11-7 P a lestyn a ............................ 14-9 56 1 80-5
S z w e c ja .....................  . . . __ — 527 — Stany Zjedn. Am. 68-8 90-3 665-7

Sudan ................................ 0-4 1-1 1-5
749, 750,751 —  D esk i i ła ­ Syrja ................................ 6-8 — 6-8

ty (boa ris) ....................... 24.741 7 29.342 3 211.701 2 S z w e cja .............................. — — 8-5
250-7 519-3 Tunis ................................ 1-2 3-9 5-8

A n g lja ................................ 21.198-3 28.004-7 159.197-4
Belgja ................................ 1.793-6 9 1 1 37.840-4 781 — K ora drzew a  kor­
Egipt ................................ __ — 2.109-7 k ow ego (corkwood bark) — — 4 7
Holandja '............................ 1-9 — 3-1 Litwa ................................ — — 4-7
Ir la n d ia .............................. — — 1.822-1
Kolonje Port..................... — 51-2 51 2 789 —  791 —  W yroby k o ­
M a r o c c o ............................ 604-3 — 2.108-8 szyk arsk ie  (basket wares) 1 4 5-9 201 4
N ie m c y .............................. — — 1-7 A n g lja ................................ 1 — — 9-2

74-1 428-5 Danja ................................ --- — 57-3
1 143-6 870-5 5.647-1 Finlandja ....................... __ __ 0-1

Z. S. S. R ......................... 1.971-9 H o la n d ja ............................ --- 0-1 30-2
Norwegja ....................... --- — 1-5

757 — 778 —  W yroby P a lesty n a ........................... --- — 0-2
z drzew a  (wood products') 290 9 111 — 960 8 Stany Zjedn. Am. 0-4 5-8 102-9
A n g lj a ................................ 8-4 4 1 27-5
Belgja ................................ — 0-1 17-4 XI. —  Papier i wy­
Danja ................................
Egipt ................................ 32-1 Z

17—
79-1

roby z niego 1-411 3 1 2627 9 4687
E s t o n j a .............................. — 1-5 1-5 (paper & paper wares)
Finlandja ....................... — — 4—
Francja . . . ..................... — — 1-4 792, 803, 809 — 826 — P a ­
G r e c ja ................................ — — 14-7 p ier  i ob cin k i p a p ier o ­

13-5 0-1 48-3 w e ( p a p e r ) ....................... 744 5 1.257 7 6.060 6
Indje..................................... 2-8 5-5 A n g lja ................................ 47-8 50—

128— 2 — 167-6 Argentyna ....................... __ __ 0 1
1-7 1-5 3-2 Egipt ................................ 670-6 856-7 4.857-3

P alestyn a ............................ 14-5 29-9 142-9 H o la n d ja ............................ 15-8 — 15-8
58-4 Ł o t w a ................................ 3 2 2-8 12-1

Stanv Zjedn. Am. 89-9 71-7 363-2 N ie m c y .............................. 0-1 — 0-1
0-1 9-1 Norwegja ....................... .—. 0-1 0-1

P alestyn a ............................ — 389-8 1.094—
757 3 —  K lepk i (staves). . . 32 5 15 6 817 1 Stany Zjedn. Am. 7 — 8-3 20-8

A fr y k a ................................. — — 146-4 T u r c ja ................................ — — 10-3
Egipt ................................ —  ■ — 58-5
H o la n d ja ............................ 32-5 — 105-5 794 1, 2, 795 —  C elu lo za

15-6 476-3 (cellulose) ............................ 663 3 1 7 2.576 1
Stany Zjedn. Am. — 30 3 Egipt ................................ 259-3 1-3 646-6
S z w e c ja .............................. — — 0-1 N ie m c y .............................. 0-3 0-4 0-7

P alestyn a ............................ — — 2-5
772 /1 ,2 , 773 — D yk ty Stany Zjedn. Am. 403-7 — 1.926-3

i fo r n ier y  (plvw oods &
v e v e e r s ) .............................. 556 1 494-7 1.769— 797 — 8 — 9 — 800
Afryka płd .......................... 30-4 — 30-4 — P a p a  d ach ow a i tek ­
A l g i e r ................................ 4-8 — 4-8 tu ra  (cardboord) .............. — — 7 6 1 2
A n g lja ................................ 11-3 — 14-6 Egipt ................................ •— — 761-2
Argentyna ....................... — 156-3 251-9
Belgja ................................ 7-1 2-1 131-6 807 — 808 —  F ib ra  (fibrę) — — 1 2
B razylja .............................. — 0-2 0-2 E s t o n j a .............................. — — 1-2
Danja ................................ 15-4 16-5 78-7
Egipt ................................ 45-7 212-3 481-1 836 — 847 — K siążk i i b r o ­
H o la n d ja ............................ 47-3 15-7 128-2 szu ry  (books) ................... 3 5 3 3 69 6
Indje Brytyjskie ............ 32-5 21-8 54-3 A tr v k a ................................ — — 0-3
Indje Holenderskie . . . •—- X 0-3 0-3 A n g lja ................................ 0-3 0-1 7-5
Irak....................................... — 6-8 6-8 Argentyna ....................... 1 —- — 0-4

2-8 2-8 __ — 02-
M a r o k k o ............................ 143-4 __ 143-4 B razylja .............................. — 0-2 0-2
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Poz. tar. cel'
Paździer­

nik
(O ctober)

Wrzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

(J a n u a ry  - 
October)

Danja ................................ 0-1 4-2
F r a n c ja .............................. — — 03-
Finlandja ....................... 0 1 — 0-2
H o la n d ja ............................ — — 1-2
N ie m c y .............................. — — 0-2
Norwegja ....................... 0 1 0-1 0-2
P a lestyn a ............................ 0-3 0-5 2-7
Portugalja ....................... — — 0-1
Stany Zjedn. Am.

XII. —  W yroby 
kam ieniarskie, cera­

2-7 2-3 51-9

m iczne, szklane
(stone, ceramic & glass wares)
862 — 887 z wyj. 869 —  W y­

ro b y  c e r a m ic z n e  (cerc-

65 3 m 259 1

mic wares) ....................... 40 4 18-1 176 3
A n g lj a ................................ — — 0-1
A u stra lja ............................ 0-1 — 0-1
Belgja ................................ — — 0-6
Egipt ................................ 32— 13-4 €4-7
E s t o n j a .............................. — 0-8 13-8
Finlandja ....................... — —- 2-6
W. M. G d r ń s k .............. — 3-4 3-4
H o la n d ja ............................ — — 0-1
Norwegja ....................... — — 62-2 .
P a lestyn a ............................ — — 14-5
Persja ................................ 3-3 — 3 3
Stany Zjedn. Am. 5-— 0-5 10-9

896 — 924 — W yroby
szk lane  (g lassproducts) . 24 9 28-7 82-8
Algier ................................ — — 0-2
A n g lja ................................ — — 0-1
Egipt ................................ 8-7 22-6 47-5
E s t o n j a .............................. 2-6 — 9-2
Norwegja ....................... — 0-3 0-3
Stany Zjedn. Am. 3 3 — 7 6
S z w e c ja .............................. 2-3 —■ 4 1
Tunis .......................  . . . 8— 5-8 13-8

XIII. -  M etale
i wyroby z nich

(m etals & m etals preduets)
1 639 3 3 089 — 36 742 5

925 1 — Ż elazo  su row e
( iro n ) ..................................... — — 2.045 9
Z. S. S. R .........................

925/2, 3, 4, 5, 929, 931, 978, 
981 —  M eta le  różn e

2.045-9

(various metals) .............. — 4-8 17 3
A n g lj a ................................

930, 932, 933, 942, 946 —
— 952, 955 — 965 — W y­
ro b y  że la zn e  i sta lo w e

4-8 17-3

(iron and steel products) . 90— 79-1 789 9
Algier ................................ — 32— 32—
Anglja . . .  . ..................... 10 3 9-3 22-4
Belgja ................................ 7-8 1-4 11-6
Chiny .............. .............. — — 200—
Danja ................................ 0-1 1 3 12-4
Egipt .......................  . . . 0-1 0-1 0-3
Estonja .............................. 2-1 — 6-2
Finlandja ....................... 0-2 — 7-6
F r a n c ja .............................. — — 2-5
W. M . G d a ń sk .............. 0-1 — 0-1
Hisznanja ....................... — — 0-9
H o la n d ja ............................ 3-5 — 210-4
Indje B r \t .......................... — 0-1 0-1
Litwa ................................ — 0-1 28-9
M a ro k k o ........................... 8— — 8—
N ie m c y .............................. 22-2 20-9 107 6
Norwegja ....................... 6-9 0-4 43-8
P a lestyn a ............................ 20-6 0-1 23-5
Pcrtugaija ....................... — -— 4 5-7
Stany Zjedn. Am. 5-7 12-6 19-4
S z w e c ja .............................. 2-4 0-8 6-5

932 1 — S zyn y  kolejow e
(rails) ................................ — 1.859 — 22.622 7
B razylja .............................. ■ — — 14.594-4
Holandja . . . .  .............. — 1.859— 8.028-3

Poz. tar, cel,
Paździer­

nik 
(O ctober)

W rzesień 
(.S ep tem ­

ber)

; Od początku 
roku 

(J a n u a ry - 
October)

937 1 — 3 — R u ry  ż e li­
w ne (iron pipes) .............. 231 9 252 7 1.308—
Danja ................................ 2 — — 6-8
Egipt ................................ 2-6 — 2-6
Estonja .............................. 4-7 13-6 39-9
Finlandja ....................... 0-9 0-6 9-6
N ie m c v .............................. 3-6 — 20-9
Norwegja ....................... 200— 221-2 1.107-3
P a lestyn a ............................ 16 8 17-3 115-5
Stany Zjedn. Am. 1 3 — 1-3
S z w e c ja .............................. — — 5-1

968/1, 2, 4 — C ynk (zinc) 1.168 5 834-8 8.660 5
A n g ija ................................ 568-5 10-6 1.752-2
Chiny ................................ — — 3-2
Danja ................................ 5— — 121-2
F r a n c ja .............................. — 75 — 300—
Finlandja ....................... — — 7-5
H o la n d ja ............................ 475— 550— 4.608-7
Indje..................................... 105 — — 105—
J a p c n ja .............................. — — 26-9
N ie m c v ............ .............. — 85-1 306-9
Norwegja ....................... — 7-7 7-7
Palestyn a ............................ — — 3-3
Stany Zjedn. Am. — 91-4 532-9
S zw ecja .............................. 15 — 15 — 885—

968 3 — B la ch a  cynkow a
(zin c  skeets) ..................... 148 9 58-6 957 1
Algier . . .  ....................... 1-1 — 1-1
A n g lja ................................ 26-6 — 105-1
B razvlja .............................. — — 15-9
Danja ................................ 107-2 53-3 254—
Finlandja ....................... — — 1-9
Holandja............................. — — 75—
Indje Bryt.......................... -— — 3-2
j a p c n ja .............................. — — 180-1
N ie m c y .............................. — — 123-9
Norwegia ....................... 7 — 5 3 48-7
P a lestyn a ............................ 6-5 — 6-5
Stany Zjedn. Am. — — 91-4
S zw ecja .............................. 0-5 — 50-3

969 1 —  5 — O łów  (lead) . _ _ 340 1
Finlandia ....................... --- — 34-0-1

XIV. —  M aszyny, 
aparaty, sprzęt e le­

ktrotechniczny 176 4 112 463 5
(m achinery, apparator, elec- 

tric products)

1037 — 1098,1099 — 1132 
—  M a szyn y , ap a ra ty ,
c zę śc i (m achinery) . . . . 176 4 11 2 463 5
A n g lja ................................ 170-2 0-4 321-9
A u stra lja ............................ — . — 7-2
Belgja ................................ — — 2-6
Danja ................................ — — 9 —
Egipt ................................ 0-1 1-4 3—
Finlandja ....................... — — 16-7
F r a n c ja .............................. — — 2-7
via G d ań sk ....................... — — 2-3
H o la n d ja ............................ — 8— 13-9
Litwa ................................ — — 0-1
N ie m c y .............................. 0 1 — 19-8
P alestyn a ............................ 3-1 — 28-9
Stany Zjedn. Am. 2-9 33-8
S z w e c ja .............................. — 1-4 1-6

XV — XX. Towary 
różne, oddzielnie

niewym iem one 14 9 101 1193
(various)

A n g lja ................................ i i 0-9 57-4
Argentyna ....................... — — 0-1
Bahama (Kol. Ang.) . . . — .— 4-8
Belgja ................................ 0-5 0-5 1-4
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Poz, tar, cel,
Paździer­

nik 
(October)

W rzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

( J a n u a ry -  
October)

Poz, tar, cel,
Paździer­

nik 
(O ctober)

W rzesień
(S ep tem ­

ber)

Od początku 
roku 

(Ja n u a ry-  
O ctober)

Danja ................................ 0 1 1-8 2 — 2 —
Egipt ................................ — 5-4 N ie m c y .............................. 0-1 1-4
Estonja .............................. ■ — 0 1 0-7 Norwegja ....................... — 0-1 0-4
Finlandja ....................... 1 1 0-1 1-4 P a lesty n a ............................ 7 — 1-2 1 1 1
F r a n c ja .............................. 1-4 — 4-2 Pcrtugalja ....................... — 0-1 0-1
H o la n d ja ............................ 0 1 1-1 3-9 R u m u n ja ............................ — 0-1 0-1
Litwa ................................ — 0 1 0 1 Stany Zjedn. Am. 1-7 4-3 19-4
Ł o t w a ................................ 1-3 1-9 S z w e cja .............................. 1-7

C. Ogólny obrót towarowy zamorski ( to ta l overseas traffic)

p a ź d z i e r n i k ............................................................ 1933 —  611.632’3
w r z e s i e ń ..................................................................  1933 —  554.602’7
p a ź d z i e r n i k .........................................   1932 —  539.883‘7
od p o c z ą tk u  r o k u ..............................................  1933 —  4.947.745'9
od  p o c z ą tk u  r o k u   1932 — 4.130.678 1

OBRÓT PRZYBRZEŻNY ŁĄCZNIE Z W. M. GDAŃSKIEM fcoastal traffic Danzig included)

P oz. tar. cel. Paźdz,
(O ctober)

Wrzes.
(S ep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(Ja n u a ry - Poz tar. cel. Paźdz,
(October)

Wrzes. 
(iSeptem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(J a n u a r y -
October) October)

Przywóz 4137 m i 2.384 3 273, 276--2 7 8
N a p oje  a lk oh o low e 01 31-4— —

(im ports)
274 _

(alcohols)
S p iry tu s  tech n . . . . __ __ 72-4

27/1— 3 —  M ąka .......................
(flour) .......................

13 — 31-9 169-4 Csp irit)
1-1280—282 __ W in o ............................ __ __

(w ine)28/1— 5 —  K asza  ....................... __ 0-9 12-5
0-4(grits) 292/1, 2 --- P a sz a  ....................... --- —

31 —  K ro ch m a l .............. 3-3 __ 4-1 ( toder)
0-3 6-9 31-5(starch) 295— 491 --- P rz e tw o ry  c h em icz .

40— 50 —  W arzyw a ..............
(vegetables)

1-7 49-8 104-2
299/18

(iChemicals)
102-S od a  ....................... — ---

(soda)53— 58, 60-- 6 4
-— O w o c e ....................... 3-4 0-7 8-3 405,407, 109, 412, 418, 420— 423

1-2 1-6 6-1— F a rb y  .......................
(pa in ts)

2-867— 68 —  K onserw y ow ocow e — 0-5 30-7 429— 454 — A rty k u ły  k o sm et. . — 38 9
(preserveds fru its) (cosmetics)

5-669— 72 —  O rzech y  i m ig d a ły — — 0-4 455/1, 2 — Ś w iece  ..................... — ' —
(nuts & alm onds) (icandles)

0 176 —  K aw a 10-7 3 1 32-1 466, 470 . K l e j ............................ --- 4-2
(coffee) (glue)

5-7 69-278 —  H e r b a t a .................. 6-1 0-4 6-7 492— 515 — Sk óry  ....................... 142-7
(tea) > •. ' ( -. (skins and hides)

16-380 —  K akao ....................... 4— 0-5 4-5 534— 559 — W yroby sk órzan e  . — 1-—
(cocoa) (tea lter goods)

23-4 96-281— 82 —  K orzen ie  .............. 1— 0-2 2-6 589/1, 2, 592— W e ł n a ....................... —
(spices) (wool)

3 8 1 29-7125 —  Jaja ............................ __ __ 0-3 597— 622 . T k a n i n y ..................
(textiles)

198-2
Ceggs)

206-7128/1— 4 —  S e r ................  . . . --- --- 1-2 606, 609 --- B a w e łn a .................. — —
(cheese) (cotton)

0-4 1-3137/2 a b —  J e lita ............................ 2-3 1-7 26-7 606/1, 2 a, b — O dp adki b a w ełn y —
( bowels) (cotton odds)

1-9 4-3197 200 —  O le je .............. 0-5 0-2 1-6 646.647 648 — S zn u ry  ..................... —
(oils)

---- ------ 3
(ropes)

7-5200/3— 6 —  S m a r y  ..................... — 10— 12-4 725— 746 — W yroby g u m o w e . . — —
(lubricating oils) (rubber goods)

7-4 7-7 136-1215— 218 —  T łu szcze  zw ierz, sur. 1 — 1 1 74-5 757, 778 — W yroby  z drzew a
(row fa ts ) (wood products)

0-2 0-7 7-5216 —  T ran  . . .  .............. — — 9-9 776 — M eb le  g i ę t e ...........
(whale oil) (bentwood fu rn itu re )

0-6228 — M akaron  .............. 0-4 1-3 16-4 789— 791 — W yroby k o szy k a r .. — —
(macaroni) (basket wares)

22-9 109-6243/1, 2 —  K on serw y  m ięsn e — — 29-7 792— 803 — P a p i e r ....................... 5-5
(preserved meat) (paper)

0-2254—256 —  R y b y ............................ 10-7 1-8 15-3 836— 847 — K siążk i i  druk i . . . — —
(fishes) (books)

26-2259, 260 —  C u kier ..................... 201-4 — 202 — 862— 887 — W yroby cera m icz . 3 1 —
(sugar) (ceramic prod.)

0-8 0-6 4-4272 — P iw o 11-7 9-6 2 7 1 896— 927 __ Szkło  .......................
(beer) (glass)
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P oz. tar. cel.
Paźdz,

(October)

Wrzes.
(S ep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(Ja n u a ry -  
October)

P o z. tar. cel. Paźdz,
(October)

Wrzes.
(Sep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(J a n u a ry - 
October)

930— 965 —• W yr. sta l. i  że la zn e 41— 20-2 334-4 299/18 —  S o d a  .............. 35— 35—
(iron and Steel prod) (soda)

968/1— 4 —  B la ch a  cyn k ow a . . — — 0-9 405— 425 — F a rb y  ....................... — — 3-6
(z in c  sheets) (pain ts)

1037— 1098 —  M a szy n y  i c z ę śc i . — —  . 45-7 408 — Ś a d za  ....................... 5-6 — 6-9
(.m achinery & parts) (soot)

—  R ó żn e  ....................... 15-7 0 3 51-1 424— 427 — G arb n ik i .............. 55-4 1-5 318-3
(various) ( tann ing  extracts)

429— 454 — W yrob y  k o sm e ty ­
Wywóz 912-2 1.128 3 8.492 3 czn e  .......................

(cosmetic)
--- — 0-1

(exports) 466 470 — K lej i  ż e la ty n a  . . . '--- 0-1 5-4
7 — K uk urydza  ........... — _ 44-5 (glue)

(m aize) 492— 513 — S k óry  ....................... — — 56-2
23 — P estk i d rzew  ow oc. — i — 4-7 (skins)

(fr u it  stones) 589, 592 —  W e ł n a ....................... --- — 39-8
24— 26 —  N a sio n a  o le iste  ró- (wool)

— żn e ....................... 15— 4-6 178-8 597— 622 —  T k a n i n y ................... 15-7 3-9 24-9
(various oil seeds) (textiles)

27/1— 3 —  M ąka ....................... — __ 4-5 606, 609 —  B a w e ł n a .................. — 49-1 398-9
(flour) (cotton)

28/1— 5 — K a sza  ....................... — __ 2-1 606 /1 ,2  a, b —  O dpadki b a w ełn y — — 26-6
(grits) (cotton odds)

30 — R y ż  w y  łu sz c z o n y . . 285-4 300-4 2,089-1 625, 626 — S iz a l ....................... 0-6 2-5 16-8
(husked  rice) (sisal)

31 — K ro ch m a l .............. — 17-4 24-8 646— 648 —  S zn u ry  ..................... — — 8-7
(starek) (ropes)

40— 50 —  W arzyw a .............. — 4-7 5-1 720— 724 — K auczuk .................. 1*6 16 8 219-4
(greens) (rubber)

53— 58, 60--6 4 725— 746 — W yroby g u m o w e . . — — 1-6
—  O w oce św ie ż e  . . . 91-4 75-1 599-3 (rubber goods)

(fresh  fru its) 749— 751,753 — D esk i i  ła ty  . . . . — — 24-3
5 9 ,6 1 — 63, 66 (boards)

— O w oce su szo n e  . . . 18-4 __ 200-2 750 —  D rzew o  e g zo ty czn e — 3-7 8-9
(dried  fru its ) (e*otic wood)

67, 68 — K on serw y  ow ocow e — __ 1-6 757— 778 —  W yroby  z  drzew a  . 0-2 5-2 9-9
(preserved fru its ) (wood products)

69, 72 —  O rzech y  i  m ig d a ły _ 0-9 10-7 776 —  M eb le  g i ę t e ........... 0-2 — 1-9
(nuts  & almonds) (bentwood fu rn itu re )

76 —  K aw a ..................... 71-3 71-9 206-6 779— 787 —  K orek, w y ro b y
(coffee) z korka .............. — — 9-9

78 —  H e r b a t a .................. 48-5 59-9 151-8 (cork)
(tea) 792— 826 —  P a p i e r ....................... — 3 9 31-6

—  K akao ....................... 25-6 42-9 583-6 (paper)
(cocoa) 794, 795 —  C e lu lo z a .................. _ — 5-3

81, 82 —  K o rzen ie  .............. 9-7 6-4 153-5 (cellulose)
(spices) 862— 887 — W yroby cer a m ic z n e — — 15-2

95— 97 — Ż y w ica  ..................... 35-8 83-3 239-4 (ceramic products)
(resin) 259, 260 —  C u kier ..................... 101 10-1 240-6

104/3 —  T raw a m o rsk a  . . . __ __ 6-7 (sugar)
(sea grass) 287 —  M akuchy .............. — — 7-5

117 —  Ś le d z ie ....................... 27-8 15-8 148-2 (oil cuhes)
(herrings) 925— 981 — M eta le  ró żn e  . . . . 5-5 6-4 11-9

134/1— 3 —  S zczec in a  .............. — — 5-7 (various m etal)
(bristle) 927/1—3 — Ż e la s t w o .................. 3-5 9-6 38-7

137/2 a, b —  J e li ta ............................ 0-2 — 1-9 (serap iron)
(bowels) 930— 965 — W yrob y  sta l. i  ż e ­

152/2— 4 —  G i p s ............................ — — 1 — la z n e ..................... 21-6 21 — 98-4
(gypsum ) (iron  & steel prod)

156/1— 2 —  T a lk .............................. 5— — 6— 966/1— 4 — C y n a ............................ — 5-2 27-5
(tale) (tyn )

170, 171 — M a ter ja ły  sz lif ie r - 977 — M i e d ź ....................... 35-7 — 341-2
c z e ............................ — — 20-5 (copper)

(grinding m ateria ls) 1037— 1092 — M a szy n y , a p a ra ty
197 200 —  O le je ............................ — 32-1 250-6 i  c z ę śc i .............. — 0-1 3-2

(oils) (m achinery)
200/8 a, b, c —  W azelina  .............. — 1-4 4— —  R ó żn e  ....................... 6-9 1-2 24-1

(vaseline) (various)
203, 204 —  W osk ....................... 2-6 — 7-3 Przywóz i wywóz razem 1.325*9 1408 10.876 6
205— 214

(w ax)
—  T łu szcze  i o le je  r o ­

(to ta l)

ś lin n e  ................... 3-1 0-6 606-7 á. —  (Jbrot z wnętrzem
213/1— 2

(vegetable oils tk fa ts )  
—  P o k o s t ....................... 10-5 61 -1 kraju drogą wodną

(varnish) (u v e r  tru ffic )
215— 218 — T łu szcze  z w ierzęce Przyw óz 8.432 9 1.1503 50,587

su row e .............. 62-3 253-2 776-4 (im ports)
(rou> fa ts ) 27/1— 3 —  M ąka ....................... 38-9 47-8 147-1

216 —  T ran  ....................... --- — 4-2 (flour)
(w hale-oil) 40— 50 —  W arzyw a .............. 2-9 1-9 59-4

254— 256 —  R y b y ............................ --- 3-5 7 — (vegetables)
(fishes) 53, 58, 60— 64 —  O w o c e ....................... 2-9 2-8 17-6

295— 491 —• P rzetw o ry  c h e m i­ ( fru its)
c zn e  ....................... 12-5 2-4 22-4 67, 68 —  K o n serw y  ow ocow e __ 1 1-6 6-6

(chemicals) (preserved fru its ) ;
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Paźdz.
(October)

Wrzes-
(Sep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

| (Ja n u a ry-  
October)

Paźdz,
(October)

Wrzes,
(Sep tem ­

ber)

Od począ- 
! tku roku 
(J a n u a ry - 

October)

77 — C yk orja  ................... 2-7 4-4 8-2 30 — R yż w y lu sz c z o n y . . 2737-4 1226-8 8.180-7
(succory) (husked rice)

78 —  H e r b a t a ................... 8-7 2-5 11-2 31 —  K roch m al .............. — — 17-4
(tea) (starch)

80 — K akao ....................... 17-5 0-5 18— 53, 58 ,6 0 — 64
(cocoa) —  O w oce św ieże  . . . 117-2 113-9 392-7

81, 82 —  K o r z e n ie ................... 1 — 0-7 2- — (fresh fru its)
(spices) 59, 61— 63, 66

95, 97 —  Ż yw ica  ..................... — — 7-4 —  O w oce su szo n e  . . . 78-4 — 239-3
(resin) (dried fru its )

117 — Ś le d z ie ....................... __ 2-1 76 — K aw a ....................... 65-1 108-9 298-6
(herrings) (coffee)

121/26 —  P ta ctw o  b ite  . . .  . --- 0-2 0-7 78 —  H e r b a t a .................. 37-7 74-1 169-8
(pou ltry) (tea)

125 — Jaja ............................ __ 0-1 0-1 80 — K akao ....................... 34-6 55-3 487-5
(eggs) (cocoo)

127— 200 — O le je ............................ 3-7 31-9 35-6 81— 82 —  K orzen ie  .............. 17-4 9-3 102-7
(oils) (spices)

128/1— 4 — S e r .............................. — 0-7 1-1 89 —  R o ś lin y  leczn icze 4-1 — 8-9
(clteese) (m edicinal plants)

137 2 a, b —  j e l i t a ............................ 1 — 0-3 3-7 95, 97 —  Ż y w ica  ..................... 143 — 273-7 £64-6
(cossings) (resin)

215 ,217 ,218 — T łu szc ze  zw ierz . 117 —  Ś le d z ie ....................... 180-1 156-5 516-1
su row e .............. 1-7 — 6 — (herrings)

(row fa ts ) 127— 200 — O le je ............................ 6-1 21-8 80 2
228 — M akaron  .............. — 1-1 5-3 (oils)

(m acaroni) 137/2 a, b —  j e l i t a ............................ 4-4 — 45-7
243 1, 2 — K on serw y  m ięsn e — 0-3 2— (cassings)

(preserved m eat) 143/1— 3 —  M u sz le  ..................... — — 23-9
254— 256 — R y b y ............................ — 0-4 1- 3 (shells)

(fishes) 177/2 —  R uda m a n gan ow a — — 2-9
259, 260 —  C u k ie r ....................... 8.206-8 302-4 48.235-8 (mongan ose)

(sugar) 200 3— 6 —  S m a r y  ..................... — 18-9 90-2
272, 273,276, 278 (lubricatings oils)

— N ap oje  a lk oh o low e 10-8 12-7 45— 200 8, a, b, c
(alcohols) — W azelina  .............. 3-9 0-9 12 —

280— 282 — W in a ............................ — 0-1 0-8 (vaseline)
(wine) 205, 214 — T łu szcze  i o leje  r o ­

295— 491 — P rz e tw o ry  ch em i ­ ś lin n e  .................. 166 1 87-5 690-9
czn e  ....................... 5-8 22-3 31 7 (vegetable oils and
(Chemicals) ( fa ts)

299 18 —  Sod a .............. __ 581-4 1 428— 213 1—3 — P o k o s t ....................... --- __ 31 8
(soda) (vam ish)

411 2 ' —  B ie l cynkow a . . . . — — 16 — 215, 217— 218
(z in c  w hite) — T łu szc ze  zw ierz.

429— 454 —  A rty k u ły  k o sm ety ­ su r ............................ 759-4 542-9 3.576-2
czn e  ....................... 9-5 16-8 34— (raw  fa ts )
(cosmetics) 216 —  T ran  ....................... 14-7 — 29 9

466— 4-70 —  K lej i ż e la ty n a  . . . 0-1 1-4 4 — (whale oil)
(glue) 254, 256 — R y b y ............................ 0-8 10— 19-5

492— 513 —  S k óry  ....................... — 0-5 10-4 (fishes)
(skins) 259— 260 —  C ukier ..................... 10-1 10— 60 3

534— 559 —  W yroby  sk órzan e . 2-1 1-2 10 3 (sugar)
(teolter goods) 286 —  O t r ę b y ..................... 8— — 10—

563— 622 —  T k a n i n y ................... 55-9 27-3 156-1 (Iran ) 8—
(textiles) 295 6 —  S i a r k a ....................... 5— 13— 38—

589/1 ,2  592 —  W e łn a ....................... — — 10-2 (sulphur)
(wool) 295— 491 z wyj. osobno wvm.

606 1 ,2  a b — O dp adki b a w ełn y 1-8 2-7 4-5 — P rz etw o ry  c h e m i­
(cotton odds) czn e  ....................... 56-3 52-7 109—

646— 648 —  S zn u ry  ..................... — 0-3 1-5 (Chemicals)
(ropes)

725— 746 —  W yroby g u m o w e . . — 1-8 1-8 302 2 —  C h lorek  m a gn ezu — — 2-1
(rubber goods) (chloride o f m agnézia)

776 —  M e b l e ....................... 4-6 8—- 14-8 405, 407, 409
—  (bentwood fu rn itu re) 412, 418, 420

792, 803, 809, 826 423 —  F a rb y  ....................... 24-2 3-8 44-3
P a p i e r ....................... 4-7 10-9 36 — (pain ts)
(paper) 424— 427 —  G arb n ik i ........... 201 — 183-2 652-9

862— 887 — W yroby  c e r a m . . . 1-4 11— 16-3 (tanning  extracts)
(ceramic products) 434,4-50— 454— M y d ł o ....................... 5-9 — 7—

930— 965 —  W yroby sta l. i ż e ­ (soap)
la z n e ....................... 47-7 50 9 184-6 466, 470 — Klej i ż e la ty n a  . . . — — 3-2
(iron  & steel prod) (glue)

— R óżn e 0-7 1-4 9-8 492, 513 —  S k óry  ....................... 144-3 305-8 1.315-4
(various) (skins)

589/1, 2 592 — W e ł n a ....................... 6-8 475-1 487-4

Wywóz 5 084 2 4.393 2 21-871 8 597, 605, 613
(wool)

(exports) 622 — T k a n i n y .................. 25-1 15-7 63-2
23 — P estk i d rzew  o w o­ (textiles)

cow ych  .................. — 0-5 3 6 606 1, 2, a b —  O dp adki b a w ełn y  . — — 2 6
(fru its  stones) (cotton odds) i

24— 26 — N a sio n a  o le iste  . . . — 254-2 431-8 606, 609 —  B a w e łn a .................. — 47-7 492-9
(oil seeds) 1 (cotton)

4 4



4. O G Ó LN Y  O B R Ó T  TO W ARO W Y
(generał goods tunover)

p a ź d z i e r n i k   1933 — 626.475'3
w r z e s i e ń ..........................................  1933 —  561.554 2
p a ź d z i e r n i k ....................................  1932 — 542.364 5
od  p o c z ą tk u  r o k u ........................  1933 — 5.031.081'3
od p o czą tk u  r o k u ........................  1932 — 4.169.423 8

IV RUCH PASAŻERÓW (PASSENGER TRAFFIC)
R U C H  ZAM O RSK I

P r z y j e c h a ł 0 w  y j e e i  a ł o
(passenger incoming) (passenger utgoing)

październik wrzesień październik wrzesień

I 4 II 4 III 4 Razem Razem I 4 II 4 III 4 Razem Razem

W. M . G d a ń s k  .............................................................. 2 2 5 7 1
Gdańsk .......................................................................... — — — — 2 2 5 — 7 1
Sopoty .......................................................................... — — — — — — --- — — —

A n g l j a  ................................................................................. 11 33 15 59 83 4 12 107 123 218
H ull ................................................................................ __ 5 __ 5 11 — 6 3 9 21
L e i t h ................................................................................. — __ — __ — — — — — —
Londyn .......................................................................... 11 28 15 54 72 4 6 104 114 197

B e l g j a ................................................................................... 10 — 1 11 2 13 — — 13 28
A n tw e r p ja ....................................................................... 10 — — 10 2 13 — — 13 28
G a n d a w a .......................................................................... —• — 1 1 — .—. — — — —

D a n j a ..................................................................................... 28 — — 28 31 — — — — 6
Aalborg ......................................................................... — — — — 2 — — — ■— —
K o p e n h a g a ..................................................................... 28 — — 28 29 — — — — 6

E g i p t ...................................................................................... — — — — 6 — — — — —
A lek sa n d rja ..................................................................... — — — — 6 — — — — —

E s t o n j a  ................................................................................. —■ — — — — 5 — — 5 1
Tallinn .......................................................................... — — — — — 5 — — 5 1

F i n l a n d j a  .......................................................................... 10 — — 10 21 — — 9 9 1
A b o ..................................................................................... — — — — — — — — _ 1
Helsinki .......................................................................... 8 — — 8 21 — — • — —
K o łk u ................................................................................ 2 — __ 2 — .— — — — —
Viborg .......................................................................... — — — — — — — 9 9 —

H o l a n d j a  . . .  .............................................................. 7 — — 7 35
A m s te r d a m ..................................................................... — — — 1 — — —• — —
R o tte rd a m ........................................................................ 7 — — 7 34 — .— — — —

L i t w a ..................................................................................... — — 1 1 1
K ła jp e d a .......................................................................... — — 1 1 — — — — — 1

N i e m c y ................................................................................ ■— — — •— 14 — — — — —
H a m b u r g .......................................................................... — __ — — 4 — — — — —
Szczecin .......................................................................... — --- — — 10 — — — —. —

R u m u n j ą  .......................................................................... 517
K o n s ta n c a ....................................................................... —• --- — — — — — — — 517

S t a n y  Z j e d n .  A m ........................................................... 6 --- 159 165 257 10 — 388 398 423
N e w -Y o r k ....................................................................... 6 --- 159 165 257 10 — 388 398 423

S z w e c j a  .......................................................................... 8 1 — 9 414 — — — — 414
Kalmar .......................................................................... 8 1 — 9 — — — — — —
M almo ......................... - ........................................ —• --- — — 1 — —r- — — —
S to c k h o lm ..................................... — --- — — 413 — --- — — 413
Yesteros ..........................................................................

__ --- __ — — — --- __ —
1

80 34 176 290 865 34 17 504 555 1610
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Paźdz,
(O ctober)

Wrzes.
(Sep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(J a n u a ry - 
October)

Paźdz,
(October)

Wrzes,
(Sep tem ­

ber)

Od począ­
tku roku 

(J a n u a ry - 
October)

625— 626 —  S isa l .......................
(siza l)

720, 724 —  K a u c z u k ..................
(rubber)

725, 746 —  W yroby  g u m o w e . .
(rubber goods)

750 —  D rzew o  eg zo ty czn e  
(exotic wood)

757,778 — W yrob y  z  drzew a  
(wood goods)

779 —  K orek , w y ro b y
z korka ..............
(icork)

792, 803, 809
826 —  P a p i e r .......................

(paper)
794/1,2 795 — C e lu lo z a ..................

(cellulose)

4 1

26-4

1-4

2 1

9-3

18-8

5-6 

40-2

46-9

6-8

20-9

291-6

4-7

100-7

27-4

18-1

38-1

20-4

807 808 —  F ib ra  .......................
(fibrę)

930— 965 —  W yrob y  sta l. i  ż e ­
la zn e  .......................
(ron and Steel p ro ­
ducts)

966/1 4 —  C y n a ............................
(tin )

977 —  M i e d ź .......................
(copper)

978 —  A l u m i n i u m ............
(olum inium )

1037, 1088 —  M asz . ap ar . i c zę śc i
(m achinery)

— R ó ż n e  .......................
(various)

Przyw óz i wywóz razem
(total)

64-2

0-5

87-6

8-8

3-9

13 517 1

18-6

4-8

198-2

9-9

5.543 5

17-3

196-4

28-6 

1.330-5 

25—  

12-9 

34—

72.458-8



Agentury Bawełniane
W  Ł O D Z I

„ E X I M P O R T ”
Sp. A k c .
GDYNIA.

IM  O R T  BAW EŁNY  
AM ERYKAŃSKIEJ — 
EGIPSKIEJ I INDYJ­
SKIEJ, ORAZ GUMY 
SUROW EJ,

Oddział w Łodzi:
Piotrkow ska 5 

Telefony: Gdynia — 1381 
Łódź 156-04. 226-67 

Adresy telegraficzne:
E x im p o r t  —  G d yn ia  
Ł ódź
C o tto n  —  Ł ódź

G. A. S E B A S T I A N
(wł, N agel i G rosssteinbeck),

W ÓLCZAŃSKA 78,
Telefony: 11 5 -7 3  i 1 6 2 -3 0
Istnieje od r. 1899.

Reprezentuje m. in, 
św iatow ą firmę ekspor- 
towo-b aw ełnianą  

Anderson, Ciayton & Co., 
Houston — (Texas),

która eksportuje nie- 
tylko baw ełnę  półno- 
cno-am erykańską, lecz  
także południow o-am e­
rykańską i egipską. 

F ir m a  ta  b y ła  p ie rw sz a ,  
k tó ra  z a ło ż y ła  sk ła d  k o n ­
sy g n a cy jn y  b a w ełn y  a m e ­
rykań sk iej w  G d yn i

EM IL
PFEIFFER

Ł Ó D Ź
A N D R Z E J A  12

R o k za ło ż e n ia  1 90 5 . 

import

b a w e ł n y
w e ł n y

i s K ó r

Kosm a  
i G r e g o r
Ł Ó D Ź
KILIŃSKIEGO 13 6
TELEFONY: 150-25 i 213-77

I M P O R T  BAW EŁNY  
A M E R Y K A Ń S K I E J ,  
EGIPSKIEJ, INDYJSKIEJ 
1 IN . P O C H O D Z E N IA

Feliks Goldstein
ŁÓ D Ź, ul. Gdańska 48

BIURO AGENTUROWE

I m p o r t  bawełny 

amerykańskiej, in­

dyjskiej, egipskiej.

B. Triebe i S-ka
Piotrkowska 5

i m p o r t  b a w e ł n y  

a m e r y k a ń s k ie j ,  

i n d y j s k i e j  

i e g i p s k i e j

O s k a r
M a c z e w s k i
właśc. A. J. Maczewski

Ł ó d ź  

O r l a  25
T e l .  2 1 4 -5 8

Krauze i W a g n e r
Telefon 1 2 0 -3 3

Ł Ó D Ź  

U L  PRZEJAZD Nr. 40.

Józef A . Majer i S-ka
Ł Ó D Ź  

Piotrkowska 181 
T e l e f o n  197-80.

Karol Fr. Elsner

Ł Ó D Ź  

ul. Piotrkowska 129

PAŃSTWOWE

Z A K Ł A D Y

INŻYNIERJI
W A R S Z A W A
Terespolska 34/36 
T e l e f o n  548-10

STATKI morskie i rzeczne.

SILNIKI systemu Dieseľa marki „U r­
sus" i „Saurer" od 4 KM. do 2 .0 0 0  KM. 

stałe i morskie.

SAMOCHODY „Polski Fiat", „Pol­
ski Saurer".

MOTOCYKLE „c w s

SILNIKI dla rolnictwa. 

ZESPOŁY: o ś w i e t l e n i o w e
i pompowe.

ARMATURA do pary, wo­

dy i gazu. 

ODLEWY żeliwne oraz
metali półszlachetnych.

M O T O R Ó W K I ,
ślizgowce. 

Konst r ukc j e  żel azne.  

Lqczniki  szczepkowe 
0 52  mm. dla Straży 

Ogniowych.
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KRONIKA PORTU GDYŃSKIEGO
POŚWIĘCENIE PORTU GDYŃSKIEGO

T  ZWIĄZKU z rocznicą 15-lecia nie- 
" " podległości oraz z równoczesnem  

ukończeniem zasadniczych prac nad roz­
budową portu gdyńskiego odbędzie się dnia 
8 grudnia b. r. uroczyste poświęcenie portu. 

.W tym okresie czasu zostanie oddany do 
użytku dworzec morski, magazyn tranzyto­
wy, szereg dalszych magazynów prywatnych, 
a mianowicie firmy „Warta“, „Aukcji Owo­
cowych“ i „Pantarei“. Jednocześnie zosta-« 
ną oddane do użytku 2 dalsze magazyny

w wolnej strefie, t. j. długoterminowy ma­
gazyn dla bawełny oraz magazyn drobni­
cowy firmy „Cukroport“ . W ten sposób, 
przedewszystkiem wolna strefa, a również 
i reszta portu będzie mogła być znacznie 
intensywniej wykorzystana. Ukończenie 
szeregu drobniejszych inwestycyj dla han­
dlu i przemysłu rybnego, nadbudowanie 
chłodni portowej, co pod względem pojem ­
ności postawi ją na I miejscu w Europie, 
intensywna rozbudowa torów kolejowych i

ulic, rychłe zainstalowanie szeregu nowych 
dźwigów, wszystko to sprawia, że mimo 
krótkiego terminu budowy, port gdyński 
coraz bardziej przystosowuje się do po­
trzeb handlu morskiego.

Uroczystość zaszczyci swą obecnością 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej, przed­
staw iciele Rządu oraz szereg wyższych dy­
gnitarzy państwowych. Data poświęcenia 
portu będzie pamiętną datą w historji na­
szego młodego miasta portowego.

DWORZEC MORSKI W  GDYNI
I J WORZEC morski, który jest jedną 

z ostatnich poważniejszych inwestycyj 
portowych zostanie oddany do eksploatacji 
w I połowie grudnia b. r., bezpośrednio po 
uroczystem poświęceniu portu gdyńskie­
go, które nastąpi dn. 8.XII. r. b.

Obecnie gmach ten jest w końcowem  
stadjum swej budowy. Konstruktywnie 
dworze morski, czyli t. zw. hala pasażerska 
stanowi łącznie z magazynem tranzytowym  
jedną całość. Właściwa hala pasażerska
0 3 kondygnacjach służyć będzie wyłącz­
nie dla obsługi ruchu pasażerów. II część 
budynku —  magazyn właściwy, służyć bę­
dzie dla składowania towarów drobnico­
wych, a częściowo uzupełniać będzie ob­
sługę ruchu pasażerów, mieszcząc w sobie 
halę rewizji celnej na I piętrze i pom iesz­
czenie dla składowania poczty i bagażu 
na parterze.

Rozmiary hali pasażerskiej wynoszą 
30 X 37 m. przy wysokości ok. 20 m. Ma­
gazyn tranzytowy przy szerokości 30 m
1 długości 120 m posiada 2 kondygnacje 
o ogólnej wysokości ok. 12 m.

Tak magazyn tranzytowy jak i zacho­
dnia część jego, t. j. hala pasażerska wy­
konana jest jako konstrukcja o żelazobe- 
tonowym szkielecie, wypełniona cegłą i 
otynkowana szlachetną zaprawą w terra- 
zycie na zewnątrz. Parter hali pasażer­
skiej z dużym hallem pośrodku zajęty bę­
dzie przez pocztę, bagażownię, biuro in ­
formacyjne, kantor wymiany i inne dro­
bne ubikacje.

Na ścianie, do której dochodzą główne 
schody umieszczone będą płaskorzeźby 
z podobizną Pana Prezydenta Ignacego 
Mościckiego i Pana Marszałka Józefa P ił­

sudskiego w bronzie. Dwie tablice pam iąt­
kowe w marmurze umieszczone będą po 
obu stronach głównego wejścia do dworca 
morskiego z podjazdu i zawierać będą 
ważniejsze daty dotyczące budowy portu, 
jak również nazwiska osób, które położy­
ły wybitne zasługi, związane z budową 
portu.

Pierwsze piętro hali pasażerskiej m ieś­
cić w sobie będzie biura linij okrętowych, 
pomieszczenia dla ekspozytury Urzędu 
Celnego, górną bagażownię, ubikacje dla 
dyżurnego ruchu i zawiadowcy stacji oraz 
2 nieduże pomieszczenia dla inspektora 
emigracyjnego i lekarza portowego.

Trzecia kondygnacja hali pasażerskiej 
przeznaczona jest dla poczekalni i 2 sal 
restauracyjnych, posterunku Policji Pań­
stwowej i ubikacyj dla służby restauracyj­
nej. Pasażerowie przybywający okrętem, 
wchodzić będą po specjalnie urządzonym 
żelaznym pomoście podwożonym przez 
dźwigi na rampę I piętra magazynu tran­
zytowego, skąd po dokonaniu kontroli 
paszportów przejdą do sali rewizji celnej, 
położonej również na I p. magazynu tran­
zytowego i będącej uzupełnieniem hali pa­
sażerskiej.

W sali rewizji celnej będą się m ieścić 
kasy sprzedaży biletów kolejowych.

Pasażer jadądcy w głąb kraju, po kupie­
niu biletu kolejowego i załatwieniu for­
malności celnych przekazuje swój bagaż 
w tejże sali urzędnikom kolejowym, któ­
rzy zapomocą suwni przekazują pakunki 
do bagażowni nadawczej, mieszczącej się 
na I p. hali pasażerskiej. Transport baga­
żu pasażerów, którzy pozostają w Gdyni, 
po załatwieniu formalności celnych, zapo­

mocą 2 wind elektrycznych transportuje 
się odrazu do hallu głównego dworca mor­
skiego, skąd wywozi lub wynosi się go na 
zewnątrz.

W nętrzne magazynu tranzytowego jest 
otynkowane zwykłą zaprawą wapienno-ce- 
m entową, zaś właściwa hala pasażerska, 
wszystkie ściany, balustrady —  zaprawą 
w terrazycie, schody główne oraz posadzka 
w hali pasażerskiej wykonana z lastrika. 
Ogrzewanie hali pasażerskiej będzie zapo­
mocą piecyków elektrycznych w ubikacjach 
biurowych, zaś hall ciepłem powietrzem  
nagrzewanem zapomocą elektryczności i 
wtłaczanem specjalnymi wylotowymi otwo­
rami. Jest to system zupełnie nowoczesny, 
mało praktykowany dotąd na terenie P o l­
ski. Również kuchnia restauracyjna będzie 
nagrzewana elektrycznością.

Sala rewizji celnej oddzielona jest od 
reszty magazynu tranzytowego przenośną 
ścianką działową, która może być ustawio­
na w 3 miejscach, zależnie od potrzeby. 
W ten sposób przy małym ruchu pasażerów 
sala rewizji celnej może być zmniejszona, 
zaś przy większym ruchu powiększona. 
Takie rozwiązanie sprawy daje rękojmię 
racjonalnego wykorzystania pom ieszcze­
nia magazynu dla składowania towarów

Ogólny koszt magazynu tranzytowego, 
łącznie z dworcem morskim wyniesie ok.
2.100.000 —  2.200.000 zł. z czego na wła­
ściwy dworzec morski wypadnie 500.000 —
600.000 zł. Konstrukcja dachu cienkościen­
na żelbetowa izolowana od zewnątrz kor­
kiem i kryta bitominą. Izolację korkową 
zastosowano z uwagi, że pomieszczenia ba 
li pasażerskiej i I piętra magazynu tran­
zytowego będą ogrzewane.
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PRACA PORTU GDYŃSKIEGO W  PAŹDZIERNIKU 1933 R.
W  MIESIĄCU październiku poza nor- 

malnemi warunkami, mającemi 
wpływ na obrót towarowy, na o- 

siągnięte liczby, oddziaływać mogły jeszcze 
dwa czynniki, a mianowicie: zmiana od 11 
października taryfy celnej oraz skutki za­
warcia porozumienia między Polską a Gdań­
skiem. Wpływ zmiany taryfy celnej dał się 
istotnie silnie odczuć i wyraził się bardzo 
intensywnym wzrostem przywozu, zwłasz­
cza w pierwszej dekadzie miesiąca sprawo­
zdawczego, natomiast zupełnie nie odczuł 
port gdyński skutków zawartej z Gdań­
skiem umowy. Wyniki października okaza­
ły się lepszemi, aniżeli można było się te­
go spodziewać, a liczba ich osiągnęła re­
kordową wysokość, mianowicie 626.306 t. 
Poprzedni zatem rekord obrotu m iesięcz­
nego w porcie gdyńskim osiągnięty w lip- 
cu r. b. (608.804 t.) został pobity o 17,5 
tys. ton. W październiku również, podob­
nie zresztą jak w lipcu, zostały ustalone 
nowe rekordy przeładunku dziennego 
27.X.32 —  32.793 t. oraz przeładunku ty­
godniowego w tygodniu 23 —  29.X —  
161.088 t.

Jak to było już zaznaczone ogólny obrót 
tpwarowy w październiku osiągnął liczbę 
626.306 t. (we wrześniu 561.654 t.), obrót 
zamorski 611.463 t. (we wrześniu 554.603
t.), w czem przywóz 101.082 t. (73.933) i
wywóz 510.301 t. (480.670 t.).

Liczby powyższe składają się z następu-
jących pozycyj:

P rzy w ó z
w tonach

Ryż surowy ................................. 6.927
Owoce ś w ie ż e ................................... 1.686

„ suszone .......................... 283
Orzechy i m ig d a ły .......................... 89
Korzenie ........................................... 121
Kawa, kakao, h e r b a ta .................. 957
Tytoń .......................................... 350
Napoje alkoholowe .................. 90
Śledzie .......................................... 3.716
Fosforyty .......................................... 2.723
Ruda żelazna .................................. 5.811
Sadze ........................................... 119
Tłuszcz zwierz, sur....................... 1.605
Skóry ........................................... 1.671
Nasiona oleiste r ó ż n e ................... 3.224
Oleje i s m a r y .................................. 131
Żywica ........................................... 638
Kauczuk .......................................... 250
Wyroby gumowe ........................... 83
Tłuszcze i oleje rośl...................... 97
Piryty ........................................... 7.600
Garbniki ........................................... 1.641
Farby ........................................... 10
Miedź .......................................... 707
Złom żelazny ................................... 44.502
Cyna ........................................... 18
Metale różne ................................... 10
Wyroby żel. i stal......................... 438
Maszyny, aparaty, części .......... 422
Samochody, m otocykle, części ... 96
Szmaty ........................................... 471
Celuloza .......................................... 334
Bawełna ........................................... 8.855
Juta ................................................... 673
Len, konopie, sisal i t. d.............. 99
Wełna .......................................... 1.502
Różne .......................................... 2.627

Razem ........................................... 101.247

W y w ó z
w tonach

Ryż ........................................ „ ... 582
Mąka ryżowa ................................. 612
Cukier ........................................... 1.210
Napoje alkoholowe .................. 54
Sól ................................................ „ L75
Bekony ........................................... 2.453
W ędliny ........................................... 290
Ptactwo bite ................................... 152
Jaja ................................................ „ 1,253

Makuchy ................................... 509
Materjały pędne .................. 1.700
Papa, tektura i papier 745
Skóry ................................... 14
Deski i łaty .......................... 24.242
Bale i słupy .......................... 2.939
Wyroby z d r z e w a .................. 291
Klepki ................................... 33
Dykty ................................... 557
Meble gięte .......................... 159
Wyroby koszykarskie .......... 2
węgiel eksportowy .......... 438.304

„ bunkrowy .......... 17.190
Koks .................................. 8.948
Soda .......................................... 225
Salmiak ................................... 16
Biel cynkow a............................ 48
Wyroby żel. i stal................. 498
Cynk ........................................... 1.069
Blacha cynkowa .................. 149
Celuloza ................................. . .. 663
Bawełna ... .......................... 25
Materj. i wyr. włókien. 232
Różne m. i. kawa (2815) ... 4,443

Razem ................................... 510.381

Bliższa nieco analiza poszczególnych po- 
zycyj przywozu pozwala zauważyć, że nie­
które pozycje uległy dość poważnemu 
zmniejszeniu, w porównaniu z poprzednim  
miesiącem, a mianowicie: kawa, herbata,
kakao (957 t w październiku wobec 1638 t. 
we wrześniu), żużle Thomasa (brak zupeł­
ny wobec zakończenia zasiewów —  we 
wrześniu (6975), nasiona oleiste (3224 t. 
wobec 4796 t.), żywica (638 t. wobec 1175 
t.), miedź (707 t. wobec 1389 t.), papier, 
papa i tektura (671 t. wobec 1246 t.), juta 
(673 t. wobec 1284 t.). Natomiast szereg 
innych pozycyj wykazuje bardzo poważny 
wzrost: ryż surowy 6927 t. w paidziern. 
wobec 29 t. we wrześniu, owoce świeże 
(1686 t. wobec 909 t.), śledzie 3716 t. wo­
bec 2336 t.), fosforyty (2723 t. wobec 435 
t.), garbniki (1641 t. wobec 621 t.), ruda 
żelazna (5811 t. wobec 1625 t.), piryty 
(7.600 t. we wrześniu brak), złom (44.502 
t. wobec 34270 t.), bawełna (8855 t. wo­
bec 6246 t.) i wełna (1502 wobec 803 t.).

W wywozie daje się również zaobserwo­
wać wzrost niektórych pozycyj, zaś spa­
dek innych. Zmniejszenie mianowicie wy­
kazują: cukier (1210 t. w październiku wo­
bec 5172 t. we wrześniu), bekony (2453 t.

C h a r a k t e r y s t y c z n ą  cechą rybo-
łóstwa październikowego jest jego 
różnorodność. Jako miesiąc okresu 

przejściowego od sezonu letniego do zimo­
wego, październik zalicza się do miesięcy 
uboższych w rybę. W braku większych 
ławic zasadniczych gatunków, rybacy 
chwytają się wszystkich możliwych spo­
sobów połowu i posługują się prawie 
wszystkiemi istniejącem i narzędziami. Obok 
nieukończonych jeszcze połowów płastug 
włokami, próbuje się poławiać takimże 
sposobem wątłusze i ukazujące się szpro­
ty. Stawia się jeszcze całe szeregi więcie- 
rzy (żaków) na węgorze obok mancy na 
śledzie i szproty. Dalej uprawia się rybo- 
łóstwo niewodami przybrzeżnemi, stawia 
się w dużej ilości haczyki i równocześnie 
przygotowuje się takie (wędy) na łososie.

Jako miesiąc przełomowy o pogodzie nie­
pewnej, październik nie jest zbyt korzystny 
dla rybaków, chociaż z drugiej strony w 
miesiącu tym zwykle podnoszą się ceny na 
ryby, co wpływa na zwiększenie rentowno­
ści rybołóstwa. Na wzrost cen na rybę

wobec 2918 t.), jaja 1253 t. wobec 1530 t.), 
deski i łaty (24842 t. wobec 29342 t.) , na­
wozy azotowe (brak z analogicznych przy­
czyn co tomasyny w przywozie —  we 
wrześniu 4952 t.), szyny kolejowe (rów­
nież brak w zależności od rozplanowania 
wywozu poszczególnych partyj —  we wrze­
śniu 1859 t.), oraz papier, tektura, papa 
(746 t. wobec 1261 t.). Spadek pozycyj 
artykułów żywnościowych zależny jest od 
kalendarzowego układu dni października, 
gdyż artykuły te wychodzą z Gdyni regu­
larnie co czwartek lub piątek każdego ty­
godnia, wobec czego w październiku ode­
szły w czterech partjach, wówczas, gdy w 
innych miesiącach —  w tej liczbie i we 
wrześniu —  w pięciu. Poważny wzrost wy­
kazują w wywozie następujące pozycje: 
w ęgiel eksportowy (438.304 t. wobec 
402.588 t)., węgiel bunkrowy (17.910 t. wo­
bec 13.884 t.), koks (8948 wobec 6861), 
cynk (1069 t. wobec 835 t.), celuloza (663 
t. wobec 2 t.) ,i różne artykuły (4443 t. 
wobec 643 t.), w październikowej pozycji 
różnych artykułów zamieszczony został 
znaczny transport kawy 2.815 t., który 
stanowi część ładunku przywiezionego swe­
go czasu na statku „Ubau dla mającego 
się trudnić importem kawy T-wa „Pol- 
braska“ —  wobec niezrealizowania koncep­
cji zorganizowania przez powyższe Towa- 

* rzystwo importu kawy do Polski, kawa ta 
została reeksportowanft do Hamburga. 
Z innych działów obrotu portowego w 
Gdyni dalszemu zmniejszeniu uległ obrót 
przybrzeżny, który wyraził się liczbą 655 t. 
(we wrześniu 1408 t.), natomiast obrót 
drogą wodną z wnętrzem kraju wykazał 
dość niespodziewany wzrost (14843 t. w 
październiku wobec 5544 t. we wrześniu). 
Z ważniejszych pozycyj tego obrotu wy­
mienić należy w przywozie: cukier —
7965 t. (we wrześniu 302 t.), zaś w wy­
wozie: ryż wyłuszczony 2978 t. (we wrze­
śniu 1227 t.) i tłuszcze techniczne 803 t. 
(we wrześniu brak). Reszta pozycyj wyra­
ża się bardzo nikłem i liczbami.

Warto zaznaczyć, że ogólny obrót towa­
rowy w Gdyni za 10 m iesięcy r. b. wy­
niósł 5030.912 t., czyli zbliżył się bardzo 
do całorocznego obrotu r. ub.

Ruch pasażerów uległ dalszemu zmniej­
szeniu w związku z sezonem jesiennym. 
Przyjechało 290 osób (we wrześniu 865), 
wyjechało zaś 555 (we wrześniu 1610).

wpływa oziębienie się pogody, przez co ry­
ba staje się trwalszą i więcej nadającą się 
do handlu.

Pogoda w październiku r. b. była naogół, 
dość dobra. Dni burzliwych uniem ożliwia­
jących wyjazd rybakom na morze było n ie­
wiele. Trwające w ciągu paru dni silne 
wiatry przeszkadzały w normalnem rybo- 
łóstwie więcej rybakom z obwodu gdyń­
skiego aniżeli helskiego.

Zdobycz październikowa w stosunku do 
września, zarówno pod względem ilości jak 
i jakości, utrzymała się na wysokości po­
przedniego m-ca. W odniesieniu do ana­
logicznych m iesięcy ubiegłych lat, było dość 
słabo. Połowy odznaczały się dużą niere- 
gularnością i w niektóre dnie ryb było do­
syć, w inne znowu odczuwał się brak pod­
stawowych gatunków.

Jak zaznaczyliśmy wyżej, w paździer­
niku kończą się połowy letnich gatunków 
ryb —* płastug (flonder), węgorzy, węgo- 
rzyc, a częściowo i śledzi, natomiast za­
czyna się połów szprotów i wydatnio zwięk­
sza się połów wątłuszy (pom uchli). Zapo­

POŁOWY RYB MORSKICH 
W  PAŹDZIERNIKU R. B.
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czątkowuje się temsamem sezon zimowy ry- 
bołóstwa.

P ł a s t u g i  łowiono jeszcze nieźle, 
chociaż dało się zauważyć stopniowy uby­
tek ryby, bowiem z nastaniem dni chłod­
niejszych płastugi zwykle odchodzą na 
miejsca głębsze i tam prawdopodobnie zi­
mują, zjawiając się przy naszem wybrzeżu 
dopiero na wiosnę. W iększość tej ryby zło­
wiono włokami, przyczem najlepsze wyni­
ki dawało trawlowanie na otwartem mo­
rzu. Połowami płastug zajmowali się głów­
nie rybacy z Gdyni, Helu, Kuźnicy i Ja­
starni. Z poszczególnych gatunków naj­
więcej łowiono 8terni, dalej zimnicy 
i skarpi.

Ś l e d z i e  w ciągu całego października 
łowiono dosyć dobrze. Na początku m ie­
siąca szczególnie obfite połowy m ieli ryba­
cy helscy. Ławice śledzi wchodziły nawet 
do portu helskiego, gdzie łowiono rybę 
wiadrami. Ławice te  zostawiły tyle ikry 
w porcie, że oblepione nią były wszystkie 
słupy i nabrzeża w porcie, a dno pokryte 
było widoczną warstwą ikry. Jak wiado­
mo śledzie zjawiają się przy cyplu helskim  
na tarło i wrazie pomyślnych warunków 
atmosferycznych, jak to było w sprawoz­

dawczym miesiącu, tarło to odbywa się bar­
dzo intensywnie.

W ę g o r z e  —  rybołóstwo zakończono 
w połowie października. Tegoroczny se­
zon węgorzy wypadł dobrze. Ryb ło ­
wiono sporo, ale ceny były nieco niższe 
niż w ub. roku. Rybacy narzekali, że 
przy obfitych połowach m ieli mniej korzy­
ści, aniżeli w ubiegłym roku.

S z p r o t y ,  ukazały się ok. 20-go paź­
dziernika. Ryby te nadchodzą do nas ła­
wicami z zachodniego Bałtyku i dłużej prze­
bywają w zatoce Puckiej, najwięcej jednak 
koło Helu, gdzie znajdują się ich miejsca 
tarła. Rybacy z niecierpliwością oczeku­
ją pojawienia się szprotów, gdyż ryba ta 
w okresie jesiennym, ja,ko jeszcze niewy- 
tarta, tłusta, szczególnie nadaje się do w ę­
dzenia i jest wprost rozchwytywana przez 
wędzarnie, rozpoczynające właściwie swój 
intensywny sezon zimowy wędzeniem szpro­
tów.

Zwiększył się znacznie w październiku 
połów wątłuszy, co jest zwykłem zjawis­
kiem w okresie jesienno-zimowym Na 
wędki łowiono mało, ale za to dużo 
na kutrach. Szczególnie obfite połowy 
dawały wyjazdy na dalsze tereny głębi

Gdańskiej, gdzie najkorzystniej łowiono na 
głębokości ok. 100 metrów. Inne gatunki 
ryb nie odgrywały w rybołóstwie paździer- 
nikowem wielkiej roli, bowiem połowiano 
je w drobnych ilościach.

Handel rybą nie odznaczał się w paź­
dzierniku większem ożywieniem i był dość 
niejednolity. Przy obfitszych połowach 
zbyt był utrudniony. W ędzarnie dopiero 
rozpoczęły pracę po letniej przerwie, zaku­
pując niewielkie ilości surowca. Ogółem 
wędzarnie zakupiły: 79.000 kg. szprotów,
30.000 kg. śledzi, 12.000 kg. płastug, 7.800 
kg. wątłuszy i 7.200 kg. węgorzy. Trzecią 
część złowionych ryb wywieziono do Gdań­
ska, część węgorzy zagranicę. Resztę ryb 
rozsprzedano na rynkach miejscowych.

Ogółem złowiono w październiku 350.000 
kg. ryb —- wartości 152.000 zł., a w tem:

kg- wart. zl.
płastug 70.000 32.100
śledzi 128.500 38.500
szprotów 81.600 24.500
wątłuszy 44.400 11.600
węgorzy 18.100 38.000
innych 7.100 7.300

B. K .

PORTOW E ROBOTY BUDOWLANE W  PAŹDZIERNIKU
W  PRZECIĄGU miesiąca październi­

ka wykonano w porcie gdyńskim 
następujące roboty:

W b a s  e n i e im . M in . K w i a t ­
k o w s k i e g o  na nabrz. Rumuńskiem u- 
stawiono 92 m. b. skrzyń żelazobetono- 
wych o głęb. 10 m. Przeprowadzono ba­
dania dna przy pomocy wierceń na nabrz. 
Czechosłowackiem i Rumuńskiem. Pozatem  
wyczerpano w basenie im. Ministra K wiat­
kowskiego i w III. basenie wewnętrznym
103.066 m® gruntu, z czego 53.591 m3 wyre- 
fulowano na nabrz. Rumuńskie, zaś tor 
i muł jako nieużytki wywieziono do m o­
rza w ilości 49.475 m3.

W d z i a l e  r o b ó t  d r o g o w y c h :  
Na ul. Indyjskiej wykonano 120 m. b. ka­
nalizacji deszczowej. Przy budującym się 
wiadukcie Nr. 2 ukończono rusztowania i 
szalowania łuku i jezdni, rozpoczęte ukła­
danie uzbrojenia ściągu, wykonano 10.000

m® nasypów, 1.000 m2 darniowania, ułożo­
no 413 m. b. krawężników betonowych, 812 
m2 bruku oraz ustawiono 4 studzieńki 
ściekowe. Na ul. Polskiej ułożono 200 m. 
b. krawężnika betonowego, 789 m2 chodni­
ka, 3.500 m2 nawierzchni asfaltowej oraz 
475 m2 bruku z kostki bazaltowej i grani­
towej.

W d z i a l e  b u d o w l i  n a z i e m ­
n y c h :  W magazynie tranzytowym wyko­
nano pokład żużlowy pod podłogę oraz 
montaż bram. Ukończono wykonanie tyn­
ków zewnętrznych terrazytowych, roboty 
szklarskie, dekarskie oraz blacharskie. Rów­
nież rozpoczęto układanie nawierzchni z 
płyt betonowych na rampach. W hali pa­
sażerskiej rozpoczęto tynkowanie halu 
głównego, a w innych pomieszczeniach roz­
poczęto już roboty malarskie. Ustawiono 
okno i drzwi, wykonano roboty ślusarskie, 
rozpoczęto tynkowanie zewnętrzne terrazy-

towe. Ukończono roboty dekarskie i bla­
charskie.

W hali śledziowej w październiku zakoń­
czono wszystkie roboty.

Przy budowie magazynu długotermino­
wego dla bawełny w wolnej strefie zakoń­
czono, fundamenty pod slupy żelbetowe, 
wykonano dalszą konstrukcję żelbetową, 
szkieletową, za wyjątkiem ostatniej (8-ej) 
komory. Wykonano mury zewnętrzne i 
działowe w 3-ch komorach, założono część 
dźwigarów oraz rozpoczęto krycie dachów 
i roboty blacharskie.

Wykończono całkowitą budowę biur 
Urzędu Celnego i strażnic w strefie w olno­
cłowej.

Na placu przeznaczonym pod budowę 
magazynu drobnicowego nr. 8 na nabrz. 
Stanów Zjednoczonych wykonano wierce­
nia oraz przystąpiono do próbnych obcią­
żeń.

Przy budowie magazynu „Cukroportu44 
w wolnej strefie roboty dobiegają końca. 
Obecnie odbywa się krycie dachu papą, 
szklenie okien, układanie podłogi i budowa 
ram.

W magazynie „Warty44 i „Aukcji Owoco­
wych44 na nabrz. Francuskiem ustawiono 
wiązary dachowe.

Na nabrz. Indyjskiem rozpoczęto budo­
wę fundamentów pod magazyn firmy 
„Union44.

W magazynie firmy „Pantarei44 przy ul. 
Polskiej wykonano fundamenty i piwnicę 
oraz zmontowano całą konstrukcję żelazną.

W Chłodni portowej wykonano konstruk­
cję żelbetową dla 5-go piętra.

Przy ul. Polskiej rozpoczęto również bu­
dowę fundamentów pod magazyn firmy 
„Etecha44.

Na Molo Rybackiem rozpoczęto budowę 
fundamentów pod magazyn firmy „Me­
wa44. Również przygotowano materjał do 
budowy magazynu firmy „Mopol44.

Na nabrz. Rybnem ukończono w suro­
wym stanie budynek fabryki konserw „Nor- 
dia Hawe44.

Przy ul. Św. Piotra przystąpiono do 
nadbudowy piętra w wędzarni J. Kąkola.

Przy nabrz. W ilsonowskiem ukończono 
odbudowę magazynu firmy „Vistula44.

Na nabrz. Francuskiem wykonano 323 
m. b. fundamentu żelbetowego pod dźwi­
gi półportalowe, a na nabrz. Stanów Zjed­
noczonych rozpoczęto budowę fundamen­
tów pod takież dźwigi.

„S P E E D"
T - W O  Z  O . P.

Towarzystwo Transportowe Morskie 
(Transport And Shipping Company Ltd.)

G D Y N I A
NABRZEZE ŚLĄSKIE  

TE L . 1102

M A K L E R Z Y  O K R Ę T O W I  

I D O S T A W C Y  W Ę G L A  

B U N K R O W E G O  

G Ó R N O Ś L Ą S K I E G O

49



KOMUNALNA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
M. GDYNI
K OMUNALNA Kasa Oszczędności roz­

poczęła swą działalność z dniem 1 
maja 1926 r., jako „Miejska Kasa 

Oszczędności w Gdyni, następnie na mocy 
odpowiednich rozporządzeń —  została 
zmieniona na firmę „Komunalna Kasa 
Oszczędności miasta Gdyni w Gdyni44. Or­
ganizacja Kasy została wówczas powierzo-

Franciszkowi Lin- 
6.838.285,45 zł. 

44.670.010,31 zł. 
82.544.010,59 zł. 

100.553.993,78 zł.

na przez Magistrat p. 
w roku 1926

1927
1928
1929

Posiadane przez Kasę kapitały wykaza­
ły najwyższą w Polsce szybkość obrotu ze 
względu na intensywne tempo rozwoju bu­
dującego się miasta i portu Gdyni. Przy 
sumie bilansowej, wynoszącej na dzień 1 
stycznia 1933 r. zł. 9.318.634,15, obroty, 
przekraczające w roku 1932, 205 miljonów  
zł., są 22 krotnie wyższe.

Kasa, w miarę możności, dążyła do za-

379
909

1.897
2.906
3.981
4.425

W roku 1926 kont
„ 1927 „
„ 1928 „
„ 1929 „
„ 1930 „
„ 1931 „
„ 1932 „

na dzień 20.XI.33 r.
N iezależnie od propagowania oszczędno­

ści w prasie, oraz za pomocą reklamy 
świetlnej i sprawozdań o działalności na­
szej Instytucji, zwrócono szczególną baczną 
uwagę na młodzież szkolną, propagując 
wśród niej system drobnych wkładów osz­
czędnościowych. W tym celu otaczano spe­
cjalną opieką organizacje szkolnych kas 
oszczędności.

Stan tych oszczędności wykazał:
w dniu 31.XII. 1930 r. 6 szk. kas 

„ 31.XII. 1931 r. 8 „
„ 31.XII. 1932 r. 11 „
„ 20.XI. 1933 r. 11 „

44 na sumę 
177

oszczędn. 456 kont 
767 „

1.082 „ 
1.119 „

7.711,66 zł. 
11.330,07 zł. 
14.353,09 zł. 

15.414,60 zł.
Głownem dziełem operacji finansowych 

Kasy była wydatna pomoc kupiectwu w po­
staci dyskonta weksli. W roku 1932 zdy­
skontowano 15.660 weksli na sumę złotych 
19.217.668,10. W pierwszych 11-tu m iesią­
cach 1933 r. zdyskontowano 11.631 weksli 
na sumę 22.812.586,33 zł. W 1932 roku 
otrzymała Kasa 12.114 sztuk weksli do za- 
inkasowania na sumę zł. 5.753.696,29. Za 
pierwsze 11-cie m iesięcy 1933 r. 9.273 
sztuk na sumę zł. 3.870.653,38.

Poważny dział stanowiły również pożycz­
ki terminowe, udzielane z funduszów wła­
snych. Pożyczek takich Kasa udzieliła:

w roku 1928 na sumę 143.490,—  zł.
1929 „ 284.157,30 zł.

kemu —  obecnemu Dyrektorowi i zastępcy 
naczelnika Zarządu Kasy.

Miejska Kasa Oszczędności była pierwszą 
placówką Kredytową, powstałą na terenie 
nowobudującego się portu w Gdyni.

Poważne i rosnące w szybkiem tempie 
obroty dowodzą, jak tego rodzaju instytu­
cja była potrzebna na terenie miasta Gdy­
ni. Obroty wynosiły: 
w roku 1930 177.965.312,45 zł.

1931 207.783.759,04 zł.
1932 205.324.918,85 zł.

na dz. 20.XI 1933 192.398.649,63 zł.
spokojenia potrzeb kredytowych, przeważ­
nie na cele gospodarcze, a później w miarę 
wzrastania i środków obrotowych do udzie­
lania krótkoterminowych kredytów kup­
com, przemysłowcom i rzemieślnikom, oraz 
do popierania budownictwa na terenie m ia­
sta. Główna jednak uwaga i wysiłek Za­
rządu były zwrócone na popularyzację idei 
oszczędnościowej:

65.384,81 zł.
439.138,—  zł.
905.888,76 zł.
836.338,82 zł.

2.900.423,41 zł.
2.866.542,71 zł.
2.4-21.627,74 zł.
3.164.868,18 zł.

Dla dogodności publiczności wyjeżdżają­
cej, i przyjeżdżającej koleją lub okrętem, 
Kasa posiada 2 kantory wymiany walut ob­
cych i dewiz; jeden na dworcu kolejowym, 
drugi w porcie, które obsługują obce statki, 
emigrantów i reemigrantów. Kapitał zakła­
dowy powstał w końcu 1929 r. i wynosi 
250.000,—  zł. Fundusz zasobowy powstał 
z końcem 1926 r. z nadwyżek operacji w 
tym okresie w wysokości 17.965,—  zł. 
i stopniowo wzrósł do 340.000,—  zł.

Ze względu na stale wzmagający się za­
kres pracy Kasy, zdecydowała Rada Kasy 
przeniesienie lokalu kasowego do nowych 
ubikacyj przy ul. Św. Jańskiej róg Skweru 
Kościuszki.

Prowadząc w ten sposób —  z jednej 
strony propagandę idei oszczędności, u- 
dzielając z drugiej strony pomocy kredyto­
wej przemysłowi, budownictwu, kupiectwu  
i rolnictwu, Komunalna Kasa Oszczędności 
miasta Gdyni stała się poważnym czynni­
kiem finansowo - gospodarczym na terenie  
budującego się portowego miasta Gdyni, 
odgrywając niemałą rolę zarówno wśród 
społeczeństwa młodego miasta Gdyni, jak 
i dla jego Zarządu administracyjnego.

ROZBUDOWA 
POLSKIEJ FLOTY 
HANDLOWEJ

Ministerstwo Przemysłu i Handlu ko­
munikuje, iż Polskie Transatlantyckie To­
warzystwo Okrętowe podpisało w dniu 29 
listopada b. r. umowę z włoską stocznią 

.„M onfalcone44 w Trjeście na budowę 
dwóch nowych statków dla linji Gdynia —  
Ameryka.

Budowa tych statków stanowi dalszy 
etap prowadzonej od kilku lat planowej 
akcji zamiany dotychczasowego taboru 
okrętowego polskich przedsiębiorstw że­
glugowych przez nowy, bardziej dostoso­
wany do wywołanych kryzysem gospodar­
czym wyjątkowo ciężkich warunków kon­
kurencji międzynarodowej w żegludze mor­
skiej.

Umowa ze stocznią „M onfalcone44 prze­
widuje spłaty 6-letnie oraz pozakontyngen- 
tową kompensatę węgla w stosunku 1 : 1 
wartości statków. Pozatem  stocznia zobo­
wiązuje się do zakupu w Polsce pewnej 
ilości żelaza do budowy statków i przyj­
muje zasadę udzielania pierwszeństwa in­
nym materjałom i wyrobom przemysłowym  
polskim przy równych warunkach konku­
rencji. W ten sposób umowa zabezpiecza 
całkowicie interesy naszego bilansu płat­
niczego.

Statki te będą największe, najszybsze 
i najbardziej nowoczesne z pośród wszyst­
kich statków tego typu, utrzymujących ko­
munikację z morza Bałtyckiego do Ame­
ryki Północnej.

Powyższe zalety techniczne powinny im 
zapewnić nietylko turystów i emigrantów  
polskich, jak to ma m iejsce obecnie, lecz 
również i pasażerów ze Skandynawji oraz 
Europy Środkowej i W schodniej, którzy 
dotychczas korzystali z połączeń okręto­
wych przez porty zachodnio - europejskie.

Pozatem  uruchomienie nowych statków  
przy jednoczesnem wykorzystaniu polskiej 
lin ji okrętowej Konstanca —  H aifa/Jaffa  
otworzy szerokie m ożliwości dla pasażer­
skiego ruchu tranzytowego na szlaku Ame­
ryka —  porty Bliskiego Wschodu z prze­
jazdem kolejowym z Gdyni do Konstancy.

W reszcie dzięki swej dużej szybkości 
nowe statki oprócz udziału w normalnym  
obrocie towarowym będą mogły skupić 
większą część przewozów i przesyłek po­
śpiesznych z morza Bałtyckiego do Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej.

OTWARCIE STAŁEJ LINJI OKRĘTOWEJ 
ŁĄCZĄCEJ GDYNIĘ Z PORTAMI DAL. WSCHODU

S
1930 „ 932.222,08 zł.
1931 „ 1.215.049,41 zł.

w pierwszych 10-ciu m iesią­
cach 1933 r. ‘ 697.506,05 zł.

W roku 1930 poraz pierwszy udzielono 
krótkoterminowych (na 3 lata pożyczek h i­
potecznych, których suma w roku 1931 o- 
siągnęła 406.412,94 zł. W roku 1932 udzie­
lono dalszych pożyczek na sumę 315.010,40 
zł. Stan udzielonych pożyczek hipotecz­
nych za czas 1.1. do 20.XI. 1933 r. wyno­
si zł. 270.421,90. Pożyczki te  były prze­
znaczone na wykończenie rozpoczętych bu­
dowli. Pozatem  Kasa rozdzielała wśród 
gdyńskich rzemieślników, niezależnie od 
kredytów z własnych funduszów, kwoty 
przydzielone przez Bank Gospod. Kraj. na 
warunkach ulgowych w ogólnej sumie zł. 
200 tysięcy.

| TARANIEM Polskiej Agencji Morskiej 
w Gdyni przy współudziale angielskie­
go towarzystwa okręt. A lfred Ilo lt &  

Co, Ellerman &  Bucknall Steamship Go Ltd. 
uruchomiona została (jak już poprzednio 
zawiadomiono) nowa regularna linja okrę­
towa, łącząca Gdynię z portami dalekiego 
wschodu — Penang, Port Swettenham, Sin- 
gapore, Hongkong, Shanghai, Dairen, K o­
be, Yokohama.

Linja ta utrzymywać będzie stałą komu­
nikację okrętową w odstępach 3-tygodnio- 
wych między Gdynią a wyżej wymienione- 
mi portami. Pozatem  linja przyjmuje to ­
wary do wszystkich innych portów dale­
kiego wschodu z przeładunkiem w jednym  
z wymienionych portów.

Dnia 22.XI b. r. wieczorem przyszedł do 
portu gdyńskiego pod banderą angielską 
pierwszy statek tej linji „Helenus44 o po­
jemności 7572 t. Długość statku wynosi 
139 m., załoga składa się z 72 ludzi, z cze­

go 35 marynarzy jest narodowości chiń­
skiej. Statek ten przywiózł do Gdyni ładu­
nek wełny australijskiej, a z Gdyni zabie­
rze ładunek węgla i drobnicy.

W dniu 25.XI nastąpiło uroczyste otwar­
cie nowej linji żaglowej. W uroczystości 
otwarcia na statku „H elenus44 wzięli 
udział: Dyrektor Departamentu M orskie­
go p. L. Możdżeński, reprezentujący p. Mi­
nistra Przemysłu i Handlu, b. w icem ini­
ster S. Starzyński, Prezes B. G. K. Ge­
nerał Górecki, Komisarz Rządu F. Sokół, 
Dyrektor Urzędu Morskiegoo inż. S. Łę- 
gowski, naczelnik wydziału żeglugowe­
go Ministerstwa Przemysłu i Handlu Rost- 
kowski i szereg przedstawicieli sfer gospo­
darczych. Po przemówieniu przedstawi­
ciela linji p. T. Lawrence - H olta, odpo­
wiedział dyrektor Departamentu L. Moż­
dżeński, poczem odbył się bankiet dla 
przedstawicieli władz i zaproszonych gości, 
a o godz. 17 „H elenus44 opuścił port.
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OBNIŻENIE OPŁAT PORTOWYCH 
W GDANSKU

Z dniem 1 listopada b. r. weszło w ży­
cie uchwalone na podstawie umowy pol- 
sko-gdańskiej obniżenie opłat, pobieranych  
przez Radę Portu. Obniżenie to ma na, ce­
lu przystosowanie opłat gdańskich do po­
ziomu opłat w Gdyni.

Ponieważ system układu taryfy opłat był 
w każdym z tych portów różny, musiała Ra­
da Portu zmienić również budowę swej ta ­
ryfy tam, gdzie zmiany te  były możliwe 
i celowe z uwzględnieniem różnicy m iej­
scowych stosunków.

Przy ustanawianiu opłat portowych do­
stosowała się Rada Portu w wielkiej m ie­
rze do systemu tych opłat w porcie gdyń­
skim. Jedynie musiała Rada Portu zre­
zygnować z przejęcia gdyńskich opłat po­
stojowych, ze względu na uproszczenie po­
dejmowania tych opłat.

Dla wyrównania zostały w Gdańsku pod­
wyższone poszczególne stawki od statków  
na wejściu i wyjściu o pół feniga, w po­
równaniu do odpowiednich stawek taryfy  
gdyńskiej.

Znacznem obciążeniem żeglugi gdańskiej 
były dotychczas opłaty za pilotaż. Były 
one w Gdańsku podzielone na 3 stopnie.

Obecnie, na wzór taryfy gdyńskiej, opła­
ty za pilotaż są jednolite. Dla opłaty od 
ładunku nastąpiło zupełne przejęcie tary­
fy gdyńskiej, co daje zniżkę przeciętnie
0 34%. Zostały również zniżone (o dal­
sze 10%) opłaty za śluzę w Danziger Haupt 
oraz opłaty za wynajmowanie urządzeń 
przeładunkowych.

Celem ożywienia ruchu tranzytowego, u- 
chwaliła Rada Portu przyznanie towarom, 
idącym w tranzycie przez polski obszar 
celny, za wyjątkiem właściwych towarów  
masowych, składowanie wolne od opłat 
przez 40 dni dla artykułów, przeznaczo­
nych na eksport morzem, i 8 dni dla arty­
kułów, które w odwrotnem kierunku przy­
bywają tranzytem przez Gdańsk do dal­
szego zaplecza portu. Postanowienie to ma 
specjalne znaczenie dla ruchu czechosło­
wackiego, węgierskiego, rumuńskiego, ro­
syjskiego i austrjackiego.

SPRAWA NOWEJ USTAWY O PRACY 
ROBOTNIKÓW PORTOWYCH

W związku z pobytem P. Dyrektora D e­
partamentu Pracy i głównego Inspektora 
pracy p. M. Klotta, zostały umówione z p. 
Dyrektorem Urzędu Morskiego sprawy do­
tyczące wejścia w życie od dn. 1.IV. b. r. 
ustawy o pracy robotników portowych. 
Szczegółowe opracowanie będzie ze strona­
mi przedyskutowane prawdopodobnie w 
pierwszych dniach grudnia. Termin zosta­
nie później dokładnie ustalony.

USTAWA O PRACY ROBOTNIKÓW  
PORTOWYCH W GDYNI

W dzienniku Ustaw Nr. 85 z dnia 30 paź­
dziernika h. r. ukazało się rozporządzenie 
Prezydenta R. P. z dnia 27 października 
b. r. o pracy robotników portowych w Gdy­
ni. Rozporządzenie powyższe normuje czas 
pracy, urlopy, umowę o pracę, wprowadza 
zakaz zatrudniania młodocianych i kobiet
1 ustanawia Portową Komisję Rozjemczą 
do rozstrzygania zatargów zbiorowych oraz 
normuje pośrednictwo pracy i kw alifikowa­
nie robotników portowych.

Rozporządzenie powyższe wchodzi w ży­
cie z dn. 1.4. 1934 r. za wyjątkiem art. 30, 
który wchodzi w życie z dn. 1.7. 1934 r.

OTWARCIE KURSU
DLA DEKLARANTÓW CELNYCH

Dnia 20 listop. wieczorem w gmachu In­
stytutu Handlu Morskiego w obecności 
przedstawicieli władz oraz sfer gospodar­
czych portu z dyrektorem Urzędu Mor­
skiego p. inż. St. Łęgowskim na czele, na­
stąpiło otwarcie kursu dla deklarantów  
celnych, zorganizowanego przez Związek

Gdyńskich Ekspedytorów Portowych. Na 
kursie tym wykładowcami będą wyżsi 
urzędnicy M-stwa Skarbu, a uczestnika­
mi będą przedewszystkiem deklaranci cel­
ni oraz inni urzędnicy firm portowych. Na 
kurs ten uczęszczać będą również oficero­
wie Straży Granicznej oraz urzędnicy U- 
rzędu Celnego. Wykłady na kursie odby­
wać się będą przez 7 tygodni i zakończone 
zostaną 13 stycznia roku przyszłego, po- 
czem nastąpi egzamin i wydanie odpowied­
nich świadectw. Należy z uznaniem pod­
kreślić inicjatywę Związku Gdyńskich 
Ekspedytorów Portowych, gdyż kurs ten  
niewątpliwie przyczyni się do fachowego 
wyszkolenia urzędników portowych, co w 
znacznym stopniu ułatwi pracę zarówno 
firmom jak i Urzędowi Celnemu.

REKORDOWY OBRÓT TOWARÓW ZA 
MIES. PAŹDZIERNIK

Ogólny obrót towarów w porcie gdyńskim  
za mies. październik h. r. osiągnął nieno- 
towaną dotychczas cyfrę 626.306 t., z cze­
go na obrót zamorski przypada 611.463 t. 
a na obrót przybrzeżny łącznie z obrotem  
drogą wodną z wnętrzem kraju 14.843 t. 
Poprzedni rekord za mies. lipiec b. r. wy­
nosił 608.803,7 t.

REKORD PRZEŁADUNKU 
TYGODNIOWEGO

W tygodniu ubiegłym t. j. od dnia 13 do 
dn. 19.XI b. r. ogólny przeładunek towa­
rów w porcie gdyńskim wyniósł 161.364,8 
t., z czego wyładowano 25.680,9 t. a zała­
dowano 135.683,9 t.

Jest to rekordowa cyfra przeładunku ty­
godniowego, jakiej dotychczas w porcie 
gdyńskim nie osiągnięto. Poprzedni rekord 
przeładunku tygodniowego (od 23 do 29.X 
h. r.) wynosił 161.088,1 t.

NOWY TRANSPORT FOSFORYTÓW  
Z MURMAŃSKA DO GDYNI

Dnia 22.XI przybył do portu gdyńskie­
go bezpośrednio z Murmańska łotewski 
statek „Everlanda44, przywożąc nowy ładu­
nek 5800 t. fosforytów (apatytu), przezna­
czonego dla Państw. Fabryki Związków 
Azotowych Chorzów do wyrobu supertoma- 
syny. W bieżącym roku jest to już 3 sta­
tek, jaki przybywa do Gdyni bezpośrednio 
z Oceanu Lodowatego.

PIERWSZY TRANSPORT WĘGLA POL­
SKIEGO Z GDYNI DO JUGOSLAWJI

Wyszedł z Gdyni statek grecki „Adelfa- 
tis44 zabierając ładunek 3.657,5 ton węgla 
oraz 300 ton koksu do jugosłowiańskiego 
portu Suszak. Jest to pierwszy bezpośred­
ni transport węgla, jaki odchodzi drogą 
morską z Gdyni do Jugoslawji.

SPRZEDAŻ S/S „HANKA44
Dnia 20 listop. Spółka Akcyjna Żegluga 

Polska, sprzedała na rozbiórkę należący do 
niej statek kołowy „Hanka44, który był naj­
starszą jednostką floty spółki. Statek ten 
był w swoim czasie zatrudniony w sezono­
wej komunikacji przybrzeżnej, a od 2-ch 
lat pozostawał unieruchomiony. W ycofanie 
statku „Hanka44 z ruchu nastąpiło wskutek 
złego stanu jego kadłuba i maszyn, które 
nie nadawały się już do naprawy, wobec 
znacznego zużycia, spowodowanego staro­
ścią statku.

WYJAZD SS. „KOŚCIUSZKO44
Dnia 22.XI b. r. wyszedł z portu gdyń­

skiego do N. Jorku polski transatlantycki 
statek „Kościuszko44, zabierając na swym 
pokładzie 330 pasażerów oraz ładunek 
330 t. drobnicy. W drodze statek ten za­
winie do Kopenhagi, gdzie wysadzi 3 pasa­
żerów, a zabierze jeszcze 20 dalszych pa­
sażerów do Ameryki.

Przybycie ss. „Kościuszko44 do Nowego 
Jorku spodziewane jest dnia 4 grudnia 
b. r.

ZEBRANIE TYMCZASOWEJ RADY 
PORTU

Dnia 7 listopada b. r. w Urzędzie Mor­
skim odbyło się kolejne zebranie Tymcza­
sowej Rady Portu, w którem w zięli udział: 
Dyrektor Departamentu Morskiego Inż. L. 
Możdżeński, Dyrektor Urzędu Morskiego 
Inż. St. Łęgowski, Komisarz Rządu Mgr. 
pr. Fr. Sokół, Dyrektor K olei Państwowych 
Inż. B. Dobrzycki oraz szereg przedstawi­
cieli sfer portowych i gospodarczych.

Na zebraniu tem uzgodniono projekt 
rozporządzenia wykonawczego do ustawy o 
opłatach portowych. Rozpatrywano spra­
wy najpilniejszych inwestycyj portowych, 
uprzemysłowienia portu oraz szereg spraw 
bieżących.
POSIEDZENIE KOMISJI DYPLOMOWEJ.

Dnia 12.XII. b. r. w gmachu Urzędu 
Morskiego, pod przewodnictwem dyrekto­
ra Urzędu inż. St. Łęgowskiego odbędzie 
się posiedzenie Komisji Dyplomowej dla 
orzekania o awansach w polskiej marynar­
ce handlowej.
IZBA PRZEMYSŁOWO-HANDLOWA 
W GDYNI

przejęła zlikwidowaną Izbę Przemysło­
wo-Handlową w Bydgoszczy pozostawiając 
Biuro Kolejowo-Reklamacyjne Izby w Byd­
goszczy pod dawnem kierownictwem.
PODRÓŻ ĆWICZEBNA 
„DARU POMORZA44

W edług nadesłanego telegramu od ko­
mendanta Maciejewicza, statek szkolny 
„Dar Pomorza44 przybył dnia 2 listopada b. 
r. wieczorem do portu Mindello na wyspie 
Sao - Vincente, należącej do grupy wysp 
Zielonego Przylądka (babo Yerde) na O- 
ceanie Atlantyckim, gdzie pozostanie do 
dnia 5 listopada b. r. Na statku wszystko 
w porządku, załoga zdrowa.

STATEK TURECKI W GDYNI
27.X. rano zawinął do portu gdyńskiego 

statek turecki „Mete44 rejestrowany w I- 
stambule o pojemności 3258 ton rej. brut­
to, który przybył z norweskiego portu Ton- 
sberg. Statek ten znajduje się obecnie 
przy pirsie Skarbopolu na nabrzeżu duń- 
skiem, gdzie będzie ładował węgiel. Ka­
pitan statku (Rami Mustafa) oraz cała za­
łoga, złożona z 21 osób jest narodowości 
tureckiej.

W ruchu okrętowym jest to dopiero 
drugi statek turecki, jaki przybywa do 
Gdyni. Pierwszym statkiem tureckim w 
Gdyni był „Cara - Deniz44, który zawinął 
do naszego portu w 1927 roku z ruchomą 
wystawą turecką.

MOŻLIWOŚCI POŁĄCZENIA OKRĘTO­
WEGO MIĘDZY GDYNIĄ A LENINGRA­
DEM

Dnia 30 października b. r. przybył do 
Gdyni statek Sp. Akc. Żegluga Polska 
„Śląsk44, który kursuje na linji regularnej 
pomiędzy Gdynią, Gdańskiem, Antwerpją, 
Rotterdamem, Tallinem i Helsingforsem. 
W drodze do Gdyni „Śląsk44 podczas 
ostatniego rejsu do Gdyni zawinął do Le­
ningradu, skąd przywiózł 405 t drobnicy, 
głównie owoców. Są uzasadnione widoki, 
że podróż ta zapoczątkuje regularną kom u­
nikację okrętową pomiędzy Gdynią, Gdań­
skiem i Leningradem.

USZKODZENIE SS. „CIESZYN44
Dnia 21 listop. na Morzu Północnem, 

podczas silnej mgły nastąpiło lekkie zde­
rzenie ss. „Cieszyn44 z niem. statkiem  
„Centa44. Wskutek tego zderzenia na ss. 
„Cieszyn44 powstały drobne uszkodzenia, 
które prowizorycznie naprawiono własne- 
mi środkami, poczem statek udał się w 
dalszą drogę do Antwerpji, dokąd przybył 
22.XI b. r. w godzinach popołudniowych. 
Naprawa uszkodzenia dokonana zostanie w 
Antwerpji podczas normalnego postoju 
statku w tym porcie.
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PREZES BANKU GOSPODARSTWA KRA­
JOWEGO W GDYNI

Dnia 23.XI po odbytem posiedzeniu  
Rady Nadzorczej British and Polish Trade 
Bank w Gdańsku, przyjechał do Gdyni pre­
zes Banku Gospodarstwa Krajowego dr. 
Roman Górecki oraz dyrektor B. G. K. dr. 
Leon Barysz. W czasie pobytu w Gdyni 
p. pręż. Górecki zwiedził port gdyński w 
towarzystwie zastępcy dyrektora Urzędu 
Morskiego kom. A. Garnuszewskiego oraz 
dyrektora Oddziału B. G. K. w Gdyni p. 
\vł. Grabowskiego, interesując się specjal­
nie wolną strefą i jej urządzeniami.
PRZEDSTAWICIELE CIĘŻKIEGO PRZE­
MYSŁU CZECHOSŁOWACKIEGO 
W GDYNI

Dnia 20.XI przybyli do Gdyni: general­
ny dyrektor największych czechosłowackich  
zakładów hutniczych (Banka a Hutni Spoi) 
pp. dr. O. Krułis - Randa oraz dr. J. Dwo­
rak, celem  zapoznania się z portem gdyń­
skim w związku z przewidzianemi transpor­
tami rudy dla Czechosłowacji przez Gdy­
nię. Goście złożyli wizytę dyrektorowi U- 
rzędu M orskiego, następnie w jego towa­
rzystwie zwiedzili szczegółowo port gdyń­
ski, Chłodnię, Łuszczarnię Ryżu, Olejarnię 
oraz wszystkie urządzenia przeładunkowe. 
Podczas zwiedzania wszelkich wyjaśnień  
udzielał dyrektor Urzędu Morskiego inż. 
St. Łęgowski.

RADCA HANDLOWY AMBASADY 
ANGIELSKIEJ W GDYNI.

Dnia 24.XI. przyjechał do Gdyni nowo- 
mianowany radca handlowy ambasady an­
gielskiej z Warszawy p. C. B. Jerram, ce­
lem zapoznania się z portem gdyńskim  
oraz jego urządzeniami. Radca Jerram w 
towarzystwie Wicekonsula w Gdyni p. J. 
Jeffrey'a złożyli wizytę w Urzędzie Mor­
skim, a następnie w towarzystwie dyrekto­
ra Urzędu p. inż. St. Łęgowskiego zwiedzi­
li szczegółowo port.
SZEF DYREKCJI RYBOŁÓWSTWA 
NORWESKIEGO W GDYNI.

Dnia 25.X rano przyjechał z Warszawy 
do Gdyni szef Dyrekcji Rybołówstwa Nor­
weskiego p. Asserson w towarzystwie p. 
kmdra Piotrowskiego z W ydziału Rybac­
kiego Ministerstwa Przemysłu i Handlu. 
Na dworcu spotykał dyrektora Assersona 
naczelnik Morskiego Urzędu Rybackiego 
p. A. H ryniewicki oraz przedstawiciel Urzę­
du Morskiego.

P. Asserson zwiedził halę i chłodnię 
rybną oraz port rybacki, następnie złożył 
wizyty oficjalne Komisarzowi Rządu oraz 
dyrektorowi Urzędu Morskiego. W końcu 
zwiedził szczegółowo chłodnię portową, 
łuszczarnię ryżu, urządzenia przeładunko­
we oraz wszystkie baseny portowe. Pod­
czas zwiedzania, wszelkich wyjaśnień udzie­
lał dyrektor inż. St. Łęgowski.

P. Asserson wyrażał się z wielkiem  uzna­
niem o szybkiem rozwoju portu oraz jego 
nowoczesnych urządzeniach technicznych..

FINANSISTA FRANCUSKI W GDYNI.
Dnia 14.XI. rano przyjechał z Warsza­

wy do Gdyni bawiący obecnie w Polsce  
p. Streiff z Paryża, przedstawiciel Credit 
Lyonnais, jednego z najpoważniejszych  
prywatnych banków francuskich. P. Streiff 
w towarzystwie dyrektora Oddziału Banku 
Polskiego w Gdyni p. M arcickiewicza zło­
żył wizytę dyrektorowi Urzędu Morskiego, 
a następnie zwiedził port oraz wszystkie  
urządzenia portowe. Podczas zwiedzania 
wszelkich wyjaśnień udzielał dyrektor inż. 
St. Łęgowski.

DZIENNIKARZ AUSTRJACKI 
W GDYNI.

W dniu 21.X r. h. przyjechał do Gdyni 
p. W inkler redaktor „W irtschaftswoche44 z 
W iednia celem zapoznania się z portem, 
oraz zebrania odpowiednich materjałów  
dotyczących rozwoju i pracy portu gdyń-

WYCIECZKA M. S. Z.
Dnia 15.XI. uczesnicy kursu naukowego 

przy M inisterstwie Spraw Zagranicznych 
dla polskiej służby zagranicznej, w liczbie  
20 osób przyjechali do Gdyni, pod kierun­
kiem radcy ministerj. p. M. Grabińskiego. 
Przed rozpoczęciem zwiedzania portu zo­
stały dla kursu wygłoszone specjalne wy­
kłady w Urzędzie Morskim o budowie 
i eksploatacji portu gdyńskiego oraz o do­
kumentach okrętowych i sprawach żeglar­
skich, poczem zwiedzono szczegółowo ma­
gazyny, urządzenia przełodunkowe, oraz 
wszystkie baseny portowe.

Dnia 16.XI. kurs wyjechał w dalszą po­
dróż celem zwiedzenia portu gdańskiego.

DZIENNIKARZ SZWEDZKI W GDYNI.
Dnia 25.XI. przyjechał do Gdyni p. re­

daktor Arnest Krehky, korespondent Sven­
ska Dagbladet ze Stockholmu. P. redaktor 
Krehky interesuje się specjalnie polskiemi 
zagadnieniami gospodarczemi i polityczne- 
mi, a zwłaszcza rozwojem Gdyni. P. re­
daktor Krehky odbył konferencję z K o­
misarzem Rządu oraz dyrektorem Urzędu 
Morskiego.

WYCIECZKA PRZEDSTAWICIELI 
PRASY POLSKIEJ.

Dnia 17 XI. rano przyjechała z Warsza­
wy do Gdyni wycieczka przedstawicieli 
prasy polskiej złożona z 24 osób, z inicja­
tywy Polskiej Agencji Eksportu Drewna. 
Uczestnicy wycieczki zebrali się dzisiaj w 
biurze firmy „Paged44, gdzie odbyli krótką 
konferencję zagajoną przez p. dyrektora 
Tora, a następnie udali się autobusem do 
Gdańska, celem zwiedzenia 2}°rtl1 oraz 
składów drzewnych i tartaków. W dniu 
jutrzejszym uczestnicy wycieczki zwiedzać 
będą składy drzewne firmy „Paged44 oraz 
urządzenia portowe w Gdyni.

WYCIECZKA OFICERÓW KAWALERJI.
Dnia 22.XI. przyjechała do Gdyni wy­

cieczka złożona z kilkunastu oficerów ka- 
walerji brygady Baranowicze, pod dowódz­
twem generała Brygady Grzmot Skotnic­
kiego.

O ficerowie przybyli do Urzędu Morskie­
go, gdzie wysłuchali specjalnego wykładu
0 rozwoju i obrotach portu gdyńskiego, 
a następnie zwiedzili szczegółowo port
1 miasto.
WYCIECZKA SZKOŁY PODOFICER­
SKIEJ BATALJONU MORSKIEGO 
Z WEJHEROWA.

Dnia 15 XI. przyjechała do Gdyni wy­
cieczka Szkoły Podoficerskiej Bataljonu 
Morskiego z Wejherowa celem zwiedzenia 
miasta i portu. W wycieczce brało udział 
około 100 osób.

PAŃSTW OW E Z A K Ł A D Y  
PRZEHYSŁOW O-ZBOŻOW E

C en tra la  w  W arszaw ie  

ul. W a r e c k a  11-a, T e le fo n  544-92

O d d z i a ł y :

1. w Bydgoszczy, ul. M ennica 9,

2. w  Gdańsku, ul. Dom iniksvall 10. T e­
lefon 250-56,

3. w Lublinie, ul. Wrotkowa 9. T ele­
fon 2-49,

4. w  Poznaniu, ul. Rzeczypospolitej 2. 
T elefon 2408.

H a n d e l z b o ż e m  o r a z  p rz e tw o ra m i

WYKOŃCZENIE MAGAZYNU SP. Z O. O. 
„AUKCJE OWOCOWE W GDYNI44

Dnia 17 listop. ss. „Roland44 wyładował 
193 t. owoców świeżych i suszonych z b li­
skiego wschodu do magazynu Sp. z o. p. 
„Aukcje Owocowe w Gdyni44. Jest to 
pierwszy towar wyładowany do tego ma­
gazynu. Wyładunek odbył się pomimo to, 
że magazyn nie jest jeszcze całkowicie wy­
kończony. Narazie została wykończona po­
łowa właściwego magazynu owocowego, zaś 
reszta magazynu t. j. II część pomieszczeń  
składowych dla owoców, bananiarnia, część 
przemysłowa, hala aukcyjna i biura —  bę­
dą stopniowo wykończone z tem, że całość 
stanie do pracy na dzień 8 grudnia r. h.

Jak wiadomo, Sp. z o. p. „Aukcje Owo­
cowe w Gdyni44 powstała w Gdyni w celu 
importowania owoców południowych św ie­
żych i suszonych, a pozatem celem  organi­
zowania sprzedaży tych owoców z przetar­
gów publicznych. W związku z tem właś­
nie, firma wykańcza w Gdyni na nabrz. 
Francuskiem własną inwestycję o konstruk­
cji najbardziej nowoczesnej. Magazyn le ­
ży na molo Pasażerskiem za nowym dwor­
cem morskim oraz magazynem firmy „War­
ta44. Front magazynu owocowego posiada 
102 m. długości, zaś powierzchnia składo­
wa wynosi ok. 4000 m2. Magazyn jest kon­
strukcji żelazobetonowej o miirach grubo­
ści 1 i pół cegły, o dachach drewnianych 
systemu „Polstephana44, podwójnie szalo­
wanych. Cały magazyn ogrzewany jest 
elektrycznością. Bananiarnia posiadać bę­
dzie urządzenia chłodnicze. Hala aukcyjna 
zaopatrzona jest we wszystkie najbardziej 
nowoczesne urządzenia dla aukcyj owoco­
wych.

Za parę dni przychodzi do Gdyni ss. 
„Nautic44, zafrachtowany przez Sp. z o. p. 
„Aukcje Owocowe w Gdyni44, przywożący 
850 t. różnego towaru. I ten towar zosta­
nie złożony do nowego magazynu.

URUCHOMIENIE NOWEGO MAGAZYNU 
FIRMY „PANTAREI44.

Nowobudujący się magazyn firmy „Pan- 
tarei44 w II strefie ul. Polskiej o powierz­
chni składowej ok. 5000 m2 został już czę­
ściowo wykończony i złożono w nim w ięk­
szy transport samochodów. Prace nad wy­
kończeniem tej budowy prowadzone są w 
przyśpieszonym tem pie i ukończone zosta­
ną na dzień poświęcenia portu t. j. 8 gru­
dnia h. r.
POŁOWY RYB MORSKICH W MIES. 
PAŹDZIERNIKU B. R.

W październiku b. r. złowiono ryb mor­
skich na Bałtyku ogółem 349.600 kg, warto­
ści 151.542 zł., a w tem: płastug 70.280 kg. 
wartości 32.099 zł., śledzi 128.510 kg. war­
tości 38.553 zł., szprotów 81.600 kg. warto­
ści 24.492 zł., węgorzy 18.090 kg. wartości 
37.989 zł., wątłuszy 44.340 kg. wartości 
11.529 zł., węgorzyc 3.140 kg. wartości 
1.884 zł., słodkowodnych 3.020 kg. warto­
ści 3.292 zł. oraz innych ryb drobniejsze 
ilości.

Z ogólnej ilości połowów 144.900 kg. 
sprzedano do wędzarń, 128.080 kg. wywie­
ziono do Gdańska, 69.890 kg. sprzedano na 
rynku miejscowym, a 6.690 kg. wywieziono 
zagranicę.

POZDROWIENIA OD ŻEGLARZY.
Załoga yachtu żaglowego w składzie A. 

W itkowski, St. Jente, C. Malec, Czerczuk 
i W ojtala, którzy rozpoczęli z Gdyni 24.IX 
r. b. pod banderą polską i klubu sportowe­
go „Gryf44 propagandową podróż po za­
chodnich wybrzeżach Bałtyku śle z wód 
morza Północnego pozdrowienia żeglarskie 
z przeświadczeniem pomyślnego zakończe­
nia przedsięwzięcia. Obecnie yacht czeka 
na pomyślną pogodę w holenderskim por­
cie Delfzijl.
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R Y N E K  F R A C H T O  WY
SPRAWOZDANIE FRACHTOWE 

ZA MIESIĄC PAŹDZIERNIK 1933

Na uwagę zasługuje ożywienie frachto­
wania zboża i drzewa. Jak corocznie, za­
uważyć się daje większy popyt na tonaż 
na paźdz./początek listopada,. W związku 
z tem frachty uległy pewnej zwyżce, co 
jest charakterystyczne dla miesięcy jesien­
nych.

A n g l j a .  Frachtowanie z Gdańska i z 
Gdyni do Londynu pozostaje na tym sa­
mym poziom ie jak poprzednio. Zafrachto­
wano cały szereg statków różnych bander 
pod ładunki DBB z Gdyni, jak również pod 
ładunki mieszarie drzewa z Gdańska. Staw­
ki frachtowe były częściowo wyższe od 3—  
6 d za std., aniżeli w końcu września.

Dużą zwyżkę frachtu należy zanotować 
przy frachtowaniu do Hull V. d. ponie­
waż statki naskutek ciągle trwającego 
przepełnienia portu muszą czekać dłuższy 
czas na wolne miejsce wyładunkowe. P o­
dobno należy liczyć się z tym stanem do 
końca grudnia b. r., a to naskutek poważ­
nego przywozu z Bałtyku i Morza Białr- 
go. Stawki frachtowe xvahaly się około sh. 
34/—  Baltwood gross.

Do Szkocji załadowano 2 ładunki ko­
palniaków i to 450 i 750 fadenów, tonaż 
skandynawski. Stawka frachtowa sh. 29/—  
za i. p. f.

Mniejsze partje do szkockich portów jak 
również większa część towaru do zach. An­

glji była ładowana statkami linjowemi po 
zwykłych stawkach.

H o l a n d j a .  W październiku nie za­
uważa się żadnego ożywienia we frachto­
waniu zboża do Holandji. Stawki frachto­
we zostają niezm ienione po fl. 2,50 za to ­
nę. Ładunki drobnicy jak również partje 
drzewa frachtowano na statki linjowe po 
stawkach fl. 13,—• za std. Poza linjowemi 
nie zafrachtowano statków dodatkowych. 
Zauważyć należy transporty podkładów  
dębowych do Dordrechtu. Ładunki te idą 
na xvykonanie starych kontraktów, z dal- 
szerni ładunkami podkładów nie należy li­
czyć się w krótkim czasie, a to nasku­
tek przepełnienia składów w Holandji.

B e l g j a .  Ruch z Gdańska do Antwerp­
ji był stosunkowo bardzo znaczny i przy­
puszczalnie z europejskich portów Antwer- 
pja otrzymała najwięcej tonażu, wychodzą­
cego z Gdańska. Podaż zboża i drzewa by­
ła znaczna i naskutek tego poza statka­
mi linjowemi zafrachtowano cały szereg 
statków dodatkowych duńskich, szwedz­
kich i niemieckich. Stawki frachtowe na 
zboże wynosiły sh. 4/—  w zł., częściowo 
trochę więcej, —  za drzewo 20/6 do 21/—  
w zł. za std., za drzewo twarde 6/3 w zł. 
Ponieważ armatorzy przy ładunkach zboża 
mają zapewnienie terminowego załadunku 
i wyładunku, wolą brać ładunki zboża ani­
żeli drzewa do Antwerpji. Zauważyć nale­
ży następujące zafrachtowania:

niem iecki statek 500 std. pod pełne ła ­
dunki DBB z Gdyni do Antwerpji,

niem iecki statek 900 std. pod pełne ła­
dunki DBB z Gdańska do Antwerpji, 

niem iecki statek 1500 ton drzewa dębo­
wego z Gdańska do Gandawy,

estoński statek 750 ton drzewa dębowe­
go z Gdańska do Brukseli.

F r a n c j a .  Frachtowano przeważnie w 
tym kierunku częściowo ładunki DBB i 
trochę drzewa dębowego jak również na­
sion. W iększe partje zafrachtowano do Ca­
lais i Pain Boef.

D a n j a .  Zafrachtowano cały szereg ża­
glowców do Danji pod ładunki zboża i ma­
kuchów. W ogólności podaż żaglowców by­
ła xviększa aniżeli ładunków, naskutek cze­
go należy zanotować zniżkę frachtów aż do 
RM 4,50 do jednego duńskiego portu, nie 
położonego bardziej na północ jak Aarhus. 
Trochę wyższe stawki frachtowe płatne za 
ładunki soli potasowych, a to naskutek 
mniej dogodnych warunków ładowania.

Pod koniec października zafrachtowano 
kilka ładunków soli potasowych do Szwe­
cji, przyczem płacono do portów połud­
niowych Szwecji kor. szw. 6,—  za tonę. 
Na rynku liczy się z dalszemi transporta­
mi soli potasowych w przyszłych m iesią­
cach.

FRACHTY HERBACIANE Z INDYJ 
HOLENDERSKICH

Konferencja frachtowa postanowiła pod­
nieść ceny frachtów herbacianych z Indyj 
Holenderskich do portów europejskich z 25 
guld. hol. na 2 7 ^  guldena hol. za metr3.

W i a d o m o ś c i  T r a n s p o r t o w e

ROLA EKSPEDYTORA
W  ŻYCIU GOSPODARCZEM I ROZWOJU PORTU
L /O R T  każdego kraju stanowi nietylko 

-*■ okno, ale na rozcież otwarte drzwi na 
szeroki świat.

Z chwilą uzyskania niepodległości P ol­
ski, otrzymaliśmy jeden jedyny port, a m ia­
nowicie Gdańsk.

Gdy poszperamy w kartach historji, prze­
konamy się, że Gdańsk za czasów przed­
rozbiorowych korzystał z daleko idących 
przywileji i prerogatyw, udzielonych mu 
przez Polskę. Widzimy jednakowoż, że 
Gdańsk przywileje swoje wykorzystał ty l­
ko dla własnych i lokalnych celów, nie 
dbając zupełnie o interesy zaplecza. W 
owych czasach Gdańsk stosuje różne ogra­
niczenia w stosunku do obywateli polskich 
i obcych j. np. zakaz osiedlania się w Gdań­
sku i inne, co uniem ożliwiło powstanie w 
Polsce typu kupca morskiego. Po rozbio­
rze Polski, Gdańsk dostaje się całkowicie 
pod wpływy niem ieckie i zatraca coraz to 
bardziej swój charakter portu handlowego. 
Niemcy tworzą z Gdańska miasto urzędni­
cze i garnizonowe. Przy rozbudowie sieci 
komunikacyjnej Gadńsk jest coraz to bar­
dziej upośledzony na korzyść Hamburga 
i Szczecina. Nie widzimy bowiem dogod­
nych połączeń z zapleczem, nie znajduje­
my dróg komunikacyjnych prowadzących 
z południa na północ, widzimy nato­
miast, że wszelkie budowane koleje pro­
wadzone są w kierunku ze wschodu na za­

chód, zaś wszelkie taryfy kolejowe fawo­
ryzują porty sąsiednie, Królewiec, Ham­
burg i Szczecin. Dzięki tej polityce n ie­
mieckiej, popieranej zresztą przez rządy 
rosyjskie, Gdańsk coraz to bardziej zatra­
ca swoje znaczenie jako port handlowy, za­
morski handel zaś nasz zostaje całkowicie 
uzależniony od kupców hamburskich, któ­
rzy polskie towary rozsyłają na cały świat 
jako „made in Germany“.

Dopiero z chwilą uzyskania niepodle­
głości i przydzielenia Gdańska jako portu 
dla Polski, otwierają się zarówno dla mia­
sta jak i dla portu Gdańska zupełnie nowe 
drogi. Gdańsk staje się bezpośrednim łącz­
nikiem Polski z krajami zamorskiemi. N ie­
w iele przedsiębiorstw wprawdzie zdało so­
bie sprawę z tego, że to wyjście na morze 
jest najsilniejszą podporą gospodarczego 
rozwoju Państwa. Brak polskiego typu 
kupca morskiego musiał być zastąpiony 
innym czynnikiem, a mianowicie czynni­
kiem ekspedytorskim, który stał się łącz­
nikiem handlu i przemysłu polskiego z 
krajami zamorskiemi. Do tych nielicznych 
przedsiębiorstw, które wykazały zrozumie­
nie sprawy, zaliczyć należy w pierwszym  
rzędzie jedno z najstarszych polskich to­
warzystw transportowych a mianowicie: 
Północne Towarzystwo Transportowe i Ek­
spedycyjne w Warszawie, które z pełnem

umiłowaniem swego zawodu i w wierze, że 
świeżo zdobyta niepodległość utrwalona 
być może tylko przy poparciu czynników  
przemysłu i handu, rozpoczęło swą dzia­
łalność w Gdańsku już w roku 1919. P o­
parte przez swoje oddziały w głównych 
ośrodkach przemysłu polskiego t. j. w Ło­
dzi, Częstochowie, Sosnowcu, Białymstoku, 
Warszawie i innych, przyczyniło się ono 
do tego, że pozostające z nią od dziesią­
tek lat w koneksie firmy zagraniczne a 
specjalnie firmy zamorskie, kierowały 
wszelkie transporty przeznaczone dla P o l­
ski, a prowadzone przez Północne Towa­
rzystwo transportowe i Ekspedycyjne, nie 
przez obce porty, lecz przez Gdańsk.

Działalność Północnego Towarzystwa 
Transportowego i Ekspedycyjnego nie ogra,- 
niczyła się tylko do zdobywania dla Gdań­
ska transportów przeznaczonych dla P ol­
ski, lecz firma ta starała się przyciągnąć 
do portu tego również ładunki idące w 
tranzycie przez Polskę, a przeznaczone spe­
cjalnie dla Rumunji.

Rozwój gospodarczy młodego Państwa 
naszego okazał konieczność stworzenia 
drugiego portu i dzięki inicjatywie Mini­
stra E. Kwiatkowskiego i przy dalekoidą- 
cem poparciu Rządu naszego, powstał je­
den z najpoważniejszych, a odpowiadający 
wszelkim wymaganiom nowoczesnej techni­
ki, port prawdziwie polski —  G d y n i a .

Struktura gospodarcza i polityczna oraz 
wola współbudowy polskiego portu naka­
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zały Północnemu Towarzystwo Transpor­
towemu i Ekspedycyjnemu, rozszerzenie 
swej działalności na Gdynię.

Pierwszem zadaniem Północnego Towa­
rzystwa było przyciągnięcie nowych ładun­
ków do Gdyni, i powstał wyścig pracy po­
między dwoma oddziałami tejże firmy, z 
korzyścią dla obu portów, gdyż tak jeden 
jak i drugi oddział, starał się zdobywać 
nowe tereny działania,

Północne Towarzystwo było tą firmą, 
która w wielkiej mierze przyczyniła się do 
przyciągnięcia zamorskich ładunków w eł­
ny dla krajowego przemysłu, a w ostatnich  
czasach zdobyła tranzyt przez Polskę do 
Czechosłowacji.

Ruchliwa ta firma nie ogranicza się ty l­
ko do akwizycji ładunków i do technicz­
nego przeprowadzania przeładunku towa­
rów ze statku do wagonu i odwrotnie. K ie­
rownictwo firmy współpracuje z Izbami 
Przemysłowo - Handlowemi i instytucjami 
gospodarczemi, stara się ono pogodzić czę­
sto rozbieżne interesy klijenteli oraz prze­
woźników, wyszukuje najdogodniejsze i 
najtańsze drogi przewozowe morskie, zaś 
dzięki ścisłej współpracy z Ministerstwem  
Komunikacji wywiera wpływ na ustalanie 
konkurencyjnych taryf kolejowych w sto­
sunku do taryf kolei zagranicznych, sta­
rających się o odciągnięcie tonażu od na-

TRANSPORTY BAWEŁNY

JEDNĄ z najmłodszych dziedzin w któ­
rych port w Gdyni zaczyna wykazywać 
coraz to większą aktywność —  to im ­

port bawełny.
Dotąd, importerzy polscy i szeregu kra­

jów centralnej, południowej i południowo- 
wschodniej Europy, związani byli z portem  
Bremy, który był dotąd ośrodkiem im porto­
wym bawełny.

Pierwsze próby oderwania się naszego 
przemysłu włókienniczego od Bremy i sk ie­
rowania transportów bawełny na Gdynię 
dały b. dodatnie wyniki i dziś już około 
27 —  30% naszego zapotrzebowania kra­
jowego pokrywane jest przez import gdyń­
ski.

Rozszerzenie tego importu, pogłębienie  
istniejących już stosunków naszego prze­
mysłu włókienniczego z naszym portem, 
wydaje się nam kwestją krótkiego czasu, 
bowiem wszelkie trudności techniczne już 
zostały pokonane. Niedaleką więc winna 
być chwila, gdy pełne 100% zapotrzebo­
wania krajowego na bawełnę pokrywane 
będzie w porcie Gdyni, a w ślad za tem  
zjawi się niewątpliwie zainteresowanie kra­
jów sąsiednich —  W ęgier, Czechosłowacji, 
Austrji, państw bałtyckich i skandynaw­
skich.

Dzięki swemu położeniu i najbardziej no- 
wpczesnym wyposażeniom technicznym, 
Gdynia ma wszelkie dane by stać się dru­
gą Bremą na rynku bawełnianym i przejąć 
jej rolę w stosunku do wielkiej części cen­
tralnej i wschodniej Europy.

Rozwój importu bawełny przez Gdynię 
winien jeszcze przyciągnąć uwagę sfer f i ­
nansowych, których zadaniem będzie wy­
pełnienie luki istniejącej w aparacie han­
dlowym. Chodzi tu o finansowanie tran- 
zakcji bawełnianych.

Dziś bowiem, liczne firmy przędzalnicze 
w kraju, korzystają z pośrednictwa Bremy, 
gdyż uzyskują tam, dzięki długoletnim sto­
sunkom, dogodne warunki kredytowe. Na 
tę okoliczność musimy zwrócić baczniejszą 
uwagę.

szego portu. Przyczynia się w ten sposób 
do potanienia kosztów transportu, a co 
zatem idzie, do obniżenia kosztów produk­
cji naszego przemysłu, umożliwiając mu 
konkurencyjność w stosunku do zagranicy. 
Do osiągnięcia tego celu Północne Towa­
rzystwo zorganizowało ruch zbiorowych 
wagonów od i do głównych ośrodków prze­
mysłu polskiego dzięki czemu drobny prze­
mysł i rzemieślnik polski są w stanie otrzy­
mywać towary swoje w czasie jaknajszyb- 
szym przy minimalnych kosztach. Rozległa 
sieć poważnych korespondentów umożliwia 
północnemu Towarzystwu prowadzenie ła­
dunków na całej przestrzeni od punktu 
produkcji do punktu konsumcji, odcią­
gając w ten sposób w znacznym stopniu 
pracę swej klijenteli.

Dalszy rozwój portu naszego nie zależy 
dziś więcej w tym stopniu od czynników  
polskiego przemysłu i handlu, które wszel- 
kiemi siłami port nasz popiera, lecz w 
tej samej mierze od sprawności czynników  
portowych.

Należy Gdynię nadal jak i dotychczas 
otaczać specjalną opieką i dostosować 
wszelkie przepisy i ustawy do wymagań 
portu, stosując w porcie tym politykę li­
beralną. Wtedy port nasz zdobędzie na­
leżne mu miejsce w rzędzie przodujących 
portów światowych.

KIEROWAĆ NA GDYNIĘ!
Sądzimy jednak, iż już w krótkim czasie 

i ta ostatnia trudność zostanie przezwycię­
żona i w imporcie bawełny całkowicie u- 
niezależnimy się od pośrednictwa portów 
obcych.
ULGI DLA TRANZYTU PRODUKTÓW  
POCHODZENIA ZWIERZĘCEGO.

Ministerstwo Reform Rolnych zgodziło 
się na dopuszczenie tranzytu surowców  
pochodzenia zwierzęcego bez specjalnych  
ograniczeń. Przesyłki winny być jedynie 
zaopatrzone:

1) w świadectwo zdrowotności, wysta­
wione przez władze weterynaryjne kraju 
pochodzenia, lub przy przewozie łamanym  
przez władze odnośnego kraju, potwierdza­
jące, że przesyłka jest częścią transportu, 
który był zaopatrzony w świadectwo zdro­
wotności.

Świadectwa zdrowotności dla produktów  
tranzytowych mogą być wystawione w ob­
cych językach bez obowiązku dołączania 
tłumaczeń na język polski lub francuski 
z zastrzeżeniem, że władze celne mogą za­
żądać ich przetłomaczenia, zależnie od 
uznania.

Świadectwa zdrowotności winny stw ier­
dzać, że

a) produkty tranzytowe pochodzą ze 
zwierząt uznanych, za wolne od zaraźli­
wych chorób zwierzęcych,

b) produkty nie pozostawały w stycz­
ności z osobami, zwierzętami lub przed­
miotami, które mogłyby być rozsadnikami 
zaraźliwych chorób zwierzęcych,

c) produkty zostały poddane zabiegom  
unieszkodliwiającym zarazki chorób zwie­
rzęcych.

2) Zastępcy firm importujących tranzy­
tem przez Polskę (ekspedytorzy) winni 
bezwzględnie przedstawić władzom celnym  
dowody, z których wynika, że przesyłki 
tranzytowe produktów i surowców zwierzę­
cych będą bezwarunkowo przyjęte przez 
kraje przeznaczone.

W szystkie urządzenia, użyte do przeła­
dunku tych towarów winny być każdora­

zowo dokładnie oczyszczone i odkażone w 
myśl przepisów sanitarno-weterynaryjnych.

Rozporządzenie to odnosi się do prze­
syłek tranu, pierza, surowej wełny, suro­
wej szczeciny, skór surowych końskich, by­
dlęcych, świńskich, solonych, mokro - so­
lonych - surowych skór futrzanych, odpad­
ków skór, tłuszczów zwierzęcych, jelit so­
lonych i suszonych oraz mięsa.

Powyższe zarządzenia Ministerstwa R ol­
nictwa są tymczasowe, a w najbliższym  
czasie zostanie wydane specjalne rozporzą­
dzenie, które będzie normować tranzyt su­
rowców pochodzenia zwierzęcego.

W związku z wymaganem przedkłada­
niem dowodów, stwierdzających, że prze­
syłki będą bezwarunkowo przyjmowane 
przez kraje przeznaczenia, może zachodzić 
potrzeba składowania ich w Gdyni, aż do 
czasu nadejścia tych dowodów.

Składowanie to nie będzie obciążało 
przesyłki, złożonej w magazynach Urzędu 
Morskiego, na podstawie uprawnienia dy­
rektora Urzędu Morskiego o możliwości 
zwalniania od opłat składowych na prze­
ciąg 30 dni wszystkich towarów tranzyto­
wych.

ULGI DLA TOWARÓW TRANZYTOWYCH  
W PORCIE GDYŃSKIM.

Dyrektor Urzędu Morskiego uprawniony 
został do stosowania ulg dla towarów tran­
zytowych w porcie gdyńskim, a mianowi­
cie: może zwalniać towary tranzytowe od 
opłat składowych na przeciąg jednego m ie­
siąca.
ROZBUDOWA POLSKO- 
CZESKOSŁOWACKICH TARYF 
PORTOWYCH

Poczynając od 1 grudnia, związkowa 
polsko-czeskosłowacka taryfa portowa w 
obrocie przez Gdańsk i Gdynię zostaje roz­
szerzona przez włączenie do niej szeregu 
towarów:

Asfalt, smoła beczkowa, żelazo-chrom. 
krzemiano-cirkon żelaza, żelazo-krzemo- 
mangan, żelazo-aluminio-krzem, żelazo-alu- 
minio-krzemo-mangan, żelazo-wolfram, gra 
fit, żywice, kości, kalafonja, kopra, mącz­
ka (z siemienia bawełnianego, z orzecha 
ziemnego) arrachidowa, lniana, kokosowa, 
z dyni, z ziarn dyni, z kuchów olejowych, 
z nasion oleistych, z ziarn palmowych, rze­
pakowa, z grochu Soya (mączka soyowa), 
nikiel, kuchy oleiste (morwa, rycynowe),

Warszawska Spółka Akcyjna 
B U D O W Y  P A R O W O Z Ó W

W arszaw a Kolejowa Nr 57
Adres telegr. L O K O M O T , Warszawa, 

Tel. 268-60, 731-61
BUDUJE:

SILNIKI DIESLA
okrętowe najnowszej konstruk­

cji w olno i szybkobieżne o 
m ocy do 4000 KM.

dla kutrów,
specjalnych typów  dla szybkich  

łodzi,
MASZYNY PAROWE

okrętowe? szybkobieżne,
KOTŁY OKRĘTOW E

w szelk ich  system ów  z opala­
niem  w ęglow em  i ropowem . 

URZĄDZENIA PORTOWE
jak żórawie przesuwne, obroto­

we i w ypadow e, urządzenia  
dla ładow ania drobnicy i m a­
sow ych artykułów,

D oładow anie dynam iczne siln ików  
D iesla  system u WIBU zw ięk sza  moc 

siln ików  D iesla  o 25%, 
M inim alny koszt. O szczędność na 

zużyciu paliw a.
Na żąd an ie  b ezp ła tn e  po rady tech n iczn e  

i o fe rty .
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śrut z kości, z kuchów oleistych, cyanid 
sodowy, grysik pszenny, odpadki wełniane, 
zapałki.

Wyżej wymienione artykuły zostaną za­
szeregowane jako odpowiednie pozycje w 
taryfie dla ruchu w kierunku portu —  
nr. 166, 167, 170, i 172, zaś w kierunku 
Czechosłowacji —  nr. 268, 269 i 271. P o­
zycja 144 —  makuchy i 260 —  bawełna 
i szmaty, ulegną przeróbce i jako poz. 44 
i 60 posiadające ważność w obydwu k ie­
runkach, o rozszerzonym zakresie artyku­
łów wcielone będą do taryfy. Pozatem, 
wprowadzone zostają postanowienia w 
sprawie reekspedycji przesyłek na stacji 
Bohumin w obrocie z obydwoma portami. 
W prowadzenie tych postanowień nastąpi 
przez wydanie Uzupełnienia I, które uka­
że się tak jak i cała taryfa w trzech języ­
kach — polskim, czechosłowackim i n ie­
mieckim.

ROZSZERZENIE TARYF TOWAROWYCH 
POLSKO-CZESKOSŁOWACKICH

W dniu 1 grudnia 1933 ukazały się dwa 
dalsze zeszyty taryf towarowych w obro­
cie czeskosłowacko-polskim. Zeszyt 7 —  
dla wywozu wyrobów szklanych i porcela­
nowych i zeszyt 8 —  dla wywozu gliny i 
wyrobów glinianych z Czechosłowacji do 
Polski. Zeszyty ukażą się w trzech języ­
kach —  czechosłowackim, polskim i nie­
mieckim.

RUMUŃSKIE TARYFY ZWIĄZKOWE 
PRZEDŁUŻONE

Rumuńskie związkowe taryfy kolejowe 
z Austrją Czechosłowacją, Jugosławją. 
Niemcami i Polską zostały przedłużone do 
dn. 31 grudnia 1933 r. Przedłużenie waż­
ności taryf obejmuje taryfy związkowe z 
Polską —  węglową, towarową i portową 
dla Gdańska/Gdyni. Obwieszczenie o prze­
dłużeniu taryf związkowych zawiera uwa­
gę, iż taryfy mogą być zawieszone w dzia­
łaniu za 14-dniowem wypowiedzeniem.

OBNIŻENIE TARYFY TOWAROWEJ NA 
DRZEWO Z RUMUNJI DO GDYNI

W taryfie związkowej Polsko - Rumuń­
skiej Nr. 25, poczynając od dn. 10 listopa­
da, wprowadzona została ulga —  stawki 
opłat przewozowych dla drzewa jodłowe­
go, świerkowego, sosnowego i t. p. iglaste­
go działów A 1), 2), 3) i 4) obniża się o 82 
grosze a działu B o 106 groszy za 100 kg ze 
wszystkich stacji rumuńskich do stacyj 
portowych Gdynia i Gdańsk.

CZECHOSŁOWACKO-RUMUNSKO- 
LEWANTYNSKA TARYFA ZWIĄZKOWA.

Wzorując się na polsko-lewantyńskiej 
taryfie związkowej zarządy kolejowe Ru- 
munji i Czechosłowacji opracowują nową 
Czechosłowacko-Lewantyńską taryfę związ­
kową. Podstawą tej taryfy będą jednolite 
stawki frachtowe obliczane wprost od sta­
cji załadowczej w Czechosłowacji do por­
tów Istanbulu, Pireusu, Salonik, Alexan-. 
drji, Beyruthu, Port Saidu, H aify i Jaffy. 
Jako punkt przeładunkowy przewidziany 
jest port w Konstancy.

WSPÓŁPRACA MAŁEJ ENTENTY  
W DZIEDZINIE TRANSPORTÓW.

W Belgradzie rozpoczęły się w dn. 24 
listopada narady przedstawicieli Małej En- 
tenty nad współpracą w dziedzinie tran­
sportów kolejowych i okrętowych. W cza­
sie tych obrad mają być przygotowane 
wnioski dla konferencji Małej Ententy ja­
ka się ma odbyć niebawem w Pradze.

TARA CUKRU W BELGJI
Z dniem 15 listopada wprowadzona zo­

stała jednolita tara przy transportach bu­
raczanego i trzcinowego cukru importowa­
nego do Belgji. Opakowanie drewniane 
(beczki, skrzynie i t. d.) —  10 kg, opako­
wanie z tkaniny —  pojedyńcze worki 1 kg, 
podwójne 2 kg, wszystko dla 100 kg wagi 
netto.

ZNIŻKI TARYFOWE NA TARGI 
W TEL AWIWIE.

Zarząd kolei czechosłowackich postano­
wił udzielić specjalnych zniżek dla ekspo­
natów wysyłanych na Targi Lewantyńskie 
jakie mają się odbyć w Tel Awiwie od 26 
kwietnia 1934 do 26 maja. Zarząd kole­
jowy turecki postanowił zniżyć taryfę dla 
tych eksponatów o 50%.

BAGAŻE EMIGRANTÓW DO PALESTYNY
Należy zwrócić uwagę, iż władze angiel­

skie wymagają, aby do bagaży należących 
do emigrujących do Palestyny dołączane 
były dokładne spisy zawartości przesyłek 
sporządzone w języku angielskim. Tłoma- 
czenia spisów mogą być dokonywane na 
miejscu. Przy wysyłce większej ilości prze­
syłek, należy sporządzić spisy dla każdej 
sztuki oddzielnie. Brak odpowiednich spi­
sów zawartości powoduje trudności mani­
pulacyjne oraz koszty dodatkowe.

KONKURENCJA TRANSPORTÓW SAMO­
CHODOWYCH A KOLEJE

W Paryżu obradowała komisja ekspertów  
zaproszona przez Międzynarodową Izbę 
Handlową dla zbadania wzajemnego stosun­
ku koleji i transportu samochodowego. 
Obradom przewodniczył dr. D. Most. Ko­
misja po zbadaniu opinji 37 krajów, wyda­
ła b. obszerną pracę, zawierającą następu­
jące rozdziały: Państwo i koleje żelazne, 
państwo a trakcja samochodowa, m ożliwo­
ści uregulowania stosunków między kole­
jami a transportem samochodowym, sy­
stem taryfowy.

NOWA RUMUNSKA TARYFA 
KOLEJOWA

Dyrekcja CFR wprowadza w życie z dn. 
1 stycznia 1934 część I-ą nowej taryfy  
przewozowej. Obowiązująca dotychczas ta­
ryfa z dn. 1 września 1930 r. straci moc 
obowiązującą. Odnośne rozporządzenie zo­
stanie ogłoszone w „Monitorul Oficial44.

KOLEJOWE KURSY WALUT ZAGRANICZNYCH
N a podstawie § 49 Regulam inu przewozu (D z. U . R. P. z r. 1931, N r. 93, poz. 721) Polskie Koleje 

Państwowe ogłaszają kolejowe k u r s y  w a l u t  z a g r a n i c z n y c h ,  według których przelicza się należności 
przewozowe, zaliczenia, opłaty dodatkowe lub inne opłaty, wyrażone w obcych walutach, a uiszczane w walucie 
krajowej (kursy przeliczenia), jak również według których przyjmuję się zapłatę w walucie obcej (kursy przyj­
mowania), mianowicie:

Kolejowy Kurs W alut Zagranicznych.
(Obowiązuje od dnia 24 listopada 1933 r., aż do odwołania).

Symbol
waluty 1. W a lu ty  obce  (kursy przeliczenia): 2. K u rsy  z ło teg o  p o lsk ieg o  (kursy przyjmowania): Symbol

waluty

Za 1 dolar z ł o t y .................................................................. 8,92 zł. Za 100 złotych . . . 11,22 dolarów złotych
0 „ „  „  St. Zjedn. Am. Półn. . .  . 5,60 „ „  ,i  n 19,00 „  St. Zjedn A m .
1 „  100 franków fr a n c u sk ic h ................ 35,50 „ Półn........................................... 0
2 „  „  „  szwajcarskich . 174,00 „ ii ii ii 58,50 franków szwajcarskich . 2

11 „  „  „  złotych . . . .  . . . 172,00 „ ii ii ii '  '  ' 58,00 guldenów gdańskich 3
3 „  „  guldenów gdańskich ........................... 175,00 „ 11 ii u 387,00 koron czeskich ................ 4

4 „ „  koron c z e s k ic h ............................ 26,70 „ ii ił u 1875,00 lei rumuńskich . . . 5
12 „  „  „ du ńskich ............................ 133,00 „ u ll ii 215,00 lirów włoskich ................ 6
12 „  „  „  norweskich ................ 150,00 „ II H u  * - • 48,00 marek niemieckich 7
12 „ „ „ szwedzkich ................ 154,00 „ 102,00 szylingów austryjackich . 9

5 „ „ lei ru m u ń sk ich ............................ 5,40 „ M II u 58,20 franków złotych1)
6 „ „ lirów włoskich ............................ 48,00 „ ll u  u 840,00 dynarów jugosławiańskich
7 „ „ marek niemieckich ................ 214,00 „
8 „ „ pengo węgierskich ................ 120,00 „
9 „ „ szylingów austryjackich 

„ „ dynarów jugosłowiańskich . .  .
105,00 „ 

12,40 „

ń Kurs ten nie ma zastosowania w komunikacji górnośląskiej — sąsiedzkiej. 
N r. F . D .  V . 53/10.
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Z A K Ł A D Y  PRZEM YSŁU T Ł U S Z C Z O W E G O  I O LE JA R S K IE G O

„UNION” S. A GDYNIA
W yrób wszelkich tłuszczów, olejów roślinnych 
i m a k u c h ó w  z n a s i o n  e g z o t y c z n y c h  
z a m o r s k i c h  i k r a j o w y c h  j a k o  to:

K O K O S O W Y , PALM OW Y, 
S E Z A M O W Y ,  

Z  O R Z E C H Ó W  Z IE M N Y C H  
R Z E P A K O W Y ,  L N I A N Y  

I I N N E

E K S P O R T  M A K U C H Ó W  

Specjalność tirmy 40% -ow a mqczka m a k u c h o w a .

Adres: Gdynia, Nabrzeże Indyjskie, skrót telegraficzny: O l e j a r n i a  — G d y n i a .

Z JE D N O C Z O N E  Z A K Ł A D Y  W Ł Ó K IE N N IC Z E

K .  S C H E I B L E R A  i  L .  G R O H M A N A
SP Ó Ł K A  A K C Y J N A ŁODZI

Zjednoczone Zakłady Włókiennicze K. Scheiblera 
i L. Grohmana w Łodzi są największemi zakładami prze­
mysłu bawełnianego w Polsce.

Obejmują one 5 przędzalń o 220.000 wrzecionach. 
3 tkalnie o 6.000 krosnach, 2 wykończalnie, bielnik, 2 far- 
biarnie, drukarnie, 2 draparnie, warsztaty mechaniczne, 
rytownię, elektrownię o sile 4.000 HP, odnogę kolejową 
dług. 12 kim, własny tabor kolejowy, kolejkę podjazdową, 
własną straż pożarną, 100 gmachów mieszkalnych dla pra­
cowników Zakładów.

Całe terytorjum fabryczne obejmuje obszar 215 ha.
Zjednoczone Zakłady Scheiblera i Grohmana pod wzglę­

dem wyposażenia technicznego nie ustępują zakładom kon­
kurencji zachodnio-europejskiej.

Od kilku lat położono specjalny nacisk na ulepsze­
nia wykończania tkanin białych. Zainstalowano najnowsze, 
kosztowne bardzo urządzenia do oczyszczania, odżelaźnia- 
nia i zmiękczania wody (8.000 m3 dziennie), używanej do 
bielenia tkanin, zaprowadzono również najnowszy sposób 
bielenia tkanin sposobem elektrolitycznym , co ma tę na­
der ważną stronę dodatnią, że towar zyskuje znacznie 
(20%) na wytrzymałości.

Przy pełnem uruchomieniu na dwie zmiany Zakłady 
mogą produkować rocznie o k o ło  12 m iljo n ó w  k g  p r z ę d z y  
oraz o ko ło  90 m iłjo n ó w  m e tr ó w  ró żn o ro d n y c h  tk a n in .

Jednogodzinna produkcja przędzy nr. 20 wystarczy na 
więcej niż dwkurotne opasanie kuli ziemskiej na równiku.

Roczna produkcja tkanin wystarczy na 23-krotne opa­
sanie granic Rzeczypospolitej Polskiej.

Prezesem Zarządu jest

Istniejące w Zakładach urządzenia pozwalają na pro­
dukcję najróżnorodniejszych gatunków przędzy oraz tka­
nin, dostosowanych do potrzeb i gustu różnych warstw 
ludności, wobec czego sprowadzanie wyrobów bawełnianych 
zagranicznych stało się zupełnie zbędne. Wyrabiane są 
tkaniny wszelkiego rodzaju w stanie surowym, bielonym, 
tkaniny barwione, drukowane, kolorowo-tkane, jako to: 
krośniaki, madapolamy, nansuki, prześcieradła, batysty, 
obrusy, ręczniki, chustki do nosa, chustki na głowę, płó- 
cienka kolorowe, drukowane, satyny farbowane i druko­
wane, popeliny koszulowe, flanele farbowane i kolorowo- 
tkane oraz drukowane, kołdry deseniowe i gładkie, ma­
terjały pościelowe, podszewkowe, meblowe, tkaniny pół- 
jedwabne i t .p.

Zrozumiałą rzeczą jest, że kryzys obecny odbił się w 
bardzo znacznym stopniu również i na Zjednoczonych Za­
kładach, powodując straty oraz zmuszając Zakłady do znacz­
nego ograniczenia produkcji. W roku 1923 Zakłady za­
trudniały około 15 tysięcy robotników, obecnie zaledwie 
około 6 tysięcy robotników. Nie uniknęły Zakłady również 
i trudności finansowych, które jednak dzięki w porę za­
stosowanym energicznym środkom zaradczym oraz poparciu 
czynników rządowych uważać dziś można za przezwycię­
żone, tak, że ta pierwszorzędna placówka polskiego prze­
mysłu po sia d a  d z iś  w s ze lk ie  da n e  d la  da lszeg o  p o m y ś ln e ­
go ro zw o ju  i za jm o w a n ia  n a d a l w y b itn e g o  m ie jsca  w  ca ło ­
k s z ta łc ie  p o lsk ie g o  ży c ia  gospodarczego .

Obecnie można stwierdzić, iż produkcja Zakładów 
ugruntowała się na pewnym, wysokim poziomie, a mocne 
podstawy finansowe, zapewnią przedsiębiorstwu trwałą 
i pewną drogę do dalszego pomyślnego rozwoju. 

gen. dr. F e lik s  M aciszew sk i.

Przedruk dozwolony z powołan iem  się na ź ródło  C e n a  p ren u m era ty  zł. 1 5 . — rocznie, num er pojedynczy zł. 1 .50

C en y  ogłoszeń:  1/1 str. zł. 5 0 0 . —, 1 /2  str. zł. 3 0 0 . —, 1 /4  str. zł. 1 5 0 .— . O g ło szen ia  d robne  zł. 0 ,5 0  za m m przez  1 szpaltę
w układzie 3  szpaltowym.

S. A. Z. G. ,,D rukarnia Polska“ , W arszawa, Szpitalna 12. Tel. 5.87-98.



GIESCHE SPÓŁKA AKCYJNA Z J E D N O C Z O N E  F A B R Y K I  1
KATOW ICE, ulica Podgórna 4
A d re s  te le g ra f ic z n y :  „ G ie s c h e  K a to w ic e " Z W I Ą Z K Ó W  A Z O T O W Y C H  1

W ęgie l  kamienny — Cynk elektrolityczny — Cynk suro­

W  M O Ś C IC A C H  i W  C H O R Z O W IEwy — Cynk rafinowany (P. H ) — Cynk prasowany — Blacha
cynkowa — Kubki cynkowe — Kadm — O tó w  — Blacha o ło­
wiana — Rury o łow iane  — Drut ołowiany — G le jta  o łow ia ­
na — Plomby o łow iane  — Przędza  o łow iana  — Śrut — Minja — poleca jq  p ierw szorzędne,  w szechstronne

Pył ołowiany — C yna  do  lutowania — Kwas siarkowy w ypróbow ane  nawozy azo to w e  i fosforowe:

wszelkich stopniowości — O leum  2 0 %

CEGŁY ZWYKŁE 1 SZ A M O T O W E  PORCELANA A Z O T N I A K  1 5 - 2 3 %  azotu

Towarzystwo ma okoio 10% gór­
SALETRĘ W A P N IO W Ą  15,5%
azotu

nośląskiej p r o d u k c j i  węgla S A LETR ZA K  15,5%  azotu
i 40%  krajowej produkcji cynku.

S U P E R T O M A S Y N Ę  1 6 - 3 0 %
Z A S T Ę P S T W A : kwasu fosforowego
W a r s z a w a  — G iesche Spółka Akcyjna,

Biuro Sprzedaży, ul M arszałkow ka 137 S IA R C Z A N  A M O N U  M IE L O N Y
Ł ń d ż  — G iesche Spółka Akcyjna, 20 ,6%  azoiu

Biuro Sprzedaży, ul. Srebrzyńska 12
B y d g o s zc z  — G iesche Spółka Akcyjna,

Biuro Sprzedaży, ul. G dańska 17
i K R Y S T A L IC Z N Y  2 1%  azofu

G d y n ia  — G iesche Spółka A kcyjna, O ddział w  Gdyni
G d a ń s k  — G iesche H andelsgesellschaft

m. b. H., H olzm arkt 4 Ponad to  fabryki produkuję  i s p r z e d a j ę :
B e rlin  — Bergwerksprodukte G. m. b. H.

Unter den Linden 17— 18 Wapnamon, Niłrofos, Saletrę
W ie d e ń  — Georg von G iesche’s Erben, G, m, b, H„ 

W ien, Schw arzenbergplatz 5a sodowg i Supertomasynę azot-
P r a g a  — B racia Schram ek Praga — niakowanq.

Vinohrady. Hrybernska 40

P Ó Ł N O C N E
W Ł Ó K I E N N I C Z ATOWARZYSTWO

TRANSPORTOWE S PÓ ŁK A  A K C Y J N A

i EKSPORTOWE N FITINGON i S-ka”
S P Ó Ł K A  A K C Y J N A jjlls lal 1 littUUj® I J I lu
G D Y N I A
A d r e s  te le g r a f ic z n y  dla Warszawy, 
oraz wszystkich Oddziałów „NORDAK"

W  Ł O D Z I
%  SIENKIEWICZA 8 2 / 8 4  

A dres  t e l e g r a f i c z n y
Z A R Z Ą D : „ B O V E N A T O G A “

W a r s z a w a , ul Widok 6.
Tel. 2 6 1 - 0 0 ,  1 6 9 -9 0 ,  2 6 1 - 2 6 ,  2 6 1 - 2 7 . F a b r y k a  w y r o b ó w  

b a w e ł n i a n y c h  i ze
O D D Z I A Ł Y :

s z t u c z n e g o  jedwa- q
Ł ó d i,  ul. A n d rze |a  6. Tel. 1 9 6 - 8 6  

C z ę s to c h o w a , ul. Panny Marji 33 .  Tel. 1 6 8 biu, drapanych i d ru ­
G d a ń s k , ul H opfengasse  3 4  Tel. 217-00 kowanych.
G d y n ia , ul. Sta rowiejska  3. Tel. 1261

L u b lin ie c
FABRYKA P O Ń C Z O C H  1 TRYKO TAŻY

S K Ł A D Y  W O L N O C Ł O W E , <L
U

Z

T R A N Z Y T O W E  i M O NO PO LO W E.

L ________________________________________________________



R Z E C Z P O S P O L I T A  P O L S K A

M I N I S T E R S T W O  S K A R B U

O B W I E S Z C Z E N I E
O  W Y P U S Z C Z E N I U  B I L E T Ó W  S K A R B O W Y C H  SERJI  IV

Ministersfwo Skarbu podaje niniejszem do publicznej wiadomości, że w wyko­
naniu ustawy z dnia 2 4  marca 1933  roku (Dz. U. R. P. Nr. 22 , poz. 172) 
oraz rozporzqdzenia Ministra Skarbu z dnia 1 5 listopada 1933  roku (Dz. U. R. P. 
Nr. 90 , poz. 70 3 ) wypuszczone zostały do obiegu bilety skarbowe serji IV  
w odcinkach po 1 .000  i 1 0 .0 0 0  złotych na łqcznq sumę 5 0 .0 0 0 .0 0 0  złotych.

Terminy biletów skarbowych serji IV sq trzy i sześciomiesięczne. 
Oprocentowanie biletów trzymiesięcznych wynosi 472%, zaś bile­
tów sześciomiesięcznych 5%  w stosunku rocznym, przyczem odsetki 
płatne sq zgóry przez potrqcenie od wartości imiennej biletów.
Bilety skarbowe sq wolne od podatku od kapitałów i rent.

Bilety skarbowe majq wszelkie prawa papierów, posiadajqcych bezpieczeństwo pupilarne. 
Bilety skarbowe nie podlegajq ustawie o utraconych tytułach na okaziciela.

Rzeczpospolita Polska Minisłersłwo Skarbu

O B W I E S Z C Z E N I E
O  W Y P U S Z C Z E N I U  B O N Ó W  F U N D U S Z U  I N W E S T Y C Y J N E G O
Ministerstwo Skarbu podaje niniejszem do publicznej wiadomości, że w wykonaniu rozpo­
rzqdzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 2 7  października 1933 r. o Funduszu Inwesty­
cyjnym (Dz. U. R. P. Nr. 85 , poz. 6 3 6 ) oraz rozporzqdzenia Ministra Skarbu z dnia 10-go 
listopada 1933 r. (Dz. Urz. R. P. N r. 89, poz. 694 ) wypuszcza się z dniem 1 grudnia 
1933 r. dziesięć seryj Bonów Funduszu Inwestycyjnego po 4 0 .0 0 0  odcinków 25-złotowych 
o numeracji kolejnej od 00001  do 4 0 .0 0 0  na łqcznq sumę 10 .000 .000  złotych. 

Bony Funduszu Inwestycyjnego wymieniane sq na gotówkę według wartości imien­
nej przez kasy urzędów skarbowych oraz przyjmowane w imiennej ich wartości 
przez kasy urzędów skarbowych i celnych na zapłatę wszelkich państwowych po­
datków i danin, opłat, ceł, kar pieniężnych i grzywień oraz na spłatę zobowiqzań. 
Umarzanie Bonów Funduszu inwestycyjnego odbywa się w drodze publicznego 
wylosowania co czwartek przez Komisję rzqdowq siedmiu numerów z liczby 
numerów od 1 do 40 .0 0 0  z tem, że bony każdej z dziesięciu seryj, opatrzone 
wylosowanemi numerami, podlegajq wykupowi przez kasy urzędów skarbo­

wych po zł. 100 za bon 25-złotowy.
Pierwsze losowanie Bonów Funduszu Inwestycyjnego odbędzie się dnia 28  grudnia 1933 r. 
Bony Funduszu Inwestycyjnego i przychody od nich sq wolne od wszelkich podatków i danin

państwowych i samorzqdowych.
Bony Funduszu Inwestycyjnego nie podlegajq działaniu ustawy o utraconych tytułach na okaziciela. 
Bony Funduszu Inwestycyjnego majq wszelkie prawa papierów, posiadajqcych bezpieczeń­

stwo pupilarne.
Z a  Bony Funduszu Inwestycyjnego odpowiada Skarb Państwa; zabezpieczenie specjalne sta- 
nowiq nadto: majqtek i dochody Funduszu Inwestycyjnego oraz cały majqtek i dochody 
Lasów Państwowych stosownie do postanowień art. 9  powołanego na wstępie rozporzqdzenia 

Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 27  października 1933 r.
Bony Funduszu Inwestycyjnego sprzedawane sq przez kasy urzędów skarbowych.

Minisłersłwo Skarbu.


